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MIESZKANIOWE CENTRALNE OGRZEWANIE 

E S W U 
Daje : 
N i e z a l e ż n o ś ć i w y g o d ę , d o 
4 0 % o s z c z ę d n o ś c i n a o p a l e . 
S t o s o w a ć m o ż n a d o wszyst­
kich nowych i starych d o ­
m ó w , g d y ż n i e w y m a g a 
p iwnic . 

Z a k t a d a j q wszyscy k o n c e ­
s jonowani insta la torzy . 

W Po l ice c z y n n y c h p o n a d 
2 0 0 0 i n s t a l a c y j E S W U 

ST. WEICHST 
W t O D Z I , S E N A T O R S K A 2 2 . 

99 Lekkie Betony" 
W-Ił \ SE O. O. 

W a r s z a w a . T e l . » 3 9 - 3 8 . III. C z a c k i e g o 2 3 

P R Z E M Y S Ł K O R K O W Y 

K O R K O L i r 99 
SP. Z OCR. ODP. 

K O R K O W E P Ł Y T Y 
i o t u l i n y n a r u r y : 

impregnowane, 
typu „Expansit", 
j a s n e . 

z imnochronne , 
c ieptochronne, 
t łumiące dźwięk. 

P O D Ł O G I 
korkolitowe i xy ło ł i towe. 

F A B R Y K A W T C Z E W I E 

B I U R O S P R Z E D A Ż Y : 

W a r s z a w a , M i o d o w a l O , t e l e f o n 7 6 6 - 8 2 . 

I I Y m C O l 1 <» » . I . W . 
„TOXEMEST" — proszek d o d a w a n y w stosunku 
o d 1% d o 3°/o d o w a g i czys tego cementu uszcze ln ia 
b e t o n o r a z z a p r a w ę . O d m i a n a p r z e c i w lew a s o w o . 

Cena Ełotych 4.— ssa 1 ks> 

P o l e c a m y r ó w n i e ż : p rodukty i z o l a c y j n e , s t o s o w a n e d o 
powierzchni b u d o w l i , o r a z n a zewnqtrz i w e w n ą t r z b u ­
d y n k ó w . Pokryc ia d o p o d ł ó g . 

W Y R O I ! F A B R Y K I 

B R A C I T O C II 
N e w York , 4 4 3 , Fourth A v e n u e . 
L o n d o n N . W . 10 , Park R o y a l , C l e o p a t r a W o r k s . 

W Y Ł Ą C Z N A S P R Z E D A Ż N A POLSKĘ I W O L N E M I A S T O G D A Ń S K 
G R A N I C Z N A N r . 3 . 

7 1 3 - 3 6 . CZERSKIER i S-ka T G E L E E O N 

S s s e a e g ó ł o w e p r o s p e k t y w y s y ł a m y n a ż ą d a n i e 

K A F L E { S T A L O W E 
P I E C E S Z R A J B E B A 

p o k o j o w e 
k u c h e n n e 

Trwałe — hermetycz­
ne — estetyczne — 

tanie. 

WYNALAZEK POLSKI 
WYRÓB KRAJOWY 

I N F O R M A C J E ! I O F E R ­
T Y N A Ż .\ l> A N I K. I I 

K. SZRAJBER S P Ó Ł K A 

Z O G R . 

O D P . 

WARSZAWA 
G R Ó J E C K A 3 3 
T e l . 9 2 0 - 3 3 , 921-91. 

Środek izolacyjny Hydrofuge 

„ C A S T O R " 
domieszka do zaprawy cementowej, 
nagrodzony ZŁOTYM MEDALEM 
na Wystawie Budowlanej VI Tar­
gów Wschodnich we L w o w i e 
w r. 1926 I w W i l n i e w r. 1930 

Hydrofuge „CASTOR" zabezpiecza od 
WILGOCI, przeciekania, wstrzymuje ciśnie­
nie WODY we wszystkich wypadkach: jako 
to przy izolacji rezerwoarów, murów, ka­
nałów, basenów, tuneli, tarasów, fasad, 

szczytów i fundamentów. 
W LONDYNIE przy placu Picca­
dilly Circus— największa z istnie­
jących kolei podziemnych—została 
uszczelniona hydrofuge„Castorem" 

P O S I A D A N A S K Ł A D Z I E : 

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE 

M a u r y c y K a r s t e n s 
W A R S Z A W A, KOSZYKOWA I. TEL . MT-M. 

K r a k ó w , B i u r o Kastor, R y n e k K l e p a r s k i 5. te l . 102-18 
W i l n o , B i u r o H a n d l o w e M . J a n k o w s k i , i - t o J a ń s k a 9 
Katowice, Inż. Kazimierz Wrotowskl, Generała Zajączka 19, tel. 14-15 
P o z n a ń , i n ż . W ł . S t o p a , 3 - g o M a j a 3 a . te l . 31-93 
Lwów, fabryka gipsu WP. Józefy Franz I Synowie, ul. Listopada 97 



I Rnfaofni 

(linach Polskiej Wytw. Papierów Wartościowych (proj. arch. Dygata) kryty i izolowany Bituminą i Âquisolem. 

K W / Y S T I J K OI> It. ÎKOS). 5 K K O T V C I I MKI»AI,I . 

F A B R Y K A MATERJAŁOW IZOLACYJNYCH 
DAWN. ORŁOWSKI, ROGOWICZ i S-KAl 

O R Ł O R O G " W a r s z a w a , Królewska 8, teł. 701-23, 747-78 
y-^ W Y Ł Ą C i B S I W T T W O E C Ï W P O L S C E : 

B I T U M I B T Y '— filc b e z s m o ł o w y do izo lac j i i k r y c i a d a c h ó w , t a r a s ó w , m o s t ó w , w i a d u k t ó w i t. p . 
A . O T J X S O L I » C " domieszka u s z c z e l n i a j ą c a do cementu . „ S " emuls w o d o c h r o n n a r a d y k a l n i e zabezpie­

cza jąca be ton i m u r ceglany o d przec iekan ia w o d y . 
Wszelkie roboty izolacji cieplnej, chłodniczej, wodochronnej i akustycznej z własnych materiałów. Roboty asfaltowe. 

„SOWPOLTORG W WARSZAWIE" 
GENERALNE PRZEDSTAWICIELSTWO 
T O W A R Z Y S T W A A K C Y J N E G O 

„ S O W P O L T O R G W M O S K W I E " 
S P Ó Ł K A Z O G R A N I C Z O N Ą O D P O W I E D Z I A L N O Ś C I Ą 

W A R S Z A W A , 
ŚWIĘTOKRZYSKA 27. 
T e l e f o n 265-90. 

D o s t a r c z a : 

uralskl magnezy t kaus tyczny , 

chlorek m a g n e z u , 

talk i t. p. 

-] MASZYNY DO 
ZMECHANIZOWANIA 
BUDOWY: 

BETONIARKI 

WCIĄGI 

WÓZKI " 

WAPNIARKI 

MASZYNY DO STRO­
PÓW PUSTAKOWYCH 

„PATERNOSTRY" 

ŻÓRAWIE 

TACZKI 

p o l e c a 

j F A B R Y K A M A S Z Y N 

R Z E W U S K I i & K A 

SP. A K C . 
W a r s z a w a , Ordynacka 7, tel . 628-17 I 10-28-95. 

Te l . 256-14. 

nożyce i 

do Ż E L A Z A przy 
budowach żelbetowych 

P O L E C A J Ą : 

R R A C I A 

G A J E W S C Y 
S K Ł A D W Y R O B Ó W Ż E L A Z N Y C H 
Warszawa , S-to Krzyska 20, tel. 256-14 



HERAKLITH 
PŁYTY BUDOWLANE D O R A C J O N A L N E G O I EKO­
N O M I C Z N E G O BUDOWNICTWA SZKIELETOWEGO 

'S'-
•is 

HERAKLITH w drewnitinem budownictwie szkieletowem. Róg. 

PROSIMY ŻĄDAĆ BEZPŁATNYCH SZCZEGÓŁOWYCH WYJAŚNIEŃ, PROSPEKTÓW 
I KART KONSTRUKCYJNYCH O D A U T O R Y Z O W A N Y C H R E P R E Z E N T A N T Ó W : 

N a Województwa : Warszawskie, Poznańskie, Łódzkie, 
Lubelskie, Kieleckie, Białostockie, Obszar Górnego Slq-
ska i Pomorskie: 
Firma Tow. Handl.-Przem. MIECZYSŁAW ZAGAJSKI S. A . 
Warszawa, ul. Zórawia 3 
O d d z i a ł y : Katowice, ul. Mickiewicza 12. 

Łódź, ul. Sienkiewicza 53. 

N a W o j e w ó d z t w a : Krakowskie i Śląsk Cieszyński: 
Firma E. RZECHACZEK, Bielsko obok Białej, Graniczna 5. 
Na Województwa: Wileńskie, Nowogródzkie, Poleskie 
i Wołyńskie: 
Firma G . PIOTROWSKI, Wilno, ul. Holendernia 2 m. 4. 
Na Województwa: Lwowskie, Tarnopolskie i Stanisła­
wowskie : 
Firma BRACIA MUND we Lwowie ul. Sykstuska 23. 



H e n r y k G o ł o g o w s k i 
W Y T W Ó R N I A W Y R O B Ó W B E T O N O W Y C H 

Z a r z ą d : W a r s z a w a , 
A l . J e r o z o l i m s k a 3 1 . 

T e l e f o n 3 l i ) - 7 4 . 
99 GOŁKÓW 99 W y t w ó r n i a : 

d o ł k ó w p o d W a r s z a w a . 
I t o e z n i c a w ł a s n a . 

S P R Z Ę T B E T O N O W Y 
D L A O D W O D N I E Ń , 
KANALIZACJI, DROGOWY, 
BUDOWLANY I OGRODOWY 

OSAI»Ml i i . STUDNIE i STUDZIENKI, 50 do 150 c m (j) w ś w i e t l e . 
RURY przepustowe o k r ą g ł e i owa lne 10 do 150 c m w ś w i e t l e . 
PŁYTY i K R A W Ę Ż N I K I drogowe, u l i c z n e i ogrodowe. 
SŁUPY drogowe, ogrodzeniowe, graniczne i o ś w i e t l e n i o w e . 
CEGŁA, P U S T A K I ś c i e n n e , s t ropowe, s ł u p o w e i wenty lacy jne . 
STOPNIE schodowe, BALUSTRADY do t a r a s ó w i b a l k o n ó w , 
KOLUMNY. 
NASADY k o m i n o w e , . M I S K I ś c i e k o w e p o d r y n n y , ŻŁOBY i K O R Y T A . 
OGRODZENIA ŻELBETOWE komple tne , p e ł n e i a ż u r o w e . 

W Y R O B Y N O R M A L N E S T A L E N A S K Ł A D Z I E . C E N N I K I N A Ż Ą D A N I E 

E G Z Y S T U J E O D 1 875 R O K U 

S P E C J A L N A F A B R Y K A 
MATERJAŁÓW I Z O L A C Y J N Y C H 

G U D R O N I T 
W L C I S Z E W S K I 
WARSZAWA, KRAKOWSKIE PRZEDMIEŚCIE 17. TELEFONY: 611-45, 10-10-45. 

Wszelk ie materiały izolacyjne, z a -
bezpieczajqee budowle od wilgoci 
kapilarnej, wody napierajqeej i 
opadowej.—Izolacja dachów pła­
skich, tarasów, tuneli, zbiorników 
i t p. Nowoczesne krycie dachów. 

DOSTAWA MATE RJAŁÓW IZOLACYJNYCH W Ł A S N E J PRODUKCJ I 



A . C z e ż o w s k 
i E . Strug; INŻYNIEROWIE 

Biuro 

Inżynieryjno-

Budowlane 

WARSZAWA, BRACKA 6 m. 14 
T e l e f o n 8 . 6 5 - 1 9 

W Y K O N Y W A W S Z E L K I E R O B O T Y 
W Z A K R E S B U D O W N I C T W A 
W C H O D Z Ą C E 

Specjalność: ROBOTY ŻELBETOWE i MOSTOWE 

W ł a s n y i n w e n t a r z k e s o n o w y 
W ł a s n e k o p a l n i e g r a n i t u . 

D O 
W I N I E N B Y Ć 

E K O N O M I C Z N Y 
P R A K T Y C Z N Y 
I E S T E T Y C Z N Y 

B I U R O B U D O W L A N E a n a n o B H a 

I N Ż Y N I E R Y J N O - A R C H I T E K T O N I C Z N E 

M. KAMIŃSKI i T. S T A R C Z Y Ń S K I 
SP. Z 0. 0. WARSZAWA, NOWY ŚWIAT 30 m. 5. TEL. 540.97. 

opracowuje projekty , k o s z t o r y s y , wykonu je b u d o ­
w ę d o m ó w podmie jsk ich I wil l i w typach o d jedne­
go poko ju z k u c h n i ą do wielu p o k o j o w y c h , dosto­
s o w u j ą c się do indywidua lnych w y m a g a ń , a wpro­
w a d z a j ą c znormal izowanie p o s z c z e g ó l n y c h e lemen­
t ó w I o d p o w i e d n i ą k o n s t r u k c j ę , uzyskuje znaczne 
potanienie k o s z t ó w , przy r ó w n o c z e s n y m estetycz-
n y m w y g l ą d z i e . B B B B B B H H H D M H M B B B B B B B M B 

Specjalny d z i a ł w y r o b ó w be tonowych I butfowy d o ­

m ó w z p u s t a k ó w ż u ż l o - ż w l r o - b e t o n o w y c h . 

Masowa produkcja d o m ó w drewnianych K S.BHHS 

P o l e c a : 

Schody mozajko-
we s z l i f o w a n e , 
polerowane — po­
sadzki cementowe 
rury k r a w ę ż n i k i , 
płyty chodnikowe, 
balustrady i t. p. 

F a b r y k a w y r o b ó w b e t o n o w y c h 

K. GAGATNICKI, S. MODELSKI 
i B. S Ł O M C Z Y Ń S K I 
Warszawa, Sienna Nr. 94, telefon 605-95, 699-93 

Składy ulica Tyszkiewicza 23 ^ ™ 

DOMY MIESZKALNE, 
BUDYNKI FABRYCZNE, 
ŻELAZOBETONOWE STROPY, 
ZBIORNIKI, 
DŹWIGARY, 
FUNDAMENTY, 
USTROJE ŻELAZOBETONOWE. 

BIURO BUDOWLANE 

F. BOBROWSKI i B. SŁUBICKI 
INŻYNIEROWIE 

SPÓŁKA 
Z OGRANICZONĄ 
ODPOWIEDZIALNOŚCIĄ 

Rakowiecka Nr. 9 W A R S Z A W A Telefon: 8.94-18. 
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P R Z E G L Ą D 

B U I L D I N G R E V I E W 

Official Organ of the Building Trade 
Employers Association 

of Poland. 

C O N T E N T S 

T e c h n i c a l P a r t . 

A new parking bal l lor tramways in 
Warsaw, by Prof. W. Paszkowski. 

Concrete construction works, by C. E. I. 
Luft., ' 'iĄ: . • . . 

Scaffolding and planking, 'by Ć. E. T. 
Trojanowski. 

E c o n o m i c a l P a r t . 

Bui ld ing trade •wages agreement. 

The 'building trade wages agreement in 
Warsaw. 

The general contractor i n the United 
Stales of America, by C. E. H. Piąt­
kowski. 

The International Bui ld ing Exhibi t ion 
in Ber l in , by C. E. A. Dziedzin!. 

- R E V U E D U B A T I M E N T - ' 

Organe officiel de l'Association Profession­
nelle des Entrepreneurs du Bâtiment 

en Pologne. 

S O M M A I R E 

L a p a r t i e t echn ique . 

Un nouvau garage des t ramways à Var ­
sovie, par Prof. W. Paszkowski. 

L'exécution des travaux en beton, par 
Ving. I. Luft. 

Les échafaudages et les coffrages, par 
Ving. T. Trojanowski. 

L a P a r t i e E c o n o m i q u e . 

Du contrat de travail dams l'industrie 
du Bât iment . 

Le contrat de travail à Varsovie. 

L'entrepreneur générâ t dans les Etats 

Unies de l 'Amérique, p a r Ving. 
U. Piątkowski. 

De l 'Exposit ion Internationale du Bât i ­
ment à Ber l in , par Ving. A. Dzie­
dzin}. 

B A U R U N D S C H A U 

Das offizielle Organ des Fachmännischen 
Verbandes der Bauindustriellen 

in Polen. 

I N H A L T 

T e c h n i s c h e r T e i l . 

Eine neue Strassenbahnremise in War ­
schau von Prof. W. Paszkowski. 

Ue'ber die Ausführung von Befonarbci-

ten von Ing. I. Luft. 

Rüstung und. Schalung von Ing. T. Tro­
janowski. 

W i r t s c h a f t l i c h e r T e i l . 

Uober den Arbeits und Tarifvertrag im 
Baugewerbe. 

E i n neuer Tar i f und Arbeitsvertrag in 
Warschau. 

Der Bauntornebmer in den Vereinigten 
Staaten von A m e r i k a von Ing. R. 
Piątkowski. 

Die Internationale Bauaustellung i n 

Ber l in von Ing. A. Dziedziul. 

INŻYNIER ZYGMUNT ŁADA i S-Ra 
SPÓŁKA Z OGRANICZONĄ ODPOWIEDZIALNOŚCIĄ 

W A R S Z A W A , T R A U G U T T A 2. T E L E F O N 601 -84-

P o i a d z K i j e d n o l i t e „ L I N O T O L , " w y R o n u j e w y r o b y z l a s t r i c o , s z t u c z n e m a r m u r y . 



WYROBY LASTRICO (TERRAZZO) 

STOPNIE różnych profili 
PARAPETY OKIENNE 
POSADZKI i PÓLKU 

ROBOTY 

w SZTUCZNYM MARMURZE i GRANICIE 
oraz 

Posadzki Skalodrzewne 
WYKONUJE 

EDMUND SZMIDT 
Wytwórnia Wyrobów Betonowych i Ksylolitowych 

Warszawa, Aleja Grójecka 56, tel. 9-28-39 

Najpoważniejsze referencje — Solidne wykonanie — Terminowa dostawa 

I WYSTRZEGAJCIE SIĘ ANONIMOWYCH NAZW POSADZEK SKAŁODRZEWNYCH 

I WYROBÓW W SZTUCZNYM KAMIENIU Z CEMENTU. I 

WYROBY WŁASNEJ WALCOWNI: 

LISTWY OCHRONNE, WALCOWANE, DO STOPNI, 
NAROŻNIKI OCHRONNE, WALCOWANE 

DO KRAWĘDZI ŚCIAN, 

KRAWĘŻNIKI ŻELAZNE, WALCOWANE, DLA OCHRONY BORTNIC ULICZNYCH. 

Wielkość 
naturalna. 

B R A C I A J E N I K E 
FABRYKA DŹWIGÓW 

SPÓŁKA AKCYJNA 

W A R S Z A W A 
Z a r z ą d : A l . J e r o z o l i m s k i e 20. F a b r y k a : W i l a n o w s k a 15/17. 

T E L E F O N Y : 
Z a r z ą d u 2 2 0 - 0 0 i 6 2 9 - 6 4 , F a b r y k i 9 2 0 - 3 6 . 

A d r e s t e l e g r a f i c z n y : „ B r a j e n i k e W a r s z a w a " . 

DŹWIGI OSOBOWE 
i t o w a r o w e . 

DŹWIGNIKI 
wszelkich typów ręcz­
ne, elektryczne, trans­

misyjne i hydrau­
liczne. 

ŁAŃCUCHY 
do celów technicznych 

w najwyższych 
gatunkach. 

KONSERWACJA DŹWIGÓW 

F a b r y k a nagrodzona 
w i e l o m a 

M E D A L A M I Z Ł O T Y M I 

w kraju i z a g r a n i c ą . 
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DZIAŁ TECHNICZNY 
W A C Ł A W P A S Z K O W S K I , P R O F , FOLITECHNIKI W A R S Z A W S K I E J 

B U D O W A R E M I Z Y T R A M W A J O W E J M . ST. W A R S Z A W Y 
PRZY U L . O P A C Z E W S K I E J NA R A K O W C U 

W l a t a c h 1928 — 2!) D y r e k c j a Tramwajów w z n i o ­
s ł a g i n a c h n o w e j remizy p r z y u l . O p a e z e w s k i e j c e l e m 
o b s ł u ż e n i a p o ł u d n i o w e j c z ę ś c i m i a s t a . 

G m a c h t en s k ł a d a j s i ę z w ł a ś c i w e j h a l i w a g o n o w e j 
o r a z z p r z y l e g a j ą e y e h d o nie j p r z y b u d ó w e k , m i e s z e z ą -
c y c b u r z ą d z e n i a p o m o c n i c z e j a k : (biura, war sz t a ty , 
m a g a z y n y i t. p . 

H a l a w a g o n o w a ł m i e s z c z ą c a 15 t o r ó w t r a m w a j o ­
w y c h pos iada s z e r o k o ś ć o g ó l n ą w ś w i e t l e ś c i a n po ­
d ł u ż n y c h 5(5,5 mi, p rzedzie lona , t y l k o dwo ima r z ę d a m i 
s ł u p ó w . D ł u g o ś ć h a l i w y n o s i o k o ł o 150 n i . ii s k ł a d a s i ę 
z 25 p r z ę s e ł p o 5,95 n i , z k t ó r y c h w y k o n a n o n a r a z i ć 
p r z ę s e ł 17, c z y l i n in i e jw iece j 2 / 3 c a ł o ś c i p r o j e k t o w a n e j . 
K o n s t r u k c j a h a l i , c a ł k o w i c i e w y k o n a n a z ż e l a z o b e l o -

E L E W A C J A F R O N T O W A . 
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n i e w y n o s z ą 3,00 X 45,15 i r i . i są w y t w o r z o n e w ten 
s p o s ó b , ż e belkowe-płytowa k o n s t r u k c j a t w o r z ą c a po ­
k r y w ę d a c h o w ą z a k o ń c z a s ię w s p o r n i k o w a n a k a ż d e n i 
t rzeci o m p r z ę ś l e , w y t w a r z a j ą c p r z e r w ę o* s z e r o k o ś c i 
3 m , p o k r y t ą ż e l a z n ą k o n s t r u k c j ą o s z k l o n ą , s k ł a d a ­
j ącą s ię z szczeibł in sys t emu k o r y t k o w e g o . 

P o ś r o d k u d ł u g o ś c i b u d y n k u d w i e ra imy p o p r z e c z ­
ne m u s i a ł y b y ć s k o n s t r u o w a n e bez s k r a j n y c h s ł u p ó w 
ce l em w y t w o r z e n i a w o l n e j p rzes t r zen i , p o z w a l a j ą c e j 
po jednej s t ronie b u d y n k u n a p o p r z e c z n e przen ies ie ­
n ie w a g o n u p r z y p o m o c y s u w n i c y z h a l i db z n a j d u ­
j ą c e g o s ię o b o k w. p r z e b u d ó w c e \yarsztaitu. Z d r u g i e j 
s t rony b u d y n k u n a p r z e c i w s u w n i c y z o s t a ł umieszczo ­
n y m u r o w a n y k o m i n d é cen t ra lnego ogrzewania ' o w y -

P R Z E K R O J P O P R Z E C Z N Y . 
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18.92 

t~~5.95 -5.95—5.35 
Rys. !.. 

n u s k ł a d a s ię z r a n i o w n i c t i - z y p r z ę s ł o w y c h , p o ł ą c z o ­
n y c h b e l k a m i p o d t u ż i i e m i , k t ó r e z k o l e i są p o k r y t e 
i u s z t y w n i o n e p ł y t ą ż e l b e t o w ą o g r u b o ś c i 8 c m . B e l k i 
d a c h o w e są rozs t awione co 2,67 n i , p r z y c z e m b e l k i 
p r z y p a d a j ą c e n a o s i a c h s ł u p ó w są w i ę k s z e j w y s o k o ś c i 
n i ż p o z o s t a ł e w c e l u sz tywnego p o ł ą c z e n i a r a m p o m i ę ­
dzy s o b ą . P ł y t a w y t w a r z a d a c h o d w u c h s p a d k a c h 
1 : 20 i jest p o k r y t a 8 - c e n t y u i i e t r o w ą w a r s t w ą chudego 
be tonu ż u ż l o w e g o w c e l u u z y s k a n i a izo lac j i ' . 

R o z s t a w r a n i o w n i c , j a k to z a z n a c z o n o w y ż e j , w y ­
nos i 5,95 im, k a ż d e z a ś z t r z e c h p r z ę s e ł r a m o w n i c y po ­
s iada r o z p i ę t o ś ć o k o ł o 19 m . (rys. 1 i 2). 

O ś w i e t l e n i e g ó r n e o s i ą g n i ę t o z a p o m i o c ą ś w i e t l i k ó w , 
b i e g n ą c y c h w p o p r z e k halli . W y m i a r y ś w i e t l i k a w p l a -

s o k o ś c i 30 m . C e l o m c a ł k o w i t e g o 1 u n i e z a l e ż n i e n i a 
k o m i n a i jogo f u n d a m e n t ó w od k o n s t r u k c j i h a l i i p r z y ­
b u d ó w e k z tej s t r o n y r ó w n i e ż skonstruowano^ r a m y 
bez k r a ń c o w y c h s ł u p ó w . 

K r a ń c o w e o p o r y w y ż e j o p i s a n y c h r a m z n a j d u j ą s i ę 
na s p e c j a l n y c h b e l k a c h p o d ł u ż n y c h o r o z p i ę t o ś c i 
17,85 i n , o p a r t y c h na p o g r u b i o n y c h s tupach k r a ń c o ­
w y c h s ą s i e d n i c h 17,85 m . r a m (rys. 3 ) . 

C e l e m u n i k n i ę c i a z b y t d u ż y c h n a p r ę ż e ń o d s k u r ­
c z u be tonu b u d y n e k p o d z i e l o n o na t rzy n i e z a l e ż n e 
c z ę ś c i o d ł u g o ś c i o k o ł o 50 m k a ż d a . P r z e d z i a ł y s k u r ­
c z o w e wytworzono p rzez p o d w o j e n i e r a m o p r z e k r o j u 
o d p o w i e d n i o z w ę ż o n y m , d o t y k a j ą c y c h s ię b e z p o ś r e d ­
n i o db siebie, c z y l i p r z e c i ę t o j a k b y b u d y n e k o d g ó r y 

file:///yarsztaitu
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do d o ł u p ł a s z c z y z n ą p i o n o w ą p r z e c h o d z ą c ą p r zez ois 
r a m y . W ten s p o s ó b u n i k n i ę t o tak n i e k o r z y s t n y c h d l a 
ż e l a z o b e t o n u p o ł ą c z e ń p r z e s u w a n y c h i z a c h o w a n o c a ł ą 
m o n o l i t y c z n o i ś ć szk ie le tu . 

S z y n y t r a m w a j o w e w h a l i s p o c z y w a j ą n a s h i p k o -
w o - b e l k o w e j k o n s t r u k c j i , u m o ż l i w i a j ą c e j d o s t ę p do 
w a g o n ó w o d s p o d u c e l e m r e w i z j i i c h m e c h a n i z m u 

Rys. 2. 

o r a z c y r k u l a c j ą p e r s o n e l u r e w i d u j ą c e g o p o d w a g o n a ­
m i z a r ó w n o w z d ł u ż j a k i w p o p r z e k c a ł e j h a l i . C h o d ­
n i k i m i e d z y t o r a m i s k ł a d a j ą s ię z h a l i d r e w n i a n y c h 
k reozofow an y c h . 

F u n d a m e n t y h a l i , d z i ę k i dostatecznej w y t r z y m a ł o ­
ści g run tu , z o s t a ł y w y k o n a n e w pos tac i s t ó p , oddz i e l ­
n y c h d l a k a ż d e g o p u n k t u o p a r c i a . J o d y n i e s ł u p y ś c i a ­
ny f ron towej , g ę s t o rozstawione ze w z g l ę d u n a r o z m i e -

i ii42q 

Rys. 3. 

s z c z e n i ę w r ó t w j a z d o w y c h z o s t a ł y opar te na ł a w i e c ią­
g ł e j . W o b e c w a g i j a k ą n a l e ż y p r z y w i ą z y w a ć do r ó w ­
n o m i e r n e g o o s i adan i a f u n d a m e n t u w tak r o z l e g ł y m 
b u d y n k u , n i e t y l k o j e d n o s t k o w e c i ś n i e n i e n a g run t 
z o s t a ł o d o p r o w a d z o n e , p r z e z o d p o w i e d n i e w y m i a r o ­
w a n i e s t ó p , d o j e d n a k o w e j w a r t o ś c i (2 kg /cm) lecz 
r ó w n i e ż w k a ż d y m w y k o p i e g run t b y ł b a d a n y obc i ą ­
ż e n i e m p r ó b n e m , p r z y c z e m w d w u w y k o p a c h zna le­
z iono , iż g run t daje smacznie m n i e j s z y o p ó r n i ż w i n ­
n y c h . W t y c h w y p a d k a c h w y k o p y p o g ł ę b i o n o d o n a ­
l e ż y t e g o g r u n t u i z a p e ł n i o n o je c h u d y m ba tonem do 
n o r m a l n e g o p o z i o m u z a ł o ż e n i a s t ó p . 

P r z y b u d ó w k i p o s i a d a j ą s z e r o k o ś ć 7,45 m . w ś w i e ­
tle ś c i a n i są w y k o n a n e z murów c e g l a n y c h i s t r o p ó w 
ż e l b e t o w y c h . J e d n a ze ś c i a n k a ż d e j p r z y b u d ó w k i jest 
j e d n o c z e ś n i e ś c i a n ą z a m y k a j ą c ą b o k h a l i g ł ó w n e j , 

lecz zna jdu je s i ę c a ł k o w i c i e p o z a k o n s t r u k c j ą h a l i , 
p r z y c z e m j e d n a k o p i e r a s ię n a f u n d a m e n t a c h s k r a j ­
n y c h s ł u p ó w r a m o w n i c g ł ó w n y c h . F u n d a m e n t o m t y m 
•nadano o d p o w i e d n i k s z t a ł t w i d o c z n y na p r z e k r o j u 
p o p r z e c z n y m . 

G o d n y m u w a g i s z c z e g ó ł o m jest poza tem p r o w i z o ­
r y c z n a ś c i a n a p o p r z e c z n a z a m y k a j ą c a h a l ę g ł ó w n ą 
(rys. 4 ) . Jes t t o ś c i a n a m u r o w a n a , o k o ł o 11 m . w y ­
soka , k l ó r e j s t a t e c z n o ś ć p o d c i ś n i e n i e m w i a t r u m u s i 
b y ć z a p e w n i o n a bez o p i e r a n i a jej o r a m o w n i c e b a l i , 
o n i t eż o f u n d a m e n t y te j r a m o w n i c y . W t y m c e l u 
ś c i a n a jest u z b r o j o n a p o z i o m e m ! b e l k a m i ż e l a z n e m i , 
d ź w i g a j ą c o n i i w s p o r n i k o w o c z ę ś ć m u r u p r z y l e g a j ą c ą 
b e z p o ś r e d n i o do s ł u p ó w r a m o w n i c y . P o z a t e m c i e n k a , 
bo m a j ą c a za l edwie 41 c m . g r u b o ś c i , ś c i a n a jest z a ­
o p a t r z o n a w k o n t r f o r s y uzb ro jone n a n i o d ł ę ż e l b e t u 
p i o n o w e m i p r ę t a m i ż e l a z n e m i p o s t ron ic z e w n ę t r z n e j , 
r o z c i ą g a n e j p o d w p ł y w e m w i a t r u . D z i ę k i t emu u z b r o ­
j e n i u z a o s z c z ę d z o n o z n a c z n i e na o b j ę t o ś c i t y c h k o n t r -
f o r s ó w . 
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Rys. i. 

P o k r y c i e n a d a c h u szpar , w y n i k a j ą c y c h ze sku r ­
c z u be tonu z o s t a ł o u sku teczn ione p r z y p o m o c y spe­
cja lnej k o n s t r u k c j i b l a s z a n e j w s k a z a n e j n a rys . 5. 
K o n s t r u k c j a t a m a na c e l u p o z o s t a w i e n i e c a ł k o w i t e j 
s w o b o d y r u c h ó w p r z y l e g a j ą c y c h o d c i n k ó w h a l i , n ie 
d o p u s z c z a j ą c j ednak w o d y deszczowej do spo iny . 

O g ó l n a o b j ę t o ś ć b e l o n u w k o n s t r u k c j i , h a l i w r a z 
z k o n s t r u k c j ą t o r ó w o raz z f u n d a m e n t a m i , w y n i o s ł a 
.'5520 m 3 . U z b r o j e n i e z a w i e r a 301 t o n ż e l a z a c z y l i 
p r z e c i ę t n i e 8(5 k g żelaza , n a 1 m 8 ż e l b e t u . 

y. izol. norma 

$ e t . i z o L i t u s t y . 

żeE.ocynk.2i»Z5'%, coJOcm 

! konstrukcja Wß^M 

spoina dyfat. 
Rys. 5. • 

B u d o w ę p r z e p r o w a d z i ł o B i u r o B u d o w y T r a m w a ­
j ó w M i e j s k i c h , z n a j d u j ą c e s ię p o d k i e r u n k i e m d y r . J . 
L e n a r t o w i c z a , p o d ł u g p r o j e k t u a r c h . J . D z i e r ż a n o w -
skiego p r z y p o m o c y P r z e d s i ę b i o r s t w a R o b ó t I n ż y n i e ­
r y j n y c h i B u d o w l a n y c h W . P a s z k o w s k i ' , F . P r ó c h n i c k i 
i S -ka . 
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INŻ. I. L U F T 

W Y K O N A N I E ROBÓT ŻELRETOWYCH 

W p r z e d m o w i e dib d z i e ł a i n ż . N e ö h a y a o betonie 
czyta jmy: 

„Jednakowoż beton — jeżeli ma być dobry, 
a konstrukcje z niego wzniesione silne — musi 
być wykonany nietylko z doborowego cementu, 
ale także musi być wykonany należycie". 

T w i e r d z e n i e to jest aż nadto z r o z u m i a ł e j eże l i 
u ś w i a d o m i m y sobie, ż e be ton jest j e d y n y m m a t o r j a -
ł e m , k t ó r y f a b r y k u j e m y n a b u d o w i e w p r z e c i w i e ń s t w i e 
do i n n y c h k o n s t r u k e y j z c e g ł y , d r z e w a i żelaza, , k t ó r e 
n a b u d o w i e m o n t u j e m y z g o t o w y c h e l e m e n t ó w . 

Technologja , be tonu jest d z i ś n a u k ą bardzo zaai-
w a n s o w a n ą i t w o r z y s a m a o s o b n ą g a l ę ź w i e d z y tech­
n iczne j . D o b ó r s u r o w c ó w , i c h u s t o s u n k o w a n i e , b u d o ­
w a n i e z w y t w o r z o n e g o m a l e r j a ł u i o p i e k a n a d beto­
nem przez p o c z ą t k o w y okres t w a r d n i e n i a , w y m a g a j ą 
d z i ś wysokiego ' p o z i o m u w i e d z y f achowe j i d o ś w i a d ­
c z e n i a w t y m k i e r u n k u . R ó w n i e ż c o r a z ba rdz i e j do­
s k o n a ł ą s i ę m e t o d y k o n s t r u o w a n i a i o b l i c z e ń s ta tycz­
n y c h d la b u d o w l i ' ż e l b e t o w y c h , k t ó r e p r o j e k t u j e m y c o ­
raz b a r d z i e j ś m i a ł o . N o w o c z e s n e k o n s t r u k c j e ż e l b e t o ­
w e m a j ą t e n d e n c j ę p o k o n y w a n i a c o r a z w i ę k s z y c h r o z ­
p i ę t o ś c i p r z y c o r a z m n i e j s z y c h w y m i a r a c h w ł a s n y c h . 

Dlatego roboty be tonowe w y m a g a j ą t ak iego p o z i o ­
m u śc is łośc i ' i f a c h o w o ś c i w w y k o n a n i u , j a k i e j n i e żą­
d a m y p r z y i n n y c h n i a t e r j a l a c h . 

J a s n e m jest za tem, ż e n a n i c n i e zdadzą s ię w y s i ł ­
k i d o udoskonalenia c e m e n t ó w i w s z e l k i e w y r a f i n o w a ­
ne f inezje k o n s t r u k t o r ó w i s t a t y k ó w , j e ż e l i r ó w n i e 
wie le m y ś l i i o p i e k i n ie p o ś w i ę c i m y s a m e m u w y k o ­
n a n i u . 

T y m c z a s e m r z e c z y w i s t o ś ć w y k a z u j e , iż w n a s z y c h 
w y s i ł k a c h d la udoskonalenia k o n s t r u k c j i ż e l b e t o w y c h 
i b e t o n o w y c h b r a k jest p e w n e j r ó w n o w a g i , p o z i o m 
w i e d z y z z a k r e s u technoloigji i s t a t y k i tego m a t e r j a ł u 
z n a c z n i e w y p r z e d z i ł metody p r o d u k c j i . 

W tej d z i e d z i n i e b ł ę d y d a d z ą s ię u j ą ć w d w i e 
g r u p y : 

1) n iedos ta tecznej k o n t r o l i w y k o n a n i a , 
2) b r a k u odpowiedn iego ' d o b o r u w y k o n a w c ó w . 
S a m a k o n t r o l a w y k o n a n i a p r a w i e u nas n i e ist­

nieje. W k o s z t o r y s a c h s p o t y k a m y d o t ą d ' p o w s z e c h n i e 
s a k r a m e n t a l n i e p r z e p i s a n ą m i e s z a n i n ę 1 : 2 : 4 . — 
K w e s t j a o d p o w i e d n i e g o d o b o r u k r u s z y w a , k w e s t j a do­
zowania! w o d y i n a l e ż y t e j o c h r o n y be tonu w czas ie 
w i ą z a n i a n ie są u j ę t e w r a m y w ł a ś c i w e j k o n t r o l i . 

M a to s w e źródBa w b r a k u z r o z u m i e n i a w a ż n o ś c i 
tej k o n t r o l i w s f e r ach z l e c e n i o d a w c ó w i w b r a k a c h 
w u s t a w o d a w s t w i e b u d o w i a n e m . 

P r z e c i e ż w naszej us tawie b u d o w l a n e j p r a w a d o 
p r o j e k t o w a n i a i k i e r o w a n i a , a w ł a ś c i w i e k o n t r o l i b u ­
d o w l i ż e l b e t o w y c h są t ak i e same j a k d l a i n n y c h b u ­
d o w l i . 

W p r a k t y c e za tem j a k o k i e r o w n i k ó w r o b ó t ż e l b e ­
t o w y c h s p o t y k a m y osoby n i e p o s i a d a j ą c e a n i teore­
tycznych a n i tern bardziej p r a k t y c z n y c h W i a d o m o ś c i 
p o t r z e b n y c h d l a ' z agwaran towan ia n a l e ż y t e j k o n t r o l i 
w y k o n y w a n i a r o b ó t ż e l b e t o w y c h . 

R ó w n i e ż do tychczas o b o w i ą z u j ą c e R o z p . M . R . P . 
z d n i a 18 .VI .1929 n i e z a w i e r a ł o w y s t a r c z a j ą c y c h p r z e ­
p i s ó w do s t o s o w a n i a k o n t r o l i be tonu , s t o j ą c e j n a p o ­
z i o m i e d z i s i e j s z y c h w i a d o m o ś c i 1 z z a k r e s u t e e h n o i o g j i 
lego m a i t e r j a ł u . 

S a m o z l e c a n i e r o b ó t b e t o n o w y c h i ż e l b e t o w y c h 
r ó w n i e ż oparte jest n a f a ł s z y w y c h p o d s t a w a c h . 

W p o g o n i za f a ł s z y w i e p o j ę t ą ideą t a n i o ś c i r o b o t y 
be tonowe i żelbetowe, w y m a g a j ą c e p r z e c i e ż i w y s o k i e j 
k w a l i f i k a c j i f a c h o w e j i z a u f a n i a do s o l i d n o ś c i w y k o ­
n a w c y , są p o w i e r z a n e za p o m o c ą p r z e t a r g ó w p u b l i c z ­
n y c h na j tan ie j o f e r u j ą c e m u bez u w z g l ę d n i e n i a ł y c h 
o s o b i s t y c h k w a i i f i k a c y j w y k o n a w c y , k t ó r e d a w a ł y b y 
g w a r a n c j ę f a chowego i u c z c i w e g o w y k o n a n i a r o b ó t . 
P o d s t a w ą tego sys t emu zlecania r o b ó t jest z a r o z u m i a ­
ł a p e w n o ś ć , iż k o n t r o l a k i e r o w n i k a r o b ó t jest w y s t a r ­
c z a j ą c ą g w a r a n c j ą dobrego w y k o n a n i a r o b ó t . Po im i j a ­
m y te b a r d z o l i c z n e w y p a d k i , o k t ó r y c h wspomina­
l i ś m y p rzed tem, że r ó w n i e ż k w a l i f i k a c j e k i e r o w n i k a 
r o b ó t są n i e w y s t a r c z a j ą c e , a le n a w e t najbardziej ener­
g i c z n y i d o ś w i a d c z o n y k i e r o w n i k r o b ó t n i e j è s t w sta­
n i e z a p e w n i ć d o b r e g o w y k o n a n i a r o b ó t b e t o n o w y c h 
i ż e l b e t o w y c h , o ile n i e m o ż e s i ę o p r z e ć n a f a c h o w y m 
i s o l i d n y m w y k o n a w c y , r o z p o r z ą d z a j ą c y m p o t r z e b n ą 
o r g a n i z a c j ą i d o ś w i a d c z e n i e m . P r z e c i e ż b u d o w a w c z a ­
s i e w y k o n y w a n i a r o b ó t b e t o n o w y c h p r z e d s t a w i a w a r ­
sztat, g d z i e s i ę o d b y w a f a b r y k a c j a n i a t e r j ah i , k tó rego* 
w ł a s n o ś c i są z a l e ż n e o d d b t r z y n i a n i a i c a ł e g o sze regu 
s k o m p l i k o w a n y c h w a r u n k ó w i k t ó r e g o b r a k i n i e d a ­
d z ą s ię u j a w n i ć n a go towej b u d o w i e bez j e j u s z k o ­
dź en ia . 

K w e s t j a u s y s t e m a t y z o w a n i a b ł ę d ó w w y k o n a n i a ro ­
b ó t b e t o n o w y c h oczeku j e specjalnego o p r a c o w a n i a . 
T u o g r a n i c z y m y s i ę dó z w r ó c e n i a u w a g i ma n i e k t ó r e 
w a ż n i e j s z e i c z ę ś c i e j s p o t y k a n e . 

A . Błędy świadome, wynikające z dążności nieso­
lidnego wykonawcy do uzyskania oszczędności ko­
sztem jakości wykonania: 

1) u ż y w a n i e n i e w ł a ś c i w e g o k r u s z y w a t a k p o d 
w z g l ę d e m g r a n u l o i m e t r y c z n y m j a k i z a n i e c z y s z c z e ń ; 

2) o s z c z ę d n o ś c i n a c e m e n c i e ; 
3) o s z c z ę d n o ś c i n a ż e l a z i e . 
B. Błędy mające swe źródło w braku kwalifikacji 

personelu wykonawczego i braku właściwej i ciągłej 
kontroli, która jedynie może być zapewniona w ra­
mach samej organizacji wykonawcy: 

1) n i e w ł a ś c i w e i n i e f a c h o w e w y k o n a n i e s z a l o w a ń ; 
2) n i e d o k ł a d n e mies izanie b e t o n u ; 
«'}) d o w o l n e d o z o w a n i e w o d y ; 
4) n i e w ł a ś c i w e , a nawe t w r ę c z o d w r o t n e r o z i n i e -

s zez an i e z b r o j e n i a ; 
5) b r a k n a l e ż y t e j o p i e k i n a d be tonem w czasje je­

go t w a r d n i e n i a ; 
6) n i e u m i e j ę t n e i n i e w ł a ś c i w e r o z s z a l o w y w a n i e . 
B r a k i w k o n t r o l i r o b ó t b e t o n o w y c h i sposobie z le­

c a n i a r o b ó t w y w o ł u j ą w k o n s e k w e n c j i pewi e n b r a k 
z a u f a n i a "do tego m a t e r j a ł u , co s i ę w y r a ż a w p r z e p i ­
s ach d o t y c z ą c y c h n a p r ę ż e ń d o p u s z c z a l n y c h d l a beto­
n u . P r z e p i s y n i e m i e c k i e d o p u s z c z a j ą s t o sowan ie n a -
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p r o ż e ń n a ś c i s k a n i e p r z y z g i n a n i u r ó w n e 0,33 w y t r z y ­
m a ł o ś c i k o s t k o w e j , a p r z y ś c i s k a n i u ó s i o w e m 0.25 w y -
fer z y m a ło ś c i k o s t k o w e j . 

N a s z e do tychczas o b o w i ą z u j ą c e p r z e p i s y p o z w a l a ­
ją w a n a l o g i c z n y c h w y p a d k a c h 0,26 i 0,18 w y t r z y m a ­
ł o ś c i k o s t k o w e j , a p r o j e k t n o w y c h p r z e p i s ó w p o d n o s i 
te n o r m y t y l k o d o 0,28 i 0,22. 

W i d z i m y za t em, ż e do tychczas w y k a z u j e m y w na ­
s z y c h p r z e p i s a c h m n i e j s z e n i ż w N i e m c z e c h z a u f a n i e 
d o p o z i o m u w y k o n a n i a n a s z y c h r o b ó t b e t o n o w y c h , 
w y r a ż a j ą c e s i ę w z m n i e j s z e n i u n a p r ę ż e ń d o p u s z c z a l ­
n y c h O' ś r e d n i o 2 5 % . 

R ó w n i e ż c o dot m i n i m a l n e j i lo śc i c e m e n t u d l a ż e l ­
betu s p o t y k a m y p o w a ż n e r o z b i e ż n o ś c i m i ę d z y naszeimi 
p r z e p i s a m i , a p r z e p i s a m i naszego s ą s i a d a z Z a c h o d u . 

G d y do tychczas ż ą d a l i ś m y , aby m i e s z a n i n ą z a w i e ­
r a ł a n a j m n i e j 300 k g . n a 1 m 3 k r u s z y w a , co w y n o s i 
o k o ł o 325 k g . n a 1 om3 be tonu , n o w e p r z e p i s y n i e m i e c ­
k i e p o z w a l a j ą n a zmn ie j s zen i e tej i lośc i w p e w n y c h 
w a r u n k a c h do> 270 i 240 kg . , a w i ę c z n o w u są l i b e r a l -
niejsize o p r a w i e 25°/o. 

Z czego w y n i k a j ą te r ó ż n i c e ? W y n i k a j ą one z roz­
m a i t e g o n a s t a w i e n i a m y ś l o w e g o n a s z y c h p r z e p i s ó w 
i p r z e p i s ó w c a ł e g o szeregu i n n y c h p a ń s t w . Konstatu­
j e m y , iż w y k o n a n i e r o b ó t b e t o n o w y c h u nas s z w a n k u ­
je i r e agu jemy n a t o p r z e z z w i ę k s z e n i e o s t r o ż n o ś c i 
p r z y p r o j e k t o w a n i u r o b ó t ż e l b e t o w y c h . 

N i e m c y z a ś nie g o d z ą s ię b i e r n i e z t y m s tanem 
rzeczy , l ecz p r z e c i w n i e d ą ż ą do s t w o r z e n i a o p t y m a l ­
n y c h w a r u n k ó w g w a r a n t u j ą c y c h d o b r o ć w y k o n a n i a 
i n a tej p o d s t a w i e d e c y d u j ą s ię n a lepsze w y k o r z y s t a ­
n i e b e t o n u i b a r d z i e j ś m i a ł e p r o j e k t o w a n i e . 

K t o k o l w i e k c h c e p o s t ę p u t e c h n i k i i r o z w o j u budo ­
w n i c t w a be tonowego , m u s i p r z y z n a ć , że t y l k o ta d r u ­
ga me toda p r o w a d z i d o c e l u . 

P o s t a r a j m y s i ę p r z e a n a l i z o w a ć , j a k i e ś r o d k i zasto­
s o w a n o g d z i e i n d z i e j d l a z a p e w n i e n i a dobrego w y k o ­
n a n i a . 

I k i te dadlzą s i ę u j ą ć w n a s t ę p u j ą c e g r u p y : 
1) d o b ó r o d p o w i e d n i e g o w y k o n a w c y ; 
2) n a l e ż y t a k o n t r o l ą ; 
3) p r e m j o w a n i e w y s o k i e j k l a s y w y k o n a n i a . 
C a ł y szereg p a ń s t w j a k W ł o c h y , N i e m c y , S z w a j ­

c a r ja , C z e c h o s ł o w a c j a w s a m y c h p r z e p i s a c h ż e l b e t o ­
w y c h p o d a j ą specja lne w y m a g a n i a co do o s o b y k i e ­
r o w n i k a , p r z e d s i ę b i o r c y i jego p e r s o n e l u w y k o n a w c z e ­
go. T a k n . p . W ł o c h y w s w o i c h p r z e p i s a c h o w y k o n y ­
w a n i u r o b ó t b e t o n o w y c h z r . 1928 s t a w i a j ą n a s t ę p u j ą ­
c y w a r u n e k : 

„ W y k o n y w a n i e r o b ó t b e t o n o w y c h m o ż e b y ć 
p o w i e r z o n e t y l k o w y k o n a w c y , k t ó r y w y k a ż e z a -
p o i n o c ą p r z e d s t a w i o n y c h z a ś w i a d c z e ń swoje k w a ­
l i f i k a c j e d b t y c h s p e c j a l n y c h k o n s t r u k e y j . — 
Z t y c h z a ś w i a d c z e ń w i n n o w y n i k a ć , ż e on wyko­
nywał a lbo k i e r o w a ł w s p o s ó b całkowicie zado­
walający r o b o t a m i o r o d z a j u i wadze , o j a k ą 
w d a n y m w y p a d k u c h o d z i " . 

N i e m i e c k i e p r z e p i s y ż ą d a j ą , a b y w y k o n y w u j ą c a 
f i r m a w z i ę ł a o d p o w i e d z i a l n o ś ć z a b u d o w ę przez p o d ­
p i san ie p r o j e k t u . P o z a tern p r z e d s i ę b i o r c a jest zobo­
w i ą z a n y w y k a z a ć , że przewidziane d l a b u d o w y m i e ­
s z a n i n y d a j ą g w a r a n t o w a n e w y t r z y m a ł o ś c i k o s t k o w e . 
N a k o n i e c p r z e p i s y n i e m i e c k i e d o p u s z c z a j ą s tosowanie 

w y ż s z y c h n a t ę ż e ń t y l k o wtedy , gdy budowa jest wy­
konywam/ przez firmę, która posiada specjalnie grun­
towne doświadczenie i wiedze z zakresu żelazobetonu. 

S z w a j c a r s k i e p r z e p i s y z a w i e r a j ą n a s t ę p u j ą c y p u n k t , 
o d n o s z ą c y s ię d o k w e s t j i k w a l i f i k a c j i w y k o n a w c y : 

„ P r z e d s i ę b i o r c a r o b ó t ż e l b e t o w y c h m o ż e po ­
w i e r z y ć k i e r o w n i c t w o t y l k o o s o b o m o b e z n a n y m 
g r u n t o w n i e z t y m r o d z a j e m b u d b w y ; do w y k o n a ­
n i a m o g ą b y ć u ż y c i t y l k o godni zaufan ia majs t ro­
w i e , k t ó r z y p o s i a d a j ą d o ś w i a d c z e n i e w t y m r o d z a ­
j u b u d o w y " . 

P o d o b n i e g ł o s z ą p r z e p i s y C z e c h o s ł o w a c j i : 

„ R o b o t y be tonowe m o g ą b y ć w y k o n y w a n e t y l ­
k o p o d o d p c w i e d z i a l n e m k i e r o w n i c t w e m spec ja l ­
n i e f a c h o w o w y k s z t a ł c o n y c h i d o ś w i a d c z o n y c h 
o s ó b i p o d c i ą g ł y m n a d z o r e m d o ś w i a d c z o n y c h 
i z a u f a n i a g o d n y c h ' m a j s t r ó w i p o d m a j s t r z y c h " . 

N a k o n i e e w a r t o p r z y t o c z y ć z d a n i a z p i s m M i n i s t r a 
R o b . P u b l . w B e l g j i , w p r o w a d z a j ą c e g o p r z e p i s y że l ­
be towe z r o k u 1923: 

„ Ź e l a z o b e t o n jest ty le war t , z j a k ą d o k ł a d n o ­
ścią jest w y k o n y w a n y " . 

Ś c i s ł a i c i ą g ł a k o n t r o l a r o b ó t b e t o n o w y c h i ż e l b e ­
t o w y c h jest r ó w n i e ż p r a w i e we w s z y s t k i c h p r z e p i s a c h 
s t a w i a n a j a k o k o n i e c z n y w a r u n e k . P r z e d e w s z y s t k i e m 
za tem ż ą d a s i ę , a b y p r z e p i s a n a w y t r z y m a ł o ś ć b y ł a 
s t w i e r d z o n a d o ś w i a d c z a l n i e i to z a r ó w n o p r z e d r o z p o ­
c z ę c i e m b u d o w y d l a s tw ie rdzen ia , że p r z y z a m i e r z o ­
n y m s k ł a d z i e i sposobie w y k o n a n i a r z e c z y w i ś c i e b ę ­
dzie o s i ą g n i ę t a p r z e p i s a n a w y t r z y m a ł o ś ć , j a k i w t rak­
c ie b u d o w y j a k o c i ą g ł a k o n t r o l a : 

N i e k t ó r e p r z e p i s y j a k n . p. n i e m i e c k i e i d ą jeszcze 
da le j , g d y ż d o p u s z c z a j ą s t o sowan ie w y ż s z y c h n a p r ę ­
ż e ń t y l k o w tedy , g d y p r z y w y k o n y w a n i u b u d o w y b ę ­
dą z a c h o w a n e i s to sowane w c a ł e j p e ł n i zasady k o n ­
t ro l i b u d o w l a n e j w y d a n e p rzez N i e m i e c k i e T o w a r z y ­
s two B e t o n o w e . 

K o n t r o l a : b u d o w l a n a , d o k ł a d n e ob l i czen ie i d o k ł a d ­
ne w y k o n a n i e g w a r a n t u j ą w y s o k ą j a k o ś ć r o b o t y i p e ł ­
ne w y z y s k a n i e p o s z c z e g ó l n y c h s k ł a d n i k ó w be tonu , 
p r z y n o s z ą za t em p r z e d e w s z y s ł k i e i m k o l o s a l n ą k o r z y ś ć 
z l e c e n i o d a w c y . — Z r o z u m i a n o j ednak , iż n a l e ż y z a i n ­
t e r e s o w a ć w k o r z y ś c i a c h s t ą d w y n i k a j ą c y c h r ó w n i e ż 
te c z y n n i k i , o d k t ó r y c h z a l e ż y u z y s k a n i e t y c h k o ­
r z y ś c i . 

I s t n i e j ą r o z m a i t e sposoby za in t e r e sowan ia w y k o ­
n a w c y i p r o j e k t u j ą c e g o . W p i e r w s z y m r z ę d z i e n a l e ż y 
tu p r e m j o w a n i e dobrego w y k o n a n i a i dobrego zapro ­
j e k t o w a n i a j u ż w s a m y c h p r z e p i s a c h przez b a r d z i e j 
l i be ra lne t r a k t o w a n i e t y c h b u d ó w , k t ó r e p rzez pos i a ­
dan ie dobrego w y k o n a w c y i dobrze ob l i czonego p r o ­
j e k t u m a j ą z a g w a r a n t o w a n ą w y s o k ą j a k o ś ć r o b o t y . — 
N i e m i e c k i e p r zep i sy d o z w a l a j ą s tosowanie w y ż s z y c h 
n a t ę ż e ń t y l k o wtedy , g d y o b l i c z e n i a , k o n s t r u k c j a i w y ­
k o n a n i e o d p o w i a d a j ą n a j s u r o w s z y m w y m a g a n i o m , 
a za t em g d y b u d o w a jest w y k o n y w a n ą p r z e z specja l ­
nie d o ś w i a d c z o n ą f i r m ę i gdy s tosowana jest ś c i s ł a 
k o n t r o l a . P o z a tern te same n i e m i e c k i e p r z e p i s y do­
z w a l a j ą n a zmn ie j s zen i e dolne j g r a n i c y i l o śc i c e m e n t u 
z 300 do 270 a nawet do 240 k g . n a j r i 3 be tonu , j eże l i 
d o b r o ć b e t o n u jest g w a r a n t o w a n a p rzez s to sowan ie 
s p ec j a l n i e p r z ep is an ego sk ł ad u g r a n u l oim etr y c z n ego 
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k r u s z y w a . Jest to z a t e m p r e m j a za u ż y c i e specja lnego 
k r u s z y w a . 

T r z e c i ą f o r m ą p r e m j o w a n i a w y s o k i e j k l a s y w y k o ­
n a w c y i k o n t r o l i jest ż ą d a n i e p e w n e j w y t r z y m a ł o ś c i 
be tonu , g d y s a m s k ł a d be tonu jest r z e c z ą p r z e d s i ę b i o r ­
c y . K i e r o w n i c t w o b u d o w y p o z o s t a w i a za tem f i r m i e 
d e c y z j ę w zasadn icze j s p r a w i e s k ł a d u be tonu na p o d ­
s tawie k a l k u l a c j i gospodarcze j , c z y m i a n o w i c i e c h c e 
u ż y ć gorsze k r u s z y w o z w i ę k s z ą i lością cemen tu , c z y 
t eż k r u s z y w o o u s z l a c h e t n i o n y m s k ł a d z i e z i a r n z m n i e j ­
szą i lośc ią c e m e n t u . W ten s p o s ó b p r e m j u j e s i ę do­
ś w i a d c z e n i e i f a c h o w o ś ć f i r m y , g d y ż p r z y tej s a m e j 
ż ą d a n e j w y t r z y m a ł o ś c i m i n i m u m k o s z t ó w b ę d z i e m i a ­
ła n a j w y ż e j f a c h o w o s t o j ą c a f i r m a . 

O s t a t n i ą wreszc i e f o r m ą , p o z w a l a j ą c ą n a w y r ó ż n i e ­
nie w y s o k i e j k l a s y p r o j e k t o w a n i a i w y k o n a n i a , jest 
s tosowanie , s z c z e g ó l n i e d l a w i ę k s z y c h o b j e k t ó w , k o n -

I N Z . T . T R O J A N O W S K I 
Biuro Riidiiń Centrali Gospodarczej Przemys łu Budowlanego. 

S Z A L O W A N I A I 
Praca niniejsza obejmuje szalowania i rusztowania sto­

sowane przy budowlach cywilnych, n ic wchodząc zupełnie 
w zakres 'konstrukeyj czysto inżynierski cli jak mosty, urzą­
dzenia hydroteChncdizne, tunele i t. p. Nawet w tym ograni­
czonym zakresie jest to temat obszerny i zupełnie nowy, 
dotąd bowiem zagadnienie to, bardzo ważne pod wzglę­
dem technicznym i ekonomicznym1, nie było należycie uję­
te, pomimo, ż e koszty szalowania i rusztowania s tanowią 
bardzo p o w a ż n e pozycje w wydatkach ponoszonych na 
budowę . W zwykłych konstrukcjach żelbetowych koszt sza­
lowań stamowi około Va ogólnego kosztu, a koszt t y n k ó w 
zewnę t rznych jest normalnie obciążony kosztem r u s z t o w a ń 
w 4oVo, 

Powyższe p r z y k ł a d y wykazują zatem, że te u rządzen ia , 
2wane pomocniczemu, s tanowią duży odsetek kosztów wy­
konania danej roboly. 

Dziś w znacznym stopniu spo tęgowana konkurencja 
zmusza świa t budowlany do jak najbardziej oszczędnego wy­
konywania robót i dlatego tak ważną się staje szczegółowa 
analiza techniki projektowania i wykonywania sza lowań i ru ­
sztowań, przedewszystkiem z punktu widzenia ich kosztów. 

Ażeby jasno z d a w a ć sohle s p r a w ę z tych kosztów, na­
leży: 

1) in ic ja tywę projektowania i wykonania robót prze­
kazać w ręce fachowców inżyn ie rów lub rutynowanych 
ma j s t rów i t echn ików, pozos tawia jąc podmajslrzym i cieślom 
obowiązek ścisłego wprowadzania w życie zarządzeń, — 
z tern, że te zarządzenia będą sumiennie opracowane; 

2) projektującego kons t rukc ję w p r o w a d z i ć bliżej w wa-
l unki wykonania, a to celem ujednostajnienia i uproszczenia 
e lementów konstrukcji 1 unikania fantastycznych, bardzo 
często niepotrzebnych form, jak np. w n iek tórych wypad­
kach skosy pod belkami, lul> k rzywizny w jednej lub k i lku 
p łaszczyznach; na leży również dążyć do uzyskania projektu 
na cala konstrukcje odraza — w p ł y w a to bardzo wydatnie 
na opracowanie planu wykonania robót , zamówien ie mate­
rjału i f. p. Dobry wynik da łoby powierzenie opracowania 
sza lowań 1 r u s z t o w a ń pro jek tu jącemu konstrukcje; 

wyłączyć wszelką p r z y p a d k o w o ś ć i s t a r a ć się wszyst­
ko zgóry przewidz ieć . 

Zadaniem niniejszej pracy jest: rzucenie pewnych myśli 
z lego zakresu, opartych na obserwacjach własnych, przed­
stawienie co w tej dziedzinie już gdzieindziej zrobiono; przy-

k u r s ó w - p r z e t a r g ó w , gdz ie p o s z c z e g ó l n i Oferenci maja. 
m o ż n o ś ć w z a k r e ś l o n y c h r a m a c h p r z e d s t a w i ć kosz to ­
r y s y na w ł a s n e r o z w i ą z a n i e k o n s t r u k c y j n e . 

Z tego, co t u p r z e d s t a w i a l i ś m y , w y n i k a , że p a ń ­
s two z a p o m o c ą s w y c h p r z e p i s ó w b u d o w l a n y c h i z le­
c e n i o d a w c a p r z e z s p o s ó b p o w i e r z a n i a r o b ó t m a j ą w 
s w y c h r ę k a c h s k u t e c z n ą b r o ń do podn ies i en ia p o z i o m u 
w y k o n a n i a r o b ó t b e t o n o w y c h , co u m o ż l i w i a lepsze w y ­
k o r z y s t a n i e m a t e r j a ł u . daje o s z c z ę d n o ś c i i jest b o d ź ­
c e m do podn ie s i en i a p o z i o m u t echn icznego . J a s n e m 
jest za tem, iż w m o m e n c i e , gdy n o w e l i z u j e m y nasze 
p r z e p i s y be tonowe, m u s i m y je z m i e n i a ć tak , aby one 
b y ł y p o d s t a w ą r o z w o j u t e c h n i k i b u d o w n i c t w a betono­
wego, a i i i e t y i k o z e s t a w i e n i e m p r z e p i s ó w , k t ó r e p r z e z 
s w o j ą z b y t n i ą o s t r o ż n o ś ć m a j ą u t r w a l a ć i s t n i e j ą c y n i ­
s k i s tan w y k o n a w s t w a w tej w a ż n e j d z i e d z i n i e n o w o -
c z e sn ego b u do w n ic t w a. 

R U S Z T O W A N I A 
toczenie pewnych cyfrowych danych dla k r a j ó w obcych i dla 
Polski , u w yd a linienie rzeczy pozornie b łahych , a jednak 
w rzeczywis tośc i dużą ro lę odgrywa jących 1 wreszcie usta­
lenie pewnych zasad do natychmiastowej realizacji. 

I. M A T E R J A L Y . 

i. Slan surowi] i obrobiony, przyjmowanie i magazynowanie. 

Najbardziej rozpowszechnionym, a w naszych warun­
kach jedynym malerjalem do wykonania sza lowań i ruszto­
w a ń jest drzewo, przeważane sosnowe, rzadziej jod łowe. 
Stopień wysuszenia jego jest o tyle ważny, że może s i ę t ra­
fić zbytnie usychanie, względnie pęcznienie form; pierwsze 
daje szczeliny, przez k t ó r e ucieka cement, drugie powoduje 
zwichrzenie desek, przyczem wywiązują się siły o tyle duże , 
że mogą uszkodzić beton lub sk rzywić szalowanie. Za naj­
lepsze u z n a ć na leży drzewo częściowo naturalnie wysuszo­
ne. P rzy wyborze jakości drzewa należy k i e r o w a ć się za­
sadą: najekanoinicznicjszyim będzie ten mat er jak który da 
żądany wyrób za najniższą cene, licząc razem z robocizną, 
a nie najtańszy malerjal, bardzo często wymaga jący dużego 
n a k ł a d u pracy. 

W m i a r ę możności ubiegać się należy o gatunki ze 
zwar tym słojem o 50% mocniejsze od norm wyt rzymałośc io ­
wych oficjalnych, a u n i k a ć słoju rzadkiego, k t ó r y jest zno­
wu o 50% słabszy od tych norm. Trzeba tu g łównie mleć 
l i a uwadze n ic tyle s ta tyczną prace w okresie obciążenia, 
co niszczące dynamiczne dzia łanie przy rozbiórce . Ta ostat­
nia okoliczność każe u n i k a ć bezwzględnie desek o wichro­
watym słoju, pochodzących z pni uschnię tych lub chorych. 
Nie bez znaczenia jest r ó w n i e ż grubość deski: jeżeli jest 
możność użycia wielokrotnego deski, lo nawet n a proste 
podszalowamie gładkich p ły t opłaci się użyć grubszą, np. 
l ' A " , gdyż p r a c o w a ć będzie ona znacznie dłużej , niż cienka, 
np. %". W braku tej możl iwości względy ekonomiczne prze­
mawia ją za cieńszą. D w a pozosta łe wymiary, t. j . d ługość 
i szerokość są w n i ek tó rych krajach znormalizowane, co 
u ła twia dobranie potrzebnych w y m i a r ó w i daje oszczędno­
ści z a r ó w n o w niaterjalach jak i w roboeiznie. Polski Ko­
mitet Normalizacyjny r ó w n i e ż nad lem pracuje. Jest już 
ustalony sortyment. Wprowadzenie jego w życie jest kwe­
stja najbliższej przyszłości . 



STR. 210 PRZEGLĄD BUDOWLANY ZESZYT 0/10 

N a ł o ż y l u r ó w n i e ż w s p o m n i e ć , ż e w wypadkach, kiedy 
zachodzi potrzeba statycznego obliczenia szalowania, lub 
rusztowania m o ż n a p r z y j m o w a ć n a p r ę ż e n i a dopuszczalne 
0 50*/» w i ę k s z e od zawartych w przepisach. 

Jako z a s a d ę n a l e ż y p r z y j ą ć unikanie w jaknajszerszym 
zakresie n a p r ę ż e ń z g i n a j ą c y c h , a u s i ł o w a n i e sprowadzenia 
ich do ś c i s k a j ą c y c h lub r o z c i ą g a j ą c y c h , bowiem znacznie 
lepsze jest w ó w c z a s wykorzystanie m a t e r j a ł u . Najodpowied­
niejszym przekrojem na ś c i s k a n i e , a zarazem n a j t a ń s z y m 
jest o k r ą g l a k . 

Jako malerjal obecnie d o ś ć drogi drzewo wymaga dba­
łośc i i s k r z ę t n e g o pilnowania przed k r a d z i e ż ą . Z w r ó c i ć na­
l e ż y u w a g ę na powszechne zjawisko bardzo n i e d b a ł e g o ob­
chodzenia s i ę z tym n i a l e r j a l ę m . Nierzadko daje s i ę zaobser­
w o w a ć przerzucanie sztabla od g ó r y , do d o ł u dla wyszu­
kania odpowiedniego k a w a ł k a , rzucanie desek na z i e m i ę , lub 
c z ę s t o w b ł o t o , — z w ł a s z c z a przy w y ł a d o w a n i u z w o z ó w . 
Nie u w z g l ę d n i a s i ę z u p e ł n i e , ż e to wszystko powoduje uszko­
dzenie i zanieczyszczenie jeszcze przed u ż y c i e m do w ł a ś c i ­
wego celu. 

Natychmiastowe sziablowainic i lo w ton s p o s ó b , ż e b y 
nie d o p u s z c z a ć do przerzucania, oraz wydawanie ze sztabla 
w o k r e ś l o n y m p o r z ą d k u ochroni drzewo nietylko przed zni­
szczeniem, ale i k r a d z i o ż ą . Bardzo dobre wyniki daje zna­
czenie, p o l e g a j ą c e n â 'zamalowaniu fairbą m i n e r a l n ą roz­
p u s z c z o n ą w j a k i m ś tanim t ł u s z c z u o b y d w ó c h s z t o r c ó w 

1 jednego kantu bocznego. P o s z c z e g ó l n e partje, p r z y c h o d z ą ­
ce na b u d o w ę m o g ą s i ę r ó ż n i ć od siebie kolorami. Kolor 
m o ż e b y ć odnotowany w k s i ą ż c e magazynowej. U ł a t w i a lo 
w znacznym stopniu k o n t r o l ę ruchu m a t e r j a ł u , pozwala z ł a ­
t w o ś c i ą o b l i c z y ć , co zrobiono z danej i lośc i m a t e r j a ł u , i ile 
razy iidalo s i ę go z u ż y t k o w a ć . Przy znaczeniu d w ó c h sztor­
c ó w i jednego kantu zawsze k t ó r y ś ze z n a k ó w zostaje 
i pozwala o d r ó ż n i ć damy k a w a ł e k . T r o c h ę t ł u s z c z u na szlor-
cach ochrania d ł u g o l e ż ą c y w szlablach malerjal od p ę k a ­
nia przy usychaniu. Koszt lego zabiegu wynosi 50 — 00 gr. 
na 1 m* drzewa. 

Drzewo, wydane przez magazyn do roboly, rozchodowa­
ne jest w k s i ą ż k a c h lakierni samem! partjaml, jak hyl k s i ę ­
gowany p r z y c h ó d . Zbytnia s k r u p u l a t n o ś ć z a j m o w a ł a b y za 
d u ż o czasu n a c i ą g l e mierzenie i kubikowainie. Gala: rzecz 
polega na przestrzeganiu p o r z ą d k u i p l a n o w o ś c i przy wyda­
waniu — co s i ę osiąga przez stanowczy zakaz ruszania 
szlabli bez zezwolenia osoby do tego powołanej. Powraca­
j ą c e z budowy drzewo wskazane jest odraza s e g r e g o w a ć na 
zdalne: 1) tylko na o g i e ń , 2) do jednokrotnego, It) do 2-krot-
uego i w i ę c e j u ż y c i a . W dwuch ostatnich wypadkach o p ł a c a 
s i ę natychmiast o c z y ś c i ć je z g w o ź d z i , nadbitek, cementu 
i t. p. i dobrze z a b e z p i e c z y ć od zniszczenia i strat. Premio­
wanie magazyniera od o s z c z ę d n o ś c i d a ć m o ż e dobre wyniki. 

Z a g r a n i c ą u ż y w a n e są gdzieniegdzie rusztowania i for­
my do ż e l b e t ó w ż e l a z n e lub stalowe; opłacają s i ę one jednak 
tam w w y j ą t k o w y c h warunkach, u nas z a ś nic w y t r z y m u j ą 
kalkulacji. 

2. Łączenie: gwoździe i inne sposoby. 

P o s z c z e g ó l n e elementy z drzewa ł ą c z o n e są w c a ł o ś ć za 
p o m o c ą : b o l c ó w , ś rub , klamer, p ł a s k i e g o ż e l a z a (bednarki), 
ł a ń c u c h ó w , drutu, linek konopnych i , n a j c z ę ś c i e j , g w o ź d z i . 

W p o r ó w n a n i u do c z a s ó w przedwojennych, gdzie za­
sada konstruowania w drzewie p o l e g a ł a na p o m y s ł o w y c h 
z a c i ę c i a c h , zamkach i t. p. a r o l ą okucia b y ł o le p o ł ą c z e n i a 
u t r z y m y w a ć w niezmiemnem p o ł o ż e n i u — d z i ś unika s i ę 
skomplikowanych w i ą z a ń w drzewie p o d n o s z ą c znaczenie 
tych w ł a ś n i e ł ą c z n i k ó w . Z w ł a s z c z a r o z s z e r z y ł s i ę bardzo za­
kres stosowania g w o ź d z i . 

Praktyka dotychczasowa wykazuje, że stosowanie g w o ź ­
dzi jest chaotyczne, co przedewszystkiem w y r a ż a s i ę w nad-
miernem ich u ż y c i u . Brak p l a n o w o ś c i polega! w danym wy­

padku na: 1) wbijaniu zbyt wielu g w o ź d z i , l i c z ą c na sztuki, 
2) c z ę s l e m u ż y w a n i u zbyt grubych lub d ł u g i c h . C z y n n o ś ć 
wbijania g w o ź d z i a jest ł a t w a i lubiana przez c i e ś l ę z w ł a ­
szcza p o c z ą t k u j ą c e g o . Jest przy tern d u ż o h a ł a s u , k t ó r y na 
p r z y g l ą d a j ą c y m s i ę robocie robi w r a ż e n i e , ż e cieśla' pracuje 
sumiennie i wydajnie. M o g ł o b y lo b y ć tolerowane, gdy po­
ł ą c z e n i e raz zrobione nie m i a ł o b y ć w n a s t ę p s t w i e rozbierane, 
jest natomiast nie do darowania w odwrotnym wypadku, 
jak to z w ł a s z c z a ma miejsce przy szalowaniach i rusztowa­
niach, j eże l i z w a ż y m y , ż e czas potrzebny na wyjecie g w o ź ­
dzia jest 0 — 10 razy w i ę k s z y od czasu z u ż y t e g o na jego 
wbicie, a przy lem n a s t ę p u j e jeszcze, nawet przy daleko i d ą ­
cej o s t r o ż n o ś c i , zniszczenie drzewa. Są wprawdzie p o m y s ł y , 
m a j ą c e na celu u ł a t w i e n i e tej ż m u d n e j pracy, jak np. g w o ź ­
dzie z p o d w ó j n e m i g ł ó w k a m i (rys. 1) lub p o d k ł a d k i metalo­

we, czy l eż z papy pod g w o ź d z i e (rys. 2), ale są one dale­
kie od dobrego r o z w i ą z a n i a zagadnienia. Jedynem prawi-
dlowem r o z w i ą z a n i e m jest zredukowanie do minimum ilo­
śc i g w o ź d z i ; im ich mniej, lem wyższą jest klasa ciesielskiej 
roboty. 

Przed d r u g ą o s t a t e c z n o ś c i ą , I. j . n a r a ż e n i e m konstrukcji 
na z a ł a m a n i e s i ę wskutek zbyt malej i lośc i g w o ź d z i chroni 
z n a j o m o ś ć teorji p o ł ą c z e ń g w o ź d z i o w y c h , k t ó r ą , bardzo po­
b i e ż n i e z r e s z t ą , p o n i ż e j podajemy. 

Jakiem! g w o ź d z i a m i r o z p o r z ą d z a m y na rynku p o d a j ą 
o d n o ś n e specyfikacje. Do k a ż d e g o celu n a l e ż y w y b r a ć g w o ź ­
dzie nie tylko co do d ł u g o ś c i , ale co do przekroju poprzecz­
nego. G w ó ź d ź , k t ó r y ma b y ć z a g i ę ł y po p r z e j ś c i u przez ca łą 
g r u b o ś ć ł ą c z o n y c h c z ę ś c i , m o ż e b y ć c i e ń s z y , ten natomiast, 
k t ó r y musi t r z y m a ć s i ę tylko tarciem powinien b y ć grub­
szy, a w z g l ę d n i e k r ó t k i . W a ż n e jest dobranie takiego prze­
kroju, k t ó r y b y s i ę nie g ią ł przy wbijaniu, j eże l i trafi na 
drzewo nieco twardsze. 

Wbity g w ó ź d ź p o d l e g a ć m o ż e d z i a ł a n i u sil dwojakiego 
rodzaju: 1) w z d ł u ż jego osi — s i ły te u s i ł u j ą go w y c i ą g n ą ć , 
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2) wpoprzek do osi — tu n a r a ż o n y jest on na z g i ę c i e , a gdy 
jest zbyt silny — na rozruszanie w drzewie przez co o s ł a b i a 
s i ę tarcie m i ę d z y g w o ź d z i e m i w ł ó k n a m i drewna i wycho­
dzi on z ł a t w o ś c i ą . Przebieg wbijania jest n a s t ę p u j ą c y . 
Zaostrzonym swym k o ń c e m g w ó d ź rozpycha dwa obok sie­
bie l e ż ą c e , prostopadle do jego osi, w ł ó k n a drzewne. T o roz­
s u n i ę c i e udziela s i ę z kolei n a s t ę p n y m w ł ó k n o m ' w coraz 
mniejszym stopniu w m i a r ę oddalenia od g w o ź d z i a . D z i ę k i 
s p r ę ż y s t o ś c i r o z e p c h n i ę t e w ł ó k n a . u s i ł u j ą w r ó c i ć n a pier­
wotne miejsce i u c i s k a j ą w g w ó ź d ź z p e w n ą s i lą P, k t ó r a 
jest w ł a ś n i e p r z y c z y n ą tarcia m i ę d z y g w o ź d z i e m i drzewem. 

W i e l k o ś ć tej sity z a l e ż y od: 1) ś r e d n i c y wbitego g w o ź ­
dzia, a nie od jego obwodu — rysunek 3 wskazuje, że g w ó ź d ź 
do drzewa nie przylega n a c a ł y m obwodzie, 2) od zwarto­
śc i w ł ó k i e n drzewnych — i m w i ę k s z a ich i l o ś ć u l e g ł a od­
chyleniu, lem g w ó ź d ź siedzi mocniej, 3) od. w ł a s n o ś c i wy­
t r z y m a ł o ś c i o w y c h w ł ó k i e n . Bardzo w a ż n ą o k o l i c z n o ś c i ą jest 
takie wbijanie, ż e b y n a j b l i ż s z e w ł ó k n a nic u l e g ł y poszarpa­
niu, g d y ż w ó w c z a s p r z e s t a j ą oine p r a c o w a ć . Trudno jest 
W tak s z c z u p ł y c h ramach p r z e d s t a w i ć wyniki d o ś w i a d c z e ń 
dla rozmaitych g a t u n k ó w drzewa 1 r ó ż n y c h w y m i a r ó w 
g w o ź d z i . Ś r e d n i o p r z y j ą ć m o ż n a , ż e tarcie m i ę d z y g w o ź ­
dziami a drzewem wynosi: P = R . a . d, gdzie R — c i ś n i e ­
nie w ł ó k i e n drzewa na p r z e k r ó j ś r e d n i c y g w o ź d z i a , a — 
g ł ę b o k o ś ć wbicia w cm, d — ś r e d n i c a , lub bok przekroju 
g w o ź d z i a w cm. R — p r z e c i ę t n i e 80 — 90 kg/cm 2 . Ze w z g l ę ­
du na tymczasowy charakter s z a l o w a ń i r u s z t o w a ń s p ó ł -
ezymnik b e z p i e c z e ń s t w a m o ż n a p r z y j ą ć m — 2 i w ó w c z a s do-

p 
puszcza hic o b c i ą ż e n i e g w o ź d z i a na w y c i ą g a n i e P i == — 

G w ó ź d ź wbity w sztorc siedzi o 30 — 50°/o slaibiej, n i ż 
p o w y ż e j wyprowadzono, r ó ż n i c a la jest tymi -większa i m 
mniej zwarte są s ło je . O d n o ś n i e do przymocowania desek 
n a l e ż y r o z r ó ż n i ć dwa' wypadki: deska ma b y ć przymocowa­
na zlekka, w ó w c z a s d ł u g o ś ć g w o ź d z i a I5Ç2V2 e, lub taż przy­
bita mocno, w ó w c z a s d ł u g o ś ć g w o ź d z i a 1 > 3 . 5c, gdzie c = 
g r u b o ś ć przybijanej deski. Z g ó r y też n a l e ż y - z d e c y d o w a ć , 
jakiego rodzaju ma b y ć przymocowanie, W c a ł y m szeregu 
w y p a d k ó w praca g w o ź d z i a polega nielylko na opieraniu s i ę 
silom p r o s t o p a d ł y m do jego osi, ale i na w y w o ł a n i u tarcia 
p o m i ę d z y ł ą c z o n e m i ' k a w a ł k a m i drzewa. Cyfrowo zjawisko 
to da s i ę u j ą ć n a s t ę p u j ą c o . O z n a c z a j ą c przez: n —. i l o ś ć 
g w o ź d z i , ai, a i b — z r o z u m i a ł e z rys. 4 w cm., przyczem 
b >̂ ai, d — ś r e d n i c ę g w o ź d z i a w cm. R — c i ś n i e n i e w ł ó ­
kien drzewa na p r z e k r ó j ś r e d n i c y g w o ź d z i a . P — s i l ę roz-
c i a gaj ąc a p o ł ą c z e n i e . 

g — s p ó l e z y n n i k tarcia drzewa o drzewo, k t ó r y wy­
nosi: 

1) w stanie spoczynku: 
przy r ó w n o l e g l e m u ł o ż e n i u ' w ł ó k i e n o b y d w ó c h desek 0,60 
przy proslopadlem 0,50 

2) w stanie ruchu: 
przy r ó w n o l e g l e m u ł o ż e n i u w ł ó k i e n o b y d w ó c h desek 0,15 
przy proslopadlem 0,35 
w ó w c z a s s i ła tarcia p o m i ę d z y deskami: 

Q = g .111. a i . d . R. 

J e ż e l i Q w stanie spoczynku > P w ó w c z a s cala s i ł a P 
p r z e j ę t a b ę d z i e przez samo tarcie. 

Jeże l i Q w stanie spoczynku <̂  I' w ó w c z a s p r ó c z tar­
cia m i ę d z y -deskami s p r z e c i w i a j ą mu s ię jeszcze i g w o ź d z i e . 
W , pierwszym -wypadku, miarodajnem b ę d z i e g = 0,50, 
w drugim g = 0,35. 

Co s i ę tyczy pracy g w o ź d z i a na ś c i n a n i e — są w niej 
dwie i'azy: 1) g w ó ź d ź pozostaje n i e z g i ę l y i w ł ó k n a zaciska­
j ą c e go nieuszkodzone, 2) g w ó ź d ź nie m o ż e w y t r z y m a ć c i ą ­
gle r o s n ą c y c h m o m e n t ó w g n ą c y c h i zgina się , w ł ó k n a 
drzewne n i s z c z ą s i ę i ostatecznie p o ł ą c z e n i e s i ę r o z l u ź n i a . 
Jeże l i p o ł ą c z e n i e ma b y ć statycznie pewne nie n a l e ż y wy­
k r a c z a ć z fazy pierwszej. Obliczenie tego zjawiska opiera 

s i ę na d o ś ć z a w i ł e j teorji, k t ó r a tu przytoczona nie b ę d z i e . 
Konkretne dane z niej w y p ł y w a j ą c e są n a s t ę p u j ą c e (patrz 
rys. 5). 

Ś r e d n i c a g w o ź d z i a ustalona powinna b y ć w e d ł u g r ó w n a ­
nia d = 0,115 a (w cm.), w ó w c z a s n a j w i ę k s z a si lia ś c i n a j ą c a 
dla niego dopuszczalna P max. = 2,05 a 2 w kilogramach, 
przyczem n a p r ę ż e n i e g n ą c e w g w o ź d z i u nie przekroczy 
2.000 kg/om2, ani też nic zostanie uszkodzone drzewo. 

W a ż n y m czynnikiem dobrej pracy g w o ź d z i jest ich roz­
mieszczenie, z a p o b i e g a j ą c e ł u p a n i u drzewa i n i e r ó w n o m i e r ­
nemu o b c i ą ż e n i u wykonywanego p o ł ą c z e n i a . W tym celu za­
leca s i ę : 

1) Z a c h o w y w a ć n a s t ę p u j ą c e o d l e g ł o ś c i przy pracy g w o ź ­
dzia na ś c i n a n i e i zginanie: V ;> 5d, e > 5d,- ea : : lOd 
(rys: (i). 

Przy osiowem d z i a ł a n i u s i ły na g w ó ź d ź o d l e g ł o ś c i te mo­
gą b y ć zmniejszone. 

2) Przy p o ł ą c z e n i u , jaik wskazuje, rys. 7, w b i j a ć n a l e ż y 
r z ę d y skrajne I i IV, a n a s t ę p n i e dopiero ś r o d k o w e II i III. 

3) Jeże l i w jednym szeregu jest d u ż o g w o ź d z i , n a l e ż y je 
r o z m i e s z c z a ć , m i j a j ą c nieco linjc, a- to dlatego', ż e b y nie 
wszystkie r o z p i e r a ł y j e d n ą i l ę s a m ą p a r ę w ł ó k i e n (rys. 8). 

4) Gdzie tylko m o ż n a — u n i k a ć z u p e ł n e g o dobijania 
g ł ó w k i . W wypadku, gdy to jest konieczne — n a l e ż y stoso­
w a ć k a w a ł e k żelazia, a nie b i ć b e z p o ś r e d n i o po g ł ó w c e , g d y ż 
m i a ż d ż y s i ę drzewo i p o w s t a j ą w g ł ę b i e n i a bardzo n i e p o ż ą ­
dane w s z a ł o w a - m a c h , np. ze w z g l ę d u nai g ł a d k o ś ć powierz­
chni betonu. 

Dzisiejsza r z e c z y w i s t o ś ć jest daleka od p o w y ż s z y c h wy­
tycznych, podobnie jak w i l o ś c i . zużytych' g w o ź d z i ' w p o r ó w ­
naniu do tego co r z e c z y w i ś c i e jest potrzebne. O ile np. zu­
p e ł n i e w y s t a r c z a j ą c ą jest ś r e d n i a i l o ś ć 0,1 kg. na 1 m. kw. 
szalowania, jak lo wynika a, bardzo d o k ł a d n y c h i n i e s k ą ­
pych o b l i c z e ń , o tyle w praktyce z u ż y w a s i ę na ten cel od 
0,1 — 0,5 kg. Z n a c z n ą p o p r a w ę tego stanu rzeczy o s i ą g n ą ć 
m o ż n a j e ż e l i : 

1) Pr.zy projektowaniu szalowania odrazu u s t a l i ć sorty­
ment g w o ź d z i . 

2) W rysunkach roboczych p o s z c z e g ó l n y c h e l e m e n t ó w 
szalowania w y r a ź n i e p o d a ć i l o ś c i i rodzaje g w o ź d z i . 

3) P r z e s t r z e g a ć z c a ł ą s u r o w o ś c i ą ś c i s ł e g o wykonania 
wg. p l a n ó w . 

4) W y d a w a ć c i e ś l o m n i e d u ż e i l o ś c i i tylko tego gatunku, 
k t ó r y m w danej chwili m a j ą p r a c o w a ć . Poza tern wolno im 
m i e ć na wszelki wypadek p a r ę sztuk mocniejszych. 

5) Dla u n i k n i ę c i a c i ą g ł e g o chodzenia! po g w o ź d z i e pod­
majstrzy ciesielski, premjowamy od o s z c z ę d n o ś c i , ma m i e ć 
w p r z e n o ś n e j skrzyni w i ę k s z e i l o ś c i , k t ó r e sam m o ż e rozda­
w a ć w m i a r ę potrzeby. P o w y ż s z e b ę d z i e , o c z y w i ś c i e , skutecz­
ne, j e ż e l i uda s i ę j e d n o c z e ś n i e zapobiec -kradz ieży . 

Zbyt daleko i d ą c y c h u d o s k o n a l e ń w zakresie wyjmowa­
nia g w o ź d z i nie da s i ę p r z e p r o w a d z i ć — j e d y n ą w s k a z ó w k ą , 
j a k ą m o ż n a s ł u ż y ć jesl to, że przy wbijaniu g w o ź d z i a -należy 
p a m i ę t a ć , iż ma b y ć on wyjmowany. 

Trzeba zawsze p r z e w i d z i e ć m o ż n o ś ć uchwycenia g w o ź ­
dzia czy to ł a p ą , czy o ibcęgami , czy l eż wprost wybicie miot-
kiem z drugiej strony. 

P a r ę p o n i ż s z y c h p r z y k ł a d ó w w s k a ż e w jaki s p o s ó b roz­
s t a w i a ć i o b l i c z a ć potrzebne i l o ś c i g w o ź d z i . 

1. Formal dla d ź w i g a r a o d ł u g o ś c i G m w ś w i e t l e m i ę d z y 
slupami i przekroju 25 X 40, l i c z ą c od spodu p ł y t y (rys. 30) 
z dwoma otworami 20 X 32 dla w c h o d z ą c y c h w d ź w i g a r be­
lek stropowych. 

a) G w o ź d z i e 2" g r u b o ś c i 3 m m kwadratowe: 

1. P rzyb i c i e desek 1" b o k ó w 
do s z p u n g ó w 1 '/a X 4" : 6 X 18" = 108 szt. 

2. P r z y b i c i e ramek d o k o ł a o t w o r ó w 
na be lk i 1 9 X 2 = 38 sz l . 

146 szt. = 0,50 kg . 
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1)) Gwoździe 3" grub. 3 min. kwadratowe przybicie deski dna 
do szpungów 9 X 2 18 szl. = 0,10 kg. 

c) Gwoździe 4" grub. 4 mm. kwadratowe przybicie s zpungów 
dna do szpungów boków 4 X 9 36 szl. = 0.45 kg. 

1,05 kg. 
+ 10% na straty 0,10 kg. 

Razem 1,15 kg_ 

Powierzchnia wyszatowana ( 0,40 X 2 + 0,25 ) X 6 = 6,30 m 2 

U 5 , „ 
zużyc i e gwoździ = 0,18 Kijjm2 

Z a z n a c z y ć n a l e ż y , ż e 1) w tym p r z y k ł a d z i e boki formy 
nie są przybite do dna, 2) z u ż y c i e g w o ź d z i obliczone jest dla 
jednokrotnego zbicia formy. Przy wielokrotnym, np. 3 
kr oknem, g w o ź d z i e 2" p ó j d ą te same, u z u p e ł n i ć natomiast 
wypadnie g w o ź d z i e 3" i 4", k t ó r e z n i s z c z ą s i ę przy rozsza-
lowainiu przynajmniej w SO0/« za k a ż d y m razem1, 'wypadnie 
w ó w c z a s : 

Gwoździ 2" 146 szt. = 0,50 kg. 
3" 18 szl. + 507„ + 50 0/0 36 szl. = 0,20 „ 
4" 36 szt. + 5OO/0 + 50 % 72 szl. = 0,90 „ 

1,60 kg. 

+ 100/0 straty 1,16 kg. 

Razem . . . 1,76 kg. 

Wyszalowana temi gwoździami powierzchnia:6,30 X 3 = 18,90m* 

co daje = 0,09 ku m-
18,90 

2. Deskowanie 1" pod z w y k ł ą p ł y t ę s t r o p o w ą p o ł o ż o n e 
na bugszlelach. W lym wypadku n a l e ż y z zasady p r z y b i j a ć 
deski tylko w ich k o ń c a c h , a w y j ą t k o w o , wra'zie nadmierne­
go podnoszenia s i ę , gdzieniegdzie p r z y c i ą g n ą ć po ś r o d k u . 
Z u p e ł n i e niepotrzebne jest przybijanie ich do k a ż d e g o hug-
szlela. Jeże l i chodzi o pewne usztywnienie, w kierunku po­
przecznym, dobrze jest z a s t o s o w a ć mijane styki s z t o r c ó w . 

Z u ż y c i e g w o ź d z i w tym wypadku z a l e ż y od d ł u g o ś c i 
i s z e r o k o ś c i desek, óraiz rozstawienia bugszlcli, w k a ż d y m 
razie jest ono tylko jednorazowe, g d y ż przy ponownym u ż y ­
ciu desek n a j c z ę ś c i e j potrzeba nowych g w o ź d z i . 

Z a k ł a d a j ą c s z e r o k o ś ć desek 15 cm. d ł u g o ś ć 3.00 metry, 
a g r u b o ś ć 1", oraz rozstaw b u g s z ł e l i 1.00 mir . otrzymamy 
i l o ś ć potrzebnych g w o ź d z i : 

N a j e d n ą d e s k ę o powierzchni 0,15X3.00'=0,45 m 2 po­
trzebne są 4 g w o ź d z i e 2" g r u b o ś c i 3 mm., to na p o w i e r z c h n i ę 

4 X 100 
100 m 2 wypadnie: = 890 szt. = 3 kg. 

0,45 
+ 10 '/o na ślraty 0,3 kg. 

Razem . . . . 3,3 kg 

W podobny s p o s ó b m o g ą b y ć obliczane g w o ź d z i e po­
trzebne na wyszalowanie s ł u p ó w . Przy projektowaniu p o ł ą ­
c z e ń g w o ź d z i o w y e h stale n a l e ż y m i e ć na uwadze, czy dane 
połączenie s ł u ż y tylko do lekkiego przytrzymania, czy ma 
p o d l e g a ć w i ę k s z y m silom i w z a l e ż n o ś c i od lego s t o s o w a ć 
w ł a ś c i w e d ł u g o ś c i g w o ź d z i . 

K lamry u m i e j ę t n i e stosowane o d d a ć m o g ą p o w a ż n e 
p r z y s ł u g i . O c z y w i ś c i e n a j c z ę ś c i e j r o b i ć je wypadnie z odpad­
k ó w ż e l a z a betonowego 11 — 22 min. ś r e d n i c y . Przy wyko­
naniu ich n a l e ż y z w r ó c i ć u w a g ę na dwie o k o l i c z n o ś c i 
(rys. 9) 1) l f >̂ 1, w ó w c z a s przy wbijaniu klamra d o c i ą g a 
do siebie ł ą c z o n e k a w a ł k i drzewa, 2) w stanie rozgrzanym 
r o z k l e p a ć rogi w punkcie ,,a" na p ł a s k — daje to w i ę k s z ą 
w y t r z y m a ł o ś ć na r o z g i ę c i e klamry, z w ł a s z c z a ' podczas wbi­
jania. Wszelkie z a z ę b i e n i a na ostrzach, dobre dla konstrukcji 
s t a ł y c h , w zastosowaniu do s z a l o w a ń i r u s z t o w a ń są z u p e ł ­
nie niepotrzebne, a nawet szkodliwe. 

Na z a k o ń c z e n i e tego d z i a ł u w s p o m n i e ć jeszcze n a l e ż y 
o ł ą c z n i k a c h m a ł o u nas znanych, pomimo ż e rozpowszech­
nienie ich jest d o ś ć znaczne. Są to ł a ń c u s z k i i zwykle linki 
konopne o k o ł o 10 — 12 mm ś r e d n i c y ; z w ł a s z c z a szeroko roz­

powszechnione są te ostatnie. U ż y w a n i e są one lam, gdzie 
nialerjalem drzewnym na rusztowania jest cienki o k r ą g l a k 
(rys. 10). 

II. R A C J O N A L N E P R O J E K T O W A N I E S Z A L O W A Ń . 

1. O k o l i c z n o ś c i , k t ó r e n a l e ż y b r a ć pod u w a g ę przy tej 
c z y n n o ś c i są n a s t ę p u j ą c e : 

a) Cechy konstrukcji i jej wymiary ( w y s o k o ś ć kondy­
gnacji, c i ę ż a r w ł a s n y , o b c i ą ż e n i e u ż y t k o w e ) — inne z gruntu 
b ę d z i e szalowanie z w y k ł e g o budynku szkieletowego, n i ż tea­
tru, ś w i ą t y n i lub hali wystawowej; 

b) Liczba możliwych powtórzeń tego samego szalowa­
nia, — z a l e ż n a od terminu wykonania budowy, p l a n ó w , 
p r z e k r o j ó w b u d y n k ó w i rodzaju stosowanego cenieniu. Ter­
miny k r ó t k i e c z ę s t o u n i e m o ż l i w i a j ą u ż y c i e nielylko trzeci 
ale nawet drugi raz drzewa, bo na nie Irzebaby p a r ę dni lub 
tygodni c z e k a ć 11i.n1 z a w a r ł y w nich w ł a ś n i e belom dosta­
teczni e okrzepnie, a to o p ó ź n i a b u d o w ę . Im w i ę k s z y plan 
budynku, leni ł a t w i e j s z e manipulowanie przy szalowaniu: 
wysokie budynki o m a ł y m planie ( w i e ż e wodne) są trudne 
pod tym w z g l ę d e m . W pewnych wypadkach u w z g l ę d n i a ć 
n a l e ż y , czy u ż y w a n y b ę d z i e do betonu cement z w y k ł y czy 
wy s oko war t ości owy . 

Praktyka wykazuje, ż c zazwyczaj i l o ś ć m o ż l i w y c h po­
w t ó r z e ń 'Zależy od l enr .Di iów wykonania budowli. 

c) Rozporządzalny plac do robót, środki mechaniczne 
i stan rozporządzalnej sity roboczej; 

d) Potraktowanie widocznych powierzchni — czy m a j ą 
b y ć g ł a d k i e , czy surowe, czy u l e g n ą m ł o t k o w a n i u lub puco­
waniu piaskiem i 1. d. 

e) Plan robót, przebieg i organizacja szalowania, zbro­
jenia, betonowania i rozszalowania. 

Z n a j o m o ś ć tych wszystkich o k o l i c z n o ś c i indywidualnych 
dla k a ż d e j budowy, prowadzi z kolei do zastanowienia s ię 
nad lem, na ozem n i o ż n a b y z a o s z c z ę d z i ć w danych okolicz­
n o ś c i a c h . Z w r a c a ć n a l e ż y u w a g ę , by la o s z c z ę d n o ś ć nie by ła 
p o z o r n ą , np., by przez wprowadzenie pewnej o s z c z ę d n o ś c i 
w szalowaniu nie w y w o ł a ć znacznego podniesienia k o s z t ó w 
zbrojenia lub betonowania. Nie wolno r ó w n i e ż n a r a ż a ć przez 
pewne p o s u n i ę c i e o s z c z ę d n o ś c i o w e m ł o d e g o betonu na 
w s t r z ą ś n i e n i a . O c z y w i ś c i e samo przez s i ę jest z r o z u m i a ł e m , 
że zawsze trzeba d ą ż y ć do m o ż l i w i e m a ł e g o .zużycia male-
rjalu i k o s z t ó w robocizny, branych ł ą c z n i e . 

Poza temi, od wypadku do wypadku 'zmicniającemii s i ę 
warunkami, jest szereg s t a ł y c h , k t ó r e p r z e s t r z e g a ć n a l e ż y 
zawsze. 

S ą lo: 
a) możliwie czesie powtarzanie jednakowych elemen­

tów; 
b) racjonalne wykorzystanie statyczne, z w ł a s z c z a na zgi­

nanie, oraz unikanie skoniplikowamych p o ł ą c z e ń . 
c) Znormalizowanie elementów; 
d) Zredukowanie do minimum miejsc wymagających 

ścisłego przycinania. — M o ż l i w i e w i ę c e j e l e m e n t ó w niech 
ma d o w o l n ą d ł u g o ś ć i s z e r o k o ś ć . 

e) Przygotowanie zgóry na niezbędne przeróbki. 
J e ż e l i np. przekroje s ł u p ó w m a j ą b y ć zmieniane, trzeba 

szalowanie ich z b i j a ć z desek r ó ż n e j s z e r o k o ś c i , jak lo wska­
zuje rys. 11, w ten s p o s ó b , ż e b y p r z e r ó b k a p o l e g a ł a na od­
ł ą c z e n i u w ą s k i c h desek na k a ż d y m blacie s t a n o w i ą c y m bok 
szalowania. 

http://11i.n1
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l') Zachowanie możliwie jednakowych wymiarów ele­
mentów konstrukcji. Z w ł a s z c z a dotyczy lo szerokości belek 
i p o d c i ą g ó w . Czesio nieuzasadnione ż a d n y m p o w a ż n y m 
względem z w ę ż e n i e p o d c i ą g u zmusza do p r z e d ł u ż a n i a 
wszystkich s z a l o w a ń belek na wiem s p o c z y w a j ą c y c h i prze­
róbki w deskach podszalowania p ł y t y . 

Zmniejszenie s z e r o k o ś c i p o d c i ą g u z „D" do „ d " powodu­
je nadszlukowywanic form dla belek o bardzo nieznaczny 
odcinek „e", co jest lak k ł o p o t l i w e , że c z ę s t o o p ł a c a s i ę zro­
bić le formy z nowych desek. (Rys. 12a). 

II Ił 

-.iii 

1 1 

-i!:= 

l i i 
tyj 11. 

R ó w n i e ż z u p e ł n i e biedne jest zmniejszenie p r z e k r o j ó w 
s l u p ó w co p i ę t r o . Poc iąga , ono za sobą podobne p r z e r ó b k i , 
jak wspomniano w y ż e j , k t ó r e k o s z t u j ą znacznie w i ę c e j , n i ż 
z a o s z c z ę d z o n a i l o ść betonu. 

Zmniejszenie np. w y m i a r ó w s ł u p a z A'-' na a a (rys. 12 1)) 
p o c i ą g a za sobą k o n i e c z n o ś ć nadsztukowywania. form dla 
belek o odcinek „!)", e z ę s l o w y n o s z ą c y p a r ę c e n t y m e t r ó w 
i nie mniej c z ę s t o s k ł a n i a j ą c y do zmiany tych form na zu­
p e ł n i e nowe, 

Zachowanie s ł u p a jednakowym przez p a r ę kondygnacji 
nie b ę d z i e jeszcze d o w o d z i ł o niewyzyskamia w ł a s n o ś c i wy­
t r z y m a ł o ś c i o w y c h — pewien nadmiar betonu m o ż n a kom­
p e n s o w a ć zmniejszeniem i lośc i ż e l a z a . S z c z e g ó ł o w i e j kwe­
stja ta potraktowaną jest w jednym z n a s t ę p n y c h roz­
d z i a ł ó w . 

g) W celu ułatwienia wykonania należy przewidzieć 
ustawienie jednych części szalowania na innych. Np. szalo­
wanie p o d c i ą g ó w o p i e r a ć na formach s l u p ó w , o b c i ą ż a j ą c je 
z kolei formami dla belek. W ten s p o s ó b szalowanie m o ż e 
b y ć ustawione bez stempli, a te ostatnie ustawia s i ę w k o ń ­
cu. Rysunki 13 i 11 w y j a ś n i a j ą s p r a w ę dostatecznie: deski 
a i b t w o r z ą gniazdo, w k t ó r e n i m a j ą s i ę o p i e r a ć belki. 

Na rysunku N r . 15 pokazany jest sposób opierania bug-
szteli p o d t r z y m u j ą c y c h p ł y t ę na szalowaniu belki: rygle ,,a" 
przybite do s z p u n g ó w bocznych belki s t a n o w i ą tu p o d p o r ę . 

h) Umożliwienie jaknajdłuższegó pozostawania stempli 
pod belkami i podciągami przy jakiutjpredszein i najlalwiej-
szem usunięciu reszty szalowania. 

i) Zwrócenie przedewszystkiem uwagi na przebieg roz-
szalowywania. 

Zazwyczaj p o r z ą d e k jest laki: slupy, boki p o d c i ą g ó w , 
boki belek i p ły ty j e d n o c z e ś n i e s i ę rozszatowuje, a dopiero 
w końcu — dna belek i 1 p o d c i ą g ó w . Dlatego nie m o ż e , c z ę ś ć 
m a j ą c a b y ć w c z e ś n i e j r o z s z a l o w a n ą , o p i e r a ć s i ę na c z ę ś c i 
k t ó r e j kolej przychodzi p ó ź n i e j w laki s p o s ó b , że u s u n i ę c i e 
formy pierwszej p o c i ą g n i e za sobą k o n i e c z n o ś ć ruszenia for­
my drugiej. 

Rys. 16 przedstawia w planie schemat racjonalnego u r z ą ­
dzania form ze w z g l ę d u na m o ż n o ś ć rozebrania ich w ko­
l e j n o ś c i w y ż e j podanej. S z c z e g ó ł y „A" i „ B " w y j a ś n i a n e są 
na rysunku 29 i 30. Jak widać dno form dla p o d c i ą g ó w i be­
lek wchodzi g ł ę b i e j w inne formy n i ż boki, k t ó r e o p i e r a j ą 
sie tylko na nadbitkach „a" i p r z y l e g a j ą do nadbitek „li", 
zlekka tylko do nich przybite. 

J/u., 
tyj. /tt. 

Najpierw u s u n i ę t e zostaje szalowanie s ł u p a wraz z nad­
bitkami „ a " i „b" bez potrzeby naruszania; dna p o d c i ą g ó w 
,.c" i ich b o k ó w „d" oraz dna „f" i b o k ó w „c" dla belki. 
Z kolei m o ż n a u s u n ą ć boki form p o d c i ą g ó w „d", nic odej­
m u j ą c szalowania ich dna „c" i nie r u s z a j ą c ż a d n y c h stem­
pli . N a s t ę p n e stad j um — to u s u n i ę c i e stemplowania i bug-
szleli pod p ł y t a m i (bugszlele k o ń c a m i oparte są n a ryglach 
przybitych do b o k ó w belek rys. 15) oraz rozsizjalowanie bo­
k ó w ,,e" form dla. belek i deskowania plyl . W tym stanie 
z a r ó w n o p o d c i ą g i , jak 1 belki s p o c z y w a j ą jeszcze na- pod­
stemplowanych dnach swych form ,,e." i ^,1". N a s t ę p n y pro­
ces — lo przerzedzenie stempli pod belkami i p o d c i ą g a m i , 
z o s t a w i a j ą c mniej w i ę c e j jeden stempel na 2 — ,'i m. b. belki. 
Są to 4. zw. stemple b e z p i e c z e ń s t w a , k t ó r e usuwa s i ę o 10—14 
dni p ó ź n i e j . 

j) Używanie niezbyt cienkich stempli. W tym wypadku 
n a j w ł a ś c i w s z y wymiar b ę d z i e ten, k t ó r y przy danej sztyw­
n o ś c i i w y t r z y m a ł o ś c i na wyboczcnle, nie b ę d z i e jeszcze wy­
c h o d z i ł z ceny niskiej, p ł a c o n e j zwykle za cienki o k r ą g l a k . 
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Zagadnienie lo k a ż d o r a z o w o musi b y ć przeliczone i statycz­
nie i kalkulacyjnie. 

Normalnie dla w y s o k o ś c i 3 — 4 m ś r e d n i c a stempli 
w cienkim k o ń c u winna w y n o s i ć 7 —• 10 cm, przy 5 — C m 
10 - 12 cm. 

2. Bliższe szczegóły dotyczące gatunku, obróbki i eko­
nomicznego użycia drzewa. 

Jak d o t ą d w naszych stosunkach nie są jeszcze u ż y w a n e 
formy stalowe — w y ł ą c z n i e panuje drzewo. O g ó l n e wyma­
gania, jakie mu są stawiane p o d a l i ś m y w y ż e j , obecnie z a ś 
rozpatrujemy s z c z e g ó ł y obrobienia. 

A w i ę c jako w a ż n y czynnik, z a p e w n i a j ą c y z jednej stro­
ny d o b r ą p o w i e r z c h n i ę betonowi, a z drugiej — mniejsze 
zniszczenie drzewa, w y m i e n i ć trzeba oheblowanie, u nas 
prawie nie stosowane, a od dawna p r z y j ę t e w St. Zjednoczo­
nych A. P. Nie jest to, jakby s i ę z d a w a ć m o g ł o , luksus, lub 
r o z r z u t n o ś ć . W y k a ż e lo p o n i ż s z y rachunek. P r z e c i ę t n a cena 
desek 1" obrzynanych wynosi d z i ś 00 z ł . / m 3 , dwustronne 
oheblowanie ich 20 zł. m 3 . P o n i e w a ż , zgodnie z d o ś w i a d ­
czeniem, drzewo nie heblowane niszczy s i ę dwa razy p r ę d z e j 
od heblowanego, oczywistem jest, ż e lepiej u ż y ć .to ostatnie 
'W cenie zl. 80 m 3 , n i ż dwa razy gorsze w cenie zl. 00 m 3 . 
P o d k r e ś l i ć trzeba, ż e d z i ś panuje z ła konjunktura na rynku 
drzewnym; gdy s i ę ona poprawi, — o p ł a c a l n o ś ć heblowania 
b ę d z i e jeszcze widocznie jsza. 

Chropowata p o w i e r z c h n i ą deski sprzyja w i ę k s z e j jej 
p r z y c z e p n o ś c i do betonu, co przy rozszalowaniu staje s ię 
p r z y c z y n ą u s z k o d z e ń nielylko powierzchni betonu, ale i de­
ski — k t ó r a staje s i ę hardziej c h r o p o w a t ą . Taka chropowata 
deska, ponownie u ż y t a , jeszcze mocniej, n i ż p o p r z e d n i © , łą­
czy s i ę z betonem, jeszcze trudniej ją o d e r w a ć — p o w s t a j ą 
znacznie w i ę k s z e n i ż z a pierwszym razem uszkodzenia tak 
belonu, jak i deski. Zjawisko lo k a ż d o r a z o w o p o t ę g u j e s i ę , 
a ż do z u p e ł n e g o zniszczenia deski, k t ó r e w ostatnimi okresie 
swego istnienia daje bardzo b r z y d k ą p o w i e r z c h n i ę betonu. 

Przy szalowaniu z desek heblowanych, a z w ł a s z c z a po­
c i ą g n i ę t y c h smarem, lub szarcm m y d ł e m , ' p r z y c z e p n o ś ć jest 
znacznie mniejsza, a co zatem idzie mniejsze s ą r ó w n i e ż 
uszkodzenia. 

W a ż n ą w dziedzinie szalowania jest kweslja, jakiej gru­
b o ś c i desek u ż y w a ć ? Niema na to jednoznacznej odpowiedzi. 
T y m n a p o z ó r prostym zagadnieniem r z ą d z ą czynniki za­
r ó w n o natury technicznej, jak i ekonomicznej. 

Jeże l i rodzaj budowy jest taki, że drzewo u ż y ć m o ż n a 
n i e w i e l k ą i l o ś ć razy, a nadomiar tego drzewa na innej budo­
wie do innych c e l ó w u ż y ć t e ż niema s p o s o b n o ś c i — jasnem 
jest d ą ż e n i e do j a k n a j c i e ń s z e g o matcrjalu i tu w c h o d z ą 
w g r ę tylko warunki w y t r z y m a ł o ś c i statycznej, mniej zwra­
ca s i ę uwagi na n i e z n i s z c z a l n o ś ć przy rozbieraniu. Bardzo 
c z ę s t o , d e c y d u j ą c y m czynnikiem jest tu s z y b k o ś ć betonowa­
nia. Jeże l i np. siup o w y s o k o ś c i 8 ni . ma b y ć zabetonowany 
W c i ą g u kilku godzin, n a l e ż y go w y s z a l o w a ć grubszym ma-
terjalem, n i ż wtedy gdyby m i a ł b y ć •betonowany z przerwa­
mi w c i ą g u paru dni; hydrostatyczne c i ś n i e n i e rzadkiego 
betonu w drugim wypadku b ę d z i e bez p o r ó w n a n i a mniejsze 
n i ż w pierwszym, g d y ż dolne warstwy już p r z e s t a n ą b y ć 
c i e c z ą , gdy g ó r n e są jeszcze p ł y n n e . Praktyka daje n a s t ę ­
pujące, n a j c z ę ś c i e j u ż y w a n e g r u b o ś c i desek: 

1) d la podszalowania p ły t , z a l eżn ie od i ch c iężaru i wie­
lok ro tnośc i u ż y c i a szalowania — 3/4" — 1" — l ' / i " — l ' /ü" 

2) na b o k i belek — 1" — l ' / . i " — l1!-" 
3) na spody belek — 1 %" — P/a" — 2" 
4) na s lupy — l 1 / / ' — l ' /a" 
Grubszych zwykle s ię un ika ze wzg lędu na koszt gatunkowy 

drzewa — po t r zebną s z t y w n o ś ć uzyskuje się przez zastosowanie 
ryg l i , r o z p o r ó w , j a rzm, w i ą z a ń d ruc i anych t t. p. 

Co do d ł u g o ś c i 1 s z e r o k o ś c i nasze budownictwo ż e l b e t o ­
we nie stawia rynkowi zbyt surowych w y m a g a ń . Bierze s i ę 
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co jesl pod r ę k ą — p o ś w i ę c a j ą c d u ż o czasu na derzynamie 
i p r z y p a s ô w y w a i n i e w czasie roboty. N i e k t ó r e kraje Zacho­
du z a m a w i a j ą drzewo do s z a l o w a ń w pewnych, o k r e ś l o n y c h 
projektem s z a l o w a ń s z e r o k o ś c i a c h i d ł u g o ś c i a c h , zapewnia­
j ą c y c h minimum z r z y n k ó w . I nasz rynek dla eksportu prze­
strzega ś c i ś l e ż ą d a n y c h w y m i a r ó w . D l a c z e g ó ż by nie m o ż n a 
w p r o w a d z i ć tego i dla w e w n ę t r z n e g o z u ż y c i a ? O c z y w i ś c i e 
mowa tu o w i ę k s z y c h z a m ó w i e n i a c h . 

Jeszcze raz p o d k r e ś l i ć n a l e ż y , że debry, a zatem d r o ż s z y 
gatunek drzewa do s z a l o w a ń nie p o d r a ż a konstrukcji że lbe ­
towej, g d y ż r ó ż n i c a w jego cenie zostaje ' z n i w e l o w a n ą przez 
u ł a t w i e n i e w robocie i w a r t o ś ć remanentu. 

Na z a k o ń c z e n i e jeszcze jedna obserwacja: i m w i ę k s z e 
są zapasy drzewa na budowie, tein go s i ę w i ę c e j z u ż y w a . 
Jest to trudne do zwalczenia zjawisko psychologiczne — 
c i e ś l e w o l ą nowy, a . z w ł a s z c z a d ług i m a l e r j a ł , k t ó r y b y mogli 
c iąć , n i ż w y b r a ć stary. C a ł y dowcip dobrej organizacji pole­
g a ł b y na tern, ż e b y nigdy nie b r a k ł o materjalu, ale nie b y ł o 
jego z a p a s ó w — jest lo kwest ja usprawnienia dostawy. 

Stemple, jak dotąd , najlepsze są ze z w y k ł y c h o k r ą g l a ­
k ó w . Wszelkie p o m y s ł y ś rubowanych , sk ładanych, wysuwa­
nych i t. p. drewnianych czy to ż e l a z n y c h , w k t ó r e obfituje 
rynek zagraniczny — m a j ą w a r t o ś ć u ż y t k o w ą bardzo pro ­
b l e m a t y c z n ą . 

O d o k r ą g l a k a n a l e ż y w y m a g a ć tylko, by nie byl zbyt 
z b i e ż y s t y , l. j . ż e b y zmniejszenie ś r e d n i c y nie w y n o s i ł o w i ę ­
cej jak 1 — 2 c m na 1 m b. i nie był o zbyt Wichrowatych 
w ł ó k n a c h . Stemple w stosunku */» o g ó l n e j i lości' i to nie pod 
belkami g l ó w n e m ł , lub p o d c i ą g a m i — m o g ą b y ć sztukowane. 
Sztukowanie dozwolone jest tylko w jednem miejscu, m o ż l i ­
wie dalej o d s u n i ę t y m od ś r o d k a stempla1. 

3. "Zasady przyjmowane w obliczeniach statycznych. 

O n a p r ę ż e n i a c h dopuszczalnych wspomniano j u ż w y ż e j . 
O b c i ą ż e n i e szalowania s k ł a d a s i ę nielylko z c i ę ż a r u betonu, 
ale jeszcze z lak zwanego' o b c i ą ż e n i a roboczego ( c i ę ż a r w ł a ­
sny s z a l o w a ń , c i ę ż a r ś r o d k ó w ' lokomocji i u r z ą d z e ń pomoc­
niczych 1 1. p.). T o osia lnie p r z y j m o w a ć n a l e ż y w stosunku 
250 kg/m 2 , j e ż e l i konstrukcje są lekkie i r o z w ó z k a belonu 
nie odbywa s i ę wagon et kanni — w przeciwnym wypadku do 
400 kg/m 2 . 

Z w r ó c i ć tu n a l e ż y u w a g ę na tę o k o l i c z n o ś ć , że zazwy­
czaj lo o b c i ą ż e n i e robocze, w i ę c e j c i ę ż a r ś w i e ż o 'wykonanego 
betonu, o b c i ą ż a j ą k o n s t r u k c j ę ( p ł y t ę i belki) l e ż ą c e p o n i ż e j , 
wobec czego rozszalowanie a z w ł a s z c z a 1 usuwanie t. zw. 
stempli b e z p i e c z e ń s t w o , pod tą o s t a t n i ą powinno s ię odby­
w a ć bardzo o g l ę d n i e : 1) ż e b y nic u d z i e l a ć w s t r z ą s ó w w y ż e j 
l e ż ą c e m u ś w i e ż e m u betonowi; 2) ż e b y ine s p o w o d o w a ć za­
walenia s i ę n i ż s z e j konstrukcji nie d o ś ć m o ż e w y t r z y m a ł e j 
na p r z y p a d a j ą c e o b c i ą ż e n i e . Znane s ą wypadki zawalenia 
s i ę szeregu kondygnacji nie dlatego, ż e b y b y ł y ź l e wykonane, 
lub ze z ł e g o cementu, lecz wskutek zbyt szybkiego tempa r o ­
boty, w wyniku k t ó r e g o w z g l ę d n i e m ł o d e konstrukcje, b y ł y 
zmuszone d ź w i g a ć nie j e d n ą , a p a r ę w y ż s z y c h z u p e ł n i e ś w i e ­
ż y c h s ł a b y c h kondygnacji. 

W dzisiejszych metodach wykonania stosuje s ię beton 
o konsystencji g ę s t e j cieczy, k t ó r a o c z y w i ś c i e , wywiera ci­
ś n i e n i e hydrostatyczne, niekiedy bardzo znaczne, w wysokich 
slupach na boki. C i ś n i e n i e to podlega nieco odimiennemu 
p r a w u , ' n i ż w cieczach z w y k ł y c h o malej l e p k o ś c i , s t ą d też 
w praktyce dwojako s i ę jc ujmuje. Albo przyjmuje s i ę stale 
p r z e c i ę t n ą 5 t/m2, albo też wg. przytoczonej tabelki opartej 
na d o ś w i a d c z e n i a c h (rys. 17); podaje ona c i ś n i e n i e na 1 m 
kw. w z a l e ż n o ś c i od temperatury oraz s z y b k o ś c i betonowa­
nia. 

Z ł y c h danych bez t r u d n o ś c i u ł o ż y ć m o ż n a schemat roz­
s ł a w i e n i a jarzm na slupach jak to przedstawia rysunek 18, 
gdzie obliczenie przeprowadzono dla temperatury + 15° 
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Prędkość 
napełnie­
nia w go­

dzinę. 

Ciśnienie w klg. na ; metr kw Prędkość 
napełnie­
nia w go­

dzinę. 
Dla iemperatury C. 

Prędkość 
napełnie­
nia w go­

dzinę. 25" '_'()'' 15° 100 5" 

cni. 
75 2.000 2.750 2.950 3.300 3.800 

100 :uoo 3.500 4.000 4.500 5.300 

125 4.000 4.250 4.800 5.500 G.500 

150 4.550 4.800 5.450 0.400 7.500 
175 5.OP0 5.300 (i. 100 7.200 8.700 
200 5.301) 5 500 6.600 7.900 9.G00 
250 5.500 (i.000 7.000 8.500 9.000 

Rys. 17. 

i szybkiego tempa roboty. P o s i ł k o w a ć s i ę mim możina r ó w ­
n i e ż i dla innych temperatur, nawet niższych, pomimo w i ę k ­
szych c i ś n i e ń . 

4. Rozwiązanie szczegółów konstrukcyjnych. 

Z p o ś r ó d wielkiej i lośc i ' r o z w i ą z a ń konstrukcyjnych 
p o s z c z e g ó l n y c h e l e m e n t ó w szalowania przytoczone tu są nie­
k t ó r e b ą d ź n a j c z ę ś c i e j u ż y w a n e , b ą d ź z a s ł u g u j ą c e na spe­
c j a l n ą u w a g ę . 

Bardzo dobrem r o z w i ą z a n i e m szalowania s l u p ó w jest 
s p o s ó b uwidoczniony na rysunku 21. Jarzma .zrobione s ą ze 
z w y k ł y c h desek 1" lub P/2 "', p o ł ą c z o n y c h na g w o ź d z i e lub 
mocne kolki z twardego drzewa. S p o s ó b ten wymaga jed­
n a k ż e , by przekroje s l u p ó w b y ł y j eże l i nie jednakowe, to 

przynajmniej nic z m i e n i a ł y sie w szerokim zakresie, g d y ż 
jarzmo w y m a g a ł o b y przeróbek. Pewną o d m i a n ą lej kon­
strukcji są jarzma z ż e l a z a p ł a s k i e g o np. 05 X 0 m m (rys. 22) 
w zasadzie dobre, w praktyce n a r a z i ć nie o p ł a c a j ą c e s ię , 
g d y ż są rozkradane. P o z w a l a j ą one na w i ę k s z ą r o z c i ą g ł o ś ć 
w wymiarowaniu s l u p ó w , g d y ż są ł a t w i e j rozbieralne. 
W o b y d w ó c h p o w y ż e j wspomnianych wypadkach zmniej­
szenie w y m i a r ó w s ł u p a m o ż e b y ć uskutecznione przez wpro­
wadzenie p o m i ę d z y jarzma i deski odpowiednich k l i n ó w 
(rys. 23). 
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, Istnieje sporo p o m y s ł ó w form dla s l u p ó w , w k t ó r y c h 
wprowadzone są bolce ż e l a z n e . S ą to p r z e w a ż n i e rzeczy dro­
gie, jak np. forma przedstawiona na rys. 21, o p ł a c a j ą s i ę tyl­
ko w pewnych wypadkach, a mianowicie dla s l u p ó w o prze­
kroju bardzo w y d ł u ż o n y m , gdzie jarzma m u s i a ł y b y m i e ć du­
że wymiary (rys. 25), aczkolwiek m o n t a ż 1 d e m o n t a ż ich 
jest bardzo ł a t w y . Jako prosty p r z y k ł a d podszalowania 
g ł a d k i e j b e z ż e b r o w e j p ł y t y , wykonanej m i ę d z y murami m o ż e 
s ł u ż y ć rys. 26. Przedstawiony na nim s p o s ó b nadaje s i ę dla 
r o z p i ę t o ś c i do 2.5 m bez ż a d n y c h stempli we ś r o d k u , co w a ż ­
ne jest dla p o d ś z a l o w a ń korytarzy, gdzie musi b y ć zachowa­
na komunikacja. 

Szalowanie p ł y t m o ż e b y ć podtrzymywane dwojako: de­
ski bile wprost do ryg, lub leż deski bile do bukszteli spo­
c z y w a j ą c y c h na rygach. 

W pierwszym wypadku szalowanie jest o s z c z ę d n i e j s z e , 
ale mniej sztywne (rys. 27) — stosowane ono b y ć m o ż e 
w miejscach zakrytych, m i ę d z y murami, k t ó r e z a p e w n i ą 
b e z p i e c z e ń s t w o od wiatru. 

Drugi wypadek, powszechniej u ż y w a n y , nadaje s i ę w s z ę ­
dzie (rys. 28). 

Jako dobre p o ł ą c z e n i e formy d ź w i g a r a z szalowaniem 
s ł u p a m o ż e s ł u ż y ć p r z y k ł a d przedstawiony na rys. 20, gdzie 
rozszalowanic s ł u p a m o ż e s i ę o d b y w a ć bez jakiegokolwiek 
naruszenia p o d c i ą g ó w . 

P R Z E G L Ą D B U D O W L A N Y 
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Za typowe r o z w i ą z a n i e formy dla d ź w i g a r a , lub belki 
m o ż n a p r z y j ą ć rysunek 30. W tym wypadku rozszalowamie 
b o k ó w jest m o ż l i w e bez potrzeby usuwania deski pod spo­
dem. 

Dowcipny jest s p o s ó b w y s z a l o w a n ł a belki stosowany 
przez n i e k t ó r e f irmy w ł o s k i e i polskie (rys. 31). 

Istota p o m y s ł u polega n a fem, <że boki „c" nie są ł ą c z o n e 
z dnem „d" ani g w o ź d z i a m i , ani ś r u b a m i a p r z y c i ś n i ę t e za 
p o m o c ą listewek „1" p o ł ą c z o n y c h co pewien o d s t ę p m o c n e n ń 
poprzeczkami „ p " i t w o r z ą c y c h niejako d r a b i n k ę (rys. 32). 

l ' 
J i Ł3 z. • 

C z ę ś ć stempli p o d t r z y m u j ą c y c h b e l k ę ustawiona jest pod 
poprzeczkami „p", i n a t e ż ą c e m i do drabinki, reszta z nich, lak 
zwane stemple b e z p i e c z e ń s t w a , k t ó r e m a j ą p o z o s t a ć d ł u ż e j , 
p o d p i e r a j ą dno na poprzeczkach, n a l e ż ą c y c h do dna formy 
„r". Przebieg r o z s ż a ł o w a n i a jest laki: usuwane s ą stemple 
pod poprzeczkami „p", drabinka, k t ó r a musi b y ć r o z ł ą c z o n a 
w punktach „a", oraz, z w i e l k ą ł a t w o ś c i ą , boki belki — dno 
jej natomiast pozostaje na stemplach b e z p i e c z e ń s t w a 1 . 

szereg s l u p ó w o mniejszych przekrojach, przyezem pierwot­
ny wymiar formy nie jest stracony. O s i ą g a s i ę to przez prze­
suwanie c z ę ś c i i „c" w e w n ą t r z p o m i ę d z y częściami „a". 

Z rysunku 34 w i d a ć , jak jedne i te same formy u ż y t e b y ć 
m o g ą do s t r o p ó w o r óżnych r o z p i ę l o ś c i a c h płyt i r ó ż n y c h 
Wymiarach belek. 

5. .Sposoby usztywnienia. . 

W y k o ń c z o n e i podstemplowane szalowanie winno b y ć , 
z w ł a s z c z a gdy nie jest zakryte od wiatru, n a l e ż y c i e usztyw­
nione. 

Rys. 35 podaje jeden iz najprostszych, a dobrych sposo­
b ó w usztywnienia c a ł e g o r z ę d u form s łupowych. Jeden ze 
s l u p ó w we wszystkich czterech kierunkach podparty jest za­
s t r z a ł a m i — przez co stwarza s i ę w ę z e ł sztywny, do k t ó r e g o 
p o z o s t a ł e slupy p r z y ł ą c z o n e s ą wprost poziomem! deskami. 
W podobny s p o s ó b przeprowadza sic s t ę ż e n i e i w kierunku 
pros topad łym do p ł a s z c z y z n y rysunku. 

P o s z c z e g ó l n e stemple ł ą c z y s i ę w obu kierunkach b ą d ź 
lo deskami u k o ś n e m i (rys. 36), b ą d ź poziomami (rys. 37). 
W tym drugim wypadku s z t y w n o ś ć jest m o ż e nieco mniej­
sza, lecz zaito otrzymuje s i ę odrazu m o ż n o ś ć u ł o ż e n i a pomoc­
niczego pomostu na deskach ,,a", co ccnine jest przy wy­
sokich stemplach. Rysunek 38 przedstawia zastosowanie oby­
d w ó c h p o w y ż s z y c h s p o s o b ó w j e d n o c z e ś n i e . 

Do uprzednio podanych uwag o stemplowaniu d o d a ć na­
leży , ż e jednym z g ł ó w n y c h W a r u n k ó w dobrej pracy Stem­
pla jest s t a ł o ś ć jego p o d ł o ż a — rzecz ł a t w a do o s i ą g n i ę c i a , 
gdy s i ę go stawia na stropie, nieco trudniejsza — gdy wy­
pada s t e m p l o w a ć na grancie, k t ó r y , p o m i j a j ą c jego wrodzo­
ną p o d a t n o ś ć , i r o z m i ę k a o d wody s ą c z ą c e j s i ę przez szczeliny 
szalowania podczas betonowania. 

Rysunek 39 (a, b, c) podaje p a r ę p r z y k ł a d ó w dobrego 
r o z w i ą z a n i a tej sprawy. 

Jeże l i zachodzi potrzeba nieznacznego nadszlukowamia 
stempla, wskazaniem jest u s k u t e c z n i ć lo w s p o s ó b przedsta­
wiony n a rysunku 40, a u n i k a ć nadmiernej i lości k l i n ó w , 
m o g ą c y c h ś l ę o b s u n ą ć (rys. 11). 

III. P L A N O W A N I E R O B Ó T P R Z Y S Z A L O W A N I A C I I . 

Dla racjonalnego planowania s z a l o w a ń , wyrazem czego 
b ę d z i e harmonogram r o b ó t ciesielskich, k t ó r y w s p ó l n i e z ich 
projektami b ę d z i e s t a n o w i ł p o d s l a w ę wykonania, n a l e ż y 

Na z a k o ń c z e n i e niniejszego r o z d z i a ł u warto jeszcze 
w s p o m n i e ć , w jaki s p o s ó b przy pomocy jednych i tych sa­
mych e l e m e n t ó w wyszalowane b y ć m o g ą c z ę ś c i konstrukcji 
ż e l b e t o w e j r ó ż n y c h w y m i a r ó w . 

Rys. 33, np. bez potrzeby ż a d n y c h o b j a ś n i e ń wskazuje, 
jak w formie dla s ł u p a np. 60 X 10 cm. m o ż n a w y k o n a ć c a ł y 

przedewszystkiem u p r z y t o m n i ć sobie dwie o k o l i c z n o ś c i : 
1) konieczne w y p o s a ż e n i e budowy w szalowanie — co za­
l e ż n e jest od o g ó i n e g o harmonogramu robol, u s t a l a j ą c e g o laik 
ostateczny termin, jak i p o ś r e d n i e terminy, 2) iilerozdzielnie 
z w i ą z a n e z tym zagadnienie u ż y c i a i zużycia , drzewa. Od tej 
drugiej o k o l i c z n o ś c i zaczniemy r o z d z i a ł niniejszy. 
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/. Użycie, i zużycie drzewu. 

P o j ę c i e u ż y c i a drzewu jesl p o j ę c i e m lec Inni cznem — za­
l e ż y ano przedewszyslkiem od p l a n ó w budynku, t e r m i n ó w 
i gospodarki na budowie. Jest to w i e l k o ś ć zmienna od wy­
padku do wypadku. 

P o j ę c i e z u ż y c i a drzewa jesl p o j ę c i e m f inainsowem, 
w pewnych granicach uslalonem. S k ł a d a j ą s i ę n a ń dwa czyn­
niki: 

1) Rzeczywiste i l o ś c i o w e z u ż y c i e „a" , I- j- przeistocze­
nie c z ę ś c i materjalu dzięki obróbce c a ł o ś c i na w i ó r y , troci­
ny, odpadki o w a r t o ś c i o p a ł o w e j . Wynosi ono, jak stwier­
d z a j ą badacze, dla desek o k o ł o 25"/n, dla stempli 10%>. 

T o i l o ś c i o w e z u ż y c i e ma dwa momenty. Pierwiszy mo­
ment to zmniejszenie efektywnej i lośc i drzewa przy wyko-
nywaniu form p ł y n ą c e s tąd , ż e niema materjalu na ż ą d a n ą 
m i a r ę i trzeba go p r z y c i n a ć , co staje s i ę ź r ó d ł e m licznych 
z r z y n k ó w . Drugi pochodzi z nieuniknionych uszkodzeń przy 
r o z b i ó r c e , p o c i ą g a j ą c y c h za sobą p o t r z e b ę dodawania mniej­
szych, lub w i ę k s z y c h k a w a ł k ó w drzewa, k t ó r y c h w ogrom­
nej w i ę k s z o ś c i w y p a d k ó w nie m o ż n a o t r z y m a ć z p o w y ż s z y c h 
z r z y n k ó w . 

Oba te zjawiska s t a n o w i ą mniej w i ę c e j jednakowy odse­
tek, 1. j . dla desek w y n o s z ą po 1272%, dla stempli po 5%. 

2) Strata na w a r t o ś c i „fi" lego co p o z o s t a ł o , d z i ę k i za­
brudzeniu, podziurawieniu, p ę k n i ę c i u 1 t. p. W a h a s i ę ona 
w granicach od 10 — 15%. Z ł y c h dwóch c z y n n i k ó w dopie­
ro w y p r o w a d z a . s i ę stopień procentowego zużycia materjalu, 
7 = 1 — ( l - a ) ( l - ß ) . Wynosi on przeciętnie, dla materjalu styka­
jącego s i ę z betonem 35°/o, dla nieśtykąjącego się — 20°/o, po 
każdorazowem użyciu. Zniszczenie drzewa (strata na war­
t o ś c i —' ß ) iza leży od g r u b o ś c i , obrobienia powierzchni, ro­
dzaju wykonania form, przebiegu rozszalowania i w bardzo 
d u ż y m stopniu od gatunku materjalu. 

I s tn ie ją teoretyczne rozprawy, d o w o d z ą c e 5 — 10-krotncj 
m o ż l i w o ś c i z u ż y c i a drzewa do s z a l o w a ń . Do p o w y ż s z e g o 
w praktyce rzadko kiedy s i ę dochodzi ze w z g l ę d u -na wyma­
gany p o ś p i e c h wykonania przy jednoczesnym braku rysun­
k ó w roboczych, u m o ż l i w i a j ą c y c h racjonalne rozplanowanie 
roboty i gospodarki m a t e r i a ł o w e j . Dobrze jest, gdy drzewo 
zostanie u ż y t e ,'i razy, n a j c z ę ś c i e j nawet przy dużych budo­
wach — udaje go s i ę u ż y ć 2 — 2,5 razy. Nie wynika z tego, 
że stan ten jest normalny, lub nie do poprawienia. Wska­
z ó w k i do tego podane b ę d ą w jednym z r o z d z i a ł ó w n a s t ę p ­
nych. 

Z drugiej strony na m n i e j s z ą i l o ś ć razy p o w t ó r z e n i a 
drzewa w p ł y w a p o w a ż n i e ta o k o l i c z n o ś ć , ż e koszt robocizny 
przy u ż y c i u starego drzewa jest p r z e c i ę t n i e o 90% w i ę k s z y , 
n iż przy nawem. A j u ż w o g ó l e nie o p ł a c a j ą s ię drobne repe­
racje starym materjalem; robotnik tyle czasu z u ż y j e na wy­
szukanie odpowiedniego małego elementu w starym nialerja-
le, że lepiej z r o b i ć len element z nowego. Prawie nigdy ilość. 
zużytego drzewa nie r ó w n a s i ę i lośc i użytego, cala troska 
b u d u j ą c e g o polega na tern, co z r o b i ć z tą w ł a ś n i e r ó ż n i c ą , 
W jaki s p o s ó b te pozycje, b ę d ą c ą s tratą , z r e d u k o w a ć do mi­
nimum. 

Pozostałe po skończonej budowie drzewo z s z a l o w a ń ma 
w a r t o ś ć bardzo w z g l ę d n ą . Ty lko w ó w c z a s , gdy jest m o ż n o ś ć 
n i e z w ł o c z n e g o u ż y c i a go do innej roboty m o ż e b y ć ono oce­
nione w e d ł u g zasad niniejszego paragrafu, I. j . l i c z ą c war-

, T l O O - ß l n , . , 
tose jego jako[ 1 Q Q j od ceny materjalu nowego, przyczem 
i,n" oznacza i l o ś ć razy u ż y c i a . Jeże l i tej m o ż n o ś c i niema, do­
r a d z a ć n a l e ż y u w a ż a n i e go za rzecz m a l o w a t n t o ś c i o w ą , z w ł a ­
szcza w ó w c z a s , gdy trzeba o c z y s z c z a ć z g w o ź d z i , p r z e w o z i ć 
na- magazyn i tam przez dłuższy czas pilnować. Najlepiej je 
odrazu sprzedać, przyczem, jak praktyka wskazuje o s i ą g n ą ć 
m o ż n a ceny następujące: 

po jeduokrolnem u ż y c i u 35% kosztu pierw. 
po dwukrolinem u ż y c i u 25% „ 

po trzy-krolnem u ż y c i u 15% kosztu pierw, 
po czterokrotnem u ż y c i u 10% „ 
po pieciokrolnem u ż y c i u 5% „ 

Jak w i d a ć w i ę c e j s i ę traci na jednokrotnie u ż y w a n i e m 
drzewie, k t ó r e technicznie warte jeszcze jesl o k o ł o 70% ko­
sztu pierwotnego, n i ż na dwukrotnie u ż y w a n e m , k t ó r e g o 
techniczna w a r t o ś ć = 40% kosztu pierwotnego. Z p o w y ż s z e ­
go w i d a ć , jak trudno jest o k r e ś l i ć w a r t o ś ć u ż y w a n e g o drze­
wa. Jest to rzecz wybitnie indywidualna i śmiało- m o ż n a po­
w i e d z i e ć , ż e k a ż d a budowa znajduje s i ę pod tym w z g l ę d e m 
w o d r ę b n e j sytuacji. Dążyć , n a l e ż y do lego, by po s k o ń c z e n i u 
p o z o s t a ł o drzewa jaknajniniej. Dlatego też wskazanem jest 
z w i ę k s z y ć tempo roboty od p o c z ą t k u na tyle, ż e b y z a k o ń c z e ­
nie m o ż n a p r o w a d z i ć nie lak forsownie, dobrze w y z y s k a ć tę 
m a s ę u ż y w a n e g o materjalu, jaki już s i ę n a g r o m a d z i ł i uni­
k a ć dokupywania nowego, o- ile to nie p o d w y ż s z a znacznie 
k o s z t ó w przez d r o ż s z ą r o b o c i z n ę . Niestety w 80% naszej 
praktyki zawrotne tempo o s i ą g a s i ę dopiero pod koniec 
i w rezultacie jest s i ę w posiadaniu d u ż e j i l o ś c i m a ł o wyzy­
skanego, a j e d n o c z e ś n i e rynkowo m a l o w a r l o ś c i o - w e g o ma­
terjalu. 

2. Wyposażenie budowy w szalowanie. 

Z a l e ż y ono od: 1) stopnia ujednostajnienia e l e m e n t ó w 
konstrukcji, 2) wymaganej dziennej w y d a j n o ś c i pracy na 
budowie, 3) potrzeby trzymania ż e l b e t u w formach, 4) pla­
n ó w i p r z e k r o j ó w b u d y n k ó w . . 

Ad . 1) z a z n a c z y ć n a l e ż y , ż e i m mniej r ó ż n o r o d n e są ele­
menty tein mniej jest p r z e r ó b e k z d j ę t y c h z betonu form przy 
ponownem zastosowaniu — i d e a ł e m b y ł b y wypadek, gdzie 
formy po z d j ę c i u p o d l e g a ł y b y tylko reperacji bez p r z e r ó b e k . 

Ad . 2) Im w i ę c e j betonu ma b y ć wlane do form w c i ą g u 
dnia tein, o c z y w i ś c i e , 1 form przygotowanych do tego, a za­
j ę t y c h p ó ź n i e j przez j a k i ś czas musi b y ć w i ę c e j . 

A d . 3) Terminy rozszalowania z a l e ż ą pirzedewzsyslkiem 
od pogody i temperatury. Zbyt d ż d ż y s t y czas o d c i ą g a nieco 
t ę ż e n i e betonu, podobnie jak niskie temperatury. Z n a n ą jest 
zasada przyjmowania dodatkowo do t e r m i n ó w , oznaczonych 
iia rozszalowanie przy temperaturze, lala po jednym dniu 
za k a ż d y d z i e ń , k t ó r e g o ś r e d n i a temperatura b y ł a p o n i ż e j ń 
i po p ó ł dnia za k a ż d y d z i e ń , k t ó r e g o temperatura w a h a ł a 
s i ę m i ę d z y o" a + 5° C. 

Orjenlacyjne dane dla szalowania przy stosowaniu nor­
malnych c e m e n t ó w portlandzkich s ą n a s t ę p u j ą c e ; 

Grube ś c i a n y 1 — 3 dni. 
Cienkie ś c i a n y 2 — 3 dni w lecie, ponad 5 w zimie. 
Slupy 2 —-4 dni w lecie, ponad 4 — 0 w zimie. 
P ł y t y do 2 m. r o z p i ę t o ś c i 4 — (i dni w lecie, ponad 14 dni 

w zimie. 
Boki belek i d ź w i g a r ó w 0 — 8 dni w lecie, ponad 14 dni 

w zimie. 
Spody belek i p ł y t y d u ż y c h r o z p i ę t o ś c i 10 — 14 dni w le­

cie, ponad 20 — 28 dni w zimie. 
Luki male i lekkie 7 — 9 dni w lecie, ponad 14 dni w zi­

mie. 
L u k i d u ż e i c i ę ż k i e 20 — 28 dni w lecie, ponad 28 dni 

w zimie. 
P r ó c z w y ż e j wymienionych w a r u n k ó w o g ó l n y c h trzyma­

nia betonu w formach są jeszcze indywidualne: 1) r o z p i ę t o ­
ści m a ł e p o z w a l a j ą na w c z e ś n i e j s z e u s u n i ę c i e deskowania -
d u ż e w y m a g a j ą d ł u ż s z e g o czasu, 2) j e ż e l i konstrukcja ma 
p o d l e g a ć odrazu d u ż y m n a p r ę ż e n i o m , musi b y ć doprowa­
dzona w szalowaniu do w i ę k s z y c h w y t r z y m a ł o ś c i . 

T y p o w y m p r z y k ł a d e m lego jest p ł y t a , k t ó r a niesie o b c i ą ­
ż e n i e u ż y t k o w e ,,p" i c i ę ż a r w ł a s n y „g". 

1) Niech „ p " =ś 500 kg./m-, g = 100 kg./m2, oblicza s i ę ją 
na o b c i ą ż e n i e p + g =- 900 kg./m-' z lem, ż e n a p r ę ż e n i e w be­
tonie <jb' < 40 kg./cni-, w ó w c z a s przy o b c i ą ż e n i u tylko w ł a -
snein n a p r ę ż e n i a w y n i o s ą : 
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b b p - f g 
= 40 — = 18 Kg. /cm.2 

900 

j e ż e l i , i n a d o m i a r z ł e g o , p ł y t a ś w i e ż o r o z s z a l o w a n a m a n i e ś ć 
j e szcze n a d n i ą w y k o n y w a n ą d r u g ą p ł y t ę n a p r ę ż e n i a w n i e j 
w y n i o s ą 2 X a b ' = 36 kg./cm'- , t. j . b ę d ą b l i s k i e do dop iü-
s z c z e l n y c h . J a s n y m jest z a t em, ż e t aka p ł y t a m u s i b y ć w s z a ­
l o w a n i u d o t r z y m a n a d o o d p o w i e d n i e g o w i e k u . 

2) N i e c h p — 500 kg./m2, g = 200 kg./m?, w ó w c z a s o.b'' = 

40 ?52 = 9 k g . / c m 2 , a p r z y o b c i ą ż e n i u d r u g ą p ł y t ą 2 X 9 -

18 k g . / c n i 2 — p ł y t a m o ż e b y ć z n a c z n i e w c z e ś n i e j w y z w o l o n a 
z s z a l o w a ń . 

A d . 1) K o m p l e t s z a l o w a n i a d l a k a ż d e g o p r o j e k t u b u d y n ­
k u jest i n n y : p r z y d u ż e j p o w i e r z c h n i b u d y n k u , a ma le j w y ­
s o k o ś c i w y s t a r c z y : ,A k o m p l e t u i d o d a t k o w e s p o d y belek 
i s t emple . J e ż e l i b u d y n e k jest w y s o k i a s z c z u p ł y w p l a n i e , 
m o ż e z a j ś ć p o t r z e b a p e ł n y c h k o m p l e t ó w d l a d w ó c h , a n a w e t 
3-ch k o n d y g n a c y j — w w y j ą t k o w y c h w a r u n k a c h , p r z y do­
b r e j p o g o d z i e m o ż n a b y s i ę ' z a d o w o l i ć l ' / s k o m p l e t u z doda t ­
k o w e m u s p o d a m i be l ek i s t e m p l a m i . Stemple l i c z o n e b y ć w i n ­
n y w t y m z a ł o ż e n i u , ż e p o z o s t a j ą c n e p r z e z d ł u ż s z y cza s p o d 
b e l k a m i w s t o s u n k u 1 s t e m p l a n a 3 m. b i e ż . r o z p i ę t o ś c i b e l k i . 

Przykład: S z k i e l e t b u d y n k o w y o 11 k o n d y g n a c j a c h m a 
b y ć w y k o n a n y w c i ą g u 150 d n i r o b o c z y c h . 

I l o ś c i r o b ó t są n a s t ę p u j ą c e : 

Fundamenty: . betonu 266 tn 8 , szalowania 500 n i ' , że laza 10 I. 
S łupy : 315 m 3 , „ 3135 m ' , „ 70 t. 
B e l k i i podc iąg i ; „ 485 m 3 , „ 2090 ni- , „ 40 I. 
P ł y t y slropowe: „ 320 nr1, „ 4505 m-, ,, 22 I. 

Razem 1380 m 3 10290 m 2 142 I. 
150 

N a k a ż d ą k o n d y g n a c j ę i n a f u n d a m e n t y p r z y p a d a - — -

— 12 d n i r o b o c z y c h . 
T e r m i n y rozszalowania: 3 dni . 

Średnio 
10 dn i . 

20 dn i . 

Fundamenty . . . 
S ł u p y 
B o k i belek i p ły ty 
P o ł o w a stempli 
Spody belek 

i reszta stempli 

P r z y j m u j e sie, ż e w f u n d a m e n t a c h s z a l o w a n i e b ę d z i e 
w z i ę t e d w u k r o t n i e ; p r z y 10 c i e ś l a c h i d z i e n n e j w y d a j n o ś c i 
0 m~7cieślę . N a w y s z a l o w a n i e p o l o w y f u n d a m e n t ó w p o t r z e b a 

500 

2 X 10 X 6 
R o z ł o ż e n i e że l aza spóźn i się za c i e ś l a m i o 
Zabetonowanie przy betoniarce 35 m 3 / d z i e ń 

260 

4 dn i robocze 

1 dz i eń 

t r w a ć b ę d z i e — — 4 dni 
2 X 35 

i spozni się za 

zbrojeniem o 
W y t r z y m a n i e betonu w formach 
Rozszalowanie 

R a z e m w y k o n a n i e p o l o w y f u n d a m e n t ó w 
ca le f u n d a m e n t y 20 dni roboczych. 

1 dz ień 
3 dni 

1 dz i eń ' 

10 dni I. j . na 

U ż y c i e drzewa desek 1" 
0,04 m 1 X 500 

= 10 m 3 razem z od­

padkami . 
P o u s t a w i e n i u s z a l o w a n i a p i e r w s z e j p o l o w y f u n d a m e n ­

t ó w c i e ś l e p r z e c h o d z ą d o s z k i e l e t u p o d z i e m i a . P o w i e r z c h n i a 

s z a l o w a n i a w y n o s i : 9790 

11 
800 m-, co p r z y w y d a j n o ś c i d z i e n ­

nej 1 n i - n a c i e ś l ę w y m a g a 
890 

222 d n i ó w e k r o b o c z y c h , 

w l e m p r z e z 5 d n i p r a c u j e 10 c i e ś l i , k t ó r z y w y k o n a l i p i e r w ­
szą p o l o w e s z a l o w a n i a f u n d a m e n t ó w i c i s a m i 10 c i e ś l i , po 
s k o ń c z e n i u d r u g i e j p o ł o w y s z a l o w a n i a f u n d a m e n t ó w r ó w ­
n i e ż p r z e z 5 d n i co r a z e m daje 100 d n i r o b o c z y c h , z a t e m n a 
122 d n i ó w k i r obocze t r z eba jeszcze d o d a ć c i e ś l i . P o n i e w a ż 
z b i j a n i e f o r m d l a p o d z i e m i a z a c z ą ć m o ż n a p r a w i e j ednocze ­

ś n i e z s z a l o w a n i e m d l a f u n d a m e n t ó w a s k o ń c z y ć n a j w c z e ­
ś n i e j n a d w a d n i p o c a ł k o w i t e m i c h z a b e t o n o w a n i u , c i c i e ­
ś l e m a j ą do d y s p o z y c j i 20 d n i czasu , a z a t e m p o t r z e b a i c h 
122 • 
~5Q- = 6 ( g r u p a w a r s z t a t o w a ) . 

W y k o n a n i e f o r m z a j m i e 22 d n i 
R o z ł o ż e n i e ż e l a z a s p ó ź n i s i ę z a f o r m a l n i 2 d n i ' 
Z a b e t o n o w a n i e s p ó ź n i s i ę za ż e l a z e m 2 d n i 
W y t r z y m a n i e betonu w f o r m a c h 10 d n i 
R o z s z a l o w a n i e 5 d n i 

11K1-

za-

R a z e m : 11 d n i 
I. j . p r z e z l en czas b ę d z i e z a j ę ł y w f o r m a c h p o d z i e m i a 
l e r j a l d e s k o w y i p o l o w a s t e m p l i . D r u g a p o l o w a s t emp l i 
j ę t a b ę d z i e o 10 d n i d ł u ż e j . 

U ż y c i e m a t e r j a ł u : 

desek 0,065 nr ' X 890 = 58 nf: 
s t e m p l i 0,02 n r ' X 890 = 18 m*. 

N a z w o l n i e n i e tego m a t e r j a ł u n ie m o ż n a c z e k a ć i n a fo r ­
m y p r z y z i e m i a t r zeba u ż y ć n o w e g o w t y c h s a m y c h i l o ś c i a c h . 
C z a s , k t ó r y m s i ę d y s p o n u j e n a w y k o n a n i e s z a l o w a n i a tej 
k o n d y g n a c j i r ó w n a s i ę : 2 d n i r o z l . ż e l a z a + 2 d n i betono­
w a n i a + 10 d n i t w a r d n i e n i a be tonu p o d z i e m i a = 14 d n i . 
P o u p ł y w i e tego t e r m i n u n a l e ż y s i ę w z i ą ć do r o z s z a l o w a n i a 
p o d z i e m i a i u s t a w i e n i a f o r m d l a I p ię t ra . D l a w y k o n a n i a 

lej r o b o t y p o t r z e b a z a t e m — - = 16 c i e ś l i , k t ó r y c h m a m y do 

dyspozyc j i ' . 

W y p a d n i e z a t e m : 

W y k o n a n i e f o r m 
R o z ł o ż e n i e ż e l a z a s p ó ź n i s ię za f o r m a m i 
Z a b e t o n o w a n i e s p ó ź n i s i ę z a ż e l a z e m 
W y t r z y m a n i e be tonu w f o r m a c h 
R o z s z a l o w a n i e 

U d n i 
2 d n i 
2 d n i 

10 d n i 
5 d n i 

Razem: 33 d n i jest 
z a j ę t y m a l e r j a l d r z e w n y w f o r m a c h p r z y z i e m i a . 

N a f o r m y I ipiętra I d z i e j u ż u ż y w a n y m a l e r j a l z podzie­
m i a i n a r e p e r a c j ę jego i u s t a w i e n i e w y s t a r c z a 11 d n i r o z -
p o r z ą d z a l n y c h m n i e j 5 d n i r o z s z a l o w a n i a — 9 d n i 
w d a l s z y m c i ą g u Rozłożenie ż e l a z a (opóźnione) 2 d n i 

Z a b e t o n o w a n i e ( o p ó ź n i o n e ) 2 d n i 
Wytrzymanie b e t o n u w f o r m . 10 d n i 
R o z s z a l o w a n i e 5 d n i 

Razem: 28 d n i 
jest z a j ę t y m a t e r j a ł d r z e w n y w f o r m a c h 1 p i ę t r a i wszys t ­
k i c h i n n y c h j u ż w y k o n y w a n y c h ze s t a r ego z c i ą g ł y m u z u ­
p e ł n i e n i e m n o w y m . Są do d y s p o z y c j i d w a k o m p l e t y d r z e ­
w a n a o b s ł u ż e n i e 9 k o n d y g n a c y j ; p i e r w s z y z n i c h o b s ł u ż y 
5 k o n d y g n a c y j n a co t r z e b a 28 X 5 = 140 d n i , d r u g i 1. 

P o n a d t o p i e r w s z e f o r m y z a j ę t e są o d p o c z ą t k u r o b o l y 
p r z e z 41 d n i , daje r a z e m 140 + 41 = 181 d n i k a l e n d a r z o ­
w y c h = 150 d n i o m r o b o c z y m . 

D l a k a ż d e j k o n d y g n a c j i b e t o n i a r k a , p o m i m o , ż e w y d a j ­
n o ś ć jej p r z y w y k o n a n i u szk ie l e tu s p a d n i e z 35 m J do 28 m ' 

na d z i e ń , m u s i p r a c o w a ć t y l k o p r z e z h dni 
" X " ' / , l z i e ń 

i z a w s z e z r o b i ć s w o j e n a d ą ż y . P r z e z r e s z t ę czasu , o b s ł u g a 
jej u ż y t ą b y ć m o ż e do r o z k ł a d a n i a ż e l a z a , p o m o c y p r z y c i e ­
ś l a c h , r o z s z a l o w a n i a , p o d w ó z k i m a t e r j a ł u . W czas ie lej 
p r z e r w y m o ż e b y ć n a d s z t u k o w a n a w i e ż a w y c i ą g o w a , r o z ł o ­
ż o n e t o r y k o l e j k o w e , n a p r a w i o n e u s z k o d z e n i a b e t o n i a r k i 
i ś r o d k ó w transportowych i t. p . P r z y g o t o w a n i e i r o z ł o ż e n i e 
ż e l a z a r ó w n i e ż n i g d y n i e w p ł y w a na o p ó ź n i a n i ej g d y ż 
w w i ę k s z e j swej częśc i jest lo r o b o l a n i e z a l e ż n a od c i e s i e l -
s z c z y ź n y . 

P o w y ż s z e w y w o d y pozwalają .na z e s t a w i cn ie h a r m o n o ­
g r a m ó w r o b ó t ł ą c z n i e z p l a n a m i g o s p o d a r k i mat e r j a ł o w e j , 
z k t ó r y c h d l a p r z y k ł a d u poda je s i ę r o b o l y c i e s i e l sk i e ( rys . 18). 
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W horniomograttiie tym liai ją c i ą g ł ą oznaczona jesl I. zw. 
m o n t a ż o w a grupa ciesielska, s k ł a d a j ą c a sie z 10 ludzi. Zada­
niem jej jesl ustawianie 1 zdejmowanie s z a l o w a ń s k ą d 
w swej pracy cola s i ę oma stale na poprzednie p i ę t r o ; a p ó ź ­
niej dopiero przechodzi na n a s t ę p n e . Inny charakter piracy 
ma grupa warsztatowa z (i c ieś l i , oznaczona Iłują przerywa-
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n ą : jej zadaniom jest. c i ą g l e przygotowywanie form do na­
s t ę p n e j roboty, czy lo z nowego materjalu, czy ze starego. 
Ula b e z w z g l ę d n e g o dotrzymania t e r m i n ó w grupy ciesielskie 
w k a ż d e j chwili m o g ą k o r z y s t a ć z pomocy o b s ł u g i przy beto­
niarce, k t ó r a pracuje na k a ż d e j kondygnacji przez 4 dni. 

W zakresie drzewa obliczenie u ż y c i a jego przeprowadzo­
no na podstawie tablic, podanych na rysunkach 53 — 50. 
I c h o ć pozornie s i ę wydaje, że deski u ż y t o p i ę c i o k r o t n i e 

, 256 m 3 drzewa 
w r z e c z y w i s t o ś c i u ż y c i e lo wynosi: . = 

9400 m" szalowana 
= 0,027 nr'/'ni'-' co porywnywując z 0,065 m 8 /m 2 dla jednokrotnego 

0,065 
użyc ia daje wie lokrotność = 2, h- gdyż w ięce j niż drugie tyle 

0,027 
nowych desek wypadnie dodać w trakcie roboty do i lości pierwotnie 
wyznaczonej i równej 126 tń8. Stempli w tym wypadku potrzeba 
nie 2 a 2>/2 k o m p l e t ó w , g d y ż p o ł o w a ich w parterze musi 
jeszcze p o z o s t a ć , kiedy trzeba z a c z ą ć betonowanie I p i ę t r a , 
d o k ą d m i a ł y b y one p ó j ś ć . Poza lem na k a ż d e j kondygnacji 
m u s z ą b y ć one u z u p e ł n i a n e . Z zakupionych nowych desek 
w i lo śc i 250 m 3 z o s t a ł o starych 81 m 3 , z zakupionych stempli 
w i lo śc i 74 iin3 z o s t a ł o starych 21 m 3 . 

74 
Użycie stempli wynosi = 0.0083 nr1/111 ' co odpowiada 

8900 
0,0200 
Ï = 2, i krotnemu utuciu — nie l icząc wartości pozostałośc i . 
0,008,'i ' . / i i 

3. Zasad}) organizacji roboty. 

Szalowanie jest n a j t r u d n i e j s z ą c z ę ś c i ą r o b ó t żelbeto­
wych, d a j ą c ą s i ę mało zmechanizować, a j e d n o c z e ś n i e stale 
cierpiącą na brak dobrego r z e m i e ś l n i k a . Ten w ł a ś n i e brak 
zmusza do m o ż l i w i e n a j w c z e ś n i e j s z e g o rozpoczynania r o b ó t 

ciesielskich. Z a c z y n a ć n a l e ż y n i e w i e l k ą i l o ś c i ą dobrze do­
branych ludzi i l i c z b ę ich p o w i ę k s z a ć tylko w ó w c z a s , gdy 
inaczej p o d o ł a ć nie m o ż n a . Do wiedza on ein jest, ż e im w i ę ­
cej ludzi pracuje, tein w y d a j n o ś ć ich jest mniejsza, — ten 
sam dobry c i e ś l a w mniejszej grupie pracuje m o ż e nic le­
piej, ale w y d a j n o ś ć jego jest w i ę k s z a n i ż w d u ż e j . 

M o ż n a s t w i e r d z i ć , ż e dla k a ż d e j budowy istnieje pewien 
siani nasycenia s i lą r o b o c z ą ; z w i ę k s z e n i e i l o śc i ludzi ponad 
len stan nie doprowadza do z w i ę k s z e n i a i l o ś c i wykonanej 
roboty, pomimo z w i ę k s z e n i a w y d a t k ó w . Stan ten z a l e ż y od 
najrozmaitszych c z y n n i k ó w 7 , p o c z y n a j ą c od r y s u n k ó w robo-
czcych, po przez z d o l n o ś c i organizacyjne p o s z c z e g ó l n y c h 
osób , pomoce techniczne, warunki lokalne, aż do psychicz­
nych w ł a ś c i w o ś c i r z e m i e ś l n i k a . 

P o w y ż s z e stale n a l e ż y m i e ć n a uwadze przy zestawieniu 
l i a i r m o g r a m ó w ; ś c i s ł e j p r o p o r c j o n a l n o ś c i p o m i ę d z y i l o ś c i ą 
ludzi, a w y k o n a n ą przez nich i l o ś c i ą roboty, w rzeczywisto­
ści niema, i nawet p r z y b l i ż o n e ustalenie lej z a l e ż n o ś c i sta­
nowi j e d n ą z t r u d n o ś c i h a r m o n o g r a m ó w . C z y n n o ś c i n a l e ż y 
r o z d z i e l a ć w m i a r ę ich t r u d n o ś c i i uzdolnienia r o b o t n i k ó w , 
d ą ż ą c do j a k n a j w i ę k s z e g o rozdzielania pracy g ł o w y od pra­
cy r ę k i ; jeden ł u b ki lku zdolniejszych r o b o t n i k ó w z podana j -
strzym na czele powinno z a j m o w a ć s i ę odmierzaniem, zna­
czeniem, oid ryso w ani cm — p o z o s t a w i a j ą c i n n y m tylko p r a c ę 
m e c h a n i c z n ą , nie w y m a g a j ą c ą d u ż e g o zastanawiania s ię . 

Do trudnych r o b ó t z a l i c z y ć n a l e ż y zbijanie i ustawianie 
form s ł u p o w y c h oraz belkowych, z w ł a s z c z a ustawianie 
form. — Poza lem do lej kategorji trudniejszych r o b ó t na­
l e ż ą formy dla l u k ó w , s k l e p i e ń , z b i o r n i k ó w i t. p. 

.lak wiadomo c i e ś l e p r a c u j ą parami. Instynktownie do­
b i e r a j ą s i ę oni w len s p o s ó b , ż e razem p r a c u j ą najlepsi, 
a w innej parze są gorsi. Jest to n i e w ł a ś c i w e z uwagi na to, 
ż e przy robocie ciesielskiej o k o ł o 40% czasu potrzeba na 
c z y n n o ś c i a i i ierzoni łcś ln łczc . —• noszenie, trzymanie, o d k ł a d a ­
nie i t. p. Jeże l i pracuje razem d w ó c h zdolnych, to te 40% 
pracy Wykonywa s i ę s i lą k o s z t o w a ł a , zamiast wyzyskania jej 
we w ł a ś c i w y m kierunku. J e ż e l i pracuje d w ó c h s ł a b y c h cie­
ś l i razem, to p o m i j a j ą c niski poziom techniczny wykonanej 
roboty i m a ł ą w y d a j n o ś ć , nie rzadko ma s i ę do czynienia 
z psuciem i n a l e r j a ł u 

Najlepiej z e s t a w i a ć p a r ę w ten s p o s ó b , ż e b y jeden cie­
śla m i a ł pomocnika (nawet nie c i e ś l ę ) . B ę d ą pary dobre, 
gdzie są dobrzy r z e m i e ś l n i c y i nieco gorsze — zdolne do ro­
bót prostszych, w ten s p o s ó b pierwiastek r z e m i e ś l n i c z y , b ę ­
dzie dobrze wyzyskany i o d c i ą ż o n y z u p e ł n i e od r o b ó t nada­
j ą c y c h s i ę dla prostego robotnika. 

Znany jest wypadek, gdzie szalowanie wykonano s i łą 
80 ludzi, w k t ó r y m tylko 30 stanowili c i e ś l e , ale zalo dobrzy, 
a r e s z t ę niewykwalifikowani robotnicy. W y n i k i pod k a ż d y m 
w z g l ę d e m b y ł y dobre. I odwrotnie, n a pewnej budowie dla 
w i ę k s z e j precyzji i s z y b k o ś c i wykonania robiono samymi do­
brymi c i e ś l a m i w liczbie 100, a pomimo to ani ż ą d a n e j pre­
cyzji, ani w y d a j n o ś c i nie o s i ą g n i ę t o . 

Dobry c i e ś l a o d r ó ż n i a s i ę od z ł e g o nie lem, czy potrafi 
z r o b i ć j a k ą ś s k o m p l i k o w a n ą s z t u k ę c i e s i e l s k ą , bo tego w sza­
lowaniu w w i ę k s z o ś c i w y p a d k ó w niema, lecz lem, ż e nie 
psuje materjalu. Ta o k o l i c z n o ś ć powinna b y ć d e c y d u j ą c ą 
w wyznaczaniu im s ł a w e k p ł a c y . Ciesielszczyzna w szalowa­
ni ach ma z u p e ł n i e inny charakter n i ż w dachach, konstruk­
cjach mostowych i I. p. W tych ostatnich m o ż n a w pewnych 
granicach t o l e r o w a ć n i c o s z e z ę d u o ś ć w mater jato. W szalo-
w an i ach natomiast c i e ś l a - a r t y s t a , nieliczący sie z kosztem 
drzewa jest bardzo szkodliwy. 

Wszystkie roboty pomocnicze 1 transporty n a l e ż y usku­
t e c z n i a ć prostymi robotnikami. Przy w i ę k s z y c h robotach 
o p ł a c a sie nawet trzymanie specjalnego c z ł o w i e k a do ostrze­
nia n a r z ę d z i . 

C z ę s t o p o w t a r z a j ą c e s ię c z ę ś c i r o b i ć n a l e ż y z r e g u ł y wg. 
s z a b l o n ó w , u n i k a j ą c c i ą g ł e g o odmierzania. W wypadkach 
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I ru dniej szych n a l e ż y w y d a ć na robole szkice p o s z c z e g ó l n y c h 
e l e m e n t ó w z wykazaniem potrzebnych i l o ś c i z a r ó w n o drze­
wa jak i g w o ź d z i . 

"Wszystkie potrzebne elementy szalowania najlepiej wy­
k o n a ć odrazu. Materjal drzewny lak powinien b y ć posegre­
gowany, ż e b y byl d o s t ę p do k a ż d e j potrzebnej d ł u g o ś c i i sze­
r o k o ś c i bez potrzeby przeznaczenia go w sztablach i ż e b y byl 
dostarczony c i e ś l o m m o ż l i w i e blisko dla u n i k n i ę c i a c i ą g ł e g o 
chodzenia. 

IV. W Y K O N A N I E R O B Ó T P R Z Y S Z A C O W A N I A C H . 

1. Wskazówki praktyczne. 

Bardzo w a ż n y m zagadnieniem wykonania s z a l o w a ń jesl 
t. zw. d o k ł a d n o ś ć wykonania — z a l e ż n a w y ł ą c z n i e od rodza­
ju konstrukcji. W jednym i tym samym budynku m o g ą b y ć 
c z ę ś c i , k t ó r y m odrazu w szalowaniu n a l e ż y n a d a ć wymaga­
ne k s z t a ł t y b. d o k ł a d n e , oraz inne, dla k t ó r y c h to jesl niepo­
trzebne, g d y ż są one w jakikolwiek b ą d ź s p o s ó b zakryte. Ca­
la u m i e j ę t n o ś ć r o z w i ą z a n i a tego zagadnienia, polega w ł a ś n i e 

na p o w z i ę c i u decyzji, k t ó r e c z ę ś c i m a j ą b y ć wykonane pre­
cyzyjnie, a w k t ó r y c h dopuszczalna jest w i ę k s z a tolerancja. 
Cała w a r t o ś ć dobrego c i e ś l i przy szalowaniu w y r a ż a s i ę 
w u m i e j ę t n o ś c i ustalenia ś c i ś l e potrzebnych w y m i a r ó w i po­
ł ą c z e ń z jednoczesnym unikaniem d r o b i a z g o w o ś c i w w y k o ń ­
czeniu formy. Odrazu powinien on w i e d z i e ć , gdzie i jaka 
potrzebna jest d o k ł a d n o ś ć w robocie. 

Z r e g u ł y u n i k a ć n a l e ż y ostrych k ą t ó w jako p r z e w a ż n i e 
ź l e d a j ą c y c h s i ę w y p e ł n i ć betonem, a jeś l i nawet w y p e ł n i o ­
nych, to o bardzo malej w a r t o ś c i w y t r z y m a ł o ś c i o w e j . Klino­
wy element belonu ma na tyle w i e l k ą p o w i e r z c h n i ę z e t k n i ę ­
cia z drzewem, ż e zbyt d u ż o oddaje mu wody ze s z k o d ą dla 
swego procesu k r z e p n i ę c i a i poza lem ł a t w o s i ę o d ł a m u je 
przy 'rozszalowaniu. Nie wskazaniem jest r ó w n i e ż wyrabia­
nie w szalowaniu drobnych o z d ó b architektonicznych (kase­
t o n ó w o m a ł y c h g ł ę b o k o ś c i a c h , p a s k ó w i t. p. s z c z e g ó ł ó w ) , 
k t ó r e m o g ą b y ć z powodzeniem p o c i ą g n i ę t e w tynku. 

Nawet najlepiej wykonane szalowanie pod c i ę ż a r e m wy­
p e ł n i a j ą c e g o je betonu ugina s i ę . Nawet nieznaczne u g i ę c i a 
s t r o p ó w i belek d a j ą s i ę z a u w a ż y ć i r o b i ą na1 widzu przy­
t ł a c z a j ą c e w r a ż e n i e . W celu u n i k n i ę c i a lego n a l e ż y szalowa­
nie w y g i n a ć w odwrotnym kierunku, p r z y j m u j ą c s t r z a ł k ę 
w stosunku 1 — 2 mm/m b. 

P a m i ę t a ć n a l e ż y stale, ż e szalowanie ma b y ć rozbierane 
i z a p e w n i ć sobie ł a t w o ś ć wykonania tej c z y n n o ś c i bez na­
k ł a d u znacznego w y s i ł k u . O d j ę t e formy n a l e ż y niezwłocznie 
o c z y ś c i ć z nalepionego cementu — i m p ó ź n i e j s i ę do tego 
b r a ć b ę d z i e m y , lem p ó j d z i e to trudniej, tom w i ę k s z e b ę d z i e 
zniszczenie drzewa. Oczyszczanie staje s i ę ł a t wem w wypad­
kach, gdy formy s ą przed u ż y c i e m smarowane t ł u s z c z a m i . 
T ł u s z c z e le winne b y ć w y ł ą c z n i e mineralnego pochodzenia, 
g d y ż roślinne i z w i e r z ę c e d z i a ł a j ą chemicznie na beton. 

Moment rozszalowania — to n a j c i ę ż s z a p r ó b a dla kon­
strukcji ż e l b e t o w e j ; ze stanu n i e o b c i ą ż o n e g o przechodzi ona 
nagle w stan o b c i ą ż e n i a c i ę ż a r e m w ł a s n y m , a c z ę s t o i u ż y t ­
kowym, k t ó r y c h w p ł y w ze w z g l ę d u na r a p t o w n ą z m i a n ę sta­
nu m o ż n a u w a ż a ć za analogiczny z o b c i ą ż e n i e m dynamicz-
ń e m . Wykonywane w n a s t ę p s t w i e t. zw. p r ó b n e o b c i ą ż e n i a 

nie w y d a j ą s i ę wobec lego koniecznem!. Przed rozszalowa-
niem n a l e ż y s i ę p r z e k o n a ć o dostatecznej w y t r z y m a ł o ś c i ż e l ­
betu nie tylko przez o g l ę d z i n y i obstukiwanie jego widocz­
nych powierzchni, ale l e ż przez p r ó b n e r o z l u ź n i e n i e k l i n ó w . 
Jeże l i pomimo wybijania kliny c i ą g l e s i e d z ą mocno, znaczy 
lo, ż e beton opuszcza s i ę razem z szalowaniem, — wtedy 
c z y n n o ś c i rozszalowania n a l e ż y z a n i e c h a ć . Raz u s u n i ę t e g o 
stempla nie wolno p o d b i j a ć p o w t ó r n i e , — m o g ą bowiem po­
w s t a ć n a p r ę ż e n i a ż e l b e t u z u p e ł n i e inne od ł y c h , na jakie b y ł 
obliczony, -np. wyginanie ku g ó r z e p ł y t y w ś r o d k u p r z ę s ł a . 

Znane k a ż d e m u oczyszczanie form przed betonowaniem 
uskutecznione b y ć m o ż e nie tylko m i o t ł ą i w o d ą , ale r ó w n i e ż 
za p o m o c ą strumienia pary. 

2. Przygotowania elementów szalowania, warsztaty i urzą­
dzenia pomocnicze. 

Do -tego celu trzeba p r z e z n a c z y ć specjalny p łać , n a k t ó ­
r y m zainstalowaną b ę d z i e pila tarczowa. Przy budynkach 
wysokich nie wskazanem jest po rozszalowaniu pewnej kon­
dygnacji spuszczanie form na d ó ł dla dokonania p r z e r ó b e k 
przed n a s t ę p n y m u ż y c i e m — lepiej jest p r z e r ó b k i le d o k o n a ć 
na g ó r z e . Zazwyczaj dokonywa s i ę to w y ł ą c z n i e r ę c z n i e , po 
pierwsze ze w z g l ę d u n a k ł o p o t instalowania p i ł y tarczowej 
p r z e n o ś n e j z p i ę t r a na p i ę t r o , a n a s t ę p n i e ze w z g l ę d u na 
t r u d n o ś ć o b r ó b k i p i lą t a r c z o w ą desek powalanych cementem 
i z g w o ź d z i a m i . 

Gotowe wyroby s k ł a d a s i ę m o ż l i w i e blisko od miejsca (za­
stosowania z zachowaniem pedantycznego p o r z ą d k u . C a ł y 
ruch, p o c z y n a j ą c od s k ł a d u surowca, aż do m o n t a ż u form 
na miejscu zastosowania powinien o d b y w a ć s i ę w jednym 
kierunku „ku budynkowi" z unikaniem powrotu 1 k r z y ż o ­
wania d r ó g . 

Maszyn, poza t a r c z ó w k ą , nie warto s t o s o w a ć , bardzo na­
tomiast p o ż y t e c z n e są poniżej wymienione u r z ą d z a n i a po­
mocnicze, a w i ę c : 1) S t ó ł do -zbijania b l a t ó w (rys. 42). Istot­
n ą c z ę ś ć tego -stołu s t a n o w i ą pary listew „a" i o b r z e ż a „b" 

i „c". Przebieg -pracy na n i m jest n a s t ę p u j ą c y . P o m i ę d z y 
pary listew „a" w k ł a d a n e -są k a w a ł k i drzewa „e", m a j ą c e 
sianowie szpungi M a t ó w . N a s t ę p n i e robotnik, p o r u s z a j ą c y s i ę 
w z d ł u ż linji E — E , chwyta z p o d r ę c z n e g o ŚKitabla: u ł o ż o n e g o 
w kierunku C — D p i e r w s z ą d e s k ę „fi" i s k ł a d a ją na szpungi 
„c", d o c i s k a j ą c sztorc ido o b r z e ż a „b", a kant do o b r z e ż a „c". 

Deski fs, U i I- d. u k ł a d a w podobny s p o s ó b obok pierw­
szej do potrzebnej s z e r o k o ś c i blatu, zadanej już d ł u g o ś c i ą 
s z p u n g ó w . Pozostaje potem tylko p o ł ą c z e n i e desek ze szpun-
garoi z a p o m o c ą g w o ź d z i . Gotowy blat z e p c h n i ę t y zostaje ze 
s to łu w kierunku A — B i poddany p r z y r ż n i ę c i u drugiego 
sztorca. Robota idzie bardzo p r ę d k o i wykonywana jest przez 
jednego człowieka; m o ż e to b y ć nawet robotnik niewykwa­
lifikowany; niema tu ż a d n e g o odmierzania i w o g ó l e ż a d n e j 
pracy m y ś l o w e j . 

2) Ł a w k a do p i ł o w a n i a (rys. 43). Proste lo u r z ą d z e n i e 
pozwala na jednoczesne p r z e p i ł o w a n i e kilkunastu sztuk drze­
wa przy jedmorazowem odmierzeniu. 

3) Warsztat dla zbijania belek (rys. 11). 
S k ł a d a s i ę on z ki lku k o z i o ł k ó w „a", wkopanych w zie­

m i ę z ruchoiiiemi c z ę ś c i a m i „b", k t ó r e m o g ą b y ć przesuwa­
ne do g ó r y i n a d ó l i p o ł ą c z o n e są z k o z i o ł k a m i z a p o m o c ą 
b o l c ó w „c''. Na c z ę ś c i a c h ,,-b" w odpowiednich w c i ę c i a c h 
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umicszcizone są dwa rygle „d" o przekroju trapezowymi wol­
no l e ż ą c e , m o g ą c e sie p r z e s u w a ć ku g ó r z e i z w i ą z a n e z „b" 
z a p o m o e ą ż e l a z e k „'e". Zmiana s z e r o k o ś c i belek wymaga 
zmiany c z ę ś c i „b". W y s o k o ś ć zmienia s i ę przez przesuwanie 
ł y c h c z ę ś c i w kierunku pionowym. 

Przebieg pracy na tym 'warsztacie jest n a s t ę p u j ą c y : Na 
ryglach „d" k ł a d z i e s i ę dno formy dla belki „ m " ; na, k o z i o ł ­
kach „ a " sztorcem stawia s i ę uprzednio zbite blaty na boki 
formy „ n " i ł ą c z y s i ę je z a p o m o e ą g w o ź d z i . G o t o w ą f o r m ę 
unosi s i ę nieco k u g ó r z e , co idzie ł a t w o , g d y ż rygle „d" d z i ę ­
ki u k o ś n e m u ś c i ę c i u „b" i m o ż n o ś c i posuwania s i ę ku g ó r z e , 
przy podnoszeniu z b i e g a j ą s i ę ku ś r o d k o w i i tarcia ż a d n e g o 

m i ę d z y nimi , a bokami formy niema. Ż e l a z k a „e" u t r zymają 1 

rygle „d" przed s p a d n i ę c i e m iz c zę śo i „fo". Po z d j ę c i u zbitej 
foirmy rygle ,,d" w r a c a j ą na miejsce pod d z i a ł a n i e m w ł a s n e ­
go c i ę ż a r u . Takie Warsztaty m o ż l i w e są z a r ó w n o dla belek 
prostych jak i takich, k t ó r e m a j ą skosy (rys. 45). 

N a j w a ź n i e j s z e m u rządzen iem mechanlcznem jest pila 
tarczowa, z w ł a s z c z a w tych wypadkach, gdzie chodzi o przy­
gotowanie w i ę k s z e j i l o śc i jednakowych c z ę ś c i . G ł ó w n i e j s z e 
c z y n n o ś c i , jakie m a s p e ł n i a ć , pila tarczowa są n a s t ę p u j ą c e : 
1) Przecinanie desek w kierunku p o d ł u ż n y m , n a j c z ę ś c i e j 
w celu otrzymania potrzebnej s z e r o k o ś c i ; 2) przecinanie ich 
w kierunku poprzecznym i 3) przygotowalnie r ó ż n y c h drob­
nych k a w a ł k ó w (kliny, szpungi, listwy i t. p.). C z y n n o ś c i te 
m u s z ą b y ć brane pod u w a g ę przy instalowaniu p i ły , ż e b y 
m o g ł y b y ć z r ó w n ą s p r a w n o ś c i ą na niej wykonane. Poza tern 
trzeba u s t a l i ć i l o ś ć ł y c h e l e m e n t ó w oraz, czy b ę d ą one tylko 
raz obrabiane, czy też po jednokrotnym u ż y c i u p r z y j d ą po­
nownie do p r z e r ó b k i p i lą . 

P r a c ę n a l e ż y lak o r g a n i z o w a ć , ż e b y ' w y k o n a ć j e d n ą 
c z y n n o ś ć odra zu d la c a ł e g o przerabianego' objektu w z g l ę d n i e 
dla w i ę k s z y c h jego parlyj , a nie p o d d a w a ć k a ż d e g o k a w a ł k a 
drzewa kilku fazom o b r ó b k i : zajmuje to d u ż o czasu i stwa­
rza w i ę k s z e szanse do o m y ł e k , gdyż nad k a ż d y m i k a w a ł k i e m 
drzewa trzeba p r z e p r o w a d z i ć c a ł y proces m y ś l o w y , k t ó r y 
przy z r ó ż n i c z k o w a n i u c z y n n o ś c i r o z k ł a d a s i ę na cala p a r t j ę . 
D la w y p a d k ó w , gdzie m o g ą b y ć bardziej skomplikowane po­
miary lub c z y n n o ś c i n a l e ż y ' w p r o w a d z i ć szablony. 

Z naciskiem p o d k r e ś l i ć n a l e ż y k o n i e c z n o ś ć szczodrze za­
projektowanych p r z e j ś ć i p l a c ó w do s k ł a d a n i a . P a r ę m e t r ó w 
w i ę c e j o d l e g ł o ś c i od p i ł y n ic w p ł y n i e tak znacznie na wydaj­
n o ś ć pracy, jak ciasnota przy niej. Ciasnota ta n iety ł lko staje 
s i ę powodem spadku w y d a j n o ś c i , ale n i e s z c z ę ś l i w y c h wypad­
k ó w i b ł ę d ó w w wyrobie. 

P o n i ż e j szkicowo przedstawiony jest agregat p i ł y tarczo­
wej z motorem elektrycznym i wszyslklemi potrzebne mi 
u r z ą d z e n i a m i do o b r ó b k i m a t e r j a ł u do G m d ł u g o ś c i (rys. 46) 
z oznaczaniem minimalnych w y m i a r ó w dla p r z e j ś ć . 

Praca odbywa s i ę tu tak: Przy p r z e p i ł o w y w a n i u w z d ł u ż 
robotnik Nr . 1 bierze ze sztabla E s u r o w ą d e s k ę , k ł a d z i e ją 
na s t ó ł A i , w z d ł u ż przewodnicy „a", podsuwa pod p i ł ę , prze­
c i n a j ą c ą ją w z d ł u ż . Robotnik N r . 2 chwyta obydwa: k o ń c e 
p r z e c i ę t e j deski, nieco je rozsuwa i zlekka c i ą g n i e k u sobie, 
przez co u ł a t w i a i p r z y ś p i e s z a p r a c ę tarczy. Przy p r z e j ś c i u 
c a ł e g o sznylu, odpadek rzuca za siebie, a d e s k ę k ł a d z i e na 
szlabel F , w z g l ę d n i e , j e ż e l i ma b y ć dalej obrabiana na szta­
bie I I lub I . 

Przy poprzecznej o b r ó b c e u s u n i ę t ą zostaje c z ę ś ć pro­
wadnicy „ a " przy pile, obrabiany mateirjal k ł a d z i e s i ę na 
stó ł B i k o z i o ł k i C i podsuwa pod n ią . Pnzy w i ę k s z e j i l o ś c i 
jednakowej d ł u g o ś c i k a w a ł k ó w m o ż n a k o r z y s t a ć z prowod-
nicy „b" — ustawionej na stole. B w o d l e g ł o ś c i ż ą d a n e j od 
tarczy t n ą c e j . 

W pewnych wypadkach, gdy trzeba na p ó ł w y r o b i e c o ś 
o d r y s o w a ć , przychodzi do pomocy robotnik N r . 3, k t ó r y pra­
cuje na stole D. O c z y w i s t ą jest r z e c z ą , że instalowanie p i ł y 
tarczowej o p ł a c a s i ę tylko w wypadku d u ż y c h i l o ś c i o b r ó ­
bek i to m a t e r j a ł u nowego. Przy starym mater jale z g w o ź ­
dziami, aczkolwiek m o ż e ona p r a e w o a ć , ulega jednak c z ę ­
stym uszkodzeniom, na tyle znacznym, ż e nie wytrzymuje to 
kalkulacji. 

3. Transport i montaż. 

N a j w i ę k s z ą w y d a j n o ś ć w transportach o s i ą g a s i ę przy 
u w z g l ę d n i e n i u n a s t ę p u j ą c y c h z a ł o ż e ń : 

1) O d l e g ł o ś ć p o m i ę d z y ś r o d k i e m c i ę ż k o ś c i placu, gdzie 
wykonane jest szalowanie do pierwszego u ż y c i a , a ś r o d k i e m 
c i ę ż k o ś c i lego pierwszego u ż y c i a powinno b y ć najmniejsza1. 

2) U n i k a ć n a l e ż y t r a n s p o r t ó w wstecznych; c a ł y ruch 
m a t e r j a ł u powinien s i ę o d b y w a ć w kierunku miejsca zasto­
sowania. 

3) Na samem miejscu ustawienia form trzeba u s t a n o w i ć 
laki p o r z ą d e k , ż e b y transport przy w t ó r n y m ich zastosowa­
niu b y ł jaknajmniejszy. D la budowli 'przedstawianej szkico­
wo na rys. N r . 47, k t ó r ą z jakichkolwiek w z g ę l d ó w m o ż n a 
w y k o n a ć przy dwukrotnym u ż y c i u drzewa-, najlepsze b ę d z i e 
wskazane na t y m ż e szkicu usytuowanie placu ciesielskiego 
i kierunek transportu. 

1 

'11 

J e ż e l i wymiary budynku i terminy 'wykonania są takie, 
że musi b y ć pods ż a ł o w a n a c a ł a kondygnacja, w ó w c z a s teo­
retycznie ż a d n y c h poziomych t r a n s p o r t ó w niema — s ą tylko 
pionowe, dla k t ó r y c h musi b y ć przewidziane p a r ę o t w o r ó w 
w stropach celem u n i k n i ę c i a znoszenia wszystkiego do jed­
nego p o d n o ś n i k a lub szlagi. 

Transport szalowania w i-j oziioniie tylko przy w i ę k s z y c h 
o d l e g ł o ś c i a c h dokonywany bywa k o l e j k ą , łub w ó z k a m i , prze­
w a ż n i e jest to przenoszenie na barkach ludzi. P r z y podno­
szeniu do g ó r y tylko przy bardzo nieznacznej r ó ż n i c y wyso­
k o ś c i o p ł a c a s i ę przenoszenie — w w i ę k s z o ś c i w y p a d k ó w 
korzystniej jest z a i n s t a l o w a ć podnośn ik najrozmaitszego ty­
pu, z k t ó r y c h ki lka p r z e d s t a w i a j ą rysunki 50 i 51. 

W c i ą g A. na rysunku 50, o b c i ą ż o n y dla r ó w n o w a g i bala­
stem w postaci w o r k ó w z piaskiem, s ł u ż y do podnoszenia 
form z n i ż s z e j kondygnacji na w y ż s z ą ; w c i ą g B ma n a celu 
pomoc przy m o n t a ż u n a s t ę p n e j . Obydwa m o g ą b y ć o b s ł u g i ­
wane r ę c z n i e . W c i ą g rys. 51 obraca s i ę d o k o ł a s ł u p a „a", po­
d a j ą c potrzebne c z ę ś c i na w ł a ś c i w y poziom (IV). 
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Koszty szalowania, jak to z r e s z t ą la Iwo p r z e w i d z i e ć , mo­
g ą s i ę w a h a ć w bardzo szerokich granicach, poza tern ś c i s ł e 
o k r e ś l e n i e ich z g ó r y jest trudne, g d y ż z a l e ż n e jest od naj­
rozmaitszych c z y n n i k ó w , z k t ó r y c h n a j w a ż n i e j s z e b y ł y po­
w y ż e j wymienione. Podczas, gdy ta n i e o k r e ś l o n o ś ć przy du­
żych masach betonu, przy k t ó r y c h stosunkowo niewielka po­
wierzchnia jest wyszalowana, ma p o d r z ę d n e znaczenie, 
w budowlach o szczupłych wymiarach betonu, a to ma miej­
sce w ł a ś n i e w konstrukcjach ż e l b e t o w y c h , wysuwa s i ę ona 
na pierwszy plan i staje s i ę tern d o t k l i w s z ą , i m bardziej 
l e k k ą jest konstrukcja. A r c y d z i e ł a sztuki i n ż y n i e r s k i e j , o zdu­
m i e w a j ą c e j niekiedy l e k k o ś c i , z r e g u ł y bardzo o b c i ą ż o n e są 
kosztami szalowania od.nicsionami do jednostki kubatury. 

O ile w pierwszym razie z a d o w o l n i ć s i ę m o ż n a przybli­
ż o n ą o c e n ą tych w y d a t k ó w , o tyle w drugim zaleca- s i ę mo­
ż l i w i e d o k ł a d n e obliczenie, z pewnym nawet s p ó l c z y n n i k i c m 
b e z p i e c z e ń s t w a kalkulacyjnego. Są dwie metody togo rodza­
ju ś c i s ł e j kalkulacji. 1) Oblicza s i ę c a ł k o w i t ą p o w i e r z c h n i ę 
szalowania p r z y p a d a j ą c ą na d a n ą i l o ś ć m 3 betonu w c a ł e j 
danej budowli, lub l e ż pewnej jej c z ę ś c i , o k r e ś l a s i ę po­
w i e r z c h n i ę w m s , p r z y p a d a j ą c ą na 1 m 3 belonu 1 powierz­
c h n i ę tę m n o ż y sie przez koszt 1 m? powierzchni szalowania, 
co w rezultacie daje o b c i ą ż e n i e 1 m 3 konstrukcji kosztami 
form. T e n s p o s ó b jest dobry w wypadkach, gdy kalkulacji 
podlega budowla co do swego charakteru pospolita, o prze­
c i ę t n y c h r o z p i ę t o ś o i a c h , np. w i e l o p i ę t r o w y dom szkieletowy, 
w k t ó r e j i l o ś ć konstrukcyjnych c z ę ś c i szalowania (stempla, 
rygi , bugsztele), b ę d z i e na 1 m 2 o t u l a j ą c e j powierzchni mniej -
wiecej jednakowa. Stosuje s i ę on w praktyce w w i ę k s z o ś c i 
w y p a d k ó w . 

2) Inaczej natomiast rzecz s i ę przedstawia, gdy ma s i ę 
do czynienia z b u d o w l ą n i e t y p o w ą , o bardzo wysokich kon­
dygnacjach, o indywidualnych r o z w i ą z a n i a c h konstrukcyj­
nych, gdzie stemplowanie musi b y ć z a s t ą p i o n e przez skom­
plikowanie podruszt o w anie. 

N a l e ż y tu na podstawie s z k i c ó w szalowania i podru-
sztowania o b l i c z y ć i l o ś ć potrzebnego drzewa na c a ł ą budo­
w ę z u w z g l ę d n i a n i e m strat i ' m o ż l i w o ś c i kilkakrotnego u ż y ­
cia, oraz o k r e ś l i ć jego koszt z ewentualnym p o t r ą c e n i e m 
przewidywanej sumy ze s p r z e d a ż y o d p a d k ó w . Do tego 
kosztu dolicza sic koszt robocizny wyprowadzony najlepiej 
z cen za 1 m. b. w i ą z a n i a i 1 m* deskowania i .dopiero w ten 
s p o s ó b otrzymany c a ł k o w i t y koszt dzieli s i ę na tę i l o ś ć m* 
betonu, dla k t ó r e j potrzebne jest dane szalowanie. Jest to 
bezpośredni s p o s ó b odniesienia kosztu szalowania wprost 
na 1 m 3 konstrukcja, bez kosztu na 1 m 2 wyszalowanej po­
wierzchni, s p o s ó b oparty na obliczeniach statycznych i ry­
sunkach, a w i ę c d o k ł a d n y . 

Kiedy, w w i ę k s z o ś c i w y p a d k ó w , m a l c r j a ł do szalowania 
o b l i c z a ć i p r z y g o l o w y a ć m o ż n a na c z ę ś ć budowli w z a ł o ż e ­
niu, że b ę d z i e on kilkakrotnie u ż y t y , robicizna, p o m i j a j ą c , 
o c z y w i ś c i e , zbijanie c z ę ś c i b l a t ó w i n i e k t ó r y c h innych ele­
m e n t ó w , musi b y ć liczona na całą budowę, na c a ł k o w i t ą po­
w i e r z c h n i ę szalowania, przyczem o d r ó ż n i a ć tu n a l e ż y ten ro­
dzaj form, przy k t ó r y m jest m o ż n o ś ć p o w t ó r z e n i a jednej 
i tej samej c z ę ś c i w i ę k s z ą I l o ś ć razy, od wypadku kiedy 
k a ż d y p o s z c z e g ó l n y element musi b y ć indywidualnie trakto­
wany. W pierwszym wypadku robola polega na: jednorazo­
wym przygotowaniu, a kilkakrotnem tylko ustawianiu, roz­
b i ó r c e , oczyszczaniu i transporcie, w drug im wszystkie wy­
mienione c z y n n o ś c i powtarzane są za k a ż d y m razem. 

1. Robocizna. 

P o n i ż e j przytoczone b ę d ą cyfry p r z e c i ę t n e , -wyprowa­
dzone z naszych d o ś w i a d c z e ń , jako t e ż z bardzo licznych 
ź r ó d e ł zagranicznych. N i e k t ó r e z tych ostatnich, m o g ą b y ć 
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uważane za dobre i dla naszych s t o s u n k ó w , g d y ż w z i ę t e są 
z kategorji „ ś r e d n i o sprawnych r o b o t n i k ó w , pod m a ł o do­
ś w i a d c z o n y m kierownictwem". 

1) W typowym szkieletowym k i l k u p i ę t r o w y m budynku 
czas wyszalowania powierzchni w r o z w i n i ę c i u , l i cząc ś r e d ­
nio p ł y t y , belki i slupy wynosi u nas 2,(5 godz. c i e ś l i / m . kw. 

2) W e d ł u g Kleiinlogla ton sam p r z e c i ę t n y koszt w y g l ą d a ł ­
by lak: s ł u p y 1 godz./m. kw., belki 2,75 godz./m. kw., p ł y t y 
2,1 godz./m. kw. P o n i e w a ż w budynku o konstrukcji szkiele­
towej stosunek powierzchni s z a l o w a ń s l u p ó w : belek: płyt 
wynosi ś r e d n i o .'i : 2,5 :4,5, ś r e d n i koszt .robocizny w szalo­
waniu takiego budynku wyniesie 2,85 godz. c i e ś l i / m . kw. Jak 
w i a d ć wynik bardzo z b l i ż o n y do podanego w punkcie 1. 

,'î) Mayer dla dobrej w y d a j n o ś c i podaje: dla s l u p ó w .'1 

godz./m. kw. i dla belek przy d ł u g o ś c i ok. (i m 2,9 godz./m. 
kw.; dla p ł y t 1,1 godz./m. kw., z czego ś r e d n i o wypada: 
2,1 godz./m. kw. Dla m a ł o sprawnej organizacji c y f r ę tę na­
l e ż y p o d w y ż s z y ć o 25%, co- d a 2,0 god.z./m. kw. 

Ciekawy jest s p o s ó b obliczania Meyera. 
T a k np. koszt szalowania dla belki liczy s ię: 1,1 godz. na 

1 m. 1). w i ę c e j 0,8 godz./m. kw. przy d ł u g o ś c i a c h do ,'! ni; 
przy belkach d ł u ż s z y c h n i ż 3 m wynik len n a l e ż y p o w i ę k ­
s z a ć w e d ł u g proporcj 3 ni, (i ni, 9 m 1 -.1,0:2,5 — inter­
polując dla w i e l k o ś c i p o ś r e d n i c h . 

4) Szwajcarski i n ż y n i e r U . Ritter ujmuje to zagadnienie 
nieco d o k ł a d n i e j — r o z e z l o n k o w u j ą c c a ł o ś ć robocizny na: 
1) przygotowanie, 2) ustawienie do U ż y t k o w a n i a , r o z b i ó r k ę , 
czyszczenie i 1. p. w e d ł u g p o n i ż s z e j tabelki, w k t ó r e j trzy 
pierwsze pozycje d o t y c z ą form ż b l a t ó w raz zbitych i kilka­
krotnie powtarzanych, a czwarta — s z a l o w a ń rozbieranych 
k a ż d o r a z o w o na p o s z c z e g ó l n e deski. 

Ii o d z a j r o b o 1 y godztn/m9 

Ii o d z a j r o b o 1 y 
cieśli i-ohotii. 

1 Zbicie blatów, lub prostych form . . . . 1-1,5 0,5 

2 ,. skomplikowanych form do 5 1 — 

3 Ustawienie, rozbiórka, oczyszczenie, repe­
racja i transport blatów i form. . . . 0,2-05 0.3-1,-

4 Wykonanie, rozbiórka, oczyszczenie, trans­
port szalowań rozbierających się na od­
dzielne deski lub bale i okrąglaki: 
1) przy bardzo prostem szalów, (np. fund.) 0,5 0,5 
2) przy średniej trudności szalów, (płyty) 1,— 0,5 
3) przy trudniejszych robolach (dźwiga-. 

1,— 
4) przy bardzo trudnych 3 i więc. 1,— 

Rys 52. 

Poprzednie dane w s k a z u j ą , że n a o g ó l w y d a j n o ś ć nasza 
dotychczasowa stoi na jednym poziomie z w y d a j n o ś c i ą 
w innych krajach przy m a ł o , lub wcale nieudoskonalonym 
sposobie wykonania. Jest to dowodem, że mamy dobry ma» 
l e r j a ł ludzki, k t ó r y u j ę t y s p r a w n ą o r g a n i z a c j ą bez trudu 
pozwoli o t r z y m a ć wyniki z b l i ż a n e do n a s t ę p u j ą c y c h , bardzo 
wiarogodnych danych Thomsona i Taylora (St. Zjcdn. A. I'.) 
p o n i ż e j przyt oczonj cli : 

5. a) na wyszalowamle s ł u p a 40 X 40 cm. o w y s o k o ś c i 
3,00 m z drzewa 32 mm z u ż y w a s i ę czasu na: 

Zbicie formy 0,3 godz. 
Ustawienie. 1 raz i rozszalowanie 11,0 „ 
Ustawienie 2-gi raz bez p r z e r ó b k i , lecz 

z rozszalowaniem 8,8 „ 
Ustawianie 3-ci raz z p r z e r ó b k ą i roz­

szalowaniem 123 „ 

Razem 38,1 godz. 
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Wyszalowaua w len s o p s ó b powierzchnia wynosi: 
38,4 

•'! X 0,10 X I X 3,60 = 17,3 ni. kw. siad wpada = 
1 17,3 

2,25 godz./m. kw. L icząc , że w o g ó l n e j i lośc i s l u p ó w mniej 
w i ę c e j polowa przypada na zewnęt rzne , k t ó r y c h wyszalo­
wanie jest o 50Vo trudniejsze, n a l e ż y wynik ton p o w i ę k s z y ć 
o 25"/n co da 2,S godz. ni. kw. 

b) Na wyszalowanie belki o wymiarze 15 X 23 cm., 
l i c z ą c od spadku p ł y t y , d ł u g o ś c i 0,00 mir. m. osiami s l u p ó w 
z desek 25 mm. potrzeba czasu na: 

Zbicie formy 2,25 godz. 
Ustawienie i z d j ę c i e 1 raz 5,20 „ 
Ustawienie i z d j ę c i e 2 raz bez p r z e r ó b k i 4,40 
Ustawienie i z d j ę c i e 3 raz z p r z e r ó b k ą 0,55 „ 

Razem 18,40 godz. 

Powierzchnia wyszalowania wynosi: 

3 X (0,15 X 2 + 0,23) X (0,00 — szer. s ł u p a 0,10) = 1 0 m, kw. 

18.4 

19 

c) Na wyszalowanie 100 stóp-' 0,3 m. kw. g ł a d k i e j 
p ł y t y z u ż y w a s i ę : 

Przygotowanie na warsztacie 1,28 godz. 
Ustawienie i z d j ę c i e 1 raz 1,00 „ 
Ustawienie i z d j ę c i e 2 raz 3,00 „ 
Ustawienie i z d j ę c i e 3 raz z p r z e r ó b k ą 3,25 „ 

11,53 godz. 

Podszalowana w len s p o s ó b powierzchnia wyniesie: 
11.53 

siad wypada ok. 1 godz./m. kw. 

X 3 28 m. kw., co daje 
28 

0,12 godz./m. kw. 

= 1,28 godz. / n r + 15»/,, 

Ś r e d n i o dla c a ł e g o budynku 

2 . 8 X 3 + 1 X 2.5 + 0,42 X 1.5 

3 + 2.5 + 4.5 

n a roboly pomocnicze, zaprawienie n a r z ę d z i 11])., razem 1,45 
godz. c i e ś l i / m . kw. 

Cyfra la nie zawiera kosztu robocizny w transporcie 
pionowym, k t ó r y z r e g u ł y wykonywany jesl przez zwy­
k ł y c h r o b o t n i k ó w . 

2. Malerjal. 

W tej dziedzinie 'wahaniu są znacznie mniejsze, n i ż w za­
kresie robocizny. Polskie dane d o ś w i a d c z a l n e ś r e d n i o wy­
g l ą d a j ą lak: 

Na jednorazowe p o d s ż a l o w a n i c 1 n i . kw. powierzchni 
r o z w i n i ę c i a ś r e d n i o dla belek s ł u p ó w i p łyt potrzeba: 

Desek 0,005 m sz., stempli 0,02 m sz., razem 0,0X5 m .sr. 
Dobre dane niemieckie: desek i bali 0,00 m sz., stempli 

0,023 m sz., razem 0,()<S3 m sr. 
Taylor i Thomson u j m u j ą lę s p r a w ę dla k a ż d e j c z ę ś c i 

k onśfcr ukcj i oddzielnie: 
a) Z tablic u ł o ż o n y c h przez nich na slup o przekroju 

10 X 10 cm, w y s o k o ś c i 3,00 m potrzeba desek, k a n t ó w e k , 
rygli i stempli 0,500 m sz., co przy powierzchinl 3,00 X 0.40X 
4 == 5,75 m kw., wynosi 0.1 m sz. drzewalm kw. szalowania. 

b) Belka 15 X 23 l i c z ą c od spodu p ł y t y o d ł u g o ś c i 6 m 
potrzebuje drzewa o g ó ł e m 0,51 ni sz. 

Powierzchnia szalowania tylko b o k ó w , g d y ż dno zali­
cza s i ę do powierzchni p ł y t y , wynosi 0,15 X 2 X 6 = 5,4 m 
kw., co daje 0,1 ni sr. drzewalm kw. szalowania. 

c) Na podsizalowanie p ł y t stropowych liczonych jako 
cala powierzchnia bez odliczenia belek potrzeba 0,07 nr' 
drzewa/1 ni-'. 

Ś r e d n i o zatem na podszalowanie konstrukcji że lbet , bu­
dynku wypadnie 0,086 ms drzewa] 1 m- szalowania. 

W e d ł u g (lanych i n ż y n i e r a Rit tera (Szwajcar j à ) na bar­
dzo proste szalowanie (fundamenty) z 2'/s cm desek wraz 

ze szpungamii, rozporkami co 00 — 70 cm i z odpadkami 
potrzeba 0,05 m 3 drzewa/m-. Przy bardziej natomiast skom­
plikowanych formach (budowla szkieletowa: belki, slupy, 
stropy) l i c z y ć n a l e ż y 0,08 nr' drzewa/m 2 powierzchni szalo­
wania w r o z w i n i ę c i u . 

Przy budowlach o bardzo wysokich podruszlowaniach, 
gdzie d o m i n u j ą c ą r o l ę odgrywa nie tyle samo odeskowanie, 
s t y k a j ą c e s i ę z betonem, co podstemplowanie, a w ł a ś c i w i e 
podruszlowanie, u ż y c i e drzewa na 1 m 2 powierzchni szalo­
wania o wiele p r z e w y ż s z a poprzednie dane. W tych wy­
padkach zaleca s i ę obliczenie i l o ś c i drzewa w e d ł u g rysun­
k ó w , lub, j eże l i chodzi o dane p r z y b l i ż o n e , w odniesieniu 
do 1 nr' zarusztowanej przestrzeni. Z a l e ż n i e od g r u b o ś c i 
u ż y t e g o drzewa p r z y j ą ć -można 0,01 do 0,00 m: i drzewa na 
1 nr' zarusztowanej przestrzeni, ' w ł ą c z a j ą c j u ż w to odpadki, 
ale nie l i c z ą c samego odeskowania, k t ó r e o d n i e ś ć n a l e ż y do 
1 ) o wi erzchi i i w y s z a 1 o wan ej. 

S t ą d w y p ł y w a d o n i o s ł y Wniosek: na drzewie u ż y ł e m do 
poszalowania n a o g ó l nie mamy przesadzonych w y m i a r ó w 
i o s z c z ę d z a ć m o ż n a na mieni nie d r o g ą zmniejszenia przekro­
j ó w lub g r u b o ś c i , lecz przez m o ż l i w i e w i ę k s z ą i l o ś ć razy 
Użyc ia i w y ł ą c z e n i e marnotrawstwa. Mając lo z g ó r y przewi­
dziane m o ż n a o k r e ś l i ć p o t r z e b n ą i l o ś ć i koszt drzewa na 
1 m 2 powierzchni wyszalowania w drodze prostego ra­
chunku. 

Najlepiej jest u j ą ć s p r a w ę w ten s p o s ó b : 1) u s t a l i ć jaka 
powierzchnia szalowania przypadnie ma 1 m 2 w y m a g a j ą c e j 
wyszalowania • r o z w i n i ę t e j powierzchni konstrukcji, 2) otrzy­
m a n ą w ten s p o s ó b w i e l k o ś ć p o m n o ż y ć przez ' w y ż e j okre­
ś l o n e i l o ś c i desek i stempli na 1 ni- jednorazowego podsza­
lowania, a te znowu i lo śc i przez odpowiednie ceny na de­
ski i stemple. W a r t o ś ć p o z o s t a ł e g o z budowy drzewa 
u w z g l ę d n i a s i ę tu w len s p o s ó b , że odejmuje s i ę od i lośc i 
otrzymanej w e d ł u g p. 1) — c z ę ś ć r ó w n ą stosunkowi sumy 
s p r z e d a ż n e j (ewentualne w a r t o ś c i u ż y t k o w e ) p o z o s t a ł e g o 
drzewa do kosztu nowego. 

P r z y k ł a d najlepiej lę rzecz w y j a ś n i : 
Z a ł ó ż m y , ż e drzewo m o ż e b y ć u ż y t e do szalowania trzy­

krotnie; wiadomo, ż e w p rzec ię tnych warunkach zrzynki dla 
desek i stempli ś r e d n i o s t a n o w i ą za k a ż d y m razem 10°/o; 
uszkodzenia przy r o z b i ó r c e po pierwszem u ż y c i u 5% — po 
driigiem i trzeeiem po 10%; używane drzewo po skończe­
niu budowy można sprzedać za 15°/o pierwotnej ceny. 

Dla uproszczenia p r z y k ł a d u p r z y j ę t o , że s t o p i e ń z u ż y c i a 
desek i stempli jest jednakowy, c h o ć w r z e c z y w i s t o ś c i jest 
on r ó ż n y , jak to w y k a z u j ą dalej podane tabelki (rys. 53—56). 

Z teoretycznej powierzchni m a t e r j a ł u na 100 m 2 szalo­
wania po odliczeniu z r z y n k ó w m o ż e b y ć wyszalowane 
100 m 2 — lOVo = 00 m 2 . Po pierwszym rozszalowamiu uzy­
ska s i ę teoretyczna powierzchnia 90 — 5°/o - - 85,5 ni 2 , k t ó r a 
po odliczeniu z r z y n k ó w da p o w i e r z c h n i ę r z e c z y w i s t ą 85,5 — 
10% = 77 m 2 . Po drugim rozszalowaniu teoretyczna po­
wierzchnia wyniesie 77 — 10°/o = 69,30 ni-', a po odliczeniu 
z r z y n k ó w rzeczywista powierzchnia wypadnie 00,30—10"/o = 
62,4 ni-' i ma koniec po o stabilem rozszalowaniu uzyska s i ę 
drzewa ma p o w i e r z c h n i ę 02,1 — lOVo = 50,2 m'-'. 

W a r t o ś ć tych 50,2 ni' p o z o s t a ł y c h jest r ó w n o w a ż n a war­
tośc i 50.2 X 0,15 — 8,43 m 2 , m a t e r j a ł u nowego, co stanowi 
8,43%. Podszalowana powierzchnia konstrukcji wynosi 
90 + 77 + 62,4 = 229,4 ,m,2 na co u ż y t o 100 m 2 teoretycznej po­
wierzchni szalowania, s t ą d na 1 m 2 powierzchni podszalowa-
nej wypada: 0,44 m 2 — 8,13»/« == 0,40 ni-' teoretycznej 
powierzchni szalowania. 

Koszt m a t e r j a ł u wypadnie: 
deski: 0,10 m» X O,005 ni ' /ni 2 X 80 z ł . /n i ' 2,08 zł. 
stemple: 0,40 ni' X 0,02 nrVm 2 X 40 z ł . /n i ' • 0,32 „ 

2,10 zl./ni-' 

Jak widzimy z tego prostego p r z y k ł a d u , nie m o ż n a wie­
l o k r o t n o ś c i u ż y c i a drzewa w szalowaniu u w z g l ę d n i ć w ka ł -
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kulać.ji przez dzielenie kosz lu na jednorazowe mżycie przez 
w i e lokrotnoś ć użyci a. 

W y o b r a ź m y sobie teraz wypadek, że po skończeniu kon­
strukcji imalerjal drzewny znalazł zastosowanie na tej sarniej, 
czy innej budowie: deski np. ma ślepe pu łapy , a stemple na 
ogrodzenia. 

Posiada on p rzec ię tn ie (1,00 — 0,15)* == 0,01 swej war­
tości, l . j . 50,2 nr' pozostałe jest r ó w n o w a r t o ś c i o w e z 50,2 X 
0,01 = 34 mr •materjału nowego, co stanowi 34% od pierwot­
nej ilości. 

Stąd wypadnie na 1 m 2 powierzchni podsza lowàne j 
0,44 m 2 — 34% = 0,29 m 2 . 

Koszt zatem obciążający 1 m 2 wyszalowanej powierzch-
chni wyniesie: 

deski: 0,29 m 2 X 0,005 m : , /m 2 X 80 z l . /m 3 = 1.50 zł./ni-' 
0.23 zl . /m 2 

stemple: 0,29 m 2 X 0,02 n i ' / n i 2 X 40 z l . /m 3 = 
1.73 zł./ni-' 

Z powyższego 1 wynika , w jak znacznym stopniu zależnie 
od losu pozostałego drzewa może s ię w a h a ć koszt szalowa­
nia i dlatego dotychczas praktykowany sposób obliczenia, po­
legający na podzieleniu kosztu drzewa dla jednorazowego 
podszalowania przez i lość razy użyc ia nie na leży u w a ż a ć za 
wskazany przy większych objektach, gdzie różnica ki lkudzie­
sięciu groszy ma 1 n i 2 mioże d a ć k w o t ę ki lkudziesięciu tysięcy 
złotych ma całej konstrukcji . W i d a ć stąd również , jak wpły­
nąć może. ma potanienie budownictwa ciągłość prac przed­
siębiors tw budowlanych, mogących zwalnia jący się na jed­
nej budowie maler ja l drzewny u ż y w a ć zaraz n a drugiej. 

Dla częs tego .użytku bardzo pożyteczne mogą okazać się 
tabelki zestawione w myśl zasad objaśni ornych na poprzed­
nim p rzyk ładz ie . Rys. 53 — 56. 

Pos ług iwanie się temi tablicami wyjaśni p r z y k ł a d : 
Obliczyć koszt ma te r j a łu w szalowaniu p rzy możności 

trzykrotnego użycia drzewa, jeżeli na jednorazowe podsza­
lowanie potrzeba 0,005 m 3 desek, 0,02 n i ' stempli. — Malerjal 
drzewny po rozszalowaniu może być całkowicie użyły. Z ta­
blicy pierwszej wynika, że ma 1 m? podsza lowàne j powierz­
chni konstrukcji trzeba 0,37 ni" jednorazowego podszalo­
wania, a z tablicy III otrzymuje się 0,19 nr' jednorazowego 
podstemplowania ma 1 m 2 podstemplowanej konstrukcji . 
Cena niech będzie ma deski 80 zl . /m 3 , na stemple 40 zl . /m 3 . 

Koszt ma te r j a łu : 

Deski: 0,37 m2/m'-' X 0,065 n iVm 2 X 80 zl . /m 3 == 1.92 zł. 
0.15 zł. 

Stemple: 0.19 m 2 /m 2 X 0,02 m 2 / m 3 X 10 z l . /m 3 = 
1 • 2.07 zł. 

Z powyższych tablic daje się w y p r o w a d z i ć pewne uogól­
nienie d la wypadku, kiedy materiał drzewny może być wy­
korzystany według jego wartości użytkowej, a nie cen na 
u ż y w a n e drzewo. (Tablice I i III). 

Uogólnienie to brzmi lak: 
Ilość drzewa na podszalowanie konstrukcji nie zależy od 

lego ile razy to drzewo będzie użyte do szalowań na danej 
budowie i zawsze może być przyjmowana w kalkulacji dla 
desek jako 3S%, a dla slempli l<J0/o jednorazowego użycia. 
Inaczej należy obliczać, jeżeli zupełne zuży tkowan ie nie jest 
możliwe, a pozostałość ma być sprzedana. T u koszly mate­
r ja łu do sza lowań w znacznym stopniu zależą od t e rminów 
wykonania, jako wpływających na wie lokro tność użycia 
drzewa i dla każde j budowy trzeba po ustaleniu tej wielo­
krotności , ' p r z y j m o w a ć dane z tablic II 1 IV, k tóre to dane 
różnią się od siebie niekiedy o 100%. O ile kwestja uprawnie­
nia robocizny leży w przeważa jące j części w r ę k a c h wyko­
nawcy (przedsiębiorcy) , ty lko nieznacznie podlegając wpły­
w o w i czynników od niego niezależnych, o tyle w zakresie 
mate r ja łu le właśnie czynniki mogą odeg rać decydującą ro l ę : 
np. p rzeważn ie od terminu zależy, czy drzewo użyte może 
być dwa, czy toż t rzy razy. O szalowaniu myśleć na leży już 
w pierwszych stadjach powstawania projektu budowy pod 
grozą zbędnych, a dużych wyda tków. 

3. Porównanie koszlów wykonania sposobem dotychczas 
u nas spotykanym i udoskonalonym. 

Aby u p r z y t o m n i ć sobie, w jakich granicach mogą się 
w a h a ć koszty szalowania w zależności od racjonalnej go­
spodarki malerjal owej i jakości organizacji roboly rozpatrz­
my d w a skrajne wypadki . 

Wypadek I. Termin p o z w a ł a tylko dwa razy użyć drze­
wo, k t ó r e po skończeniu konstrukcji żelbetowej nie może 
być dalej zuży tkowane . W y d a j n o ś ć robocizny wed ług no rm 
u nas spotykanych. 

T A B L I C A I. 
D e s k i u ż y l e do sza lowania po s k o ń c z e n i u roboty mog({ b y ć c a ł k o w i c i e u ż y t e do innej roboty. 
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D e s e k 0,50 X 0,005 ta3 X 80 z l . / n i 3 = 2.60 zł. 
Stempli 0,50 X 0,02 m3 X 10 zł./m3 = 0.40 „ Z l . 3.00 
R o b o c i z n a c ieś l i 2,0 g o d z . X 1.50 = „ 3.00 

Hazem Z ł . / m 2 0.00 

Wypadek II. Termin i d u ż a s p r a w n o ś ć robocizny umo­
ż l i w i a j ą trzykrotne u ż y c i e drzewa, k t ó r e po s k o ń c z e n i u bu­
dowy m o ż e b y ć z u ż y t k o w a n e dalej. 

Desek 0,065 m n X 0 3N X HO z ł . / m 8 = 1.98 z l . 
Stempli 0,02 m ; i X 0 , 1 9 X 4 0 z ł . / m 3 = 0,15 z l . 2,13 zł. 

Robo la c ieś l i 1.45 g. X 1.50 z ł . /godz . 2,18 z l . 
Rob. przy transporcie 0,15 g . X l . O O z ł / g . 0,15 zł . 2,33 zł. 

Razem 4.40 zł. 

Co sianowi 6 5 % kosztu ponoszonego w wypadku I. 

1. Warunek opłacalności zmiany przekrojów słupów i belek. 

Z praktyki wiadomo, 'że p r o j e k t u j ą c y konstrukcje, c z ę ­
sto d ą ż y do zmniejszenia i lo śc i betonu nie z a s t a n a w i a j ą c s i ę 
nad tem, jaki koszt w z w i ą z k u z tą o s z c z ę d n o ś c i ą na beto­
nie ponosi s i ę dodatkowo na szalowaniu przez zmiany prze­
k r o j ó w . Niniejszy r o z d z i a ł m a na celu p r z e d s t a w i ć t ę spra­
w ę w ś w i e t l e cyfr na p r z y k ł a d a c h . 

I. Przerobienie formy s ł u p a 40 X 40 o w y s o k o ś c i 3,00 m 
zajmuje 4 godz. c i e ś l i przy brad z o dobrej organizacji, co 
kosztuje 1 X 1,50 = 0 zł. bez w z g l ę d u mat to, czy k a ż d y jego 
bok z w ę ż a s ię o 1 cm, czy o 5 cm. 

Koszt belonu wynosi: 

ż w i r 0,85 m3 X 25 
piasek 0,15 m 3 X 10 
cement 300 kg. X 0,113 
robota 11 godz. X 1.00 

20.— zl. 
= 4.50 „ 

33.90 „ 58.40 z l . /m 3 

11.00 z l . /m 3 

Razem Zl . 09,10 z ł . / m 3 

ż e b y zatem o p ł a c a ł o s i ę p o n i e ś ć koszt 0 zl . ń a p r z e r ó b k ę 
formy, n a l e ż y m l e ć p e w n o ś ć , ż e o s z c z ę d n o ś ć uzyskana przez 
lo na betonie -wyniesie conajminiej ty leż , co o d p o w i a d a ł o b y 

6.00 
zmniejszeniu o b j ę t o ś c i o = 0,085 m 3 . Slup nasz ma tonu o: 

69.40 
0,10 X 0.40 X 3,00 = 0,50 nu3 belonu, o s z c z ę d n o ś ć ta zatem 
powinna b y ć co najmniej 15%, 1. j . — p o n i e w a ż w y s o k o ś ć 

zostaje ta sama — p r z e k r ó j powinien s i ę z m n i e j s z y ć o 1 5 % 
i w y n o s i ć , np. 40 X 31 cm lub 37 X 37 cm. Lepszem jest za­
wsze pozostawienie jednego wymiaru bez zmiany, a za to 
drugi znacznie z m n i e j s z y ć . Mniejsza p r z e r ó b k a w rezultacie 
nie da o s z c z ę d n o ś c i , a s t r a t ę . 

II . W pi er wszem r o z w a ż a n i u nie b r a n ą b y ł a pod u w a g ę 
ta o k o l i c z n o ś ć , ż e -w zmniejszonym slupie ze w z g l ę d ó w sta­
tycznych czasami trzeba d a ć w i ę c e j że laza^ n i ż w niezminiej-
szonym, co p o c i ą g a dodatkowy koszt tem dotkliwszy, ż e że ­
lazo w s ł u p a c h W ó g ó l e jesl wyzyskane n a j w y ż e j w 50%. 
Oto p r z y k ł a d : Zamiast z a c h o w a ć w w y ż s z e j konstrukcji s ł u p 
0 tych samych wymiarach, co n i ż e j np. 4 0 X 4 0 cm, gdzie dla 
wymaganej jego n o ś n o ś c i 00 tonu przy n a p r ę ż e n i u w beto­
nie 38 k g / c m 2 potrzebne b y ł o b y ż e l a z o 1 śr . 22 = 15,2 cni', 
p o s t a n o w i o n o z m n i e j s z y ć jego p r z e k r ó j do 39 X 39 cni, eo 
z kolei wymaga przy tym samym n a p r ę ż e n i u dopuszczalnym 
w betonie — ż e l a z a 8 śr . 18 = 20,30 cm'. 

Koszt p r z e r ó b k i szalowania wyniesie (p. w y ż e j ) 0.00 zl. 
koszt dodatkowego ż e l a z a (20 .36—15.2)X3.60X0.79= 
—14.0 kg. po cenie wraz z r o b o c i z n ą 0.53 zł . kg = 7.75 „ 

Razem zł. 13.75 
O s z c z ę d n o ś ć na betonie wyniesie 

3.00 (0.40X0.40—0.39X0.39)=(),029 m sz .X09.4 z ł . / m 3 2.00 

Koszt dodatkowy w y n i k a j ą c y z p r z e r ó b e k z ł . 11,75 

Przy 100 slupach 'daje lo r ó ż n i c ę na kondygnacji ok. 
1200 zł. nie l i c z ą c k o s z t ó w i t r u d n o ś c i z w i ą z a n y c h z lem,, ż e 
formy dla belek i p o d c i ą g ó w uprzednio ś c i ś l e .dopasowane 
przez tę d r o b n ą z m i a n ę m u s z ą b y ć nadsztukowywane. 

Zmniejszenie c i ę ż a r u konstrukcji, co w ł a ś n i e jest prze­
w o d n i ą m y ś l ą konstruktora przy redukowaniu w y m i a r ó w 
b ę d z i e prawie ż e niedostrzegalne (0,029 X 2400 = 70 kg na 
1 slup = 1%) z a r ó w n o jak .niedostrzegalnym b ę d z i e i efekt 
architektoniczny (2>/2% na ł l n j o w y m wymiarze). 

III. Zmiana w y m i a r ó w belki m o ż e i ść w 2 kierunkach, 
albo do zmiany w y s o k o ś c i , albo do zmiany s z e r o k o ś c i . 
W pierwszym wypadku p r z e r ó b k a kosztuje przy d ł u g o ś c i 
belki 4 m — 2.8 godz. c i e ś l i à 1.50 zl. = 4.20 zl., 1. j . o p ł a c a 
s i ę dopiero w ó w c z a s , gdy zapewni zmniejszenie o b j ę t o ś c i be-

4 .20 
69.40 

0.06 m. sz. 

W drugim wypadku, k t ó r y p o c i ą g a za s o b ą z m i a n ę diu 
g o ś c i r y g i bukszteli jest ona o wiele klopotliwsza, wymaga 

T A 1 1 L 1 C A I I . 
Deski u ż y t e do sza lowania po s k o ń c z e n i u roboty nie mogą b y ć u ż y t e do innej roboty. 
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n a k ł a d u na drzewie i znacznie w i ę k s z e j robocizny, co przy 
d ł u g o ś c i belki 6 m, przekroju ok. 45X25 i kubaturze 0.(18 nr3 

wynosi: 
na drzewie 0.06 m 3 X 80 z ł , = 4.80 zł. 
na r o b o e i ź u i e 4.2 godz. c i e ś l i X 1 . 5 0 6.30 „ 

Razem Zł. 11.10 

i o p ł a c a ł a b y s ię dopiero przy o s i ą g n i ę c i u redukcji 

betonu = i i - l l ? = 0.10 m sz., I. j . w ó w c z a s gdy p r z e k r ó j 
09.40 

zmniejszy s i ę do 45 X 19 cm. 
P o w y ż s z e obliczenie dotyczy o s z c z ę d n o ś c i na betonie nie 

w c h o d z ą c w zmiany k o s z t ó w ż e l a z a , ani w zagadnienie sta­
tyki w z w i ą z k u z bardziej lefckiemi belkami, co wymaga już 
nieco 'd łuższych o b l i c z e ń p o r ó w n a w c z y c h . 

Z p o w y ż s z e g o ' w y p ł y w a j ą 2 wnioski: 
1. Wniosek (dla p r o j e k t u j ą c e g o ) : 
Po przeliczeniu slatycznem c a ł e j konstrukcji z g ó r y do 

d o ł u n a l e ż y p r z e p r o w a d z i ć k o r e k t ę d r o g ą przeliczenia eko­
nomicznego z d o ł u do g ó r y , k t ó r e to przeliczenie zmierza ku 
temu, by nie p r z e s a d z a j ą c zbytnio w przekrojach bez n a l e ż y ­
tego ich 'wyzyskania, pod w z g l ę d e m statycznym, m o ż l i w i e 
z m n i e j s z y ć i l o ś ć tych p r z e k r o j ó w tak dla s l u p ó w jak i belek. 

2. Wniosek (dla wykonawcy): 
N a l e ż y przed k a l k u l a c j ą k o s z t ó w dobrze z o r j o n l o w a ć s i ę 

w r ó ż n o r o d n o ś c i p r z e k r o j ó w i ich w y m i a r ó w i raczej wy­
o d r ę b n i a ć pozycje s z a l o w a ń jako o d d z i e l n ą od kubatury ż e l ­
betu, p r z e p r o w a d z a j ą c g r a d a c j ę cen za tę r o b o t ę w z a l e ż n o ­
ści od iej w ł a ś n i e r ó ż n o r o d n o ś c i . 

5. Warunki opłacalności stosowania nowego drzewa bez 
przerabiania starych form. 

Za p o d s t a w ę do r o z w a ż a ń niniejszego paragrafu przyj­
muje s i ę pewnik, że robocizna przy starym materjale drzew­
nym jest znacznie d r o ż s z a n i ż przy nowym. P o ł ą c z e n i e kosz­
t ó w robocizny i k o s z t ó w drzewa w f o r m u ł y matematyczne 
pozwala na wyprowadzenie n a s t ę p u j ą c y c h p r z y k ł a d ó w . 

Przykład I. Drzewo stare jest za darmo, nowe trzeba, ku­
p i ć po cenie „ m " za deski 1. „ n " za stemple. Jest m o ż n o ś ć 

tylko jednokrotnego u ż y c i a . Godzina c i e ś l i kosztuje „g". Jest 
m o ż n o ś ć u ż y c i a p i ł y tarczowej, ale tylko do nowego drzewa. 
Organizacja sprawna. 

Na podstawie labile Thomsona i Taylora potrzeba: na 
przygotowanie 1 m kw. s z a l o w a ń z nowego ma­

t e r j a ł u 
na ustawienie na 'miejscu 

+ 15"/o roboly pomocnicze 

Razem 

na przygotowanie 1 m kw. szalowania ze stare­
go m a t e r j a ł u potrzeba c i e ś l i 0.30 godz.X1.50 
(bez p i ł y iarcz.)X1.90 (z powodu starego ma­
t e r j a ł u ) 

na ustawienie na miejscu 

0.36 godz. 
1.00 „ 

1.30 godz. 
0.21 „ 

1.57 godz. 

1.02 godz. 
1.00 „ 

2.02 godz. 
0.30 „ + 15%i roboty pomocnicze' 

\ 

Razem 2.32 godz. 
P r z y j m u j ą c stosunek k o s z t ó w desek i stempli — '-= 2 

u 
otrzymamy. Koszt szalowania z nowego drzewa: 

K n = 0.005 m + 0.02 n. + 157 g. •= 0.075 m + 1.57 g. 

Koszt szalowania ze starego drzewa ( b e z p ł a t n e g o ) : 

Ks = 2.32 godz. 

U ż y ć nowego drzewa, gdy s i ę ma stare za darmo, o p ł a ­
ca s i ę tylko wtenczas, gdy K n <̂  Ks .1. j . 0,075 m <̂  0.75 g. 
m < 10 g. = 10 X 1.50 zl./g. = 15 zł. Jak w i d a ć taki wypa­
dek jest jeszcze n i e m o ż l i w y , g d y ż deski k o s z t u j ą znacznie 
w i ę c e j . 

P r z y k ł a d ten — lo o d p o w i e d ź na twierdzenie n i e k t ó r y c h 
p r z e m y s ł o w c ó w budowlanych, p r z e ś w i a d c z o n y c h , że przy 
obecnym przesileniu gospodarczym drzewo jest tak tanie, że 
o p ł a c a s i ę wszystko r o b i ć z m a t e r j a ł u nowego, u ż y w a j ą c sta­
rego m a t e r j a ł u na opal. Do jednorazowych podszalowań za­
wsze warto używać drzewa starego, nawet gdy ono nie jest 
bezpłatne, jak to wypada z p r z y k ł a d u II. 

' i ' A IS L I C A III 
Stemple u ż y t e do szalowania po s k o ń c z o n e j robocie moyą b y ć c a ł k o w i c i e z u ż y t k o w a n e do innej roboly. 
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1 100 5 95 5 90 90 81 . 19 95 0,20 

2 90 5 80 5 80 81 65 - "35 181 0,19 

:s 80 5 76 8 70 73 51 49 257 0,19 

4 70 5 66 12 , 58 65 38 62 323 0,19 Ś r e d n i o 

ö 58 5 55 16 46 59 27 73 378 0,19 0,19 

6 40 5 44 20 ' 35 53 19 81 422 0,19 

7 35 5 33 15 25 47 12 88 455 0,19 

8 25 5 24 30 17 42 7 93 479 0 1» 

Rys. 55. 
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Przykład U. Deski jednokrotnie u ż y w a n e warte są 0.6C m 
stemple jednokrotnie u ż y w a n e warte są 0.80 n, gdzie „-m" 
i „n" odpowiednie ceny za matorjaly n o w e Godzina c i e ś l i 
„g". Pila tarczowa do o b r ó b k i tylko; nowego materjalu. Pod-
s ż a ł o w a n i e tylko jednokrotne, 

Z poprzedniego p r z y k ł a d u : koszt s z a l o w a ń z nowego ma­
terjalu: = 0.075 m. + 1.57 g. a ze starego Ks = 0.005 X 0.00 
m. + 0.02 X 0.80 n. + 2.32 g.; m = 2 n. 

W z i ę c i e nowego drzewa zamiast starego o p ł a c i s i ę iprzy 
Kn < Ks I. j . 0.075 m + 1.57 g. < 0.051 m. + 2.32 g . -

22 m <0.75 g; m - 31 g. 
> D ' \ 0.022 

Dla s t o s u n k ó w warszawskich o p ł a c i ł o b y s i ę u ż y w a n i e 
do jednorazowych p o d s z a l u n k ó w w y ł ą c z n i e nowego drzewa 
z odrzuceniem starego w wypadku gdyby koszt desek no­
wych m = 34 X 1.50 = 51 zł. 

Nieco inaczej rzecz s i ę przedstawia dla budowli, w k t ó ­
rych m o ż l i w e jest kilkakrotne p o d s z a ł o w a n i c jednym i tym 
samym materjalem. 

Przykład III. R o z s t r z y g n ą ć co b ę d z i e korzystniejsze: czy 
podszalowanie konstrukcji nowemi deskami, k t ó r e na danej 
budowie m o g ą b y ć u ż y t e 4 razy, czy t eż u ż y ć do tego p o d w ó j ­
ną i l o ś ć starych desek z lem', że kiedy k a w a ł e k zastosowany 
b y ć m o ż e , ze w z g l ę d u na s w ó j stan. tylko 2 razy? Koszt desek 
nowych „ m " ; w s p ó ł c z y n n i k ich z u ż y c i a y = (1 — ; « ) X ( i - ß ) 
= (1—0.15) X (1—0.25) = 0.04; deska po-dwukrolnym u ż y c i u 

warta jest 0.6V2 m = 0.4 m. Stempli w obydwu wypadkach 
u ż y w a sie j e d n a k o w ą i l o ś ć . Koszt stempli nowych „n", spó l -
czynnik z u ż y c i a ich: y - (1—0.10) X (1—0.10) = 0.81; stem­
pel po 2-krolnym u ż y c i u wart 0.8P n. = 0.00 n. Nowy ma­
terial obrabiany p i l ą t a rczową, Stawka cesielska za godz., g". 

Z d o ś ć d ł u g i c h o b l i c z e ń na podstawie tablic Taylora 
& Thomsona, k t ó r y c h tu nie przy tacza s i ę , wynika koszt ro­
bocizny w pod szal o w an iu 1 m kw. przy 4-krotnym u ż y c i u 
z nowych desek 1.13 godz. c ieś l i , a przy dwukrotnym pod-

szalowaniu starym materjalem bez p i ł y tarczowej 1.60 godz. 
c ieś l i . 

C a ł k o w i t y koszt podszalowania nowym materjalem: 
, r 0.005 w i 0.02 o 
K n = — X m. + ^ ^ n . + 1.13 g. przy m = 2 n. 
Stemple u ż y t e tylko trzykrotnie: 
K n = 0,019 m + 1.13 g. 
C a ł k o w i t y koszt podszalowania starym materjalem: 

Ks = L 0 ! 5 X 0.4 m — 0.00 n. + 1.00 g. = 0.015 ni 

+ 1.60 g. 
U ż y c i e mniejszej i lośc i desek nowych -do 4-krotnego pod­

szalowania zamiast p o d w ó j n e j i lośc i starych o p ł a c i s i ę kiedy 
k n < k s I. j . 0.019 m+1.13.g. <[ 0.015 m-f-1.60 g.; 0.004 ni < 0.470 g 

> 0.470 1 l y „ 
ni <^ = 118 g. 

^ 0.004 
Dla obecnych cen desek (m = 80 z ł . m 3 ) o p ł a c a s i ę lo -na­

wet prizy bardzo taniej r o b o c i ź n i e ciesielskiej (0.70 z ł . / g o d z . ) . 
Dla s t o s u n k ó w Warszawskich robocizna jest na tyle droga, 
ż e zawsze o p ł a c i s i ę r o z p o c z y n a ć r o b o t ę deskami c a ł k o w i c i e 
nowemi; stemple m o g ą b y ć z a r ó w n o nowe jak stare. 

Przykład IV. To samo zagadnienie co w p r z y k ł a d z i e III, 
lecz bez p i ł y tarczowej na budowie. 

Koszt robocizny przy nowym drzewie 1.23 godz./m kw. 
Inne warunki te same, w ó w c z a s otrzymamy 0.019 m + 

+ 1.23 g. < 0.015 m + 1.00 g; 0.004 m < 0.370 g.; 
0.370 
0.04 

g = 93 g. 

Te dwa p r z y k ł a d y dobitnie w s k a z u j ą na to, że nic n a l e ż y 
swych d ą ż e ń o s z c z ę d n o ś c i o w y c h p r o w a d z i ć w y ł ą c z n i e w kie­
runku materjalu. S ą wypadki, gdzie d o m i n u j ą c ą r o l ę ma ro­
bocizna i na niej raczej n a l e ż y o s z c z ę d z a ć c h o c i a ż b y z pewne-
mi stratami w zakresie drzewa: 

W p r z y k ł a d a c h ł y c h nowe deski k o s z t u j ą X X m; stare 
2.X.0.4 m = 0.8 X m, gdzie X — i l o ś ć potrzebna w nowym liia-
lerjale; stemple stare k o s z t u j ą 0.06 c z ę ś ć tego co nowe, a po-

T A B L I C A IV. 
Stemple uży te do szalowania po s k o ń c z o n e j robocie n;c mogą b y ć z u ż y t k o w a n e do innej roboty. 
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1 100 5 95 5 90 65 59 41 95 . 0,43 

2 90 ' 5^ 86 5 80 50 40 60 181 0,33 

3 80 5 76 8 70 40 28 72 257 0,28 

4 70 • 66 12 • 58 30 17 83 323 0,26 

5 58 5 55 16. 46 25 11- 89 3 7 8 . 0,23 

0 4ß 5 44 20 35 20 7 - 93 422 0,22 

' 7 '• 35 5 33 :- 25 25 15 4 96 455 0,21 

8 25 5 24 30 17 10 98 479 0,20 

Tabe lk i powyższe zestawione są dla obecnego stanu rynku m a l e r j a ł o w c g o w Polsce, gdzie niema jeszcze 
i s z e r o k o ś c i desek lub ś r e d n i e j d ługośc i s templi . 

Rys. 5C. 

normalnej d ługośc i 
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mimo oszczędności na materjale robocizna przy starych •de­
skach jest na tyle droga, że w rezultacie szalowania -wypada­
ją droższe. Podobnych jak powyższe p r zyk ł adów, m o ż n a wy­
mienić bardzo wiele: p o r ó w n a n i e budowy źle zaprojekto­
wanej (z ciągiem! zmianami p r z e k r o j ó w ) w nowym i starym 
szalowaniu, p o r ó w n a n i e •wyszalowania n o w y m •materjalem 
z możnością kilkakrotnego użycia, z w y s z al o wani e m Starym 
materjalem, zdatnym do jednokrotnego użycia i it. d. Wszyst­
kie powyższe obliczenia wykonano dla dobrej organizacji 
i wydajnośc i . P łynące z nich rezultaty lem wydatniej wystą­
pią przy .zlej organizacji. 

VI . S Z A L O W A N I E J A K O Z A G A D N I E N I E R O B O C I Z N Y . 

N a podstawie wszystkiego, co wyżej powiedziano, można 
w y p r o w a d z i ć wniosek, że w szalowaniu zwróc ić należy 
główną u w a g ę na robociznę; oszczędzać i o rgan i zować ją, 
a z jej dobrej organizacji wyp łyn ie oszczędność na malerja-
le. Ściśle rzecz b iorąc w szalowaniu deski i stemple są wła­

ściwie nie materjalem, gdyż nie pozostają w budynku na 
stale, a robocizna — pracują one nad utworzeniem pewnych 
kształ tów. Jak nie możemy .pozwolić na p różnowan ie , lub 
małą wyda jność robotnika, lak nie należy (pozwolić na p r ó ż ­
nowanie desek i stempli. P rze j śc iowy charakter szalowania 
stwarza mu opinję pewnego balastu, niejako niepotrzebnego 
wydatku i dlatego obecnie za rysowują s ię dwa dążenia : 
1) stworzenie Lego rodzaju konstrukcji , żeby szalowanie sta­
n o w i ł o część jej na zawsze z nią związaną i r a ż e n i pracującą 
statycznie; 2 ) wprowadzenie takich metod wykonania kon­
strukcji, klóircby wyłączyły zupełnie , lub z redukowały po­
trzebę sza lowań. O tych rzeczach zbyt jeszcze 'wcześnie mó­
wić na t y m miejscu. Szalowanie — jako zagadnienie robo­
cizny i beton — jako zagadnienie mate r ja łu powinny b y ć roz­
wiązywane łącznie: przyśpiesza jąc wykonanie form (efekt 
w roboeiźuie) i przyśpiesza jąc proces twardnienia betonu 
przez wysokowar lośe lowe cementy (efekt w materjale) osiąga 
się maximalny efekt techniczny i ekonomiczny. 

(I). c n.). 

D Z I A Ł E K O N O M I C Z N O - Z A W O D O W Y 
U M O W A Z B I O R O W A W PRZEMYŚLE B U D O W L A N Y M 

P r o w a d z o n e w okres ie dwu o s t a t n i c h m i e s i ę c y i n ­
t e n s y w n e n a r a d y m i e d z y S t o w a r z y s z e n i e m Zawodio-
w e m P r z e m y s ł o w c ó w B u d o w l a n y c h R . P . , a Ce t i t r a l -
riyirn Z w i ą z k i e m Z a w o d o w y m r o b o t n i k ó w b u d o w l a ­
n y c h w R . P. d o p r o w a d z i l y do p o d p i s a n i a u m o w y 
z b i o r o w e j na m . s i . W a r s z a w ę . 

U m o w a ta , k t ó r ą d r u k u j e m y dalej, in extenso jest 
w naszych w a r u n k a c h do p e w n e g o s topn ia r z e c z ą n o ­
w ą i j a k to w y j a ś n i a l i ś m y w p o p r z e d n i c h a r t y k u ł a c h 
u jmuje c a ł o k s z t a ł t s t o s u n k ó w p r a c y na r y n k u b u d o ­
w l a n y m . 

Jest o n a w y n i k i e m d o j r z a ł e g o przemyślenia i po ­
w a ż n y c h b a d a ń , p r z e p r o w a d z o i n y c h przez, komisje , 
p r a c y S t o w a r z y s z e n i a Z a w o d o w e g o P r z e m . B u d . R . P . , 
a p r z e d y s k u t o w a n a w za sadach z p r z e d s t a w i c i e l a m i 
r o b o t n i k ó w b u d o w l a n y c h u c h w a l o n a z o s t a ł a z tein 
z a ł o ż e n i e m , iż s t a n o w i p o w a ż n y k r o k n a p r z ó d w ure ­
g u l o w a n i u s t o s u n k ó w r o b o t n i c z y c h i jest ś w i a d e c ­
t w e m d o b r z e z r o z u m i a n e g o s o l i d a r y z n n i so l idnego 
p r z e m y s ł u budowlanego i w ł a ś c i w i e p o j m u j ą c y c h 
swe z a d a n i a r o b o t n i k ó w b u d o w l a n y c h , czego d a l i ś m y 
w y r a z w a r t y k u l e w s t ę p n y m 8-go zeszy tu P r z e g l ą d u . 

Z o s t a ł a o n a r ó w n i e ż p r z y j ę t a d o z a t w i e r d z a j ą c e j 
w i a d o m o ś c i ' p r z e z W a l n e Z g r o m a d z e n i e S l o w . Z a w . 
P r z e m . B u d . R . P . 

N a r a d y n a d z a w a r c i e m u m o w y trwały d ł u g o , n a ­
l e ż a ł o ibowiem w z w i ą z k u z t r u d n ą s y t u a c j ą n a r y n k u 
b u d o w l a n y m p r z e m y ś l e ć na jd robn ie j sze s z c z e g ó ł y 
i r o z s t r z ą s o ą ć w s z y s t k i e p r o i con t r a samej zasady za ­
w i e r a n i a u m o w y . 

•Nasuwal ły s ię b o w i e m o b a w y , iż m i m o , ż e fak t za ­
w a r c i a u m o w y w p ł y n ą ł b y , przez s a m o w p r o w a d z e ­
nie s t a ł e g o c z y n n i k a p ł a c i w a r u n k ó w p r a c y , k o r z y s t ­
n ie n a r y n e k b u d o w l a n y , z w i ą z a n i e s ię u m o w ą m o ­
g ł o b y n a r a z i ć n a s z w a n k z d o l n o ś ć k o n k u r e n c y j n ą 

f i r m s t o w a r z y s z o n y c h . O b a w y te, n i e p o z b a w i o n e p o ­
w a ż n y c h pods t aw , ' m u s i a ł y n a t c h n ą ć K o m i s j e P r a c y 
S t o w a r z y s z e n i a p o w a ż n ą t r o s k ą o w y n a l e z i e n i e t a k i c h 
s p o s o b ó w zabezp ieczen ia S t o w a r z y s z o n y c h , k t ó r e b y 
p o z w o l i ł y j ednak d o p r o w a d z i ć d o ze w s z e c h m i a r po ­
żądanego u r e g u l o w a n i a s t o s u n k ó w r o b o t n i c z y c h . 

M u s i m y s i ę b o w i e m l i c z y ć z f a k t e m , i ż n i e l e ży 
i n ie .może l eżeć w in t enc j ach i in teres ie p r z e m y s ł u b u ­
d o w l a n e g o o b n i ż a n i e p ł a c r o b o t n i c z y c h p o n i ż e j roz­
s ą d n e g o m i n i m u m . J e ż e l i d ą ż e n i o m , n o s z o m jest s o l i d ­
n o ś ć i t r w a ł o ś ć o b o k t a n i o ś c i w y k o n a n i a b u d o w y , 
m u s i m y d b a ć p to, a b y r o b o t n i k n i e b y ł w y g ł o d z o n y 
i a b y jego f a c h o w o ś ć odpowiadała s t a w i a n y m m u w y ­
m a g a n i o m , a w y d a j n o ś ć jego p r a c y s t a ł a n a w ł a ś c i ­
wymi p o z i o m i e . 

J e ś l i w i ę c c h c e m y m i e ć rzetelnego r o b o t n i k a b u ­
dowlanego , k t ó r e m u m o ż e m y s t a w i a ć w y m a g a n i a , ro ­
b o t n i k ten odpowiedn io ' d o ' swoich k w a l i f i k a c j i m u s i 
b y ć w g r a n i c a c h r o z s ą d k u z a p ł a c o n y . Z b i e g a j ą s i ę tu 
w ł a ś n i e i n t e re sy so l idnego p r z e m y s ł u i s o l i d n i e p o j ­
m u j ą c y c h swe o b o w i ą z k i r o b o t n i k ó w . 

R y n e k b u d o w l a n y s t a ł s ię jednak w okres i e g w a ł ­
t o w n e g o k r y z y s u w w i ę k s z y m jeszcze s t o p n i u te renem 
d z i k i e j k o n k u r e n c j i p r ze t a rgowe j , k t ó r ą z n a c z n i e u ł a t ­
w i a ł w ł a ś n i e b r a k j a k i c h k o l w i e k n o r m p ł a c r o b o t n i ­
c z y c h . 

P r o w a d z ą c y w i ę c pe r t r ak tac j e o u m o w ę z b i o r o w ą 
p r z e m y s ł b u d o w l a n y , ' o d r z u c a j ą c w s z e l k i e p ó ł ś r o d k i , 
o ś w i a d c z y ł s i ę z a z a w a r c i e m u m o w y z r o b o t n i k a m i 
p o d t y m w s z a k ż e w a r u n k i e m , ż e ' o b o w i ą z k o w o ś ć tej 
u m o w y b ę d z i e p o w s z e c h n a , a w i ę c , ż e w y k l u c z o n a 
b ę d z i e n a r y n k u k o n k u r e n c y j n y m speku lac j a , przede­
w s z y s t k i e m n a p l a c a c h r o b o t n i c z y c h . 

P o w s t a ł a w i ę c po t r zeba p o z y s k a n i a m i a r o d a j n y c h 
g w a r a n c y j , a g w a r a n c j e t a k i e jest w m o c y d a ć t y l k o 
t rzec ia w t y m w y p a d k u s t rona, k t ó r e j w s z a k ż e n ie-
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w ą t p l i w i e z a l e ż y na u p o r z ą d k o w a n i u s l o s u n k ó w p r a ­
c o w n i c z y c h , t. j . — w ł a d z a p a ń s t w o w a . 

Ze s t rony robo tn i cze j znaczen i e t y c h gwarameyj 
z o s t a ł o z r o z u m i a n e i m o c o b o w i ą z u j ą c ą w c a ł e j r o z -
ciągłoiści u m o w a u z y s k a d o p i e r o w d n i u , g d y w e j d z i e 
w ż y c i e u s t a w a o r o z s z e r z e n i u o b o w i ą z k o w o ś c i minio­
w y z b i o r o w e j , zawar t e j w p e w n e j g a ł ę z i p r z e m y s ł u 
danego o k r ę g u n a c a ł ą t ę galtęź o k r ę g n , ł u b gdy dro­
gą i rozporz ia( lżenia R a d y M i n i s t r ó w do u m ó w n a ro ­
bo ty r z ą d o w e i k o m u n a l n e w p r o w a d z o n a b ę d z i e k l a u ­
z u l a o o b o w i ą z k u p rzes t r zegan ia p r z e z w y k o n y w u ją -
c y c l i te r o b o t y w a r u n k ó w z a w a r t e j w d a n y m o k r ę g u 
i i i i i iow y z b loro w ej. 

N i e z a l e ż n i e o i l tej k l a u z u l i w i n n y b y ć w y d a n e d y ­
r e k t y w y d l a i n s t y t u c y j , u d z i e l a j ą c y c h k r e d y t y b u ­
dowlane, k l ó r e b y w p r o w a d z i ł y u w a r u n k o w a n i e w y ­
p ł a t y k r e d y t ó w , o d p r ze s t r zegan i a p r z e z k r e d y t o b i o r ­
c ó w w a r u n k ó w u m o w y z b i o r o w e j danego o k r ę g u . » 

T a f o r m a zabezp ieczen ia r o b o t n i k a p r z e d w y z y ­
skiem, a p r z e d s i ę b i o r c y b u d o w l a n e g o p r z e d p o g ł ę b i e ­
n i e m d z i k i e j k o n k u r e n c j i , ż e r u j ą c e j na t y m wyzysku, 
jest z n a n a z r e s z t ą w i n n y c h d z i e l n i c a c h P o l s k i . P r z e ­
m y s ł b. z a b o r u rosy j sk iego b y ł tej o c h r o n y p o z b a ­
w i o n y . 

Ze s t rony c z y n n i k ó w imiaroda jmycl i m ó w i s i ę j u ż 
w s p o s ó b d e f i n i t y w n y (patrz „ P o l s k a G o s p o d a r c z a " 
zesz. 39, s i r . 1374) o w y ż e j w s p o m n i a n e j ustawie, 
a sarnia z a s a d a w a r u n k u z a w i e s z a j ą c e g o u m o w y n ie 
jest kwes t jomowana , m a m y w i ę c p e w n o ś ć , iż w s p ó l n e 
w y s t ą p i e n i e p r z e m y s ł u i r o b o t n i k ó w p r z y c z y n i s ię de­
c y d u j ą c o do p o m y ś l n e g o i s z y b k i e g o z a ł a t w i e n i a tej 
s p r a w y . W t e d y wejdzie w ż y c i e u m o w a z b i o r o w a . 

S a m a u m o w a z b i o r o w a w p r o w a d z a k i l k a n o w y c h , 
o d u ż e j w a d z e m o m e n t ó w . P i e r w s z y — to p o d z i a ł r o ­
b o t n i k ó w ma kategorje , d r u g i —- t o n o r m y w y d a j n o ś c i 
p r a c y . 

.Jest to n i e w ą t p l i w y i zinamiienmy p o s t ę p w p o r ó w ­
n a n i u z dotychczasowym c h a o s e m w l e j d z i e d z i n i e . 

P o d z i a ł l i a ka tegor je i w y d a j n o ś ć w s k a z u j ą w y r a ź ­
n ie , czego o d r o b o t n i k a m o ż n a w y m a g a ć i o k r e ś l a j ą 
d o k ł a d n i e jego p r a w a i o b o w i ą z k i ' , g w a r a n t u j ą c jed­
n o c z e ś n i e i c h w y k o n a n i e przez n a ł o ż e n i e pewne j 
u n i o w n e j o d p o w i e d z i a i l n o ś c i . 

P ł a c e j ak i c a ł a umowa w c h o d z ą w ż y c i e od po­
c z ą t k u p r z y s z ł e g o sezonu, 1. j . o d l i g o on area, p r z y -
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ezen i s ł a w k i , p r z e w i d z i a n e u m o w ą , są s t awkaoi i i w y -
ł y c z n e m i , k t ó r e w l u t y m k a ż d e g o r o k u m o g ą b y ć re­
w i d o w a n e , a w i ę c i w l u t y m 1932 r a k u . W a r u n e k t en 
w p r o w a d z o n o , wobec n i e m o ż n o ś c i zor jen towamia s ię 
w c h w i l i obecnej w kom jumkturze p r z y s z ł e g o sezonu 
b u d o w l a n e g o . 

T e n p o w a ż n y p o s t ę p w uregulowań h i stosunków 
i w p r z e j ę c i u z n a c z n e j odpowiedziialmoLŚci za w y k o n a ­
n i e u m o w y p r z e z Z w i ą z e k r o b o t n i c z y , w y w o ł a ł k o ­
n i e c z n o ś ć z a g w a r a n t o w a n i a lennu z w i ą z k o w i , i ż 7 5 % 
m u r a r z y i c i e ś l i , z a t r u d n i o n y c h n a b u d o w i e , a 5 0 % 
i n n y c h r o b o t n i k ó w b ę d z i e p r z y j m o w a n y c h z p o ś r ó d 
c z ł o n k ó w Z w i ą z k u , z t e m r o z u m i e s ię , iż w w y p a d k u 
g d y b y Z w i ą z e k n i e miógł ż ą d a n e j l i c z b y s k i e r o w a ć oia 
b u d o w ę , o b o w i ą z e k t en u p a d a a u t o m a t y c z n i e . 

Z a s t r z e ż o n o r ó w n i e ż p o d r y g o r e m k a r y p i e n i ę ż n e j 
o d c h o d z e n i e r o b o t n i k ó w z b u d o w y bez d w u t y g o d n i o ­
wego w y m ó w i e n i a . 

W y k l u c z a j ą c n a s t ę p n i e u m o w ą w y b o r y d e l e g a t ó w 7 

i i . p . z p o ś r ó d r o b o t n i k ó w , z a t r u d n i o n y c h n a danej 
b u d o w i e , us ta lono , iż Z w i ą z e k s k i e r o w y w a ć b ę d z i e n a 
k a ż d ą w i ę k s z ą b u d o w ę swego „ m ę ż a z a u f a n i a " , k t ó ­
r y p r a c o w a ć b ę d z i e i p o d l e g a ć o b o w i ą z k o m , j a k k a ż ­
d y i n n y r o b o t n i k , a n a ż ą d a n i e p r z e d s i ę b i o r c y b ę d z i e 
m u s i a ł b y ć z a s t ą p i o n y przez innego . D o o b o w i ą z k ó w 
tego „ n i ę ż a z a u f a n i a " b ę d z i e n a l e ż a ł o p rzes t r zegan ie 
d o c h o w y w a n i a w a r u n k ó w u m o w y n a b u d o w i e . 

R z e c z ą o d u ż e m z n a c z e n i u jest z a p r o w a d z e n i e 
k s i ą ż e k l e g i t y m a c y j n y c h , w k t ó r e z a o p a t r z o n y b ę d z i e 
k a ż d y r o b o t n i k . W k s i ą ż e c z c e tej o b o k p e r s o n a l j ó w 
i s t n i e ć b ę d z i e r u b r y k a , gdz ie r o b o t n i k p r a c o w a ł i do 
j a k i e j katogorj i i n a l e ż y z w y s z c z e g ó l n i e n i e m specja l ­
n o ś c i . R u b r y k a t a w y p e ł n i a n a b ę d z i e p rzez p r z e d s i ę ­
b i o r c ę . 

.S tw ie rdz i ć n a l e ż y , iż a c z k o l w i e k u m o w a ta n ic jest 
z a p e w n e ostatnimi w y r a z e m tego, do czego p r z e m y s ł 
b u d o w l a n y d ą ż y , z a w i e r a j e d n a k ż e b a r d z o w i e l e c e c h 
d o d a t n i c h z p u n k t u w i d z e n i a u p o r z ą d k o w a n i a w a r u n ­
k ó w p r a c y i p ł a c y w p r z e m y ś l e b u d o w l a n y m . 

O p a r t a na n o w y c h zasadach , w y k a ż e w ok res i e 
3 -ch la t swego t r w a n i a , j a k i e w a l o r y i j a k i e w p r a k ­
tyce o k a ż ą s ię jej w a d y . 

N i e m n i e j s t a n o w i z m ó w k r o k n a p r z ó d i j a k o w ł a ­
ś n i e p r ó b a u r e g u l o w a n i a c h a o t y c z n y c h do tychczas 
s t o s u n k ó w r o b o t n i c z y c h , m u s i b y ć powi t ana , z zado­
w o l e n i e m . 

TEKST UMOWY ZBIOROWEJ 
P o m i ę d z y Stowarzyszeniem Zawodowem P r z e m y s ł o w ­

c ó w Budowlanych R. l ' , m a j ą c e m prawne miejsce zamie­
szkania przy ul. Widok 22 m. 4 w Warszawie, a reprezento­
wanym przez pp. Tadeusza Gzosnowskiego, Izydora Liiita, 
W a c ł a w a Polkowskiego, S t a n i s ł a w a Pronaszko, Marjana 
S k ą p s k ł e g o i M i e c z y s ł a w a K i e r e S a n t - W i ś n i e w s k i e g o , d z i a ł a ­
j ą c y c h z u p o w a ż n i e n i a Z a r z ą d u Stowarzyszenia Zawodowego 
P r z e m y s ł o w c ó w Budowlanych B. P. z dnia 20.X 1931 r. 
w m y ś l $ 3 [i. h. Statutu, z jednej strony, a Centralnym Z w i ą z ­
kiem Zawodowym R o b o t n i k ó w Budowlanych w B. P., m a j ą ­
cym prawne miejsce zamieszkania, przy ul. A l . Jerozolim­
skie 0 m. w Warszawie, a reprezentowanych przez pp: Mar-

tynowicza Ignacego, P r aj sa W a c ł a w a , Romanowskiego Anto­
niego, R o m a ń c z u k a W ł a d y s ł a w a , Synowicckiego S t a n i s ł a w a , 
d z i a ł a j ą c y c h z u p o w a ż n i e n i a Z a r z ą d u t e g o ż . Z w i ą z k u na pod­
stawie p. Ci tyl. 3 statutu Z w i ą z k u , z drugiej strony, zawarta 
z o s t a ł a w dm. 27 p a ź d z i e r n i k a 1931 roku w lokalu Stowarzy­
szenia Zawodowego P r z e m y s ł o w c ó w Budowlanych B. 1'., na 
skutek przeprowadzonych konlerencyj w dni. 21 sierpnia, 
1, 3, 8, 15, 18, 22, 25, 29 w r z e ś n i a i 9 p a ź d z i e r n i k a 1031 roku, 
k t ó r y c h uzgodnione p r o t o k o ł y są przez strony uznane za 
a u t e n t y c z n ą w y k ł a d n i ę treśc i niniejszej umowy, umowa 
w przedmiocie w a r u n k ó w pracy i p ł a c y na robotach budo­
wlanych w m. sl. Warszawy, t r e ś c i n a s t ę p u j ą c e j : 
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R O Z D Z I A Ł I. 
Podział robotników na kategorje. 

§ 1. Robotnicy budowlani ze w z g l ę d u ma c z y n n o ś c i 
przez nich s p e ł n i a n e oraz na w y d a j n o ś ć pracy podzieleni są 
na n a s t ę p u j ą c e kategorje: 

p. 1 a) Murarz I kat. wykonywa samodzielnie trud­
niejsze prace murowe lub tynkowe (np. licowanie ozdob­
ne ś c i a n l i c ó w k ą , murowanie f i l a r ó w wielobccznycb, 
trudniejszych s k l e p i e ń . C i ą g n i ę c i e i gier o warnie o z d ó b ar­
chitektonicznych, ozdobne tynkowanie ś c i a n frontowych, 
sztablalury, tynki szlachetne, samodzielne ustawianie fu­
tryn i t. p.). 

b) Murarz II kat. wykonywa normalne prace mu­
rarskie (np. murowanie ś c i a n do sznura z odrobieniem 
z n a j d u j ą c y c h s ię w ś c i a n a c h o t w o r ó w , zwykle licowanie 
l i c ó w k ą ś c i a n , zwykle sklepienie nad otworami, stropo­
we po szalowaniu, po bukszlelu lub systemu Kleina. 
Zwykle tynki z e w n ę t r z n e i w e w n ę t r z n e n a ś c i a n a c h 
i stropach z obrobieniem s z l o r c ó w i g l i f ó w . Trzc inowa-
nie 1 siatkowanie s t r o p ó w i ś c i a n . Ustawianie futryn 
i wszelkie inne roboty murarskie nie o b j ę t e kwalifika­
cją I-szcj kalegorji). 

c) Murarz p r a k t y k u j ą c y pow. 18 lat (dawnie III ka­
tegorjl) wykonywa p o m i ę d z y murarzami II kalegorji 
prace murarskie (np. murowanie ś c i a n prostych,n skle­
p i e ń Kleina i na szalowaniu. Tynk i w e w n ę t r z n e na ś c i a ­
nach i sufitach, rapowanie, bielenie, trzcinowamie i siat­
kowanie s t r o p ó w i ś c i a n i t. p.). 

p. 2. U c z e ń p o w y ż e j 16-tu lat w c i ą g u pierwszych 
d w ó c h lat odbywa n a u k ę r z e m i o s ł a . 

j). a) Grac'ownik I kat. samodzielnie przygotowuje 
z a p n ą w ę do r o b ó t . 

b) Gracownik II kat. pomaga gracownikowi I kat. 
przy gracowaniu zaprawy dla w i ę k s z e j i l o ś c i murarzy. 

p. 1. K o ź l a r z nosi cegle n o r m a l n ą na kozie w i l o ś c i 
conajmmiej 30 sztuk jednorazowo. 

p. 5. Pomoc do noszenia zaprawy wykonywa nosze­
nie zaprawy w n o s i ł k a c h o p o j e m n o ś c i 0,07 m? zaprawy 
dla pary. 

p. 0. Robotnik niewykwalifikowany wykonywa roz­
b i ó r k ę m u r ó w , kucie o t w o r ó w w ś c i a n a c h , wnoszenie 
belek i ż e l a z a , kopanie ziemi, n a ł a d u n e k i w y ł a d u n e k na 
furmanki, samochody lub wagony. S p r z ą t a b u d o w l ę 
z g r u z ó w i ś m i e c i . Wykonywa betony gruzowe, u k ł a d a ­
nie i noszenie polepy, roboty placowe, plantowanie zie­
mi, donoszenie wapna z d o ł u lub sZopy do gracy, pod-
sypywanie piasku do gracy, noszenie wody i wszelkie 
inne roboty pomocnicze. 

p. 7. Kobiela s p r z ą t a budowle z gruzu i ś m i e c i , myje 
okna, drzwi i p o d ł o g i , piece. Nosi w o d ę i t. p. 

p. 8. C h ł o p i e c do lat 18-lu s p e ł n i a pomocnicze prace 
na budowie. 

p. 9. a) C i e ś l a I kat. wykonywa samodzielnie wg. 
rysunku p o ł ą c z e n i a i zaciosy w w i ą z a n i a c h dachowych 
i innych oraz montuje takowe na .miejscu przeznaczenia, 
Wykonywa schody drewniane, p o d ł o g i b ia łe , drzwi 
szpungowe i t. p. Wykonywa samodzielnie wg. rysunku 
szalunki do ż e l b e t ó w . 

b. C i e ś l a II kat. wykonywa u k ł a d a n i e l e g a r ó w , ś l e ­
pych p o d ł ó g , przybijanie podsufitki, u k ł a d a n i e p u ł a p ó w , 
stawianie ś c i a n e k d z i a ł o w y c h , szalowanie d a c h ó w , ru­
sztowania na sztandarach, buksztele i 1. p. oraz pomocni­
cze roboty przy w i ą z a n i u i ustawianiu w i ą z a ń dacho­
wych i innych, Wykonywa pod kierunkiem szalowanie 
i r o z s z ą l o w a u i e z e s p o ł ó w ż e l b e t o w y c h , formy na war­
sztacie lub na miejscu przeznaczenia, stemplowanie pod 
szalunki. 

c) Pomocnik ciesielski s p e ł n i a pomocnicze prace 
przy c i e ś l a c h w y ż s z y c h kalegorji. 
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p. 10. a) Zbrojarz I kat. wykonywa samodzielnie na 
podstawie otrzymanych r y s u n k ó w g i ę c i e ż e l a z a i u k ł a ­
danie armatury na szalowaniacli. 

b. Zbrojarz II .kat. wykonywa g i ę c i e że laza wg. 
otrzymanych w s k a z ó w e k i s z a b l o n ó w . U k ł a d a i w i ą ż e 
na szalowaniu a r m a t u r ę ż e l a z n ą . 

p. 11. a) Betoniarz I kat. wykonywa u k ł a d a n i e za­
prawy betonowej w szalowaniacli trudniejszych kon-
slrukcyj, ubija i w y r ó w n u j e zabetonowane częśc i kon­
strukcji ż e l b e t o w y c h . 

b) Betoniarz II kat. miesza beton, u k ł a d a beton 
w szalowariiach i s p e ł n i a pomocnicze prace przy beto­
niarzu I kat. 
Uwaga: Liczba murarzy t. zw. p r a k t y k u j ą c y c h s t a n o w i ć 

b ę d z i e nie w i ę c e j n i ż 30% o g ó ł u murarzy p r a c u j ą c y c h na bu­
dowie (w k a ż d y m okresie jej trwania). 

M i a r o d a j n ą dla ustalenia i lośc i murarzy .praktykujących 
jest k a ż d o r a z o w a lista plac. 

. B O Z D Z I A Ł II. 

Wydajność pracy robotników. 

§ 2. W c i ą g u o ś m i u godzin pracy murarz I-ej i II-ej 
kalegorji o b o w i ą z a n y jest do n a s t ę p u j ą c e j ś r e d n i e j wydaj­
n o ś c i pracy; obliczanej w e d ł u g jednej kondygnacji budynku 
lub p o s z c z e g ó l n e j fazy budowy: 

p. 1. Przy murowaniu z c e g ł y normalnej n a zapra­
wie wapiennej lub p ó ł c c i n o n t o w e j z pionowaniem kra­
w ę d z i i futryn, przeklepieniem o t w o r ó w lub z a ł o ż e n i e m 
ż e l a z n y c h , obmurowaniem ankier i belek. 

a) W ś c i a n a c h bankietowych, funda­
mentowych i piwnicznych przy g r u b o ś c i 
ś c i a n 0,83 m. (3 c e g ł y ) , 0,69 m. (2'/a c e g ł y ) 
i 0,55 (2 c e g ł y ) szl. c e g ł y 750 

b) W ś c i a n a c h na wszystkich kondy­
gnacjach ponad z i e m i ą przy g r u b o ś c i 
ś c i a n 0,83 ni. (3 c e g ł y ) , 0,69 m. (2'A> c e g ł y ) 
i 0,55 m. (2 c e g ł y ) „ „ 050 

c) W ś c i a n a c h na wszystkich kondy­
gnacjach przy g r u b o ś c i ś c i a n 0,11 m. 
(P/s c e g ł y ) „ „ 525 

d) W ś c i a n a c h poddasza i kominach ,, „ 400 
e) W ś c i a n a c h w 1 ł u b Vs c e g ł y gru­

bych na wszystkich kondygnacjach „ „ 500 
f) W ś c i a n a c h w 'A c e g ł y grubych 

w w i ę k s z y c h p ł a s z c z y z n a c h z ułożeniem 
gotowych w k ł a d e k ż e l a z n y c h , na zapra­
wie p ó ł c e m e n t o w e j „ „ 300 
na zaprawie cementowej „ „ 250 

g) W sklepieniach w 1ft c e g ł y gru­
bych: 
po szalowaniu „ „ 000 
po jednym bukszlelu „ „ 450 

h) W sklepieniach Kleina z u ł o ż e n i e m 
gotowych w k ł a d e k ż e l a z n y c h „ „ 600 
p. 2. Przy tynkowaniu z a p r a w ą w a p i e n n ą lub p ó l c e m c i n -

l o w ą na nowych murach z pasami na klepki z pierwszym 
narzutem z zaprawy rzadkiej, drugim w y r ó w n a n y m pod pa­
cę i l i n i j k ę , trzecim g ł a d k o zatartym: 

a) na wszystkich kondygnacjach bez p o t r ą c e n i a 
o t w o r ó w w grubych murach, lecz z obronieniem boków 
t y c h ż e o t w o r ó w (bez obsadzenia p a r a p e t ó w i reperacji 
pod malarza) i z p o t r ą c e n i e m o t w o r ó w w cienkich śc ia ­
nach ni- 15 

b) tynkowanie s t r o p ó w ceglanych bigowych 
(kolebkowych) nr' 11 

c) tynkowanie s t r o p ó w betonowych Kleina 
i podobnych s y s t e m ó w betonowo - ceglanych 
z oszprycowaniem cenieniem nr' II 
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(1) Irzcimowauie s u f i t ó w i ś c i a n : 
matami m- 33 
t rzc iną z p ę c z k a m 2 20 

c) tynkowanie na gotowym trzclnowaniu za­
p r a w ą wapienno-gipso w ą : 
s u f i t ó w ni- 12 
ś c i a n m- 16 

f) rapowanie ś c i a n , k o m i n ó w i s u f i t ó w z wy­
r ó w n a n i e m p ę d z l e m m2 30 
Uwaga: 1. Przy robotach ha zaprawie cementowej obo­

w i ą z u j ą w y d a j n o ś c i o 10% mniejsze. 
2. W y d a j n o ś c i w y ż e j wymienione o b o w i ą z a n y jest d a ć 

murarz licz Stawiania r u s z t o w a ń . 
3. Murarza I. zw. p r a k t y k u j ą c e g o o b o w i ą z u j e w y d a j n o ś ć 

pracy o 10% mniejsza. 
§ 3. Podane w y ż e j w § 2 normy w y d a j n o ś c i pracy mu­

rarzy gwarantuje Centralny Z w i ą z e k Zawodowy R o b o t n i k ó w 
budowlanych w R. l ' . 

R Ü Z D Z 1 A L 111. 

1'rzgjnwwunic i zwalnianie robotników. 

§ 1. P r z e d s i ę b i o r c y budowlani p r z y j m o w a ć b ę d ą 75% 
murarzy i c i e ś l i zatrudnionych na budowie z p o ś r ó d c z ł o n ­
k ó w Centralnego Z w i ą z k u Zawodowego R o b o t n i k ó w Budo­
wlanych w R. P. 

S 5. Procentowy stosunek c i e ś l i z w i ą z k o w y c h do o g ó ł u 
c ieś l i zatrudnionych na budowie m o ż e uledz po roku trwa­
nia umowy za uprzeduiem 30 dniowym w y m ó w i e n i e m — re­
wizji na ż ą d a n i e jednej ze stron. 

S 0. Z p o ś r ó d c z ł o n k ó w Centralnego Z w i ą z k u Zawodo­
wego R o b o t n i k ó w Budowlanych w R. P. innych kategoryj 
r o b o t n i k ó w o b j ę t y c h n i n i e j s z ą u m o w ą p r z e d s i ę b i o r c y obo­
w i ą z a n i są p r z y j m o w a ć 50% o g ó ł u r obo tn ików tych katego­
ryj zatrudnionych na budowie. 

§ V. Contr. Z w i ą z e k Zawodowy R o b o t n i k ó w Budowlanych 
w It. l ' , ze, swej strony jako z w i ą z e k apolityczny gwarantuje, 
iż jedynie w z g l ę d y fachowe i moralne k a n d y d a t ó w na c z ł o n ­
k ó w r o z s t r z y g a ć b ę d ą o przyjmowaniu ich do Z w i ą z k u . 

§ 8. P r z e d s i ę b i o r c y budowlani w e d ł u g swego uznania 
p r z y j m o w a ć b ę d ą c z ł o n k ó w Contr. Z w i ą z k u Zawodowego 
R o b o t n i k ó w Budowlanych w R. P. albo z wolnej ręk i , albo 
przez z a ż ą d a n i e od Z w i ą z k u odpowiedniej liczby r o b o t n i k ó w 
z w y s z c z e ó l n i e n i e m ich kategoryj. 

§ 0. K a ż d y robotnik n a l e ż ą c y do Z w i ą z k u winien b y ć 
zaopatrzony w l e g i t y m a c j ę z w i ą z k o w ą z f o t o g r a f j ą z wy­
szczególnianiem1; imienia, nazwiska, miejsca zamieszkania, 
rodzaju fachu, kategorji i s p e c j a l n o ś c i w danym fachu, oraz 
stwierdzeniem w a ż n o ś c i legitymacji n a dany okres. 

§ 10. O p r z y n a l e ż n o ś c i robotnika do Z w i ą z k u rozstrzyga 
posiadanie przez niego legitymacji z w i ą z k o w e j w a ż n e j 
w okresie przyjmowania n a b u d o w ę . 

§ 11. Na zapotrzebowanie p r z e d s i ę b i o r c y Cen Ir. Z w i ą z e k 
Zawodowy R o b o t n i k ó w Budowlanych w 15. I', o b o w i ą z a n y 
jest s k i e r o w a ć na b u d o w ę : 

a) do 10 murarzy lub c i e ś l i , do 30 z a ś r o b o t n i k ó w 
innych kategoryj o b j ę t y c h u m o w ą W c i ą g u 3-ch dni, 

b) ponad 10 murarzy lub c i e ś l i i 30 robo tn ików in­
nych kategoryj — w terminie uzgodnionym z p r z e d s i ę ­
b i o r c ą nie d ł u ż s z y m jednak jak 10 dni, chyba, że co do 
d ł u ż s z e g o terminu nas tąpi ło porozumienie. 
§ 12. W razie n i e m o ż n o ś c i przydzielenia na b u d o w ę 

przez Cenlr. Z w i ą z e k Zawodowy R o b o t n i k ó w Budowlanych 
w R. P. z a ż ą d a n e j przez p r z e d s i ę b i o r c ę liczby r o b o t n i k ó w 
w przepisanym terminie, Z w i ą z e k o b o w i ą z u j e s i ę w c i ą g u 
21 godzin od terminu z g ł o s z e n i a ż ą d a n i a , z a w i a d o m i ć o tern 
p r z e d s i ę b i o r c ę . 

§ 13. W razie uieprzydzielenia przez Z w i ą z e k Zawodo­
wy R o b o t n i k ó w Budowlanych w R. P. w o k r e ś l o n y c h 

w § 1 1 terminach ż ą d a n e j przez p r z e d s i ę b i o r c ę liczby robot­
n i k ó w , p r z e d s i ę b i o r c ę przestaje na danej budowle o b o w i ą z y ­
w a ć § § 4 1 0 niniejszej umowy. 

§ 14. W razie a n g a ż o w a n i a w z w i ą z k u z t r e ś c i ą § 13 
r o b o t n i k ó w z poza c z ł o n k ó w Z w i ą z k u nie m o ż e b y ć r ó w n i e ż 
na budowie zatrudnionych w i ę c e j jak 30% murarzy prakty­
k u j ą c y c h w stosunku do o g ó ł u murarzy zatrudnionych na 
budowie. 

§ 15. Po u p ł y w i e 10 dni od chwil i podpisania niniejszej 
umowy p r z e d s i ę b i o r c y p r z y j m o w a ć b ę d ą nowych r o b o t n i k ó w 
W m y ś l t r e ś c i § § 4 , 0, 0, 10, 1.1, 12, 13, niniejszej umowy. 
W razie nic w e j ś c i a w ż y c i c c a ł o k s z t a ł t u umowy do dnia 
1 marca 1032 r. o b o w i ą z e k len ustaje. 

§ 10. Robotnik o b o w i ą z a n y jest przed o d e j ś c i e m z w ł a ­
snej wo l i z roboty w y m ó w i ć p r a c ę na 'dwa tygodnie n a p r z ó d . 

§ 17. Robotnikowi samowolnie o p u s z c z a j ą c e m u b u d o w ę 
bez w y m ó w i e n i a p r z e d s i ę b i o r c a ma prawo z a t r z y m a ć 10°/» 
zarobku za ostatni okres p ł a t n i c z y t y t u ł e m kary. 

§ 18. Na wypadek stwierdzenia mniejszej w y d a j n o ś c i 
pracy od podanych w § 2 w normalnych warunkach budo­
wy p r z e d s i ę b i o r c y p r z y s ł u g u j e prawo natychmiastowego 
zwolnienia robotnika bez odszkodowania jako n i e w y k o n u j ą -
cego w a r u n k ó w niniejszej umowy. 

§ li). W razie ujawnienia niczachowywania przez robot­
nika elementarnych w a r u n k ó w b e z p i e c z e ń s t w a , z a k ł ó c e n i a 
spokoju przez pobicie lub u d z i a ł w b ó j c e , pijaństwa, kradzie­
ż y i t. ]). n a d u ż y ć na budowie, jak r ó w n i e ż , za ś w i a d o m e 
niszczenie dobra p a ń s t w o w e g o , firmy lub o s ó b trzecich 
w o b r ę b i e budowy lub w o g ó l e przekroczenia przewidziane­
go w art. 18 rozp. Prezydenta Rzplifej z dnia1 16 marca 
1928 r. o umowie o p r a c ę r o b o t n i k ó w , robotnik m o ż e b y ć na­
tychmiast wydalony bez w y m ó w i e n i a i odszkodowania. 

§ 20. W razie o d e j ś c i a lub wydalenia w z w i ą z k u z tre­
ś c i ą § § 16, 17, 18 i 19 niniejszej umowy pewnej liczby mu­
rarzy z w i ą z k o w y c h , Z w i ą z e k Zawodowy R o b o t n i k ó w Bu­
dowlanych w R. P. o b o w i ą z u j e s i ę d o s t a r c z y ć w c i ą g u 21 
godzin od d a ł y zawiadomienia przez p r z e d s i ę b i o r c ę , odpo­
w i e d n i ą l i c z b ę nowych murarzy. 

R Ü Z D Z I A Ł IV. 

Place i wypłaty. 

§ 21. W y p ł a t y dokonywane są r a ź n a dwa tygodnie bez­
pośrednio jio s k o ń c z o n e j pracy w soboty, przyczem okres 
obrachunkowy liczy s i ę od czwartku do ś r o d y w ł ą c z n i e 

§ 22. O d dnia 1 marca 1932 roku ustala s i ę n a s t ę p u j ą c e 
wytyczne stawki plac robotniczych za g o d z i n ę pracy: 
Murarz I kategorji 2.20 

„ II „ 1-95 
„ p r a k t y k u j ą c y 1.55 

Gracownik I kategorji 1.10 

„ u „ ; l.oo 
K o ź l a r z n o s z ą c y nie mniej jak 30 c e g i e ł 1.27 
Pomoc do noszenia m a t e r j a l ó w murarskich 0.90 
Robotnik niewykwalifikowany od 0.85 do 0.98 
Kobieta 0.58 
C h ł o p i e c do lat 18 0.53 
Cieś la od 1.10 do 1.70 
Pomocnik ciesielski • „ 0.88 „ 0.98 
Zbrojarz I kategorji „ 1,10 ,, 1.70 

II „ „ 0.98 „ 1.20 
Betoniarz 1 kategorji 1.10 

II „ od 0.88 do 0.98 
§ 23. W lutym k a ż d e g o roku trwania umowy, l- j - i w lu­

tym 1932 roku k a ż d e j ze stron p r z y s ł u g u j e prawo z a ż ą d a n i a 
rewizji w y s o k o ś c i stawek plac robotniczych. 

§ 24. W y m ó w i e n i e stawek plac winno b y ć z g ł o s z o n e 
przez strony z a w i e r a j ą c e urnowe przed 1 lutego k a ż d e g o ro­
ku trwania umowy. 
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§ 25. \V. okresie od chwil i podpisania •niniejszej umowy 
do dn. 1 marca 1032 roku p r z e d s i ę b i o r c y z o b o w i ą z u j ą s i ę 
p ł a c i ć stawki plac robotniczych nie n i ż s z e od p ł a c o n y c h 
w dacie zawarcia umowy. 

R O Z D Z I A Ł V . 

Postanowienia porządkowe, 

§ 26. Robotnicy p r a c u j ą c y na budowie winni m i e ć w ł a ­
sne n a r z ę d z i a wg. dotychczas o b o w i ą z u j ą c e g o zwyczaju. 

§ 27. Podczas godzin pracy robotnikom nie wolno wy­
d a l a ć s i ę z budowy. 

§ 28. Na robolach w i ę k s z y c h p r z e d s i ę b i o r c a o b o w i ą z a n y 
jest d a ć robotnikom utrzymane w c z y s t o ś c i pomieszczenie do 
przebierania s ię , przyczem winien r o z t a c z a ć nad pomieszcze­
niem d o z ó r laki, jak nad swojemu materjalami i n a r z ę d z i a m i . 

§ 29. Za z g o d ą robotnika, robotnik w y ż s z e j kategorji mo­
ż e b y ć zatrudniony przy robolach wymagających n i ż s z e j 
kwalifikacji z p ł a c ą p r z e w i d z i a n ą dla tej 'kategorji w jakiej 
godzi s i ę p r a c o w a ć . 

§ 30. Przenoszenie r o b o t n i k ó w do r ó w n o r z ę d n e j lub .niż­
szej kategorji r o b ó t bez zmiany pobieranej p ł a c y pozostawia 
s i ę decyzji p r z e d s i ę b i o r c y . 

§ 31. Wpisywanie kwalifikacji dla r o b o t n i k ó w nic po­
s i a d a j ą c y c h w y p e ł n i o n e j rubryki kategorji w legitymacji 
z w i ą z k o w e j n a l e ż y do p r z e d s i ę b i o r c y lub jego z a s t ę p c y . 

,§ 32. Przy r o z p o c z ę c i u budowy z a t r u d n i a j ą c e j stale po­
w y ż e j 20 r o b o t n i k ó w , p r z e d s i ę b i o r c a o b o w i ą z a n y jest przy­
j ą ć na b u d o w ę i z a t r u d n i ć skierowanego przez Z w i ą z e k „ m ę ­
ż a zaufania" ze s p e c j a l n o ś c i ą o d p o w i a d a j ą c ą potrzebom bu­
dowy z k w a l i f i k a c j ą n a j w y ż s z e j kategorji zatrudnionej na 
danej budowle. 

§ 33. „ M ą ż zaufania" pracuje normalnie jak k a ż d y ro­
botnik i podlega tym samym o b o w i ą z k o m i przepisom jak 
k a ż d y robotnik zatrudniony na budowie. 

§ 34. N a ż ą d a n i e p r z e d s i ę b i o r c y Z w i ą z e k Zawodowych 
R o b o t n i k ó w Budowlanych w R. P. o b o w i ą z a n y jest z m i e n i ć 
o s o b ę „ m ę ż a zaufania" na danej budowie. 

§ 35. Na wypadek w y m ó w i e n i a pracy „ m ę ż o w i zaufa­
nia" Z w i ą z e k Zawodowych R o b o t n i k ó w Budowlanych 
w R. P. ma prawo p r z y s ł a ć na b u d o w ę nowego „ m ę ż a zau­
fania". 

§ 30. Zakres d z i a ł a n i a „ m ę ż a zaufania" na budowie zo-
slaje o m ó w i o n y osobnym regulaminem, z a ł ą c z o n y m do ni­
niejszej umowy. 

§ 37. Wszelkie zebrania, narady i wiecowanie w czasie 
trwania pracy, i na budowie w o g ó l e jest wzbronione. 

§ 38. W e wszystkich sprawach p o r z ą d k o w y c h decyduje 
z a ł ą c z o n y do niniejszej umowy regulamin prac,}' na budowie, 
w sprawach nieprzewidzianych 'niniejszą u m o w ą o b o w i ą z u j ą 
przepisy rozp. Prezydenta Rzplitej z dn. 10 marca 1028 r. 
o umowie o p r a c ę r o b o t n i k ó w . 

R O Z 1) Z I A Ł VI. 

Postanowienia ogólne. 

§ 30. Umowa niniejsza wejdzie c a ł k o w i c i e w ż y c i e 
z dniem nabrania mocy przez u s t a w ę w przedmiocie r o z c i ą g ­
n i ę c i a o b o w i ą z k o w o ś c i u m ó w zbiorowych w g a ł ę z i a c h wy­
t w ó r c z o ś c i pewnych o k r ę g ó w na wszystkich p r a c o d a w c ó w 
i p r a c o b i o r c ó w danego o k r ę g u , w z g l ę d n i e z dniem w e j ś c i a 
w wykonanie r o z p o r z ą d z e n i a Rady M i n i s t r ó w o wprowadze­
niu do u m ó w na roboty r z ą d o w e i komunalne klauzuli o obo­
w i ą z k u przestrzegania przez wszystkich wykony w a j ą c y c h le 
roboty p r z e d s i ę b i o r c ó w ' w a r u n k ó w umowy zbiorowej 
w p r z e m y ś l e budowlanym oraz o u z a l e ż n i e n i u przyznania 
i w y p ł a t y k r e d y t ó w przez Komitet Rozbudowy m. st. W a r ­
szawy i Bank Gospodarstwa Krajowego od stosowania przy 
wykonywaniu budowy lej umowy. 

§ 10. Moc o b o w i ą z u j ą c a umowy niniejszej trwać b ę d z i e 
do dnia 28 lutego 1935 roku, z w y j ą t k i e m p u n k t ó w , co do 
k t ó r y c h istnieje W samej umowie inne o k r e ś l e n i e t e r m i n ó w 

§ 11. Wypowiedzenie umowy n a s t ą p i ć musi n a 3 mics. 
przed terminem u p ł y w u jej mocy o b o w i ą z u j ą c e j , z w y j ą t k i e m 
p u n k t ó w co do k t ó r y c h sama umowa inaczej orzeka. W razie 
braku wypowiedzenia umowy w przepisanym terminie na­
s t ę p u j e automatyczne jej p r z e d ł u ż e n i e na rok n a s t ę p n y . 

§ 42. Jedynie, u p o w a ż n i o n y m organem do interpretacji 
t r e ś c i niniejszej umowy jest komisja w s k ł a d k l ó r e j w c h o d z ą 
uczestnicy komisji redakcyjnej niniejszej umowy w s k ł a d z i e 
pp. Pronaszko S t a n i s ł a w a , Romanowskiego Antoniego oraz 
Chabiclskicgo Ignacego, jako p r z e w o d n i c z ą c e g o lui) ich za­
s t ę p c ó w z p o ś r ó d u p o w a ż n i o n y c h o s ó b p o d p i s u j ą c y c h niniej­
s z ą u m o w ę . 

fj 43. W razie n i e d o j ś c i a do porozumienia w sprawach 
p o d l e g a j ą c y c h w m y ś l treśc i §§ 5 i 23 niniejszej umowy re­
wizji w okresie trwania umowy strony p o d d a j ą s i ę o b o w i ą z ­
kowemu a r b i t r a ż o w i , w s k ł a d k t ó r e g o w c h o d z ą przedstawi­
ciele z a w i e r a j ą c y c h urnowe stron oraz Superarbiter wyzna­
czony przez p. Ministra Pracy i Opieki S p o ł e c z n e j w poro­
zumieniu z p. Ministrem P r z e m y s ł u i Handlu. 

§ 44. Wszelkie sprawy zasadnicze w y n i k n ą ć m o g ą c e 
z powodu wykonywania niniejszej umowy b ę d ą przez przed­
s i ę b i o r c ó w skierowywane do Stowarzyszenia Zawodowego 
P r z e m y s ł o w c ó w Budowlanych R. P., k t ó r e z a ł a t w i a ć je b ę ­
dzie b e z p o ś r e d n i o z w ł a d z a m i Centralnego Z w i ą z k u Zawo­
dowego R o b o t n i k ó w Budowlanych w R. I'., jako przedsta­
wicielami drugiej u m a w i a j ą c e j s i ę strony. Dla obu stron za­
strzega s i ę prawo o b e c n o ś c i przedstawicieli stron oraz pra­
wo p r z e d ł o ż e n i a d o w o d ó w i d o k u m e n t ó w . 

ij 45. Umowa niniejsza z o s t a ł a sporządzona: w 3-ch jed­
nobrzmiących egzemplarzach, z których jeden d o r ę c z o n y zo­
staje Ministerstwu Pracy 1 Opieki S p o ł e c z n e j , drugi Central­
nemu Z w i ą z k o w i Zawodowemu R o b o t n i k ó w Budowlanych 
w l'«. P., trzeci Stowarzyszeniu Zawodowemu P r z e m y s ł o w ­
ców Budowlanych R. l ' . 

INŻ. R. PIĘTKOWSK1 

PRZEMYSŁOWIEC B U D O W L A N Y W A M E R Y C E 
WARUNKI JEGO PltACY, STOWARZYSZĘ 

( l ) o k o ń 

NIA ZAWODOWE 1 ICH DZIAŁALNOŚĆ 

'ZCÉ1H' 
„ N a b u d o w i e III o d c i n k a o b w a ł o w a ń rz . M i s s i s ­

s i pp i i n ż y n i e r o w i e , z a r z ą d z a j ą c y r o b o l a m i gospodar­
c z e m u j a s k r a w i ę l e k c e w a ż y l i p r z e z n i c h s a m y c h spo­
r z ą d z o n e in s t rukc je , d o p u s z c z a j ą c k loce d r z e w n e i i n ­
ne r o ś l i n n e c z ę ś c i d o n a s y p ó w w w a l a c h o c h r o n n y c h , 
r y z y k u j ą c w ten s p o s ó b w n a s t ę p s t w i e ż y c i e m i mie ­
n i e m o k o l i c z n y c h m i e s z k a ń c ó w . N a dys tans ie .'14 m i l 

p r o f i l o b w a ł o w a l i o k a z a ł s ię z b y ł s ł a b y , u m o c o w a n i e 
s k a r p p r z e p r o w a d z o n e n iedba le , u k o p y w s z ę d z i e z b y ł 
g ł ę b o k i e , kosz t n i e z b ę d n y c h p o p r a w e k wyn ie s i e o k o ł o 
1.120.000 d o i . N a t u r a l n i e , n i e m a g w a r a n c j i , że p o d o b ­
n e defekty n ie z n a j d u j ą s ię n a c a ł e j d ł u g o ś c i o b w a ł o ­
w a ń , w y k o n a n y c h s p o s o b e m g o s p o d a r c z y m " . 

P r z y t o c z o n e l u s z c z e g ó ł y , dotyczące robol gospo-
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darrczych, z a s t a n a w i a j ą z lego w z g l ą d u , że ( z d a w a ł o ­
b y się p r z y s t o s u n k a c h u r z ę d o w y c h a m e r y k a ń s k i c h 
p o z b a w i o n y c h w w i e l u w y p a d k a c h s z t y w n o ś c i b i u r o ­
k r a t y c z n e j j a k ą manny w p a ń s t w a c h eu rope j sk i ch , 
można byjłolby s ię s p o d z i e w a ć m n i e j j a s k r a w y c h r ó ż ­
n i c m i e d z y w y k o n a n i e m u r z ę d ó w a p r z e d s i ę b i o r c ó w . 
J e d n o c z e ś n i e p r z y c h o d z ą n a m y ś l c z ę s t o k r o ć p o d w i e ­
lu w z g l ę d a m i ana log iczne z j a w i s k a i w y p a d k i doty­
c z ą c e n a s z y c h s t o s u n k ó w , niestety, t rudne do tychczas 
do naocznego w y ś w i e t l e n i a i u jawnienia ' , j ak to jest 
m o ż l i w e w p r a k t y c e a m e r y k a ń s k i e j . 

S z c z ę ś l i w i e n i e z n a j d u j e m y w n a s z y c h s t o s u n k a c h 
jeszcze jednej tendencj i ze s t rony w ł a d z r z ą d o w y c h , 
z k t ó r ą p r z e d s i ę b i o r c y a m e r y k a ń s c y m u s z ą co raz l o 
w a l c z y ć , a m i a n o w i c i e d ą ż n o ś c i do w y k o n y w a n i a r o ­
bol b u d o w l a n y c h sposobem g o s p o d a r c z y m p r z y u d z i a ­
le w i ę ź n i ó w . 

Z jednej s t rony p r z e p e ł n i e n i e w i ę z i e ń a m e r y k a ń ­
s k i c h i c z ę s t e b u n t y w i ę ź n i ó w , a z d rugie j s t rony d ą ż ­
n o ś ć do po tan ien ia r o b ó t d o p r o w a d z i ł y w szeregu sta­
n ó w ( z a i n i c j o w a ł to silan W i r g i n j a ) że za p i e n i ą d z e 
r z ą d o w e , a w i ę c p i e n i ą d z e p o d a t n i k ó w z o s t a ł y naby t e 
b u d o w l a n e m a s z y n y i s tworzone b u d o w l a n e o r g a n i z a ­
cje, w k t ó r y c h w i ę ź n i o m p ł a c i s i ę p o 10 c e n t ó w d z i en ­
nie, all)o leż n ie p ł a c i s ię n i c za w y j ą t k i e m o p ł a t y z a 
g o d z i n y p r a c y n a d l i c z b o w e , a p r z e d s i ę b i o r c o m p o z o ­
s t awiono m o ż n o ś ć b r a n i u r o b ó t do w y k o n a n i a , o i l e 
z a o f e r u j ą n i ż s z e ceny , k o n k u r u j ą c z p r a c ą w i ę ź n i ó w . 
N a w e t w t y c h w a r u n k a c h wie r z a d k i e są w y p a d k i , że 
r o b o l a o k a z u j e s ię w r zeczy w i s t e m w y k o n a n i u k o ­

s z t o w n i e j s z a n i ż p r z y p r a c y p r z e d s i ę b i o r c ó w , lecz po­
w a ż n i e j s z e a r g u m e n t y p r z e c i w tego rodza ju k o n k u ­
rencj i są inne . W s k a z u j e s ię imionowic i e . że t r u d n o 
jest p r z e d s i ę b i o r c y , k t ó r y o p ł a c a n i e r a z 18 r ó ż n y c h 
p o d a t k ó w k o n k u r o w a ć z o r g a n i z a c j a m i w i ę z i e n n e m i . 
p o d t r z y m y w a n e m u za te, p ł y n ą c e z jego p o d a t k ó w , p ie­
n i ą d z e i . w rezu l tac ie , wobec bez roboc ia i z a j a d ł e j 
k o n k u r e n c j i p ł a c e robo tn i cze p r z e d s i ę b i o r c a obn iża , d o 
20, 15, a nawet p o n i ż e j 10 cen i . z a g o d z i n ę . P o z a t e m 
wskazu je się , że p r z y obecneni os t rem bez roboc iu do ­
p r o w a d z a s i ę s t o s u n k i do p a r a d o k s u : r o b o t n i k o w i , 
k t ó r y bezsku teczn ie s z u k a w s z ę d z i e p racy , t rzeba z a ­
lecić p r z e d e w s z y s t k i o m , ż e b y d o s t a ł s ię d o więz ien ia . , 
« w tedy t ę p r a c ę o t r z y m a . 

S t o w a r z y s z e n i e A i n e r y k a ń s k i c h P r z e d s i ę b i o r c ó w 
B u d o w l a n y c h , k r y t y k u j ą c z a r z ą d z e n i a w ł a d z , o r g a n i -
ż u j ą c y c h z p o ś r ó d w i ę ź n i ó w t y s i ą c z n e d r u ż y n y r o b o ­
cze d l a r o b ó t b u d o w l a n y c h , wskazu je , ż e w i ę ź n i ó w 
m o ż n a u ż y ć z p o w o d z e n i e m d la g o s p o d a r k i na rodo­
wej , do r o b ó t s ł a b o r e n t u j ą c y c h s ię , np . d la zalesie­
n i a mu l jomów h e k t a r ó w z n i s z c z o n y c h t e r e n ó w l e ś n y c h 
i n i e u ż y t k ó w i t. p . , gdzie p r a c a w i ę ź n i ó w n i e odbie­
r a ł a b y c h l e b a w o l n y m r o b o t n i k o m . A k c j ę s w o j ą p rze ­
c i w k o w y k o r z y s t y w a n i u w i ę ź n i ó w d la r o b ó t b u d o w ­
l a n y c h S towarzyszen i e P r z e d s i ę b i o r c ó w p r o w a d z i za 
p o m o c ą a r t y k u ł ó w p r a s o w y c h , in t e rwenc j i o sob i s tych 
U W ł a d z , a nawet d r o g ą rati jo f o n i c z n ą , j ak to w i d z i m y 
z p r z e k o n y w a j ą c e g o siłą s w y c h w y w o d ó w w y s t ą p i e ­
n i a p rzez N a t i o n a l B r o a d c a s t i n g Sys t em wiceprezesa 
S t o w a r z y s z e n i a p . W a l b r i d g e , k t ó r y u z y s k a ł m o ż n o ś ć 
p r z e m ó w i e n i a w dm. 22 g r u d n i a r. u h . B e z p o ś r e d n i m 
efektem w y g ł o s z o n e g o p r z e m ó w i e n i a b y ł o j u ż w d n i u 
n a s t ę p n y m w y d a n e z a r z ą d z e n i e Sekre ta rza S i a n u d l a 

S p r a w R o l n i c t w a , z a k a z u j ą c e u ż y w a n i a w i ę ź n i ó w d o 
r o b ó t d r o g o w y c h , k t ó r e m a j ą b y ć w y k o n y w a n e w r o ­
k u b i e ż ą c y m z k r e d y t u 80 m i l j o n ó w d o l a r ó w r o z d z i e ­
lonego p o m i ę d z y p o s z c z e g ó l n e s tany, j a k o k r e d y t n a d ­
z w y c z a j n y d l a z w a l c z a n i a b e z r o b o c i a . 

J a k W i a d o m o , bez roboc i e w A m e r y c e w z r a s t a o d 
p a r u lat w r o z m i a r a c h , z a g r a ż a j ą c y c h c a ł e j gospoda r ­
ce p a ń s t w o w e j i o d b i j a s i ę w s i l n y m S topn iu n a r u c h u 
b u d o w l a n y m . R z ą d S t a n ó w Z j e d n o c z o n y c h , c h c ą c z a ­
p e ł n i ć w i e l k ą l u k ę w i lośc i p r y w a t n y c h p r z e d s i ę w z i ę ć 
b u d o w l a n y c h z a m i e r z y ł ma r o k b i e ż ą c y spec ja ln ie 
z w i ę k s z o n y p r o g r a m b u d o w l i p a ń s t w o w y c h . P r z e g l ą ­
d a j ą c p o b i e ż n i e spis z a m i e r z o n y c h b u d o w l i , w ś r ó d 
k t ó r y c h Z n a c z n ą c z ę ś ć s t a n o w i ą b u d y n k i pocz towe , 
p o d z i w i a m y ' w y s o k o ś ć sunn, p r z e z n a c z o n y c h n a nie­
k t ó r e z n i c h , napnz . na g m a c h y pocz towe p r z e z n a c z a 
s ię w Det ro i t 5.(550.000 do i . , w C h i c a g o 23.(575.000 d o i , 
w M i n n e a p o l i s 4.150.000 dok, w N e w Y o r k u ( d z i a ł 
p r z e s y ł e k poczt.) 11.000.000 d o i . , w F i l a d e l f j i 9.750.000 
do i : i 1. ]). 

Ze s t rony p r z e d s i ę b i o r c ó w r ó w n o l e g l e p r o w a d z o n a 
jest p r o p a g a n d a w c e l u z a c h ę c e n i a p u b l i c z n o ś c i do 
p r z e p r o w a d z a n i a r ó ż n y c h u l e p s z e ń i u d o g o d n i e ń w ist­
n i e j ą c y c h b u d y n k a c h m i e s z k a l n y c h . P r o p a g a n d a t a 
jest w s p o m a g a n a p r z e z in s ty tuc je r z ą d o w e i os ta tn io 
B u r e a u o f S t anda rds o p r a c o w a ł o sze roko obecn ie •roz­
p o w s z e c h n i a n y spis 151 m o ż l i w y c h p r z e r ó b e k i udo­
g o d n i e ń . P o z a l e m p r z e d s i ę b i o r c y d o m a g a j ą s ię o p r a ­
c o w y w a n i a z a w c z a s u p rzez r z ą d f ede ra lny p r o g r a m u 
i p r o j e k t ó w r o b ó t , ż e b y w o k r e s a c h . depres j i m i e ć 
m o ż n o ś ć n a t y c h m i a s t u r u c h a m i a ć w i ę k s z ą i lość r o b o l 
r z ą d o w y c h . 

D l a z a t r u d n i e n i a w i ę k s z e j i lości l u d z i n i e k t ó r e za­
r z ą d y m u n i c y p a l n e l u b s t anowe ż ą d a j ą o d p r z e d s i ę ­
b i o r c ó w z a n i e c h a n i a w7 r o b o c i e p r a c y m a s z y n , m i a n o ­
w i c i e e k s k a w a t o r ó w l u b t r a k t o r ó w . P o w a ż n i p r z e m y ­
s ł o w c y a p r o b u j ą te p o s u n i ę c i a , z a s t r z e g a j ą c s ię , j ed ­
nak , że tendencja t a n i e m o ż e p o s u w a ć s ię dalej 1 o d 
ł y c h g r an i c , gdz i e z a c z y n a s ię wz ros t k o s z t u w y k o n y ­
w a n i a , a w i ę c w y d a w a n i e p i e n i ę d z y p u b l i c z n y c h l i a 
zasadach nie h a n d l o w y c h l ecz d o b r o c z y n n o ś c i . J ed ­
n o c z e ś n i e s p o t y k a m y s ię z i n i c j a t y w ą l o k a l n y c h sto­
w a r z y s z e ń p r z e d s i ę b i o r c ó w w z a l e c a n i u ko le jnego za ­
t r u d n i a n i a r o b o t n i k ó w w celu z a t r u d n i e n i a , c h o c i a ż 
c z ę ś c i o w e g o , l ecz w i ę k s z e j i l o śc i l u d z i . 

O g r o m n a u w a g a z o s t a ł a z w r ó c o n a n a z w y k ł y 
v/ o k r e s a c h k r y z y s u o b j a w w y z y s k u s i ły r obocze j 
p r z e z n i e s o l i d n y c h p r z e d s i ę b i o r c ó w . 

M o ż n a o b s e r w o w a ć obecnie p r z e d s i ę b i o r c ó w , k t ó ­
r z y n a p r z e t a r g a c h o b c i n a j ą c e n y p o n i ż e j j a k i c h k o l ­
w i e k r a c j o n a l n y c h g ran ic , a n a s t ę p n i e zamias t stoso­
w a n y c h n o r m a l n y c h p l a c r o b o t n i c z y c h 40—50 cent . 
za g o d z i n ę p ł a c ą 25, 15 a nawet 10 c e n t ó w za. g o d z i n ę . 
W c e l u z w a l c z a n i a tej tendencj i z o s t a ł o " w y d a n e i o d 
dn . 3 k w i e t n i a r. b. obowiązuje prawo, które wprowa­
dza do wszystkich umów na roboty dla rządu klau­
zule, że wszyscy robotnicy i rzemieślnicy, zatrudnieni 
przez przedsiębiorców lid) subprzcdsiebiorców muszą 
być opłacani nie niżej dominujących w danej okolicy 
lub mieście norm płacy. W s z y s c y p o w a ż n i p r z e d s i ę ­
b i o r c y p o w i t a l i w zasadz ie p r z y c h y l n i e n o w e p r a w o , 
g d y ż jeszcze p r z e d w y d a n i e m tego p r a w a b y ł a p r o ­
w a d z o n a o d p o w i e d n i a a k c j a ze s t r o n y S t o w a r z y s z e n i a 
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P r z e d s i ę b i o r c ó w B u d o w l a n y c h . „ N a s z e r y n k i o b r o t u 
w e w n ę t r z n e g o są tak ś c i ś l e z w i ą z a n e z w y p ł a t a m i z l i s t 
p ł a c y , że o b c i n a j ą c w y p ł a t y z a r a z w p ł y w a m y iiai ob ro ­
t y c a ł e g o kupiec i twa , a p r z e z s tan k u p i e c k i r e d u k c j a 
p ł a c o d b i j a s ię na w y t w ó r c z o ś c i i t. d . " „ K o n k u r e n c j a 
p rzez s tosowanie n i e n a l e ż y t y c h p ł a c . . . n i e jest k o n k u ­
r e n c j ą p r a w d z i w y c h l u d z i i n t e r e s ó w . N i e jest t o spo-
sól) p rowadzeniu- i n t e r e s ó w p r z e z s z a n u j ą c e s ię p r z e d ­
s i ę b i o r s t w a . N i e jest t o kon iku renc j a r ó w n y c h z r ó w ­
n y m i . Jest to k o n k u r e n c j a m i ę d z y l u d ź m i s u m i e n n y ­
m i i l u d ź m i p o z b a w i o n y m i j a k i c h k o l w i e k s k r u p u ł ó w . 
C z ł o w i e k , n i e p o s i a d a j ą c y ż a d n y c h s k r u p u ł ó w i c h c ą ­
c y c i ą g n ą ć z y s k i z obecne j s y t u a c j i jest n i e t y l k o w r o ­
g i e m l u d z i s u m i e n n y c h , jest o n w o g ó l e w r o g i e m p o ­
r z ą d k u s p o ł e c z n e g o . L u d z i e l ego r o d z a j u , j eże l i p o ­
z w o l i ć i m p o s t ę p o w a ć d o w o l i , d o p r o w a d z i l i b y do re­
z u l t a t ó w , k t ó r e w • w y o b r a ź n i nawet są s t r a sz l iwe" , te­
go r o d z a j u u w a g i c z y t a m y w a r t y k u l e O. A m b e r g a , 
jednego z c z o ł o w y c h p r z e d s t a w i c i e l i S t o w a r z y s z e n i a 
P r z e m . B u d o w i a n y eh. 

K r y t y k a p r z e d s i ę b i o r c ó w b u d o w l a n y c h p o w i a d a , 
ż e n o w e p r a w o jest n iedogodne , g d y ż : 1) n i e raz t r u d ­
n o u s t a l i ć , c o n a ł o ż y r o z u m i e ć p o d l o k a l n ą p ł a c ą do ­
m i n u j ą c ą i 2) n i e r a z r z e m i e ś l n i c y o p ł a c a n i są c a ł ­
k i e m n i e l o g i c z n i e , n a p r z . d w a j m e c h a n i c y , w y k o n y-
w u j ą c y t a k ą saimą p r a c ę w t y c h s a m y c h w a r u n k a c h 
o t r z y m u j ą jeden 1,75 do i . , a d r u g i 40 cent . z a g o d z i n ę 
t y l k o z togo p o w o d u , ż e są z a l i c z e n i d o d w ó c h r ó ż ­
n y c h r z e m i o s ł i d w ó c h r ó ż n y c h z w i ą z k ó w z a w o d o ­
w y c h . O p i e r a j ą c s i ę n a t y c h p r z e s ł a n k a c h p r z e d s i ę ­
b i o r c y s t a r a j ą s ię p r z e p r o w a d z i ć w d r o d z e l o k a l n e g o 
u s t a w o d a w s t w a w p o s z c z e g ó l n y c h s tanach , ż e b y z g ó -
r y p r z y z a w i e r a n i u u m o w y z r z ą d e m w k a ż d e j u m o ­
wie b y ł y w s k a z y w a n e m i n i m a l n e p lace , p o n i ż e j k t ó ­
r y c h p r z e d s i ę b i o r c y p ł a c i ć n i e wolino. W d w ó c h sta­
n a c h ( K a l i f o r n j a i I l l ino i s ) u d a ł o s ię w c z e r w c u i s ie rp­
n i u r . h. u z y s k a ć t a k i e d o d a t k o w e l o k a l n e p r a w o d a w ­
stwo. 

I V . S T O W A R Z Y S Z E N I A I Z W I Ą Z K I Z A W O D O W E 
P R Z E M Y S Ł U B U D O W L A N E G O , I C H D Z I A Ł A L N O Ś Ć . 

P R A S A Z A W O D O W A . 

P r z y obecnej o r g a n i z a c j i ż y c i a p a ń s t w o w e g o n i e 
m o ż n a sobie w y o b r a z i ć i s t n i e n i a w k r a j u o w s p ó ł c z e ­
snej s t ruk tu rze p o l i t y c z n e j j a k i e j k o l w i e k p o w a ż n i e j s z e j 
g a ł ę z i p r z e m y s ł u , n i o z o r g a n i z o w a n e j w o d p o w i e d n i e 
z rzeszen ia z a w o d o w e d l a p r z e d s t a w i c i e l s t w a i o b r o n y 
w s p ó l n y c h i n t e r e s ó w . W o b e c r o z l e g ł o ś c i t e ry tor ja lne j 
S t a n ó w Zjedm. i p o d z i a ł u a d m i n i s t r a c y j n e g o n a s tany, 
o s z e r o k i m l o k a l n y m s a m o r z ą d z i e , z n a j d u j e m y t u o r ­
gan izac je l o k a l n e w p o s z c z e g ó l n y c h z a w o d a c h , k t ó r e 
są o d d z i a ł a m i o d n o ś n y c h o g ó l n o a i m e r y k a ń s k l c h sto­
w a r z y s z e ń i w s z y s t k i e te oddz ia ły - , j a k o c a ł o ś ć s tano­
w i ą s t o w a r z y s z e n i a i w y b i e r a j ą o g ó l n y z a r z ą d z po­
ś r ó d r e p r e z e n t a n t ó w l o k a l n y c h o d d z i a ł ó w . W dz ia le 
b u d o w n i c t w a z n a j d u j e m y s t o w a r z y s z e n i a p r z e d s i ę b i o r ­
c ó w w p o s z c z e g ó l n y c h d z i a ł a c h b u d o w n i c t w a , j ak to : 
r o b ó t t y n k a r s k i c h , i n s t a l a c j i w o d o c i ą g o w y c h , k a n a l i ­
z a c y j n y c h i contr , o g r z e w a n i a , i n s t a l ac j i e l ek t rycz ­
n y c h , m a l a r z y i d e k o r a t o r ó w i t. d. i p o z a tern Sto­
w a r z y s z e n i e A m e r y k a ń s k i c h J e n e r a l n y e h P r z e d s i ę ­
b i o r c ó w B u d o w l a n y c h (The Assoc ia t ed G e n e r a l C o n ­
tractors of A m e r i c a ) , k t ó r e o d p o w i a d a c h a r a k t e r e m 
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s w y m i s k ł a d o m c z ł o n k ó w n a s z e m u S t o w a r z y s z e n i u 
P r z e m y s ł o w c ó w B u d o w l a n y c h . Jest to S t o w a r z y s z e n i e 
m ł o d e , g d y ż is tnieje dop ie ro d w u n a s t y r o k , p o s t a w i ł o 
sobie za d e w i z ę : „ U m i e j ę t n o ś ć , s o l i d n o ś ć i o d p o w i e ­
d z i a l n o ś ć " ( S k i l l , In tegr i ty and 1 Respons ib i l i t y ) i r o z ­
w i n ę ł o b a r d z o i n t e n s y w n ą d z i a ł a l n o ś ć we w s z y s t k i c h 
d z i e d z i n a c h , z w i ą z a n y c h z p r a c ą p r z e d s i ę b i o r c y b u ­
dowlanego . 

C z ł o n k i e m S t o w a r z y s z e n i a m o ż e z o s t a ć w y b r a n y 
k a ż d y p r z e d s i ę b i o r c a , p r a c u j ą c y w s w y m f a c h u nie 
m n i e j n i ż d w a la ta , o i le z d o b y ł d o b r ą r e p u t a c j ę p o d 
w z g l ę d e m swego d o ś w i a d c z e n i a , u c z c i w o ś c i i o d p o w i e ­
d z i a l n o ś c i ; obecnie c o d o n o w y c h k a n d y d a t ó w z a c i ą ­
gana jest op in ja z b i u r i n f o r m a c y j n y c h ; S t o w a r z y s z e ­
nie p o s t a w i ł o sobie za ce l , ż e b y c z ł o n k o s t w o w Sto­
w a r z y s z e n i u d a w a ł o p u b l i c z n o ś c i samo przez s ię g w a ­
r a n c j ę f a c h o w o ś c i i s o l i d n o ś c i p r z e d s i ę b i o r c y . S k ł a d k i 
n a rzecz cen t ra lnego z a r z ą d u S t o w a r z y s z e n i a w a h a j ą 
s ię o d m i n i m u m 25 dlo m a x i m u m 2000 do i . roczn ie , 
s t a n o w i ą c z a s a d n i c z o o d 1j40 db ' / IOO p rocen tu s u m y 
obro tu , P o z a item o d d z i a ł y S t o w a r z y s z e n i a p o b i e r a j ą 
na s w o j ą rzecz l o k a l n e s k ł a d k i . 

D z i a ł a l n o ś ć S t o w a r z y s z e n i a i o s i ą g n i ę t e rezu l ta ty 
są tak r ó ż n o s t r o m n e , ż e n a d a w a ł y b y się do osobnej 
m o n o g r a f j i , tutaj p r z e j r z y m y t y l k o g ł ó w m i e j s z e p race . 

W dz i edz in i e o p r a c o w a n i a u m ó w S t o w a r z y s z e n i e 
w z i ę ł o u d z i a ł w o p r a c o w a n i u w z o r ó w u m o w y ramo­
w e j : a) n a w y k o n a n i e b u d y n k ó w , b) n a w y k o n a n i e b u ­
d o w l i i n ż y n i e r y j n y c h i c) na w y k o n a n i e r o b ó t muni­
c y p a l n y c h , w s p ó ł p r a c o w a ł o w u ł o ż e n i u s z c z e g ó ł o w y c h 
w s k a z ó w e k d b u m ó w na r o b o l y szosowe, poza' tern 
o p r a c o w a ł o s a m o d z i e l n i e w z ó r u m o w y n a w y k o n a n i e 
r o b ó t za d o d a t k o w e w y n a g r o d z e n i e (,,cost-plus c o n ­
tract") . 

D l a u ż y t k u p u b l i c z n o ś c i i p r z e d s i ę b i o r c ó w S t o w a ­
rzyszen ie o p r a c o w a ł o i w y d a ł o w z o r y d e k l a r a c j i p rze­
ta rgowej o r a z d e k l a r a c j i o z d o l n o ś c i a c h w y k o n a w ­
c z y c h t e c h n i c z n y c h i f i n a n s o w y c h p r z e d s i ę b i o r c y . 

W s p r a w a c h p r z e t a r g o w y c h S towarzyszen i e pro­
paguje z a s a d ę u c z c i w e g o i j e d n a k o w e g o t r a k t o w a n i a 
w s z y s t k i c h o f e r e n t ó w przez z l e c e n i o d a w c ó w , a z d r u ­
giej s t rony o d p o w i e d z i a l n o ś c i i p r zes t r zegan ia e tycz­
n y c h zasad p o s t ę p o w a n i a przez p r z e d s i ę b i o r c ó w . 
W n i e k t ó r y c h w y p a d k a c h a k c j a S t o w a r z y s z e n i a o d ­
z n a c z a s ię o g r o m n ą energjlą, np . O d d z i a ł S t o w a r z y s z e ­
n ia w Teksas o p r a c o w a ł w 1929 r. p o d r ę c z n i k w sp ra ­
w a c h p r z e t a r g ó w b u d o w l a n y c h , w k t ó r y m w k r ó t k i e j , 
lecz w y r a ź n e j i w y c z e r p u j ą c e j f o r m i e w y ł o ż y ł zasa­
d y , o b o w i ą z u j ą c e p r z y p r z e p r o w a d z e n i u p r z e t a r g ó w 
i z l e c a n i u r o b ó t . N a s t ę p n i e szereg c z ł o n k ó w S t o w a ­
r z y s z e n i a p r z e p r o w a d z i ł s z e r o k ą a g i t a c j ę , o d w i e d z a ­
j ą c o s o b i ś c i e a r c h i t e k t ó w , i n ż y n i e r ó w , p r z e d s t a w i c i e l i 
a d m i n i s t r a c j i p u b l i c z n e j i p r y w a t n y c h z l e c e n i o d a w ­
c ó w , i w y k ł a d a j ą c iim za lecane sposób} ' ' p o s t ę p o w a n i a ; 
p o d r ę c z n i k ten w k r ó t k i m czas ie o t y l e p r z y j ą ł s i ę 
w p rak tyce , ż e w w i e l u w y p a d k a c h p r z e d s i ę b i o r c y m o ­
g l i s ię u c h y l i ć o d u d z i a ł u w p rze ta rgach , n a k t ó r y c h 
zasady jego- n i e o b o w i ą z y w a ł y . Obecn ie c e n t r a l n y z a ­
r z ą d S t o w a r z y s z e n i a p r acu j e n a d u ł o ż e n i e m ana log icz ­
nego p o d r ę c z n i k a , k t ó r y 7 m a b y ć z ł o ż o n y do zaintere­
s o w a ń }'eh d e p a r t a m e n t ó w r z ą d u federalnego w c e l u 
z a a k c e p t o w a n i a go i za lecenia do u ż y t k u przez i n s t y ­
tucje r z ą d o w e . S t o w a r z y s z e n i e u w a ż a , że o s i ą g n i ę c i e 
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lego c e l u b ę d z i e w z g l ę d n i e ł a t w e , . g d y ż w y s t a r c z a k o n ­
ferencje t y l k o z p r z e d s t a w i c i e l a m i r z ą d u . T r u d n i e j za ­
z w y c z a j jest u p o r z ą d k o w a ć i s t n i e j ą c e p r a k t y k i , g d y 
w c h o d z ą w g r ę l i c z n i p r y w a t n i z l e c e n i o d a w c y r o b ó t , 
n a t u r a l n i e n i e z o r g a n i z c w a m i . 

W d ą ż e n i u d o p o l u b o w n e g o z a ł a t w i a n i a s p o r ó w 
w d z i e d z i n i e p r a k t y k i b u d o w l a n e j S t o w a r z y s z e n i e 
w z i ę ł o u d z i a ł w .s tworzeniu s t a ł y c h s ą d ó w a r b i t r a ż o ­
w y c h do s p r a w b u d o w n i c t w a . S ą d y te o d e g r y w a j ą d u ­
żą r o l ę , g d y ż rozs t r zygan ie s p r a w b u d o w l a n y c h przez 
s ą d y k o r o n n e jest p r z e w l e k ł e , s ę d z i o w i e n i e z n a j ą z u ­
p e ł n i e w a r u n k ó w p r a c y w b u d o w n i c t w i e , j a k r ó w n i e ż 
nie z n a j ą t e r m i n o l o g j i ' technicznej . S ą d y te w y d a ł y 
d u ż ą i l o ś ć d e c y z y j , d o t y c z ą c y c h p r z e w a ż n i e p o d z i a ł u 
p r a c y m i ę d z y p o s z c z e g ó l n e r z e m i o s ł a , n p . do k o g o n a ­
leży , c z y do m u r a r z y , c z y do m o n t e r ó w w y t y n k o w a -
tiie b r u z d n a ś c i a n a c h d o p r z e w o d ó w e l e k t r y c z n y c h 
i t. p . 

P o w a ż n ą a k c j ę p r z e d s i ę w z i ę ł o S towarzyszen ie , p r o ­
p a g u j ą c o d szeregu lat m e t o d y w y k o n a n i a r o b ó t 
w ok re s i e z i m o w y m w c e l u z m n i e j s z e n i a w a h a ń w i n ­
t e n s y w n o ś c i b u d o w n i c t w a w r ó ż n y c h p o r a c h r o k u . 
W a k c j i tej za in te resowane są d w a p o w a ż n e d z i a ł y p rze ­
m y s ł u , .m ianowic i e w y t w ó r n i e c e m e n t u i b u d o w n i c ­
two, p o z a t e m p o p i e r a n a o n a b y ł a p r zez Depa r t amen t 
H a n d l u i S t o w a r z y s z e n i e A r c h i t e k t ó w . Z a r ó w n o ce­
m e n t o w a n i e j ak i p r z e m y s ł o w c y b u d o w l a n i z a i n i c j o ­
w a l i p r ó b y w y k o n a n i a r o b ó t betonowych z i m ą z z a ­
s to sowan iem p o k r y ć o c h r o n n y c h i sz tucznego ogrze­
w a n i a . P r ó b y te d a ł y o t y l e doda tn i e r ezu l t a ty , ż e p o 
k i l k u l a l a c h w y t w o r z o n o j u ż pewne m e t o d y p o s t ę p o ­
w a n i a , i- obecnie o d p a r u lat p r o w a d z o n a jest s z e r o k a 
propaganda!, mi. i n . d r o g ą p r o s p e k t ó w , b roszu r , w y ­
d a w n i c t w k s i ą ż k o w y c h i t. p . d l a w z m o ż e n i a b u d o w ­
n i c t w a w ok res i e z i m o w y m . R e z u l t a t y tej a k c j i są 
d o s y ć p o w a ż n e , np . w e d ł u g b a d a ń N o w o j o r s k i e g o 
Z w i ą z k u b u d o w l a n e g o w r. 1922 spadek z a t r u d n i e n i a 
w b u d o w n i c t w i e w N e w Y o r k u i n a j b l i ż s z e j o k o l i c y 
w y n o s i ł w z i m o w y m okres ie o k o ł o 4 5 % , a w l a t a c h 
1928—9 p r z e c i ę t n i e j u ż t y l k o o k o ł o 2 0 % . 

W A m e r y c e n i e m a d o t y c h c z a s p r z y m u s u ubezpie ­
c z e n i a r o b o t n i k ó w l u b p r a c o w n i k ó w budowlanych o d 
n i e s z c z ę ś l i w y c h w y p a d k ó w . U b e z p i e c z e n i a te są d o ś ć 
k o s z t o w n e i n i e r ó w n o m i e r n e , n p . w s tanie N e w Y o r k 
koszt ubezp ieczen ia jest d w a r a z y w i ę k s z y n iż w w i ę k ­
s z o ś c i pozostałych s t a n ó w . W c e l u z m n i e j s z e n i a i lośc i 
w y p a d k ó w S t o w a r z y s z e n i e P r z e d s i ę b . B u d o w l a n y c h 
o p r a c o w a ł o osta tnio p o d r ę c z n i k d l a z a p o b i e g a n i a n ie ­
s z c z ę ś l i w y m w y p a d k o m w b u d o w n i c t w i e , k t ó r y w z b u ­
dz i ł z a in t e r e sowan ie in ie ty lko w A m e r y c e , lecz i w i n ­
n y c h k r a j a c h p o z a jej g r a n i c a m i , n p . we F r a n c j i , 
S z w a j c a r j i i i n . P o z a l e m s p o t y k a m y s i ę n a terenie 
N e w Y o r k u z o r y g i n a l n ą a k c j ą z e s t r o n y mie j scowego 
.Stowarzyszenia P r a c o d a w c ó w B u d o w l a n y c h , k t ó r e co 
r o k u p r z y z n a j e p r e m j u m za naj lepsze p r o w a d z e n i e 
b u d o w y z p u n k t u w i d z e n i a b e z p i e c z e ń s t w a ^ b u d o w y 
w pos tac i s rebrnego p u h a r a d l a w ł a ś c i c i e l a f i r m y i 500 
d o l a r ó w w g o t ó w c e d o p o d z i a ł u m i ę d z y jej p r a c o w n i ­
k ó w . 

W dz iedz in i e n o r m a l i z a c j i S towarzyszen i e P r z e m . 
B u d o w l . p r z e p r o w a d z i ł o p r z y udz ia l e w y t w ó r c ó w stan­
d a r y z a c j ę betoniarek, a w o s t a t n i m czas ie p o m p u ż y ­
w a n y c h w budownictwie; P o z a l e m S towarzyszen i e 

b ierze u d z i a ł w o g ó l n y c h p r a c a c h , p r o w a d z o n y c h p rzez 
B i u r o n o r m a l i z a c y j n e . 

D l a c e l ó w r ac jona lne j k a l k u l a c j i h a n d l o w e j Sto­
w a r z y s z e n i e w y d a ł o w k r ó t k i e i m o p r a c o w a n i u w s k a ­
z ó w k i d l a o b l i c z e n i a k o s z t u r o b ó t z i e m n y c h , w y k o n y ­
w a n y c h p r z y p o m o c y e k s k a w a t o r ó w , k o s z t u t r anspor ­
tu z i e m i , oraz k o s z t u w y k o n a n i a n a w i e r z c h n i szoso­
w y c h z d o k ł a d n e m w y s z c z e g ó l n i e n i e m c a ł e g o po t rzeb­
nego i n w e n t a r z a i pe r sone lu . P o z a tem S t o w a r z y s z e ­
n ie b a r d z o s t a rann ie i s z c z e g ó ł o w o o p r a c o w a ł o ' sp ra ­
w ę k o s z t u amor tyzac j i - i u t r z y m a n i a i n w e n t a r z a b u ­
d o w l a n e g o ( n o m e n k l a t u r a z a w i e r a o k o ł o 700 p o z y c y j ) , 
o raz f o r m u l a r z e d l a o b l i c z e n i a w m i a r ę w y k o n a n i a 
r o b ó t i c h kosz tu , u w z g l ę d n i a j ą c o sobno w s z y s t k i e k o ­
sz ty o g ó l n e z w i ą z a n e z p r o w a d z e n i e m in teresu . 

( O d d z i a ł S t o w a r z y s z e n i a w Cincinnati wj^daił d r u ­
k i e m o d p o w i e d n i e b l a n k i e t y 'do p r o w a d z e n i a s p e c y f i ­
k a c j i kosz tu r o b ó t ) . 

Rys. 2. A'« przetargu wszyscy konkurenci muszą znajdować się 
u) jednakowych warunkach. 

O r g a n e m p r a s o w y m S t o w a r z y s z e ń i a P r z e m y ś l u 
B u d o w l a n e g o jest m i e s i ę c z n i k „ C o n s t r u c t o r " , p i s m o 
o t r e ś c i bogatszej , n i ż o d n o ś n e w y d a w n i c t w a ang ie l ­
skie, f r a n c u s k i e c z y n i e m i e c k i e . I n t e r e s u j ą c e i z u p e ł ­
nie o r y g i n a l n e są w l e m c z a s o p i ś m i e r y s u n k i , n i e spo ­
t y k a n e w a n a l o g i c z n y c h c z a s o p i s m a c h eu rope j sk i ch , 
i l u s t r u j ą c e dosadnie s p r a w y , o m a w i a n e p rzez a u t o r ó w . 
P r z y ł ą c z a m y tu n i e k t ó r e z r y s u n k ó w , a w i ę c rys . 2 
i lus t ru je m y ś l , ż e n a p r z e t a r g u wszyscy k o n k u r e n c i 
m u s z ą z n a j d o w a ć s ię w j e d n a k o w y c h w a r u n k a c h , 
rys . 3 podaje j a k t r u d n o jest z l e c e n i o d a w c y o d r ó ż n i ć 
po z e w n ę t r z n y m w y g l ą d z i e p r z e d s i ę b i o r c ę o d p o w i e ­
dz ia lnego od n ieso l idnego , r y s . 4 p r z e d s t a w i a sen 
p r z e d s i ę b i o r c y n i e d b a j ą c e g o o ś r o d k i zapob iegawcze 
od ' n i e s z c z ę ś l i w y c h w y p a d k ó w . 

W 1925 r . S t o w a r z y s z e n i e z a a k c e p t o w a ł o d l a s w y c h 
c z ł o n k ó w k o d e k s e tycznego p o s t ę p o w a n i a : — jest to 
k r ó t k i z b i ó r z a s a d n i c z y c h w y m a g a ń , j a k i e p o w i n n y 
b y ć s t awiane w s t o s u n k u d o p r z e d s i ę b i o r c ó w c z y to 
w s t o s u n k a c h ze z l e c e n i o d a w c a m i , c z y to k o n k u r e n ­
t a m i p r z y p r z e t a r g a c h n a robo ty , c z y to z r o b o t n i ­
k a m i . 

P o z a w y m i o n i o n e i m i p o w a ż n i e j s z e m i p r a c a m i , Sto­
w a r z y s z e n i e p r z y j m u j e u d z i a ł w k s z t a ł c e n i u z a w o d o -
w e m r z e m i e ś l n i k ó w oraz w y ś w i a d c z a s w y m c z ł o n ­
k o m w o g r o m n e j i lośc i ' i n d y w i d u a l n e u s ł u g i , p o p i e r a ­
j ą c w s t o s u n k u d o w ł a d z i c h s k a r g i , p r z e d s i ę b i o r ą c re-
k u r s y co d o p o d a t k ó w , u ł a t w i a j ą c c z ł o n k o m s w y m do-
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s t ę p d o w y ż s z y c h w ł a d z , p o m a g a j ą c w o t r z y m a n i u 
w a g o n ó w (koleje a m e r y k a ń s k i e w p e w n y c h o k r e s a c h 
r o k u mie m o g ą n a l e ż y c i e p o d o ł a ć p r z e w o z o m ) i ł . p. 

O k r e ś l i ł k i e d y ś jeden z w y b i t n y c h c z ł o n k ó w S t o w a ­
r z y s z e n i a , że p r z e d s i ę b i o r c y b a r d z o p r z y p o m i n a j ą r o l ­
n i k ó w z lą j e d n a k r ó ż n i c ą , że r o l n i c y u s k a r ż a j ą s i ę 
i u s k a r ż a j ą s ię 1 u s k a r ż a j ą s ię , podczas gdy p r z e d s i ę ­
b i o r c y t y l k o u s k a r ż a j ą s ię . O r j e m ł u j ą c s ię w lej s y l u a -

Hys. Zleceniodawcy trudno jest po zewnętrznym wyglądzie 
odróżnić przedsiębiorcę solidnego od niesolidnego. 

c j i , A m e r y k a ń s k i e S t o w a r z y s z e n i e P r z e m . B u d . r ó w n o ­
legle z p r a c ą t w ó r c z ą z d z i e d z i n y o p r a c o w a n i a r ó ż n y c h 
z a g a d n i e ń p r a k t y k i z a w o d o w e j , p r o w a d z i , j a k l o j u ż 
m o g l i ś m y spostrzec, u s i l n ą p r o p a g a n d ę w s z e l k i m i do­
stępnymi ś r o d k a m i ! we w s z e l k i c h ż y w o t n y c h s p r a w a c h , 
d o t y c z ą c y c h b u d o w n i c t w a . N a o s t a ł n i e m doroczneim 
z e b r a n i u S t o w a r z y s z e n i a prezes t egoż S t o w a r z y s z e n i a 
n a w o ł y w a ł p r z e d s t a w i c i e l i cen t ra lnego i l o k a l n y c h z a ­
r z ą d ó w S t o w a r z y s z e n i a , ż e b y s t a ra l i s i ę w y s t ę p o w a ć 
p r zed miejscowymi i p a ń s t w o w y m i w ł a d z a m i o r a z 
l i c z n i e j s z y m i z e b r a n i a m i i z d o b y w a ć zaufan ie d r o g ą 
m ą d r y c h r a d , i p r z y p o m i n a ł , że j a k o obywatele k r a j u 
p r z e d s i ę b i o r c y p o s i a d a j ą swoje p r a w a , a j a k o p ł a t n i c y 
p o d a t k ó w l o m b a r d z i e j . 

O p r ó c z S t o w a r z y s z e n i a P r z e m y s ł o w c ó w B u d o w l a ­
n y c h i jego l o k a l n y c h o d d z i a ł ó w . spotykamy s i ę w 
A m e r y c e ze Z w i ą z k a m i B u d o w l a n y m i , gdzie p r z e m y ­
s ł o w c y b u d o w l a n i o d g r y w a j ą r o l ę p i e r w s z o r z ę d n ą . 
Z w i ą z k i b u d o w l a n e p o s i a d a j ą s t r u k t u r ę n i e s p o t y k a n ą 
w k r a j a c h e u r o p e j s k i c h ; n a j w i ę k s z ą a k t y w n o ś ć z mich 
w s z y s t k i c h p r z e j a w i a N o w o j o r s k i Z w i ą z e k B u d o w l a n y 
(New Y o r k B u i l d i n g Congress ) . P o w s t a ł o n w r. 1921 

i w s k ł a d jego w c h o d z ą architekci, i n ż y n i e r o w i e , p r z e d ­
s i ę b i o r c y , s u b p r z o d s i ę b i o r c y , w y t w ó r c y m i a t e r j a ł ó w 
b u d o w l a n y c h i p rzeds tawic ie l e r o b o t n i k ó w ; członkami 
tego z w i ą z k u m o g ą b y ć t y l k o o soby f i z y c z n e l u b o d ­
dzie lne f i r m y , lecz nie s t o w a r z y s z e n i a z a w o d o w e lub 
hand lowe , obecnie l i c z y om o k o ł o 1100 c z ł o n k ó w . Z p o ­
c z ą t k u Z w i ą z e k z a j ą ł s ię u ł o ż e n i e m statutu m o r a l n e g o 
d l a p r z e m y s ł u b u d o w l a n e g o ; s tatut ten z o s t a ł zaak­
c e p t o w a n y w 1922 r. i m a ma ce lu r e g u l o w a n i e l i n j i 
p o s t ę p o w a n i a w ł a ś c i c i e l a b u d o w y , b a n k i e r a , architek­
ta , p r z e d s i ę b i o r c y , s u b p r z e d s i ę b i o r c y i r z e m i e ś l n i k a . 
N a s t ę p n i e Z w i ą z e k s t w o r z y ł k o m i s j ę s z k o l n i c t w a za ­
wodowego , k t ó r a w e s z ł a w śc i s ł ą w s p ó ł p r a c ę z p r z e d ­
s t a w i c i e l a m i 11 r z e m i o s ł i d z i ę k i tej współpracy co ro­
k u 2000—3000 uczniów u c z ę s z c z a r egu la rn ie n a k u r ­

sy w i e c z o r o w e . T a sama k o m i s j a o rgan izu je co mie ­
s i ąc w s p ó l n e ś n i a d a n i a z o d c z y t a m i , w y g ł a s z a n y m i 
przez n a j w y b i t n i e j s z e jednostki na ak tua lne tematy; 
zeb ran ia te c i e s zą s ię o g r o m n e n i p o w o d z e n i e m — l i c z ­
ba u c z e s t n i k ó w w y n o s i z w y k l e o k o ł o 000 o s ó b . 

N a s t ę p n i e Z w i ą z e k o p r a c o w a ł , o czerni j u ż w s p o m i ­
n a l i ś m y , t y p o w e specy f ikac j e p o s z c z e g ó l n y c h r o b ó t d l a 
33 d z i a ł ó w r z e m i o s ł a , w z i ą ł u d z i a ł w p r o p a g a n d z i e b u ­
d o w n i c t w a z i m o w e g o , s t w o r z y ł s ą d a r b i t r a ż o w y , k t ó r y 
z o s t a ł s k o o r d y n o w a n y z o g ó l n ą j u r y s d y k c j ą i m a m o ż ­
n o ś ć w y d a w a n i a p r a w o m o c n y c h w y r o k ó w , — i lość 
o s ą d z o n y c h s p r a w jest c o p r a w d a n i e d u ż a , j ednak i lo ść 
z g ł o s z e ń o w y j a ś n i e n i a p r z y r o z b i e ż n o ś c i z d a ń jest 
b a r d z o d u ż a i i s tn ien ie lego s ą d u b a r d z o p o m a g a d o 
p r z y j a c i e l s k i e g o r o z s t r z y g a n i a s p o r ó w . 

Go r o k u Z w i ą z e k w y b i e r a o k o ł o 25 b u d ó w , gdz ie 
specjalne k o m i t e t y , s k ł a d a j ą c e s ię z w ł a ś c i c i e l a b u d o ­
w y , p r z e d s i ę b i o r c y , a r ch i t ek t a i p r z e d s t a w i c i e l a robo t ­
n i k ó w u s t a l a j ą , k t ó r z y z r o b o t n i k ó w ze w z g l ę d u n a 
z r ę c z n o ś ć , d o k ł a d n o ś ć r obo ty , s u m i e n n o ś ć i z a m i ł o w a ­
n ie d o p r a c y z a s ł u g u j ą na w y r ó ż n i e n i e . Na. b u d o w i e 
z w y k l e b y w a w y r ó ż n i o n y c h tą d r o g ą do 20 r o b o t n i ­
k ó w . W y r ó ż n i e n i o t r z y m u j ą u r o c z y ś c i e , w o b e c n o ś c i 
w s z y s t k i c h r o b o t n i k ó w , z a ś w i a d c z e n i a i z ł o t e o d z n a ­
k i , o p r ó c z tego d o b u d y n k u w m u r o w u j e s i ę b r o n z o-
w ą t a b l i c ę z n a z w i s k a m i o d z n a c z o n y c h . O t r z y m a n e 
o d z n a c z e n i a są b a r d z o c e n i o n e przez r o b o t n i k ó w , — 
w c i ą g u 5 l a t o s t a tn i ch w y d a n o i c h o k o ł o 1 (*>()()() sz tuk . 

Z w i ą z e k B u d o w l a m y w F i ł a d e l f j i stosuje t ę s a m ą 
p r a k t y k ę , l ecz n i e o d d z i e l n i e w s t o s u n k u do k a ż d e j b u ­
d o w l i . Szereg i n n y c h s t a n ó w , jak r ó w n i e ż s t o w a r z y ­
szenia a r c h i t e k t ó w z K a n a d y , Arngłji i F r a n c j i za inte­
r e s o w a l i s ię p r a k t y k ą t y c h o d z n a c z e ń ze w z g l ę d u na 
s t w i e r d z o n e podn ie s i en ie tą d r o g ą e n t u z j a z m u w p r a ­
c y i d u m y z a w o d o w e j . 

Itys. 4. Sen przedsiębiorcy nie dbającego o środki zapobiegaw­
cze oil nicszczęśliwycli wypadków. 

Z w i ą z k i B u d o w l a n e , j a k z a u w a ż o n o , p r z y c z y n i a j ą 
s ię w d u ż e j m i e r z e do hannomijmego w s p ó ł d z i a ł a n i a 
wszystkich sfer z a i n t e r e s o w a n y c h w b u d o w n i c t w i e ; 
wie le sp raw, k t ó r e do tychczas ze w z g l ę d u na r ó ż n i c e 
z d a ń , b y ł y w c i ą ż d y p l o m a t y c z n i e ' o d k ł a d a n e na p ó ź ­
n ie j , z o s t a ł y d z i ę k i Z w i ą z k o m p rzes tud jowane . podda ­
ne dyskusji i r o z s t r z y g n i ę t e . 
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tNŻ, A. DŻIEDZIUL 

R E F L E K S Y W Y S T A W O W E Z B E R L I N A 
Rozpoczynamy druk szeregu interesujących 

obserwtićyj ini. A. Dziedziula, prezesa pomorskiej 
organizacji przemysłu ceramicznego. Cechuje le 
uwagi zupełna niezależność sądu i żywa forma, 
uwagi te mogą wywołać dyskusje, której chętnie 
otworzymy lamy. (Red. ). 

W s i e r p n i u z a m k n i ę t o M i ę d z y n a r o d o w a W y s t a w ę 
B u d o w l a n ą w B e r l i n i e . Ze w z g l ę d u na sam lemat 
1 b i o r ą c p o d u w a g ę p r o j e k t o w a n ą w 1935 r. W y s t a w ę 
B u d o w l a n a , w W a r s z a w i e , c h c i e l i b y ś m y w y p o w i e d z i e ć 
k i l k a u w a g k r y t y c z n y c h o w y s t a w i e , k t ó r e n a m się 
m o g ą p r z y d a ć , 

P rzedewszys t lk io in c i e k a w e jest — w j a k i s p o s ó b 
r o z w i ą z a n o zagadnienie urbanistyczne i architekto­
niczne Wystawy, W c i ą g u k i l k u lat , n a n i e z a b u d o w a ­
n y c h t e r e n a c h B e r l i n a W . na k o ń c u K a i s e r d a i n m u , 
w y b u d o w a n o c a ł y k o m p l e k s g m a c h ó w w y s t a w o w y c h , 
k t ó r y c h p r z e z n a c z e n i e m jest b y ć s t a ł y m terenem w y ­
staw m i ę d z y n a r o d o w y c h . Z a d a n i e to b y ł o w d z i ę c z n e 
p o d W s z e l k i m i w z g l ę d a m i . J a k ż e ż je r o z w i ą z a n o ? 

O t ó ż p o s t a w i o n o szereg d u ż y c h k o s z a r o w y c h n ice ­
st et yc z u y c h g m a c h ó w - ł a n dar, n iesk o o r d y n o w a n y c h po ­
m i ę d z y s o b ą a n i p o d w z g l ę d e m r o z p l a n o w a n i a , a n i w y ­
g l ą d u z e w n ę t r z n e g o . W tym k o n g l o m e r a c i e b u d y n ­
k ó w i p l a c ó w w i d z czu je s i ę j a k s t r acony i p o ł a p a ć 
się nie m o ż e w p o s z c z e g ó l n y c h p a w i l o n a c h . W do­
d a t k u b r a k b y ł o j a s n y c h d r o g o w s k a z ó w — w j a k i m 
k i e r u n k u p o s u w a ć s ię należy. R o z w i ą z a n i e n i e z w y k l e 
n ieudo lne i szpetne, i s ł u ż y ć m o ż e p r z y k ł a d e m , j ak n i e 
n a l e ż y b u d o w a ć t e r e n ó w w y s t a w o w y c h . P y s z n i e o d b i ­
ja o d w y s t a w y b e r l i ń s k i e j n a s z a P . W . K . , szczerze to 
p r z y z n a ć n a l e ż y . 

Z a d a n i a tego r o d z a j u p o w i n n y b y ć r o z w i ą z y w a n e 
przez j e d n ą o s o b ę , k t ó r e j o b o w i ą z k i e m jest k o o r d y n o ­
w a ć p r a c ę p o s z c z e g ó l n y c h a r c h i t e k t ó w i s t w o r z y ć c a ­
łość h a r m o n i j n ą p o d w s z e l k i m i w z g l ę d a m i . Spodz ie ­
wamy 7 s ię , ż e w W a r s z a w i e w 1935 r. b ę d z i e inacze j , 
n i ż w B e r l i n i e . 

Do na jc i ekawszego d z i a ł u W y s t a w y z a l i c z y ć nale­
ży dział międzynarodowy, gdzie i P o l s k ę , niestety, 
znajdujemy. M ó w i m y nies te ty , b o d z i a ł P o l s k i n i e o d ­
p o w i a d a ł g o d n o ś c i w i e l k i e g o państwa o starej k u l ­
turze. 

W m a ł e j s a l i , d o s k o n a ł e z r e s z t ą o ś w i e t l o n e j , p o ł o ­
ż o n e j n a k o ń c u k o r y t a r z u , d o k ą d d o s ł o w n i e k a ż d y 
w i d z a u t o m a t y c z n i e z a g l ą d a ć m u s i a ł , z n a j d o w a l i ś m y : 

Szereg p l a n ó w n o w y c h k o s z a r o w y c h d o m ó w i d o m ­
k ó w Z U P U , F u n d u s z u W o j s k o - K w a t e r u n k o w e g o , S p ó ł ­
d z i e l ń M i e s z k a n i o w y c h U . P . i Ż o l i b o r z a , i n a poc ie ­
szenie : p l a n r e g u l a c y j n y W a r s z a w y , j e d n ą k s i ą ż k ę , 
2 k r z e s ł a , s t ó ł i — m o d e l d w o r c a g ł ó w n e g o . T b leż 
d w u k r o t n i e słyszałem, j a k p r z e w o d n i k t ł o m a c z y ł : „ t a m 
znajduje s i ę s to i sko P o l s k i . Jest t y l k o k i l k a ' p l a n ó w 
b u d y n k ó w k o s z a r o w y c h (kasernenar t ig) , ale zato j e s ł 
c i e k a w y m o d e l d w o r c a cen t ra lnego z p y s z n e m r o z w i ą ­
z a n i e m p l a c ó w i o t w o r u n a d ó ł " . M i a ł o n z u p e ł n ą r a ­
c j ę , i g d y b y n ie ó w m o d e l , d z i a ł p o l s k i b y ł b y p o p r o -
s l u s k a n d a l e m , g d y ż u r z ą d z o n y b y ł j a k w y s t a w a p r a c 
j a k i e j ś s z k o ł y p r z e m y s ł o w e j . 

Z a p y t y w a n o n i n i e na w y s t a w i e , kto zorganizouud 
dział polski i k to w ten .sposób z l e k c e w a ż y ł w i e l o l e t n i 
d o r o b e k po l sk i ego a r c h i t e k t a i inżyniera? N i e w i e ­
d z i a ł e m . O k a z a ł o s ię , że o r g a n i z a t o r e m b y ł o P o l s k i e 
T o w . R e f o r m y M i e s z k a n i o w e j , k t ó r e z d u m ą o g ł a s z a , 
że c a ł y d z i a ł P o l s k i k o s z t o w a ł t y l k o zł . 8.475,38 
(Nr . 8/1931 Donn, Osiedle , M i e s z k a n i e ) . 

A m y p y t a m y s ię , z j a k i e g o t y t u ł u P . T . R . M . ro­
ści sobie m o n o p o l i s t y c z n e p r a w o r e p r e z e n t o w a n i a b u ­
d o w n i c t w a polskiego ' i u r z ą d z a n i a t ak nieudolnych w y ­
s t aw? D laczego n i e z a p r o s z o n o d o w s p ó ł p r a c y n a ­
s z y c h c e n t r a l n y c h o r g a n i z a c y j a r c h i t e k t ó w i p r z e m y ­
s ł o w c ó w b u d o w l a n y c h , k t ó r e w p i e r w s z y m r z ę d z i e 
u p o w a ż n i o n e s ą d o r e p r e z e n t o w a n i a po l sk i ego b u d o ­
w n i c t w a ? N i e p o r u s z a l i b y ś m y tej s p r a w y , g d y b y d z i a ł 
P o l s k i r e p r e z e n t o w a n y był n a w y s t a w i e w B e r l i n i e 
w s p o s ó b n a l e ż y t y i c h o ć nieco este tyczniej , l ecz to, ç o 
wystawiono, n i e jest nawet dostateczne d l a w y s t a w y 
p rac u c z n i o w s k i c h s z k o ł y r z e m i e ś l n i c z e j . Ś r ó d p l a n ó w 
b y ł y samie k o s z a r o w e d o m y , a n i jedne j a r t y s t y c z n e j 
w i l l i , h o t e l u l u b p a ł a c y k u n i e t y l k o p o ś r ó d d o s k o n a ­
ł y c h n a s z y c h z a b y t k ó w a rch i t ek t o n iczin y c h , lecz nawet 
i n o w o c z e s n y c h , — same tylko „ p u d ł a " nowoczesne . 

C a ł y materjał z d z i a ł u b u d o w l a n e g o P . W . K . , k t ó ­
r y w k a ż d e j c h w i l i s t a ł d o d y s p o z y c j i o r g a n i z a t o r ó w , 
p o p r o s i l i z l e k c e w a ż o n o i o niego s ię n a w e t n i e u p o m ­
n iano . A o g r o m n a nasza l i t e r a tu ra a r c h i t e k t o o i e z n o -
b u d o w l a n a r e p r e z e n t o w a n a b y ł a p rzez 1 k s i ą ż k ę wte­
dy, k i e d y N i e m c y p o s t a w i l i na terenie wystawy a ż 
d w i e d u ż e k s i ę g a r n i e a r c b i t e k t o n i c z n o - b u d o w l a n e . 

Z a p y t u j e m y , d laczego M i n i s t e r s t w o B . P . z e z w o l i ł o 
n a tak s k a n d a l i c z n e z o r g a n i z o w a n i e d z i a ł u po l sk i ego? 
C z y nie jest o b o w i ą z k i e m M i n i s t e r s t w a d b a ć o to, b y 
po l sk iego b u d o w n i c t w a p r z y n a j m n i e j n a i m p r e z a c h , 
m i ę d z y n a r o d o w y c h n i e k o m p r o m i t o w a n o ? L e p i e j zo­
s t a ć w d o m u , n i ż w p o d o b n y s p o s ó b p o p i s y w a ć s i ę . 
C h ę t n i e u s ł y s z e l i b y ś m y ze s t rony P . T . R . M . w y j a ś n i e ­
n i a , d laczego n ie z w r ó c o n o s i ę d o c e n t r a l n y c h o r g a n i ­
zacy j o w s p ó ł p r a c ę ? C z y z n i e d o ł ę s t w a , c z y t e ż p a r t y ­
k u l a r y z m u ? Z r e s z t ą , w s z y s t k o jedno, g run t — ż e n a 
m i ę d z y n a r o d o w y c h i m p r e z a c h M a r n o w a ć P o l s k i n i e 
w o ln o , i w s z e l k i e s a m o z w a ń s t w o p o w i n n o b y ć n a p i ę t ­
n o w a n e . 

J a k w s z ę d z i e — i n a W y s t a w i e do n a j b a r d z i e j ar­
t y s t y c z n y c h i c i e k a w y c h d z i a ł ó w n a l e ż a ł dział francu­
ski. R ó ż n o r o d n o ś ć p r z e j r z y s t y c h i d o s k o n a l e o ś w i e t l o ­
n y c h p l a n ó w , p r z e k r o j ó w i m o d e l i , w s z y s t k o to u j ę t e 
w s p o s ó b wysoce a r t y s t y c z n y , stale o b l ę ż o n e było t a ­
k i m t ł u m o m o s ó b , że do s a m y c h e k s p o n a t ó w d o c i s n ą ć 
s ię nie m o ż n a byfo. P o g l ą d o w o w m i n j a ł u r a c h p o k a ­
z a n o r ó ż n e f a z y s t o p n i o w e g o b u r z e n i a s t a r y c h b u d o ­
w l i p a r y s k i c h i z a m i a n ę t a k o w y c h n ó w o c z e s n e m i —• 
p r z y jedmoczcsinom r e g u l o w a n i u u l i c i p l a c ó w m i e j ­
s k i c h . 

W jedne j z h a l w y s t a w i o n o ł . z w . plany Voisin, 
op i sane w N r . 8/9 „ A r c h i t e k t u r y i B u d o w n i c t w a " , re­
w o l u c y j n i e r o z w i ą z u j ą c e s p r a w ę z a b u d o w a n i a ś r ó d ­
m i e ś ć P a r y ż a d r a p a c z a m i c h m u r 30,—40 p i ę t r o w y m i . 
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C i e k a w y c h tego c u d o w n e g o p r o j e k t u a r c h . L e C o r b u ­
siera o d s y ł a m y d o N r . 8/9 „ A i B " . 

O t ó ż d z i a ł f r a n c u s k i s ł u ż y ć m o ż e w z o r e m d l a nas , 
c h o ć L e C o r b u s i e r i jego adepc i o b u r z a j ą s ię , ż e F r a n ­
c j a w y s t a w i ł a i swe z a b y t k i a r ch i t ek ton i czne . A l e p . 
C o r b u s i e r jest u l t r a m o d e r n i s t ą d wobec tego p r z e b a ­
c z a m u s ię to . Za repHiku ją n a m , że d z i a ł f r a n c u s k i k o ­
s z t o w a ł Oikoło IV2 m i l j o n a fr . S ł u s z n i e , ale m y n i e 
p o t r z e b o w a l i ś m y i ś ć ś l a d a m i F r a n c j i c o d o w y d a t k ó w , 
umiel iśmy b o w i e m c a ł y i n a t e r j a ł g o t o w y p o P . W . K. 

D z i a ł n i e m i e c k i b y ł i m p o n u j ą c y i p r z y z n a ć t r zeba , 
że p o k a z a n y m a t e r j a ł b y ł w y j ą t k o w o wszechs t ronn ie 
o p r a c o w a n y . O p i s jego z a j ą ł b y za d u ż o mie j s ca , w o ­
bec czego z a t r z y m a m y s i ę t y l k o na r z e c z a c h nas spe­
c j a l n i e m o g ą c y c h i n t e r e s o w a ć . 

D u ż o u w a g i p o ś w i ę c o n o a n a l i z i e Grenzsiedelungen 
(osadn ic twa p o g r a n i c z n e g o ) . Co do P o l s k i — a k c e n ­
tuje s ię n a m a p a c h p o g l ą d o w y c h ( ż o ł n i e r z w r o g a t y w ­
ce) , że jest t o o s a d n i c t w o nac jona lne i p ó ł w o j s k o w e . 
0 f r ancus ik i cm o s a d n i c t w i e p o d k r e ś l o n o , że o s a d n i c y 
są c u d z o z i e m c a m i . M a s a fo log ra f i j i p r z e z r o c z y . D o ­
s k o n a l e o p r a c o w a n y d z i a ł . 

P o l e m c a ł ą h a l ę z a j ę t o p r o p a g a n d ą 8 godz. dnia 
pracy o raz s t a t y s t y c z n y m p o g l ą d o w y m (obrazki ) m a ­
te r ja lem, do tycz , s topn iowego w z r o s t u z d o b y c z y so­
c j a l n y c h z p o d z i a ł e m n a p o s z c z e g ó l n e g a ł ę z i e p r z e m y ­
s łu . J e d n a k c a ł y z e w n ę t r z n y s p o s ó b o p r a c o w a n i a m a ­
t e r j a ł u u j ę t y jest p rzez z w i ą z k i z a w o d o w e w z o r e m 
p r o p a g a n d o w y c h p l a k a t ó w b o l s z e w i c k i c h . P r z y z n a ć 
n a l e ż y , ż e z e b r a n y m a t e r j a ł jest p e ł n y i boga ty 

C i e k a w e są studija i p r o p a g a n d a n a d r a c j o n a l i z a ­
cją b u d o w n i c t w a za p o m o c ą radja i barometru. M i a ­
n o w i c i e z a l e c a s ię , c o p o d k r e ś l o n o szeregiem r y s u n k ó w 
1 w y k r e s ó w , b a c z n i e z w r a c a ć u w a g ę n a z a p o w i a d a n ą 
p o g o d ę , b y w e d ł u g tego u k ł a d a ć pewne robo ty , n i e 
z a m a w i a ć n a d r u g i d z i e ń m u r a r z y n . p . w d n i m r o ź n e , 
p r z y n a d c h o d z ą c y m o k r e s i e d e s z c z ó w — w s t r z y m a ć 
p r z y g o t o w a n i a d o r o b ó t z i e m n y c h i s i e w n y c h i t. d . 
M a t e r j a ł p r z e k o n y w u j ą c y i d o b r y . 

Jest też c o ś d l a n a s z y c h m ł o d y c h a r c h i t e k t ó w , m i a ­
n o w i c i e w y k a z a n o c a ł y m szeregiem p r z y k ł a d ó w n i e r a ­
c j o n a l n o ś ć i s z k o d ę b u d o w a n i a płaskich dachów w na­
szym klimacie. N i c i ą p r z e w o d n i ą c a ł e j w y s t a w y jest 
ta p r o p a g a n d a p r z e c i w p ł a s k i m d a c h o m . A l e c z y to 
p r z e k o n a n a s z y c h m ł o d y c h m o d e r n i s t ó w , p r o p a g u j ą ­
c y c h m a r o k a ń s k i e d a c h y ? 

D u ż y d z i a ł p o ś w i ę c o n o z a g a d n i e n i u normalizacji 
p o s z c z e g ó l n y c h e l e m e n t ó w b u d o w l a n y c h . N i e m i e c k i 
K o m i t e t N o r m a l i z a c y j n y w y s t a w i ł c a ł y k o m p l e k s zno r ­

m a l i z o w a n y c h c z ę ś c i w n a t u r a l n e j w i e l k o ś c i . P o z a 
tern w y s t a w i o n o w p r z e k r o j u d o m e k c a ł y , s k ł a d a j ą c y 
s ię z c z ę ś c i z n o r m a l i z o w a n y c h . D o s k o n a ł y t en d z i a ł 
z a l e c a ł o b y s ię i u nas u r z ą d z i ć , bo s p r a w ą n o r m a l i z a ­
c j i masz ś w i a t b u d o w l a n y , j a k d o t ą d , w y k a z u j e b a r d z o 
n i k ł e z a in ter es o wami e. 

O g r o m n y tereni zajęty b y ł w z o r a m i na tu ra lne j 
w i e l k o ś c i n o w o c z e s n y c h me tod i z d o b y c z y na p o l u 
budownictwa wiejskiego: w z o r o w e f e r m y , m a ł e d o m ­
k i r o l n i c z e , u r z ą d z e n i e stajen, c h l e w ó w i o b ó r . I ten 
tak w a ż n y d z i a ł , spec ja ln ie d l a p a ń s t w a ro ln iczego 
j a k i e m jest P o l s k a , z a i n t e r e s o w a ł b y szersze m a s y n a ­
s z y c h r o l n i k ó w . D z i a ł ten b y ł w y j ą t k o w o z a j m u j ą c y 
i p o u c z a j ą c y . 

Z a g a d n i e n i a nowoczesnej urbanistyki p r z e d s t a w i a ­
ły s ię r ó w n i e ż o k a z a l e . L e c z nie z a u w a ż y ł e m n i g d z i e 
n a l e ż y c i e zaakcen towanego z r o z u m i e n i a d l a p i ę k n a da ­
l e k i c h i n i e z a m ą c o n y c h p e r s p e k t y w , w c z e m tak ce­
luje c u d o w n a 1 u r b a n i s t y k a f r a n c u s k a , do czego jeszcze 
p o w r ó c ę n a i n n e m m i e j s c u . 

W z o r o w e z a ś d o m k i i m i e s z k a n i a e k o n o m i c z n e , 
k t ó r y c h z n a j d o w a ł a s ię n a w y s t a w i e n i e z l i c z o n a i l o ść , 
n i c n o w e g o n i e d a j ą . W s z ę d z i e p r o p a g a n d a d l a s talo­
w y c h m e b l i , d z i ś t a k m o d n y c h , lecz m a ł o p r z e k o n y ­
w u j ą c y c h , g d y ż jeszcze nade r d r o g i c h . M e b l e z a ś d r e w ­
n i a n e — to s ame p r y m i t y w y p r o s t o k ą t n e , tanie , lecz 
nieestetyczne. 

T y l e na jc i ekawszego o niemieckim dz ia le , boga­
t y m i opracowanym z w i e l k ą s t a r a n n o ś c i ą . 

C o do działów innych państw, to t y l k o S t a n y Z j e d ­
noczone boga to o b e s ł a ł y w y s t a w ę , specja lnie c i e k a w e -
m i z d j ę c i a m i i p l a n a m i . A r t y s t y c z n y m , p r ó c z f r a n c u ­
sk iego , b y t d z i a ł I t a l j i , k t ó r a w y s t a w i ł a g i p s o w y m o ­
del F o r u m R o m a n u m z o k o l i c a m i , z z a a k c e n t o w a n i e m 
r o b ó t r e n o w a c y j n y c h . W d z i a ł a c h i n n y c h p a ń s t w — 
d u ż o fo log ra f i j i p l a n ó w r e g u l a c y j n y c h , p o z a t e m — 
m a ł o c i e k a w e g o . 

O s o b n ą s a l ę z a j m o w a ł g i g a n t y c z n y p ro jek t , fan ta ­
s tyczn ie p i ę k n y i ś m i a ł y , H e r m a n n a S o r g e ł a z M o n a ­
c h j u m p . t. „Panropa. O b n i ż e n i e p o z i o m u m o r z a Ś r ó d ­
z i emnego i i r y g a c j a S a h a r y " . So rge l r o z w i j a pro jekt 
w y b u d o w a n i a t a m y p o m i ę d z y H i s z p a n j ą i A f r y k ą — 
z a m k n i ę c i a c i e ś n i n y G i b r a l t a r s k i e j — i o b n i ż e n i a po­
z i o m u m o r z a Ś r ó d z i e m n e g o o 200 m . T y m w s p a n i a ­
ł y m p r o j e k t e m osobno z a j m i e m y s i ę . 

T a k samo o b s z e r n y d z i a ł r ó ż n y c h z a s t ę p c z y c h m a -
t e r j a ł ó w b u d o w l a n y c h i i z o l a c y j n y c h n a W y s t a w i e 
B e r l i ń s k i e j dozna osobnego r o z p a t r z e n i a . 

CZY JESTEŚ NASZYM PRENUMERATOREM? 

JEŻELI NIE — NAPISZ DO NAS DLACZEGO! 
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K R O N I K A E K O N O M I C Z N A 

I P O L S K I Z J A Z D Z E Ł B E T N I K Ó W 
21—22.XI 1031. 

Zorgan izowany przez B a d ę Cemento­
wą I P o l s k i Z jazd Ż ę l b e t n i k ó w zbudz i ł 
wielkie zainteresowanie. O p r ó c z l i cznych 
zg łoszeń i n d y w i d u a l n y c h na Zjazd , zapo­
w i e d z i a ł o swe przybyc ie k i l k a zb ioro­
w y c h wycieczek i n ż y n i e r ó w i t e c h n i k ó w 
z dalszych oko l i c k ra ju . Ponadto ilość 
z g ł o s z o n y c h r e f e r a t ó w , k t ó r y c h a u t o r ó w 
i t y t u ł y n iże j podajemy, ś w i a d c z y najdo­
bitniej, że Z jazd ten będz i e m i m o obecne 
c iężk ie czasy, p r a w d z i w ą m a n i f e s t a c j ą 
naszej t ę ż y z n y duchowej i wysokie j k u l ­
tury technicznej. 

(Należy p o d k r e ś l i ć , że niespodziewanie 
d u ż ą i lość r e f e r a t ó w z g ł o s z o n o z dz i a łu 
lechnologj i betonu, co jest dowodem 
prawdziwego zrozumienia naszych inży ­
n i e r ó w d la tej najnowszej gałęzi n a u k i 
o betonie. P o z a tem z p r z e g l ą d u refera­
t ó w w i d z i m y , że o b e j m u j ą one prawie 
wszystkie zagadnienia techniczne, tak że 
k a ż d y z u c z e s t n i k ó w Zjazdu będz i e m i a ł 
m o ż n o ś ć znalezienia i n t e r e s u j ą c e g o go te­
matu. 

Tytuły referatów, zgrupowane alfabe­
tycznie wedle nazwisk a u t o r ó w b r z m i ą 
n a s t ę p u j ą c o : 

1. Inż. Stanislaw Andruszewicz — „ O -
bliczanie s k o m p l i k o w a n y c h s y s t e m ó w ra­
m o w y c h z p u n k t u widzen ia stosownego 
w y b o r u n i ewiadomych" . 

2. Inż. Stanislaw Andruszewicz—„No­
we budowle żelbetowe na Ś l ą sku" . 

3. Prof. dr. Stefan liryla — „ W y z n a ­
czenie uzbrojenia w s ł u p a c h ś c i s k a n y c h 
m i m o ś r o d k o w o " . 

4. Prof. dr. Stefan Bryla — „Źe lazo-
beton w zastosowaniu do budowy wyso­
k ich d o m ó w w Polsce" . 

5. Inż. Bronisław Bukowski — i „ B u d o ­
wa ż e l b e t o w e g o z b i o r n i k a na sodę w K r a ­
k o w i e " (z filmem), 

0. Inż. Bronisław Bukowski •— „ D o ­
ś w i a d c z e n i a nad s i a tką j edno l i t ą j ako u-
zbrojeniem betonu". 

7. Inż. dr. Alfons Chmielowiec — .^Ra­
c jonalny typ ż e l b e t o w e g o mostu belko­
wego o p o m o ś c i e górą" . 

8. Inż. Roman Cyge — „ Z n a c z e n i e ce­
mentu s z y b k o t w a r d n i e j ą c e g o d la rozwo­
j u budownic twa betonowego*'. 

9. Inż. Tadeusz Czaderski — „ W p ł y w 
racjonalnego doboru z i a rn k r u s z y w a na 
w ł a s n o ś c i betonowej nawie rzchn i drogo­
wej i p ły t c h o d n i k o w y c h G r a n i t o i d " . 

10. Inż. Antoni Eiger — „ B e t o n nor­
ma lny" . 

11. Prof. Józef Fedorowicz — „Klasy ­
fikacja b e t o n ó w cementowych" , 

12. Ini. .S'. Glucks mań — „ T e o r j a ugię­
cia u s t r o j ó w k r z y w y c h i jej zastosowanie 
do obl iczenia sprężystych deformacyj i 
statystycznego obl iczenia r a m i innych 
niewyznac/ .alnycb u s t r o j ó w " . 

13. Inż. Griffel — i Zastosowanie żelbc-
l u i betonu przy budowie 14 -p ię t rowego 
„drapacza c h m u r " w Katowicach, 

14. Inż. J. Harband — „ S u w a k loga­
ry tmiczny j ako nomogram do obl iczania 
Zespo łów ż e l b e t o w y c h " . 

15. Inż. Stanisław Hcmpcl — „ O k r e ­
ś lenie w a r u n k ó w , przy k t ó r y c h szkielet 
żelbetowy b u d y n k u będzie ń a j e k o n o m i c z -
niejszy". 

P R Z E G L Ą D B U D O W L A N Y 
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16. Inż. Stanisław Hempel — „Ugięcie 
ł u k u t r ó j p r z e g u b o w e g o " . 

17. Inż. Stanisław Hempel — „ N o w y 
s p o s ó b mierzenia p r z e s u n i ę ć w .specjal­
nych w y p a d k a c h " . 

18. Prof. dr. Maksymiljan Iluber — 
„ N o w s z e badania w ł a s n o ś c i w y t r z y m a ł o ­
ś c i o w y c h ż e l a z o b e t o n u " . 

19. Inż. Paweł Jakouileff — „O nor­
mal izac j i i marnot rawstwie w projekto­
wan iu" . 

20. Inż. Franciszek Johannsen—„Kon­
kursy na projekty i n ż y n i e r s k i e " . 

21. Michał Kalecki — „Obl iczen ie 
pewnego typu s t r o p ó w ż e b r o w y c h w za­
łożen iu p ł y t y zamocowanej" . 

22. Inż. dr. Tomasz Kluż — „ N o w a 
metoda ana l i tyczna obl iczenia belek cią­
g łych i n i e k t ó r y c h r am ż e l b e t o w y c h o 
s t a ł y c h i l in jowo zmiennych przekrojach 
z zastosowaniem tablic l i c z b o w y c h p rzy 
d o w o l n y c h o b c i ą ż e n i a c h i r o z p i ę t o ś c i a c h " . 

23. Inż. dr. Czesław Kłoś — „ W p ł y w 
domieszk i g l iny na w y t r z y m a ł o ś ć i na 
skurcz be tonu" (z przezroczami) . 

24. Inż. Cezary Lubiński — „ B e t o n o ­
wanie ł u k u syst. Me lana przy budowie 
hangaru w Warszawie" . 

26. Prof. dr. Jan Łopuszański — 
„ W p ł y w p y ł u na j a k o ś ć betonu". 

27. Prof. dr. Jan Łopuszański — „Bu­
d o w a przegrody w W a p i e i m i c y " . 

28. Inż. Mikołaj Masłowski — „Rola 
be lonu w p r z y s z ł e j wojnie" . 

29. Inż. Jerzy Nechay — „ B a d a Ce­
mentowa, j a k o czynn ik t w ó r c z y w roz­
wo ju że lbe tu w Po l sce" . 

30. Prof. Wacław Paszkowski — „Ba­
danie nad w s p ó ł p r a c ą betonu z że lazem 
w k o n s t r u k c j i ż e l b e t o w e j " . 

31. Prof. Wacław Paszkowski — W 
sprawie k s z t a ł t u p r ó b e k do kon t ro l i w y ­
t r z y m a ł o ś c i betonu na ś c i s k a n i e " . 

32. Inż. Bronisław Plebiński — „Sta­
tyka d o ś w i a d c z a l n a m e t o d ą prof. Regg-
sa". 

33. Inż. Wojciccli Poguny — „ P l a ­
styczne o d k s z t a ł c e n i a w kons t rukc jach 
betonowych i ż e l b e t o w y c h " . 

34. Inż. Wojciech Pogany — „(Rentge­
nologiczne badanie p r z e k r o j ó w w zgina­
nych be lkach be tonowych i ż e l b e t o w y c h " . 

35. Inż. Wojciech Pogany —• „ P o r o ­
w a t o ś ć o g ó l n a i Wloskowata ; nowe spo­
soby jej oznaczenia w kons t rukc jach be­
tonowych" . 

36. Inż. Pohoryles — „ L e k k i e betony". 
37. Inż. Stanislaw Serafin — „ S p r a w o ­

zdanie z w y k o n a n i a wież z a m k n i ę ć sztol­
n i o w y c h przy budowie P a ń s t w o w e g o iZa-
k ł a d u Wodnoe lek t ryczncgo na Sole w P o ­
r ą b c e " . 

38. Prof. 1. Stelta-Sawicki — ( ty tu ł nie 
ustalony). 

39. Inż. dr. Józef Taub — „Łączen i e 
w k ł a d e k w budownic twie ż e l b e t o w e m 
przy pomocy spawania elektrycznego". 

40. Inż. Tadeusz Trojanowski — „Sza­
lowan ia" . 

41. Inż. Tadeusz Trojanowski — „ M o ­
ż l iwośc i ka lku lacy jne cementu wysoko-
w a r l o ś c i o w e g o " . 

42. Inż. Ludwik Tylbor — „ K o n s t r u k ­
c ja ż e l b e t o w a k e s o n ó w pod f i lary mostu 
drogowego na W i ś l e w P u ł a w a c h " . 

43. Inż. Henryk Wąsowicz — „ P r z y ­
gotowanie m a j s t r ó w do że lbe tu" . 

Z okaz j i Z jazdu i W y s t a w y u k a ż ą się 
specjalne numery czasopism technicznych, 
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p o ś w i ę c o n y c h w ca łośc i zagadnieniom 
budownic twa ż e l b e t o w e g o . 

i-szy P o l s k i Z jazd Ż ę l b e t n i k ó w , zor­
ganizowany z in ic ja tywy Rady Cemento­
wej o d b ę d z i e się w Warszawie w dniach 
od 21—22 l is topada 1931 r. pod protek­
toratem Pana Min i s t r a R o b ó t P u b l i c z n y c h 
w gmachu Stowarzyszenia Techników 
P o l s k i c h przy u l . Czackiego 3/5. Organ i ­
zacją Z jazdu zajmuje się Komi t e t , w y ł o ­
n iony z P rezyd jum B a d y Cementowej . 

O p ł a t a za uczestnictwo w Zjeźdz ie 
wynos i 20 zł. Z w o l n i e n i od niej są dele­
gaci zaproszonych W ł a d z i Instytucyj . 
Uczestnicy Zjazdu , k t ó r z y w p ł a c ą wpiso­
we przed 1 l is topada o t r z y m a j ą d ruko­
wane referaty lub ich s k r ó t y n a j p ó ź n i e j 
15 l i s topada wraz z k a r l a m i uczestnic­
twa. K a r t y te b ę d ą wydawane ze s k r ó t a ­
m i r e f e r a t ó w r ó w n i e ż przed o twarc iem 
Zjazdu. W t e d y o t r z y m a j ą też uczestnicy 
Z jazdu szczegó łowy p r o g r a m obrad . 

Otwarcie Z jazdu n a s t ą p i 2 L X I r. b. 
0 godzinie 10 rano. P r z e m ó w i e n i a p o w i ­
talne z o s t a n ą w y g ł o s z o n e na bankiecie 
po z a k o ń c z e n i u of ic ja lnych obrad 

iNa w y g ł o s z e n i e referatu (ewenl. w 
s k r ó c e n i u ) przeznacza się o k o ł o 10 m i ­
nut i ty leż na d y s k u s j ę . Au to r m o ż e od­
s tąp ić od w y g ł o s z e n i a referatu i ograni­
czyć się jedynie do dyskus j i nad n i m . 

P o s z c z e g ó l n e przemówienia w d y s k u ­
sji nie m o g ą b y ć d ł u ż s z e n i ż 3 minu ty . 
Z a b i e r a j ą c y g łos w i n n i potem p o d a ć na 
p i ś m i e t r e ść swego przemówienia. 

iPo Zjeźdz ie z o s t a n ą referaty wydane 
w p e ł n e m brzmien iu lub w s k r ó c i e — we­
dle uznania K o m i t e t u Organizacyjnego — 
1 w y s ł a n e uczes tn ikom Zjazdu w formie 
Księgi P a m i ą t k o w e j , k t ó r a się u k a ż e r ó w ­
n ież w hand lu k s i ę g a r s k i m . 

K a r t a uczestnictwa w Zjeźdz ie upraw­
nia zarazem do : 

1. u d z i a ł u w wycieczkach w czasie 
Z jazdu , 

2. u d z i a ł u w bankiecie, w y d a n y m 
przez Z w i ą z e k P o l s k i c h Fabryk Ce­
mentu, 

3. o t rzymania w drodze powrotnej 
5 0 % zn iżk i kole jowej , 

4. korzys tan ia z taniego noclegu, 
5. zwiedzenia W y s t a w y betonowej, 
6. o t rzymania po Z jeźdz ie Księgi P a ­

m i ą t k o w e j z referatami Z jazdu . 
U l g o w y nocleg kosztuje za noc d la 1 

osoby zł. 2.50 w sali zbiorowej i zł. 4.— 
w poko ju d w u o s o b o w y m . Z g ł o s z e n i a na 
noclegi n a l e ż y s k ł a d a ć do 1 l is topada, opla 
ca jąc zgó ry n a l e ż n o ś ć za 2 noce. 

W Y S T A W A B E T O N O W A 1 J E J P R O -
G B A M . 

Z w o ł a n i e I-go Polsk iego Z jazdu Źel­
b e l n i k ó w przez B a d ę C e m e n t o w ą w y w o ­
ł a ło w naszym świec ie "technicznym zro­
z u m i a ł e zainteresowanie. N a Z j a z d ten, 
k t ó r y o d b ę d z i e się 2il i 22 .XI r. b. pod 
protektoratem P a n a Min i s t r a R o b ó t P u ­
bl i cznych , w p ł y n ę ł a j u ż znaczna l iczba 
zgłoszeń u c z e s t n i k ó w i r e f e r a t ó w . D o ­
tychczasowe obl iczenia p o z w a l a j ą przy­
p u s z c z a ć , że na Zjazd p r z y b ę d z i e ponad 
200 i n ż y n i e r ó w z ca łe j P o l s k i , aby w re­
feratach na jwybi tn ie j szych f a c h o w c ó w 
ż e l b c l n i c l w a zna l eźć odbicie stanu naszej 
techniki i moż l iwośc i r o z w o j o w y c h żel­
betu w przysz łośc i . 
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T a k l icznie z a p o w i a d a j ą c y sie Zjazd 
z rodz i ł m y ś l u szeregu f i r m skorzystania 
z lej okaz j i d l a c e l ó w r e k l a m o w y c h przez 
pokazanie uczes tn ikom Zjazdu swoich 
w y r o b ó w i rozdanie m a t e r j a ł u propa­
gandowego. T o s k ł o n i ł o -Komitet Organi­
zacyjny Z jazdu do za in ic jowania p ierw­
szej w Polsce, a nawet E u r o p i e Wystawy 
Betonowej, p o ś w i ę c o n e j w s p o s ó b dydak­
tyczny i hand lowy w s z y s t k i m g a ł ę z i o m 
rodzimego p r z e m y s ł u , z w i ą z a n y m ze sto­
sowaniem cementu w z g l ę d n i e betonu we­
d ł u g podanego n iże j p rogramu. 

W y l a w a Be tonowa zapowiada się bar­
dzo okazale. Nic w c h o d z ą c w bl iższe jej 
szczegóły , k t ó r e s ianowie b ę d ą dla zwie­
d z a j ą c y c h mi lą n i e s p o d z i a n k ę , chcemy za­
z n a c z y ć , żc szczegó ln ie okazale przedsta­
w i a ć się b ę d z i e stoisko (Ministerstwa iRo-
b ó t iPubl . , z a w i e r a j ą c e w i e l k ą i lość p la­
n ó w , folograf i j i w i e l k i c h mode l i najcie­
kawszych r o b ó t be tonowych w Polsce. 
W i c i e e k s p o n a t ó w , z g ł o s z o n y c h na W y ­
s t a w ę , podaje najnowsze w y n a l a z k i w 
dziedzinie s tosowania betonu, dotychczas 
z u p e ł n i e nieznane, nawet fachowcom. 
W i ę k s z o ś ć maszyn będz i e pokazana w r u ­
chu . Ostatecznie podzie lono eksponaty na 
0 d z i a ł ó w : 

1. M a t c r j a ł y s k ł a d o w e betonu, żelbe­
tu i kamien ia sztucznego. 

2. Badan ie betonu, nauczanie o n i m , 
prasa i l i teratura techniczna. 

3. iNarzędzia i maszyny do w y r o b ó w 
be tonowych, b u d o w n i c t w a betonowego i 
kamien i sz tucznych. 

4. Gotowe w y r o b y z betonu i kamie­
nia sztucznego oraz lekkie betony. 

5. M a t c r j a ł y pomocnicze do betonu i 
kamien ia sztucznego d la uszczelnienia go, 
p o w i ę k s z e n i a w y t r z y m a ł o ś c i , nadania po­
ł y s k u i t. p. 

0. E lemen ty budowlane, modele, foto-
grafje i p lany r o b ó t ż e l b e t o w y c h . 

W y s t a w a b ę d z i e o twar ta 20.XI r. b. 
o godz. 15 i t r w a ć b ę d z i e przez dnie 21, 
22 i 23.XI (9 rano — 9 w i e c z ó r ) . 

R Y N E K B U D O W L A N Y . 

Sezon r o k u b i e ż ą c e g o w budownic ­
twie by ł , j ak wiadomo, bardzo s ł a b y . 
Wsze lk i e dane cyfrowe, j a k i e m i rozpo­
r z ą d z a m y w s k a z u j ą , że z n a l e ź l i ś m y się 
nietytko znacznie p o n i ż e j r o z m i a r ó w b u ­
downic twa 1929 i 30 r., ale r ó w n i e ż po­
niże j l a l k r y z y s o w y c h 1920 i 7 r. .leżeli 
p o r ó w n a ć budownic two z innemi prze­
m y s ł a m i lo zatrudnienie w budownic ­
twie s p a d ł o znacznie g w a ł t o w n i e j i 
w s topniu n i e w s p ó ł m i e r n i e w i ę k s z y m n iż 
w i n n y c h dziedzinach, a co gorsze, m i ­
mo c z y n i o n y c h w y s i ł k ó w , nawet w mo­
mencie sezonu letniego nie w y k a z a ł o w a ­
h a ń z w y ż k o w y c h , m o g ą c y c h w y w r z e ć 
istotny w p ł y w na rynek pracy. 

R u c h budowlany p o c z ą ł z a m i e r a ć j u ż 
w l i pcu 1). r.; poczynając , od l ipca w y k a ­
zuje s t a ły i c iągły spadek z a r ó w n o l icz­
ba za t rudn ionych robotników i przepra­
cowanych robotn iko-gpdzin , j ak przewo­
z ó w m a l e r j a ł ó w b u d o w l a n y c h . Jeś l i i lość 
m a t e r j a ł ó w p r z e w o ż o n y c h s p a d ł a w stop­
n i u s i ln ie j szym n iż i lość za t rudnionych , 
tłumaczy się to leni , że w ostatnich cza­
sach r o z p o c z ę t e zos ta ły roboty w y k o ń ­
czeniowe przy budynkach mieszka lnych , 
k t ó r e w pewnym stopniu i na pewien 
czas wstrzymały spadek zatrudnienia . 

R a n k Gospodars twa Kra jowego w cią­
gu 9 mies i ęcy b. r. p r z y z n a ł 46,9 m i l j . zł. 
k r e d y t ó w , w y p ł a c i ł zaś efektywnie w tym 

okresie 51,3 m i l j . zt. Spadek ż a l e m w sto­
sunku do ub. roku wynos i p r z e s z ł o 50%. 
Z w r ó c i ć n a l e ż y u w a g ę , że p i e n i ą d z e z. te­
go ź r ó d ł a w d u ż y m s topniu p o s z ł y na 
pokrycie n a l e ż n o ś c i za roboty dawniej 
wykonane , a lem samem nie w y w a r ł y 
w p ł y w u na rynek budowlany . 

P rzewozy materjałów budowlanych , 
ty lko w c iągu 4 mies ięcy b. r. maja-sierp-
nia p r z e k r o c z y ł y poziom odpowiednich 
mies i ęcy 1925 — 7, o m a x i m u m 17%]. 
W p o z o s t a ł y c h m i e s i ą c a c h , p r z e w o z i l i ś m y 
znacznie mniej m a l e r j a ł ó w , a we wrze­
śn iu ty lko 288 w a g o n ó w dziennie, zamiast 
475 we w r z e ś n i u ub. r. i p o w y ż e j 700 
w r. 1928 i 9. 

Mies i ęczn ie przepracowane robotn iko-
godziny w p r z e m y ś l e b u d o w l a n y m w r. b. 
w y n o s z ą nieco więce j j ak p o ł o w ę odpo­
wiednich cyfr d l a lat 1925 — 7. M a k s y ­
ma lna cyf ra za t rudniona b y ł a w sierpniu 
i w y n o s i ł a 73,5% zatrudnienia z roku 
1925—'7'. Oczywiśc ie p o r ó w n a n i e z l a l ami 
1928—30 b y ł o b y jeszcze gorsze — prze­
pracowane robotn iko-godziny nie prze­
k r o c z y ł y b y w ó w c z a s 1/t odpowiednich da­
n y c h d la tycl i l a l . 

P a ź d z i e r n i k wnos i do budownic twa 
dalsze pogorszenie s ianu zatrudnienia i 
wzrost o g ó l n e g o bezrobocia . Należy się 
l iczyć z s i ln ie j szym n iż zazwyczaj sezo-
nowem zmniejszeniem r o z m i a r ó w budow­
nic twa ze w z g l ę d u na o g ó l n e jego roz­
mia ry w r. b. oraz na coraz dalej s ięga­
j ą c y proces k r y z y s o w y . 

(Przesilenie w p r z e m y ś l e b u d o w l a n y m 
w s i l n y m s topniu odbije się na przemy­
s ł ach pokrewnych. W e wszys tk ich tycl i 
d z i a ł a c h w y t w ó r c z o ś c i obserwujemy obok 
spadku produkcji i zbytu , coraz dalej 
idący spadek cen w y r o b ó w i coraz gor­
szą Wyp łaca lność , O r e n t o w n o ś c i produk­
c j i oczywiśc i e n iema m owy . S tosunkowo 
lepsza jest sytuacja p r z e m y s ł ó w skarte-
l i zowanych , k t ó r e z d o ł a ł y u t r z y m a ć ceny 
swych wyrobów na d a w n y m poziomie, 
gorsza — p r z e m y s ł ó w rozdrobn ionych , 
które w c iężk ie j walce konkurencyjnej 
obn iża ją ceny p o n i ż e j k o s z t ó w w ł a s n y c h 
byle p r z e t r w a ć k ryzys . 

Odnotować n a l e ż y l a k i zawarc ia na 
terenie W a r s z a w y nowej u m o w y zbioro­
wej z robo tn ikami U m o w a la , zawiera 
obok n o r m w y d a j n o ś c i , p o d z i a ł robotni­
k ó w u a katcgorjc i szereg innych warun­
ków, w y p ł y w a j ą c y c h na u p o r z ą d k o w a n i e 
s t o s u n k ó w . U m o w a wejdzie w życie 
w r. p. o ile jej moc o b o w i ą z u j ą c a zosta­
nie r o z c i ą g n i ę t a na wszystkie p r zeds i ę ­
biors twa budowlane w o k r ę g u jej stoso­
wania . 

N A D Z W Y C Z A J N E W A L N E Z G R O M A ­
D Z E N I E C Z Ł O N K Ó W S. Z. P. B . R. l ' . 

W d n i u 20-lym p a ź d z i e r n i k a o d b y ł o 
się w l o k a l u Stowarzyszenia Z. l ' . 15. R. 
P. 'Nadzwyczajne W a l n e zgromadzenie 
c z ł o n k ó w . 

iNa p o r z ą d k u obrad b y ł a sprawa umo­
wy z robo tn ikami na m. s l . W a r s z a w ę , 
sprawy finansowe Stowarzyszenia, oraz 
sprawy b ieżące . 

P r z e w o d n i c z y ł Zebraniu p. inż. Cze-
ż o w s k i . 

Zebranie u c h w a l i ł o p r z y j ą ć do za ­
t w i e r d z a j ą c e j w i a d o m o ś c i tekst umowy 

zbiorowej m i ę d z y Stowarzyszeniem Zaw. 
przem. R u d . R. l ' , a Cen t ra lnym Związ ­
k iem z a w o d o w y m . U m o w a la podpisana 
w n a s t ę p s t w i e jest przytoczona in exten­
so na czele dz i a łu ekonomiczno-zawodo-
wego niniejszego zeszytu. 

W sprawach f inansowych, Z a r z ą d 
s c h a r a k t e r y z o w a ł zebranym ciężką sytua­
cję Stowarzyszenia , k t ó r e g o b u d ż e t zo­
s ta ł ograniczony o 50%i w p o r ó w n a n i u 
z z e s z ł o r o c z n y m , a k t ó r e w obecnej c h w i ­
l i wobec ogromnego spadku o b r o t ó w w 
f i rmach s towarzyszonych nie m o ż e nawet 
lego okrojonego b u d ż e t u w y k o n y w a ć . 

W o b e c faktu, iż dalsze zmniejszenie 
b u d ż e t u o d b i ł o b y się na d z i a ł a l n o ś c i S to­
warzyszenia w s p o s ó b b e z w z g l ę d n i e ujem­
ny, i z a h a m o w a ł b y jego dotychczas pro­
wadzone prace, tak n i e z b ę d n e w okresie 
czynszu. -Nadzwyczajne W a l n e Zgroma­
dzenie u c h w a l i ł o p o c z ą w s z y do p a ź d z i e r ­
n i k a r. b. dodatek 0,5%) od obrotu f i rm 
do obecnych s k ł a d e k , u w a ż a j ą c to za ko ­
n i e c z n o ś ć c h w i l i . Dodatek ten o b o w i ą z y ­
w a ć będz i e aż do o d w o ł a n i a . 

W da l szym c iągu zebrania, dyrek tor 
S low. p. mec. Chabie l sk i , p o i n f o r m o w a ł 
o n o w y c h projektach ustaw. N a s t ę p n i e 
Zgromadzenie p r z y j ę ł o do z a t w i e r d z a j ą c e j 
w i a d o m o ś c i p o d j ę t e przez Z a r z ą d k r o k i 
w k i e r u n k u b u d o w y d o m u Stowarzysze­
nia na pos iadanym placu przy u l . M o k o ­
towskiej . 'Dom ten w y k o n a n y by b y ł na 
części placu (oficyna) o 1, w z g l ę d n i e 2-ch 
p ię t r ach . 

Szereg c z ł o n k ó w , obecnych na zebra­
niu, z a d e k l a r o w a ł o pewne sumy na bu­
d o w ę lego domu, o t w i e r a j ą c lem samem 
lisię. 

Z J A Z D Z W I Ą Z K U I Z B P R Z E M Y S Ł O W O -
HANDLOWYCH. 

W dniach 19 i 20.X b. r. o b r a d o w a ł 
Związek Izb P r z e m y s ł o w o - H a n d l o w y c h 
w War szawie nad projektami p o d w y ż s z e ­
nia poda tku od n i e r u c h o m o ś c i i l o k a l i , 
wprowadzenia podatku od energji elek­
trycznej, oraz. nad n o w e l ą do ustawy o 
p a ń s t w o w y m podatku p r z e m y s ł o w y m . 

W dziedzinie podatku od nieruchomo­
ści i od l o k a l i w y p o w i e d z i a ł się Z w i ą z e k 
ze w z g l ę d u na dotychczasowe nadmierne 
obc iążen ie o p ł a t a m i publ icznemi szcze­
gó ln ie p r z e m y s ł u i handlu , za zwolnie­
n iem od proponowanej p o d w y ż k i l oka l i 
h and lowych i p r z e m y s ł o w y c h . 

W dziedzinie podatku od energji elek­
trycznej Z w i ą z e k w y p o w i e d z i a ł się za 
lviewprowadzcniem tego podatku ze wzglę ­
du na m a ł e rozmia ry e lek t ryf ikac j i na­
szego P a ń s t w a ; a w k a ż d y m razie za po­
borem lego poda tku w jednoli tej wyso­
kośc i 5 proc. z w y ł ą c z e n i e m p r ą d u zuży-
lego na cele o ś w i e t l e n i o w e z a k ł a d ó w han­
d l o w y c h i p r z e m y s ł o w y c h . 

W dziedzinie poda tku p r z e m y s ł o w e g o 
Związek Izb, p r z y j m u j ą c projekt nowel i ­
zacj i poda tku p r z e m y s ł o w e g o , p o w z i ą ł 
n a s t ę p u j ą c e u c h w a ł y : 

W dziedzinie s ł a w e k poda tkowych 
w y p o w i e d z i a ł się Związek za przyznan iem 
stawek u lgowych , p rzewidz ianych dla 
handlu hurtowego, p r o w a d z ą c e g o księgi 
handlowe, r ó w n i e ż skupowi zawodowe­
mu, n i e p r o w a d z ą c e m u ks iąg hand lowych , 
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/ u z n i ż e n i e m s ł a w k i togo poda tku dla ko ­
m i s a n t ó w i p o ś r e d n i k ó w do 2%>, za przy­
znaniem l n /o-wej s tawki d la h a n d l u drob­
nego, p r o w a d z ą c e g o ks ięg i handlowe. 
W dziedzinie zn i żek stawek poda tkowych 
dla p r z e m y s ł u uznano, aby s t awki te we­
szły w życ ie j u ż od 1 s tycznia 1933 r. 

O d n o ś n i e do p o j ę c i a hu r tu wypowie ­
dziano się za tem, aby za hur t u w a ż a n o 
r ó w n i e ż s p r z e d a ż t o w a r ó w p r z e d s i ę b i o r ­
s twom h a n d l o w y m i p r z e m y s ł o w y m , a lo 
tak p r y w a t n y m , j ako leż p a ń s t w o w y m i 
s a m o r z ą d o w y m w celach eksploatacj i . 

W celu n ieu t rudnian ia ekspor tu pod­
niesiono, aby przy u z y s k a n i u zwoln ien ia 
eksportu od poda tku nie b y ł o wymagane 
prowadzenie ks i ąg hand lowych , oraz aby 
Minis ter Ska rbu b y ł u p o w a ż n i o n y do za­
wieszenia lego poda tku przy eksporcie 
t o w a r ó w do W . M . G d a ń s k a . 

O d n o ś n i e do k o m i s u wskazano na po­
t rzebę uznan ia k o m i s u n i e l y l k o p rzy 
Sprzedaży , lecz r ó w n i e ż p rzy kupnie . 

W dziedzinie ś w i a d e c t w p r z e m y s ł o ­
w y c h wypowiedz iano się za wprowadze­
n iem 7 kategoryj ś w i a d e c t w p r z e m y s ł o ­
w y c h d la handlu , a to nowej ka legor j i 
m i ę d z y II a III i m i ę d z y 111 a I V d la han­
d lu towarowego, zaś nowej kategorj i m i ę ­
dzy I I a III d l a p r z e d s i ę b i o r s t w gospod-
nio-res tauracyjnych, o d n o ś n i e zaś prze­
m y s ł u podnies iono p o t r z e b ę wprowadze­
nia nowej ka legor j i ś w i a d e c t w miedzy 
IV a V . 

B R G J E K T Z M I A N Y U S T A W Y O P O D A T ­
K U P R Z E M Y S Ł O W Y M (OD O I M t O T U ) . 

Na warsztacie prac se jmowych znaj­
duje się projekt zmiany ustawy o podat­
k u ob ro towym, b ę d ą c y z a p o w i e d z i ą od-
dawna oczek iwanych ulg w tym na jc ięż ­
szym podatku . 

W e d ł u g pro jek tu u lg i w t y m poda tku 
zaczną b y ć w p o s z c z e g ó l n y c h w y p a d k a c h 
stosowane j u ż od 1 s tycznia 1932 roku , 
i i os iągną swe m a x i m u m w r. 1937, 

Ubytek z lego ly lu tu w dochodach 
skarbu p a ń s t w a w y r a z i się na przestrze­
n i trzech la l sumą od -J5 do 155 m i l j o n ó w 
Złotych. 

P r z e m y s ł budowlany zainteresowany 
jest bardzo p o w a ż n i e w reformie podat­
ku , p o n i e w a ż j u ż od 1932 r o k u od obro­
tów, o s i ą g n i ę t y c h z b u d o w y d o m ó w mie­
szka lnych p ł a c i ć będz i e l"/o; s t awki po­
da tku od i n n y c h o b r o t ó w w p r z e m y ś l e 
b u d o w l a n y m b ę d ą w y n o s i ć w 1934 — 
1%%, 1935 — F / 2%, 193G — IV4 % , 
1937 — l'Vo. 

O d n o s i ć się to będz i e do p r z e d s i ę ­
biors tw, p r o w a d z ą c y c h p r a w i d ł o w e k s i ę ­
gi handlowe. 

N O W E R O Z P O R Z Ą D Z E N I E W Y K O N A W ­
C Z E D O U S T A W Y O P A Ń S T W O W Y M 
F U N D U S Z U D R O G O W Y M . 

W iNr. 92 D z i e n n i k a Us taw R. P . pod 
ROZ. 71() og ło szone z o s t a ł o nowe rozpo­
r z ą d z e n i e M i n i s t r a R o b ó t P u b l i c z n y c h i 
Skarbu z dn ia 3 p a ź d z i e r n i k a 1931 r., 
wydane w po rozumien iu z zainteresowa-
nemi Min i s t e r s twami , w sprawie w y k o ­
nan ia ustawy o P a ń s t w o w y m F u n d u s z u 
D r o g o w y m . R o z p o r z ą d z e n i e to wprowa­
dza szereg zmian w sposobie obl iczenia 

op ła t , w p ł y w a j ą c y c h do Funduszu , i jed­
n o c z e ś n i e z w e j ś c i e m w życie jego posta­
n o w i e ń t r acą moc o b o w i ą z u j ą c ą oba po­
przednie r o z p o r z ą d z e n i a w tej sprawie 
z dn ia 17 marca 1931 r. i z dn ia 10 czerw­
ca 1931 r. 

K R O N I K A T E C H N I C Z N A 

W S P R A W I E O B L I C Ó W K I A N D E Z Y -
T E M B . G . K . 

W zeszyc ie N r . 6/7 „ P r z e g l ą d u B u ­
d o w l a n e g o " z r . b . zna jdu je s i ę op i s ro­
bol k a m i e n i a r s k i c h p r z y o b l i c ó w c e 
g m a c h u B a n k u G o s p o d a r s t w a K r a j o ­
w e g o p . t. „ O k ł a d z i n a amdeZytoWa g m a ­
c h u B . G . K . " . 

O d n o ś n i e p r z e m y s ł u k a m i e n i a r s k i e ­
go w a r t y k u l e t y m z a m i e s z c z o n o p e w ­
ne op in je , k t ó r e w y m a g a j ą c z ę ś c i o w o 
s p r o s t o w a n i a , a c z ę ś c i o w o r o z s z e r z e n i a 
i w y j a ś n i e n i a . W i n t e r e s i e z a t e m p r a w ­
d y p o z w a l a m sobie p r o s i ć Sz . B e d a k c j e 
o z a m i e s z c z e n i e p o n i ż s z y c h m o i c h k r ó t ­
k i c h u w a g . 

Z t r e ś c i tego a r t y k u ł u n i e w t a j c m i n i -
czo.ny w s p r a w y c z y t e l n i k m ó g ł b y w y ­
w n i o s k o w a ć , i ż nasz p r z e m y s ł k a m i e ­
n i a r k i n i e p o s i a d a t r a d y c j i i s t a l n a n i ­
s k i m p o z i o m i e r o z w o j u . —• T a k i e o k r e ­
ś l e n i e z d a n i e m m o j e m k r z y w d z i ł na sz 
p r z e m y s ł ko m l c n i a r s k i , k t ó r y p r z e d 
w o j n ą w y k o n y w a ł b a r d z o t r u d n e i w y ­
m a g a j ą c e w y s o k i e j s p e c j a l i z a c j i r o ­
boty. 

P r o w a d z o n a p r z e z e m n i e p r z e d w o j ­
n ą k o p a l n i a p i a s k o w c a i m e c h a n i c z n a 
f a b r y k a k a m i e n i a r s k a w D o l a c h p o s i a ­
d a ł a n o w o c z e s n e u r z ą d z e n i a do o b r ó b ­
k i k a m i e n i a , j a k t a r l a k i , s z l i f i a r n i e , p o -
l e r o w n i c . 

F i r m a m o j a w y k o n a ł a o b l i c ó w k ę 
g m a c h u obecnego B a n k u P o l s k i e g o 
p r z y u l . B i e l a ń s k i e j , g d z i e n i e t y l k o ob­
r ó b k a k a m i e n i a o d b y w a ł a s i ę .mecha­
n i czn i e , ale i c a l a o-bsadzka k a m i e n i 
( m o n t a ż ) d o k o n a n a z o s t a ł a sposobem 
m e c h a n i c z n y m , 1. j . z a p o m o c ą spec j a l ­
n y c h ż e l a z n y c h k l u b 1 w i n d z a w i e s z o ­
n y c h n a ' m e c h a n i c z n y c h ' w ó z k a c h , po­
s u w a j ą c y c h s i ę w k i e r u n k a c h p o p r z e c z ­
n y m i p o d ł u ż n y m ma s p e c j a l n i e u r z ą ­
dzone j p o n a d b u d y n k i e m ko l e j ce . Z a ­
z n a c z y ć n a l e ż y , ż e o b l i c ó w k a g m a c h u 
B a n k u P o l s k i e g o n i e b y ł a t y ł o o k ł a d z i ­
ną , l e c z s k o m p l i k o w a n ą k o n s t r u k c j ą , 
s k ł a d a j ą c ą s i ę z p o w a ż n e g o r o d z a j u ob­
r ó b k i i sz tuk k a m i e n i d o c h o d z ą c y c h do 
l i t o n i i w a g i , j a k r z e ź b i o n e k o l u m n y , 
kap i t e l e , f r y z y , g z y m s y i t. p . I s t n i e j ą 
r ó w n i e ż i d z i ś p o w a ż n e m e c h a n i c z n e 
f i r m y k a m i e n i a r s k i e w W a r s z a w i e 1 Ł o ­
d z i , j e d n a k ż e . p r z y o b e c n y m sys temie 
p r z e t a r g o w y m n ie m o g ą s i ę u t r z y m a ć 
ze s w o j e m i p o w a ż m e m i o f e r t a m i , a r o ­
b o t y są p o w i ę k s z e j c z ę ś c i z l ecane f i r ­
m o m n o w y m n i e f a c h o w y m . 

M a to swo je o p ł a k a n e s k u t k i . T a k 
z w a n e t a n i e ofer ty Okazu j ą s i ę z n a c z n i e 
d r o ż s z e w w y k o n a n i u , g d y ż n i e r e a l n i e 
s k a l k u l o w a n e ofer ty z m u s z a j ą do w y ­
s u w a n i a w t r a k c i e w y k o n a n i a c a ł e g o 
s ze regu p re t ensy j , k t ó r e m u s z ą b y ć 
p r z e z z l e c e n i o d a w c ę o p ł a c o n e ze w z g l ę ­
d u n a c h ę ć u n i k n i ę c i a k o m p l i k a c j i i 
p r z e c i ą g a n i a r o b ó t . 

P o n i e w a ż s a m a u t o r a r t y k u ł u p r z y ­
znaje , ż e k o s z t r o b ó t p r z y w y k o n a n i u 
o b l i c ó W k i B a n k u z n a c z n i e s i ę p o d n i ó s ł 
w s k u t e k r ó ż n y c h n i e s p o d z i a n e k , m o ż e 
n a s u w a ć s i ę p r z y p u s z c z e n i e , że i w t y m 
w y p a d k u n i e u n i k n i ę t o b ł ę d ó w , o k t ó ­
r y c h n a d m i e n i l i ś m y w y ż e j . 

Z r e s z t ą p r z y k ł a d ó w w tymi k i e r u n ­
k u m a m y d u ż o . N i e d a w n o ' , n a p i r z y k l a d , 
z o s t a ł w y b u d o w a n y p r z e z j e d n o z M i ­
n i s t e r s t w ' m o n u m e n t a l n y g m a c h w W a r ­
s z a w i e z e l e w a c j ą w y k o n a n ą W o b l i ­
c ó w c e , g d z i e r o b o t y p r z y o b l i c ó w i c e z o ­
s t a ł y o d d a n e z p r z e t a r g u z a n i s k ą ce­
n ę , f a k t y c z n y z a ś k o s z t r o b ó t p r z e w y ż ­
s z y ł c e n ę o f e r t o w ą p r a w i e o 70%. 

J e d n o c z e ś n i e n i e m o g ę p o m i n ą ć m i l ­
c z e n i e m , ż c w o b l i c ó w c e G m a c h u 
B . G . K . , z d a w a ł o b y s ię , n i e p o w i n n o 
b y ć ż a d n y c h n i e s p o d z i a n e k , p o c h o d z ą ­
c y c h , j a k p i s z e au to r , z p o w o d u tego, 
ż e andezy t , z a w i e r a j ą c y d u ż o u k r y t y c h 
w a d , n i e b y ł z b a d a n y w t y m k i e r u n k u , 
g d y ż w a r u n k i u m o w y , j a k m i w i a d o ­
mo , z a w i e r a ł y w y r a ź n e w t y m z a k r e s i e 
w a r u n k i i z a s t r z e ż e n i a . 

N i c u l e g a w ą t p l i w o ś c i , iż p r a w d z i w i 
f ą c h O W c y m o g ą p r z e w i d z i e ć i p r z e w i ­
d u j ą w s z y s t k o i n i e u w a ż a j ą z a l i cu j ą ­
ce z p o w a g ą z a w o d u w y z y s k a n i e n i c -
f a c h o w o ś e i k l i e n t a i w n a s t ę p s t w i e w y ­
s u w a n i e j a k i c h ś n i e s p o d z i a n e k . J a k o ś ć 
w y k o n a n i a r ó w n i e ż p o z o s t a w i a w i e l e 
do ż y c z e n i a u t y c h wszystkich nowopo­
w s t a j ą c y c h p r z e d s i ę b i o r s t w . R o b o t a n i e 
jest c z y s t a , k a m i e n i e w s k u t e k nieumie­
j ę t n e g o d o b o r u k o l o r ó w 1 d a j ą f a s a d ę 
p s t r ą , k t ó r a s p e c j a l n i e r a z i p r z y k a m i c -
n i a c h s z l i f o w a n y c h i p o l e r o w a n y c h . R o ­
b o t a jest n i e d b a ł a , k a m i e n i e z o s t a w i a 
s i ę z b ł ę d a m i l a k i e r n i , j a k i e p r z y p a d k o ­
w o n a p o t k a n o . W s k u t e k tego s p o t y k a 
s i ę w o b r o b i o n y c h k a m i e n i a c h zby t w i e ­
le w r o s t ó w , a m f i b o l i i r y s , g d y o b o w i ą z ­
k i e m i z a d a n i e m spec j a l i s t y i s o l i d n e g o 
w y k o n a w c y jest, aby p a s e r u j ą c k a ­
m i e ń , o b n i ż a ł jego p o w i e r z c h n i ę d o p ó t y , 
d o p ó k i n i e w y d o b ę d z i e p ł a s z c z y z n y 
r ó w n e j i czys te j . N a k o n i c c p r z y n i e u -
m i e j ę l n c m o s a d z a n i u k a m i e n i n a r u s z a 
s i ę i c h k r a w ę d z i e . W s z y s t k i e te b ł ę d y 
s t a r a s i ę u k r y ć niefachowiec z a p o m o c ą 
k i t o w a n i a , k t ó r e j e d n a k ż e w y k o n a n e 
n i e u m i e j ę t n i e t w o r z y r ó w n o b a r w n e 
p l a c k i , item b a r d z i e j p o d k r e ś l a j ą c e w a ­
d l i w e w y k o n a n i e . A z a w s z y s t k i e te n i e ­
s p o d z i a n k i , n a u k i i d o ś w i a d c z e n i a p ł a c i 
s p o ł e c z e ń s t w o . 

Jan Pękosławski. A r c h i t e k t . 
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K R O N I K A Z A G R A N I C Z N A 

P O L I T Y K A R O B Ó T B U D O W L A N Y C H 
W I T A L I I . 

W celu zapobiegania bezrobociu w 
ciągu n a d c h o d z ą c e j z imy r z ą d faszystow­
sk i z a d e c y d o w a ł wykonan ie wielkiego 
programu robol pub l i cznych . Robo ty te 
są oceniane na .'i,6 mi l j a rda l i r ó w , z k t ó ­
rych 1 m i l j a r d na zakup m a t e r j a ł ó w , re­
szta na r o b o c i z n ę . Roboty te d a d z ą m o ż ­
n o ś ć zat rudnienia 205000 r o b o t n i k ó w . 

P i e rwsza część r o b ó t dotyczy M i n i ­
sterstwa R o b ó t P u b l i c z n y c h i o k r e ś l a sic; 
s u m ą 857 m i l j . l i r ó w , z k t ó r y c h 006 m i l j . 
na u t rzymanie i p o p r a w ę d r ó g . 

Druga część programu, opracowana 
przez Minis te rs two K o m u n i k a c j i wynos i 
1860 m i l j . l i rów, z k t ó r y c h 1028 m i l j . 
przeznaczone jest na roboty kolejowe. 

Trzec ia część , s t a n o w i ą c a 906 mi l jo -
n ó w , przeznaczona jest przedewszystkiem 
na budowę w o d o c i ą g ó w w sumie 680 m i -
l j o n ó w . W tej grupie r o b ó t p o d k r e ś l i ć 
n a l e ż y b u d o w ę n a j w i ę k s z e j tamy wodnej 
w Europ i e . Z a p o r a l a u tworzy zb io rn ik 
p o j e m n o ś c i 135 m i l j . m a w jeziorze 6 k m 
długośc i , 1 k m s z e r o k o ś c i i 75 m głęboko­
ści. 

S p o s ó b f inansowania r o b ó t nie zos ta ł 
jeszcze ostatecznie ustalony. P rawdopo­
dobnie oprze się ono na emisj i obl igacyj 
budowlanych , p rzyczem c z ę ś c i o w o do za­
k u p u łych obl igacyj wzg l . i ch lokowan ia 
b ę d ą z o b o w i ą z a n i przedsiębiorcy, wyko-
n y w a j ą c y roboty. 

K R Y Z Y S G O S P O D A R C Z Y I R O B O T Y 
B U D O W L A N E . 

W zeszycie 10 ..L'Entreprise française" 
p. G e r m a i n - M a r t i n , b. minister , analizuje 
obszernie zagadnienie zwalczania k r y z y ­
su przy pomocy uruchomien ia budownic­
twa i r o b ó t pub l i cznych , na He ostatnich 
obrad na terenie L i g i N a r o d ó w . Jak wia ­
domo specjalna komis j a w y p o w i e d z i a ł a 
op in ję , że p o m i ę d z y ś r o d k a m i do w a l k i 
ze s k u t k a m i k r y z y s u gospodarczego, naj­
bardziej ce lowem b y ł o b y podjęcie wie l ­
k i c h r o b ó t pub l i cznych na s z e r o k ą ska l ę , 
pode jmowanych w s p ó l n i e przez c i a ł a pu­
bliczne lub p rywa lne na te ry tor jum cu-
ropejskiem lub pozaeuropejskiem. Zapa­
t r u j ą c się pesymistycznie na rea l i zac ję tej 
u c h w a ł y na terenie m i ę d z y n a r o d o w y m 
w k r ó t k i m czasie, autor w y p o w i a d a się za 
niezwtocznem p o d j ę c i e m r o b ó t budowla ­
n y c h i pub l i cznych na terenie poszcze­
g ó l n y c h p a ń s t w , s t w i e r d z a j ą c , że w k a ż -
dem z n ich jest wiele jeszcze do zrobie­
nia i że szerzenie budownic twa dobro­
czynnie w p ł y n i e na ca łe życ ic gospodar­
cze. T r u d n o ś ć zagadnienia spoczywa w 
dziedzinie f inansowej — w uzyskan iu 
ł an i ego i obfitego k a p i t a ł u . W odniesie­
n iu do F r a n c j i autor przypuszcza , że ka ­
p i t a ł m o ż n a o s i ą g n ą ć na r y n k u prywat­
n y m , p rzyczem Skarb P a ń s t w a m u s i a ł b y 
p o k r y ć r ó ż n i c ę p o m i ę d z y oprocentowa­
n iem r y n k o w e m a s topą 2,5%, przy k t ó ­
rej m o g ą b y ć w y k o n y w a n e roboty. 

iNawiasem zaznaczamy, że organizacje 
p r z e m y s ł u budowlanego w Polsce oddaw-
na n a w o ł u j ą do opracowania d o r a ź n e g o 

programu budowlanego, w s k a z u j ą c jed­
n o c z e ś n i e drogi f inansowej real izacj i . Do­
tychczas w tej dziedzinie nie n a s t ą p i ł o za­
jęc ie defini tywnego s tanowiska przez 
c z y n n i k i miarodajne, a l e m samem w a ż n a 
i p i lna sprawa stale się odwleka . 

P R Z Y C Z Y N Y K R Y Z Y S U W N I E M C Z E C H . 

Dr. R ichard Back z. H a m b u r g a wypo­
wiada swe zdanie w sprawie c i ężk iego 
k ryzysu gospodarczego w Niemczech . A u ­
tor przypisuje d u ż ą ro lę w tym kryzys ie 
rozrzutnemu i „ i n f l a c y j n e m u " budownic ­
twu mieszkan iowemu. Jak wiadomo w 
ciągu ostatnich trzech lat budowano w 
Niemczech p r z e c i ę t n i e rocznie ponad 
1100.000 m i e s z k a ń . Obecnie N i e m c y posia­
da ją 10,14 m i l j o n ó w m i e s z k a ń , w k t ó ­
r y c h 15,5% s t a n o w i ą nowe mieszkania 
wzniesione p r z e w a ż n i e po 1925 r. 

„ T r u d n o jest z l iczyć d o k ł a d n i e ca lko-
w i l y wydatek Niemiec na budownic two 
mieszkaniowe, m ó w i D r . Beck, w iadomo 
jednak, że od czasu wojny wznies iono 
2.500.000 n o w y c h m i e s z k a ń , p r z y j m u j ą c 
zaś koszt jednego mieszkania na 10.000 
R M K . — wydatek na cele mieszkaniowe 
p r z e k r o c z y ł 25 m i l j a r ó w marek. O d łych 
p i en iędzy m u s i m y p łac i ć 10% rocznie za­
granicy, co kosztuje nas d r o ż e j n iż anuile-
ly , w y n i k a j ą c e z p lanu Young-a, 

„ N o w e domy mieszkalne b y ł y wzno­
szone bez brania pod u w a g ę rzeczywi­
stych potrzeb; wskutek lego l i czba w o l ­
n y c h m i e s z k a ń stale wzrasta i dodatk i , 
k t ó r e p łac i Skarb, aby mieszkania te by­
ły za ję te stale wz ra s t a j ą . Na leży p o p r z e ć 
i u p r z y w i l e j o w a ć o s z c z ę d n o ś ć i inicjaty­
wę p r y w a t n ą , s p r o w a d z i ć w y d a t k i do wy­
sokośc i d o c h o d ó w r o z p o r z ą d z a l n y c l i — 
oto jedyne ś r o d k i , aby wyj ść z o p ł a k a n e j 
sytuacj i" . (..L 'entreprise F r a n ç a i s e " ) . 

B U D O W A DRÓG B E T O N O W Y C H . 

N a kongresie d r o g o w y m w Waszyngto­
nie ustalono, że do r. 1930 wybudowano 
na c a ł y m świecie il03.000 k m szos beto­
nowych , p rzyczem Va tycl i d r ó g przypa­
da na Stany Zjednoczone. W 'Niemczech 
od 1925 w y b u d o w a n o o k o ł o 2 m i l j o n ó w 
m a takich d r ó g , co p r z y j m u j ą c p rzec ię tną 
s z e r o k o ś ć drogi na 5 n i , daje ogó lną d łu ­
gość d r ó g be tonowych 380 k m . W Angl j i 
zastosowanie betonu do d r ó g b y ł o bar­
dziej intensywne, skoro w r. 1927 w y k o ­
nano 1,7 m i l j . n r , c z y l i n iemal lyleż, co 
w Niemczech w ciągu 00 l a l . 

Fak t , że N i e m c y pozostają w tyle w 
budowie d r ó g be tonowych t ł u m a c z y się 
n i e p o m y ś l n y m stanem f inansowym, k t ó r y 
powoduje, że w i ę k s z e zastosowanie znaj­
du ją nawierzchnie lekkie , m imo w i ę k s z y c h 
k o s z t ó w ich ut rzymania , n iż nawierzchnie 
betonowe, w y m a g a j ą c e znacznego w k ł a d u 
pierwotnego. 

O d z y w a j ą się r ó w n i e ż g łosy przeciwne 
s tosowaniu nawie rzchn i be tonowych, opie­
r a j ąc się na k i l k u n ieudanych d o ś w i a d ­
czeniach. Nie powinno to jednak s t a n o w i ć 
przeszkody w rozwoju zastosowania ma­
ter ja łu , p o s i a d a j ą c e g o wielk ie moż l iwośc i , 
gdyż nie m o ż n a w y c i ą g a ć z p r ó b na m a t ą 

ska lę w n i o s k ó w . Przec iwnie , z wielkiego 
rozwo ju d r ó g be tonowych w Stanach 
w n o s i ć m o ż n a , że d o ś w i a d c z e n i a tam u -
czynione są d la tych d r ó g korzystne. 
( „ D e u t s c h e Bauze i tung") . 

R O B O T Y B E T O N O W I : W Z I M I E . 

W Stanach Zjednoczonych w y k o n a n o 
w czasie od sierpnia 29 do l i s lopada 1930 
d r o g ę b e t o n o w ą d ługośc i 580 mt., w s k ł a d 
k t ó r e j wchodz i 9 m o s t ó w , z k t ó r y c h 5 ze 
sk lep ien iami zbro jonemi , p rzyczem termin 
w y k o n a n i a b y ł o 220 d n i k r ó t s z y , n iż 
przewidziano w umowie . T a k znaczna 
o s z c z ę d n o ś ć czasu z o s t a ł a o s i ągn ię t a dz ię ­
k i w y k o n a n i u 50.000 m 3 be tonowych mo­
s t ó w w ciągu z imy . Zastosowano cement 
s z y b k o w i ą ż ą c y , os i ąga jący w y t r z y m a ł o ś ć 
na zgniecenie po 21 godzinach 125 — 150 
k g / c m 3 . S k ł a d n i k i betonu — piasek i ż w i r 
byty ogrzewane pa rą w drewnianych 
zb io rn ikach , tak samo jak p o d g r z e w a n ą 
b y ł a woda . Specjalne z a r z ą d z e n i a doty­
czy ły organizacj i budowy oraz izolac j i 
gotowego betonu. Oszczędnośc i p i e n i ę ż n e 
wobec k r ó t k i e g o czasu w y k o n a n i a byty 
bardzo znaczne ( „ E n g i n e e r i n g News Re­
cord") . 

Z Y S K I F I R M P R Z E M Y S Ł O W Y C H 
W I PÓŁROCZU 1931 B . 

T r w a j ą c e od d w ó c h lat pogarszanie 
się k o n j u n k l u r y gospodarczej w Stanach 
Zjednoczonych znajduje coraz si lniejszy 
w y r a z w bilansach spó łek akcy jnych . O-
gloszone ostatnio dane, d o t y c z ą c e 555 naj­
p o w a ż n i e j s z y c h k o n c e r n ó w i p rzeds i ę ­
b iors tw p r z e m y s ł o w y c h , w y k a z u j ą , że 0-
g ó l n y zysk łych p r z e d s i ę b i o r s t w (po po­
t r ą c e n i u wszys tk ich k o s z l ó w , p o d a t k ó w ; 
odsetek i 1. p.) z m a l a ł w I p ó ł r o c z u r. b. 
w p o r ó w n a n i u do I p ó ł r o c z a 1930 r. prze­
szło o p o ł o w ę . W r. ub. przyteni straty 
w y k a z a ł o 78 p r z e d s i ę b i o r s t w (14% ogól­
nej i lości , ob ję t e j s t a t y s t y k ą ) na s u m ę 
łączną 45,2 m i l j . doi . , gdy za I p ó ł r o c z e 
r. b. straty w y k a z u j ą 173 p r z e d s i ę b i o r ­
s twa na s u m ę 120,4 m i l j . do i . 

Z p o s z c z e g ó l n y c h grup p r z e m y s ł o w y c h 
najgorzej p r z e d s t a w i ą się sytuacja prze­
m y s ł u naftowego: 33 o b j ę t e s t a t y s t y k ą 
koncerny w y k a z u j ą za I p ó ł r o c z e b. r. 
s t r a t ę w w y s o k o ś c i 0,9 m i l j . do i . wobec 
72,3 m i l j . do i . zysku w I p ó ł r o c z u r. ub. 

P o z o s t a ł e grupy p r z e m y s ł o w e nie w y ­
k a z u j ą strat, jedynie znaczne o b n i ż e n i e 
z y s k ó w , d o c h o d z ą c e w p r z e m y ś l e że lazo-
s t a lowym do 98,0% w p o r ó w n a n i u z. zy­
skami za I p ó ł r o c z e 1930 r o k u , co t łu­
maczy się spec j a lną w r a ż l i w o ś c i ą tej ga­
łęzi p r z e m y s ł u na zmiany k o n j u n k l u r y . 
Z tego samego w z g l ę d u bardzo s i lny spa­
dek z y s k ó w obserwujemy w p r z e m y s ł a c h , 
d o s t a r c z a j ą c y c h dobra w y t w ó r c z e , jak ko­
palnic two metal i n i e ż e l a z n y c h (z miedz ią 
na czele(, p r z e m y s ł maszynowy i u r z ą d z e ń 
ko le jowych . 

Na tomias t znacznie lepiej k s z t a ł t u j e się 
z y s k o w n o ś ć p r z e m y s ł ó w , z a s p a k a j ą c y c h 
potrzeby ostatniego s p o ż y w c y . Bi lanse 31 
wie lk ich d o m ó w towarowych w y k a z u j ą 
nawet wzrost z y s k ó w o 18,8%. 

K O N I E C D Z I A Ł U R E D A K C Y J N E G O 
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L I S T A CZŁONKÓW 
STOWARZYSZENIA ZAWODOWEGO PRZEMYSŁOWCÓW BUDOWLANYCH 

RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 

Bobrowski i Slubicki inżynierowie , Biuro budowlane, Sp. z ogr. odp., 
Warszaw;,, ul. Rakowiecka 0, tel. 89-1-18. 

J. Iianasiak i T. Kasperski, Przeds iębiorstwo Budowlane, Einilji Pla­
ter 35, tel. 418-27. 

Bobieńskl Mścislaw, inżynier, Al . Ujazdowskie 22, lei. 734-24. 
„Budcx" Sp. Akc. Warszawa, Krakowskie-Przcdni. 9, tel. 723-47. 
T. Czosnowski i S-ka, Biuro budowlane, Warszawa ul. Ceglana 5, 

tel. 005-80, 005-82. 

J. Cicszewski, inż. ceramik, Biuro techniczne dla Przemyślu Cera­
micznego, Warszawa, Kopernika 30, tel. 447-49. 

Wl. Czarnocki, Biuro Budowlane, Warszawa, ul. Wilanowska 1, 
lei. 664-15. 

Centrala Gospodarcza Przemyślu Budowlanego, Sp. z ogr. odp. Wi­
dok 22, lei. 672-65, 429-51. 

A. Czeżowski i E . Strug, przedsiębiorstwo budowlane, Bracka 6, m. 14, 
lei. 805-19. 

„Dąbrówka Wilanowska", Cegielnia Mechaniczna S. A., biuro War­
szawa, ul. Nowy Świat Nr. 18, tel. 717-00. 

Drzewiecki Piotr, inżynier, Czl. Honorowy Stowarz., Warszawa, Al. 
Jerozolimskie 71, tel. 002-00. 

Inż. Stanis ław Dworakowski i S-ka, Przedsiębiorstwo Kolcjowo-Bu-
dowlane, Sp. z ogr. odp., Warszawa, Al . Ujazdowskie 18, tel. 270-36. 

Filleborn i Szyndler, Przeds iębiorstwo Przemyslowo-Budowlane, War­
szawa, ul. Wspólna 67, tel. 211-28. 

Ludwik Gloeh, Fabryka Stolarska, Warszawa-Praga, Kowieńska 7, 
lei. 10-10-63. 

Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjno-budowlanych, inż. Przemysław 
Grodzki, Wilno, Żeligowskiego 5/13. 

Gutt Aleksander, Przedsiębiorstwo Budowlane, Warszawa Al Szu-
slra 36, lei. 871-88. 

Gumowski J . , inżynier, ul. Mickiewicza 7-3, Wilno. 

B-cia Horn i Rupiewicz, Sp. Akc., Zakłady Przemyslowo-Budowlane, 
Warszawa, ul. Mazowiecka 7, tel. 225.91, 613-82. 

Pawel Hole i S-ka, Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjno-Budowlanych, 
Sp. z ogr. odp., Warszawa, ul. Karolkowa 9, tel. 279-30, 617-24. 

Roman Hichel, Przedsiębiorstwo Budowlane, Łazienkowska 8, Pruszków. 
Inż. Stefan Hupert i Aleksander Zolqdkowski, Biuro Arch.-Bud. Sp. 

z ogr. odp., Chmielna 101, lei. 629-28. 

K. Jaskulski i S-ka, biuro Inżynierskie, S-ka z ogr odp. Wilcza 16, 
lei. 810-67. v 

Jakubowski Stanislaw, przeds. budowlane, Warszawa Stare Miasto 25 
lei. 284-91. 

Dr. Czesław Kłoś, Biuro Inżynierskie, Warszawa - Wiochy, lei. 312-20. 
J. Karbowski i J. Kurowski, Biuro Inżynieryjne, Sp. z ogr. odp., 

Warszawa, ul. Koszykowa 33, lei. 816-08. 

„Katebe", Krajowe T-wo Budowlane Sp. z o. o Warszawa, Sienkie­
wicza 3, teł. 420-01. 

Karstens Maurycy, Przedsiębiorstwo Budowlane, Koszykowa 7, 
tel. 827-95. 

Klamer Cz., inż. Członek Honorowy Stow., Czackiego 12, Izba Prze-
niyslowo-Handlowa. 

Klein Edward, Majster ciesielski, Al. Jerozolimskie 19, lei. 260-60. 
Kręćki Jan, Przedsiębiorstwo Budowlane, Warszawa, ul. Em. Plater 

f*r. 19, tel. SS2-33. 

Konopiński Ludwik, Majster murarski, Warszawa. Nowy Ziazd 6, 
lei. 269-94. 

Inżynier Antoni Kiclbasiński i S-ka, Biui 'o Budowlane, Warszawa, 
»1. Złota 30, tel. 281-67. 

C. Lubiński i S-ka, Przedsiębiorstwo Budowlane, Biuro Inżynierskie, 
S|>. z ogr. odp., Warszawa, Wilcza 5, tel. 816-50, 816-51, 897-88. 

Inżynier Z. Marcinkowski i S-ka, Przedsiębiorstwo Budowlane, Sp. 
z ogr. odp., Warszawa, ul. Uniwersytecka 4, lei. 884-45. 

Fr. Martens i Ad. Daab, Towarzystwo Akcyjne Zakładów Przcmy-
slowo-BudowIanych, Warszawa, Wiejska 9, tel. 665-91, 655-84. 

S. Niedbalski, Biuro Budowlane, Warszawa, ul. Marszałkowska 15a, 
tel. 885-77. 

I'. Oppman i H . Kozłowski , Inżynierowie Komunikacji, Warszawa, 
ul. Ś-to Krzyska 19, tel. 643-80. 

J. Pawlikowski, Biuro Budowlane, Warszawa, Śliska 56, teł. 442-00. 

Polska Budowlana Spółka Akcyjna, Warszawa, Nowy-Świat 38, lei'. 
303-12. 

Pianko Izydor, budowniczy, Warszawa, Marszałkowska 81, tel. 649-01. 
W. Paszkowski, F . Próchnicki i S-ka, Przedsiębiorstwo Robót Inży­

nieryjnych i Budowlanych, Sp. z ogr. odp.. Warszawa, Jerozolimska 18, 
lei. 647-08, 221-81. 

S. Pronaszko i II. Sobieszek, Biuro Przemyslowo-Budowlane, War­
szawa, ul. Śto-Krzyska 25, tel. 426-72, 426-74. 

Pachowski Stefan, Przedsiębiorstwo Budowlane, Warszawa, Czerwo­
nego Krzyża 21/23, tel. 205-74. 

Przeds ięb iors two Robót Inżynieryjnych, inż. Mieczys ław Machaj ski, 
Warszawa, ul. Grodzieńska 2, tel. 10-11-33. 

Rousseau E . , Fabryka okuć budowlanych, Warszawa, Twarda 13, 
teł. 253-55. 

Ronka E . , budowniczy, ul. Batorego 17, Kraków. 
Roth Er. , Przedsiębiorstwo Budowlane, Warszawa, ul. Wilcza 58, 

tel. 82-1-11. 
Rolecki J . , inżynier, Warszawa, Filtrowa 67, teł. 852-41. 
B. Rogaczewski i SI. Szulakiewicz, Biuro Techniczno-Budowlane, 

Warszawa, ul. Nowy-Świat 31, teł. 768-82. 
A. i R. Rzeczkowscy, Przedsiębiorstwo Budowlane, Warszawa, ul. 

Zajęcza 8, tel. 674-85. 
Salamonowicz T. , Przedsiębiorstwo Budowlane, Warszawa, ul. Krak. 

Przedni. 69, tel. 291-13. 
Sorokiewicz S. i S-ka, Fabryka Papy, Warszawa, ul. Polkowska 7, 

tel. 669-86. 
Skrzypek Józef (junior), Przedsiębiorstwo Budowlane, Warszawa, ul. 

Miedziana 4a, tel. 730-76. 
Er. Sokołowski , Przedsiębiorstwo Budowlane, Warszawa, Bracka 23, 

tel. 658-36. 
* F . Sk.-jpski i S-ka, inżynierowie , Biuro Budowlane, Sp. Akc. Gdynia. 

Przedstawicielstwo w Warszawie, Topolowa 4, tel. 880-51. 
Karol Sztolcman inż., Biuro Inżynieryjno - Budowlane, Warszawa, 

Wiejska Nr. 10, tel. 714-17. 
Marjan Szeliga, Przedsiębiorstwo Budowlane, Klonowa 20, tel.898-42. 
Inż. Szydłowski M. i S-ka, Biuro Robót Budowlanych i Przedsię­

biorstwo Budowy, W-wa, Piękna 44, tel. 897-90. 
Spółdzielnia Przemyslowo-Budowlana Inżynierów Komunikacji, Spółka 

z ogr. odp., Warszawa, ul. Wspólna 37, tel. 643-62, 790-78. 
Inżynierowie, K. Stronczyński, R. Czarnota-Bojarski i S-ka, Towa­

rzystwo Budowlane, Sp. A k c , Warszawa, Marszałkowska 17, tel. 819-73, 
853-44, S23-45. 

Slobodziński W. i W. Wojewódzki , Przedsiębiorstwo Budowlane, ul. 
Podjazdowa 26, Radom. 

Stołeczne Towarzystwo Budowlane i Meljoracyjnc, S. A., dawniej 
A. Ponikowski i E . Ostrowski, Warszawa, Krak. Przedni. 7, tel. 667-06. 

Sosonko H . i W. Wojciechowski, inżynierowie, Przedsiębiorstwo robót 
inżynieryjno-budowlanych, ul. Krucza 8, tel. 881-84. 

Inż. Telakowski Edmund, Warszawa, Nowowiejska 21, tel. 869-50. 
„Technika", Przedsiębiorstwo Budowlane, Warszawa, Nowy-Świat 7, 

lei. 691-73. 
„TRI", Towarzystwo Robót Inżynierskich, Sp. A k c , oddział War­

szawa]' Nowy Świat 38, tel. 291-45. 
„Trawers" , Towarzystwo Inżynieryjno-Budowlane, Warszawa, Piękna 

Nr. 22, tel. S79-76, 808-69. 
„Tor", Towarzystwo Robol Kolejowych i Budowlanych, Sp. A k c , 

Warszawa, ul. Elektoralna 6, tel. 509-61, 654-40. 
Wotosz A., Majster murarski, Warszawa, Em. Plater 19, tel. 892-43. 
Wierzbicki A. , Czl. Honorowy Stowarz , Warszawa-Grochów. 
Inż. Wolkowiński Mieczysław, Biuro Budowlane, Warszawa, Cho-

cimska 35, tel. 817-89. " 
Wolski, Wiśniewski , inżynierowie , Spółka Tcchnirzno-Budowlana, 

Warszawa, Ślo-Krzyska 27, tel. 516-40, 261-12, 760-29. 
Wojnarowski i Świecki , Biuro Budowlane, Warszawa, ul. Marszał­

kowska 79, tel. 858-01. 
Warszawska Spółka Mechanicznej Eksploatacji Piasku, Wybrzeże Ko­

ściuszkowskie, róg Lipowej, lei. 731-50. 
- „Żelazo-Bcton", Sp. z ogr. odp., Warszawa, Żórawia 11, tel. 007-67, 

660-21. 
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DZIAŁ OPISOWY 

/ / R B Y M I N E RA L N E 
N i e z m i e r n i e w a ż n y m c z y n n i k i e m d la u t r z y m a n i a ne fa rby wodno-ote jne „ Z a g o ż d ż o n " . Jest to fa rba 

w s tanie z a d a w a t i i i a j ą c y n i fasad z e w n ę t r z n y c h n a r a - w p r o s z k u , k t ó r ą 'miesza sit; z w o d ą . a n a s t ę p n i e (ło­

ż o n y c h n a d z i a ł a n i e a tmos fe ryczne , jest w y b ó r odpo- daje pokos tu . P o k o s i na tychmias t emulgu je s ię c a ł k o -

wiedn ie j f a r b y do m a l o w a n i a . U ż y w a n e ze w z g l ę d u na w i c i e . F a r b a ta jest d o s k o n a ł a do p o k r y w a n i a t y n -

s w ą t a n i o ś ć w p r z e w a ż n e j i lości d o t y c h c e l ó w fa rby ]<ów p o m a l o w a n y c h j u ż dawn ie j f a r b ą o l e jną , 

k l e jowe i wap ienne są abso lu tn ie n i eodpowiedn ie . P o Jest o n a znaczn ie t a ń s z a o d farb o l e j n y c h , dosko-

k i 1 k u d n i a c h d e s z c z o w y c h farby te j u ż s i ę z m y w a j ą , na le k ry j e , daje p o w i e r z c h n i ę m a t o w ą n i e z m i y w a l n ą , 

a po m i e s i ą c u l ub d w ó c h b u d y n e k n a l e ż a ł o b y n a no- p r z y t e m r o b o c i z n a jest znaczn ie ł a t w i e j s z a , g d y ż m a -

w o o d n a w i a ć . T a n i o ś ć w t y m p r z y p a d k u daje t y l k o luje s ię n i ą j a k f a r b ą k l e j o w ą , d u ż y m p ę d z l e m ł a w -

s t r a t ę . g d y ż l w i ą c z ę ś ć k o s z t u m a l o w a n i a s t a n o w i r o - k o w c e m . 

b o c i z n a i r u s z t o w a n i a . F a b r y k a Z j e d . Z a k ł a d y Che- F a b r y k a . Z a g o ż d ż o n " w y r a b i a r ó w n i e ż fa rby pod 

n i i czne „ Z a g o ż d ż o n " S. A . w y r a b i a o d szeregu l a l far- n a z w ą „ D e k o r y t " , tanie, p r zeznaczone specja lnie do 

b y m i n e r a l n e znane j u ż z r e s z t ą z a g r a n i c ą , lecz p r z y - * m a l o w a n i a w e w n ę t r z n e g o ! Są lo fa rby w p r o s z k u , 

s tosowane c a ł k o w i c i e do n a s z y c h w a r u n k ó w atmosfe- k t ó r e po z m i e s z a n i u z w o d ą , ' b e z po t rzeby specjalnego 

r y c z n y c h . F a r b y m i n e r a l n e są n a d z w y c z a j o d p o r n e na z a k l e j a n i a są o d r a z u gotowe do u ż y t k u . F a r b y te f. 

d z i a ł a n i a a tmosfe ryczne , nie ś c i e r a j ą s ię , nie ł u s z c z ą „ Z a g o ż d ż o n " w y r a b i a w z a s a d n i c z y c h 20 p e ł n y c h k o ­

sie i nie da j ą p l a m ; są lo j edyne fa rby n a d a j ą c e s ię l o r a c h , k t ó r e m o g ą b y ć d o w o l n i e mieszane m i ę d z y 

do m a l o w a n i a t y n k ó w c e m e n t o w y c h i p ó ł e e m e i i l o - sobą . tak że k a ż d y m a l a r z m a m o ż n o ś ć d o b r a n i a po-

w y c h , g d y ż nie z a w i e r a j ą ż a d n y c h p i e r w i a s t k ó w or - ż ą d a n e g o o d c i e n i a . F a b r y k a „ Z a g o ż d ż o n " od szeregu 

g a n i c z n y c h , k t ó r e m o g ł y b y b y ć n i s z c z o n e p rzez ł u g i , lat p racu je w k i e r u n k u w y s p e c j a l i z o w a n i a s i ę w w y -

w y d z i e l a n e p rzez cement . P o m a l o w a n i e e l ewac j i f a r b ą robie farb, i o s i ą g n ę ł a t ak w y b i t n e w y n i k i , ż e obecnie 

m i n e r a l n ą w y s t a r c z a na okres m n i e j w i ę c e j 10 d o 15 f a r b y jej są j u ż znane i s tosowane n a c a ł y m terenie 

lat. g d y w s z e l k i e n a w e l naj lepsze inne fa rby u l e g a j ą P a ń s t w a P o l s k i e g o . W i e l k i e m u z n a n i e m c i e szą s ię far-

z n i s z c z e n i u p o najdale j 3 l a t ach . F a r b y m i n e r a l n e da ją by m i n e r a l n e w M i n . R o b ó t Pub l i ez . , czego d o w o d e m 

ł a d n ą m a t o w ą p o w i e r z c h n i ę i są po rowa te , przez co są l i c zne b u d y n k i P a ń s t w o w e , p o m a l o w a n e tą f a rbą , 

m u r o d d y c h a i nie ulega b u t w i e n i u p o d w a r s t w ą fa rby j ak n p . G i m n a z j u m Ś-ej J adwig i ) G m a c h C h o m j i i M i -

j ak to m a mie j sce pod f a r b a m i o l e jnemi . nera logj i w Un iwer sy t ec i e , M i n . S k a r b u . B i h l j o l e k a 

F a b r y k a . . Z a g o ż d ż o n " w y r a b i a r ó w n i e ż t ak z w a - P u b l i c z n a i t. p . 

ZJEDNOt 'ZONE ZA KŁA DY CHEMICZNE 

„ZAGOŻDŻON" 
S. A . 
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JAK KOSZTORYSOWAĆ IZOLACJE CONGO 
Pokrycie duchu betonowego (poz. kosztorys.). 

1) Za izo lowanie d o m u betonowego z zagruntowaniem po­
wierzchni m a s ą C O N G O rzadkie ca 0,25 kg. na 1 n r , przez po­
kryc ie mat. C O N G O gęs ie ca 1,75 kg. na 1 n r z p r z y k r y c i e m 
ju t ą fug dylatacyjnych" z zalepieniem szpar i p o ł ą c z e ń z mura­
mi , ś w i e t l i k a m i etc. paskami ju ty 15 cm. s z e r o k o ś c i na masie 
C O N G O gęsie , l icząc c a ł k o w i t ą i lość m a t e r j a ł u C O N G O na 2 kg. 
na I n r . 

•Mater ia ł 
Roboc izna 

Pokrycie dachu betonowego zc wzmocnieniem papą 
{poz. kosztorys.). 

2) Za izo lowanie dachu betonowego z zagruntowaniem ma­
są C O N G O rzadkie ca 0,25 kg. na 1 n r , n a ł o ż e n i e m C O N G O gę­
sie ca 1 kg. na 1 n r z nalepieniem na len p o d k ł a d papy asfal­
towej n icpiaskowanej , z nalepieniem p a s k ó w ju ty na po łącze ­
n ia a r k u s z ó w papy nasmarowanej m a s ą C O N G O gęs ie i pokry­
c iem ca łe j powie rzchn i papy m a i . C O N C O pó łgęs te ca 0,50 kg. 
na 1 n r , Uwzględn ia jąc c a ł k o w i t e zużyc ie m a t e r j a ł ó w C O N C O 
z p r z y k r y c i e m j u t ą dy le lacy jnych wraz z uszczelnieniami razem 
mate r ja łU 1,85 kg. na 1 n r powierzchni . 

•Materjał 
R o b o c i z n a 

.'l) Pok ryc i e jak w y ż e j , u w z g l ę d n i a j ą c 2 wars twy papy asfal­
towej n icpiaskowanej c ienkiej p rzy zużyc iu mat. C O N C O rzad­
kie 0,25 kg. na 1 n r C O N C O gęs te 1,10 kg. na 1 n r i C O N G O 
pó lgęs t c 0,50 na 1 n r razem 1,85 kg . 

M a t e r j a ł 
Roboc izna 

Pokrycie tarasów (poz. kosztorys.). 
1) Za izo lowanie p ły ly betonowej pod taras m a i . C O N G O 

z zagruntowaniem m a s ą C O N G O rzadkie ca 0,25 kg. na I m" 

n a ł o ż e n i e m po p r z e s c h n i ę c i u warstwy1 C O N C O gęs ie ca 0,75 kg. 
na 1 n r z w c i ś n i ę c i e m wars twy ju ty z p o k r y c i e m te jże ju ty 
m a s ą C O N C O pó łgęs t e ca 0,75 kg . na 1 n r z. n a ł o ż e n i e m wars twy 
papy asfaltowej niepiaskowanej j a k o ochrony przed uszkodze­
n iem izolac j i przy n a k ł a d a n i u płyt be tonowych z p o k r y c i e m , j u ­
tą fug dyla tacyjnych z nalepieniem p a s k ó w ju ty s z e r o k o ś c i ca 
1-5 cni . C O N C O gestem na p o ł ą c z e n i a c h papy, murach elc. i po­
k r y c i e m tejże papy Conco p ó ł g ę s l e m ca 0,25 kg. na 1 n r l icząc 

razem m a t e r j a ł ó w Conco do 2 kg. na 1 n r powie rzchn i — lecz 
bez u ł o ż e n i a chodn ika (patrz rys.) . 

•Materjał . . . 
Roboc izna 

Uwaga: P o w y ż e j podany s p o s ó b izo lac j i mat. C o n c o jest 
typowy. W y s t a r c z a p r z e s y p a ć go nieos t rym piaseczkiem i taras 
jest g o l ó w do chodzenia. Na tomias t j a k o c a ł k o w i t e zabezpie­
czenie się od u s z k o d z e ń mechanicznych powie rzchn i tarasu mo­
ż e m y po lec i ć dodatkowe u ł o ż e n i e l u ź n o p ły t cementowych na 
warstwie piasku g r u b o ś c i 1 cn i . 

HYDR O FU GE „CASTOR 

Hydrol 'ugc „ G ą s i o r " jest to ś r o d e k za­
bezp iecza j ący od w i l g o c i i wody zaskór -
iicj. 

l l j d r o f u g e „ C a s t o r " z w y g l ą d u przy­
p o m i n a s m o ł ę , miesza się jednak dosko­
nale 'z w o d ą . Dodany do zaprawy cemen­
towej c z y n i ccine-ii! niepjrziepuszcza.Iuyiin. 

Z a p r a w ę c e m e n t o w ą z „Ga.-sto-rcni" sto­
suje s ię j a k o t y n k lam, gdzie w y m a g a n ą 
jest b e z w z g l ę d n a n i e p r z c i n a k a l n o ś ć : 

1) przy i zo lac j i f u n d a m e n t ó w w b u ­
dynkach -nowowybudowamych, 

2) do i zo lac j i p iwn ic w miejscach nie-
sikauiafi'z'O'W'iiaych, lub zalewanych wodą 
jZaśfcórną, 

•'i) p r zy w y k o n y w a n i u b a s e n ó w , Cy­
stern, rezerwoiarów, szambo, wież c i śn i eń 
ko le jowych e tc , 

-t) przy k r y c i u .tatrajsów, b a l k o n ó w , da­
chów p ł a s k i c h i wszo lk iem zabezpiecza­
niu b u d y n k ó w o d izcwnąilnz, 

5) p r zy 'osius 'zaniiu p o m i e s z c z e ń mie­
szka lnych , w budynkach z a r ó w n o n o w y c h , 
ja>k ». s tarych, 

6) p rzy budowie l in ie l i , kolei podizdem-
liych e t c , 

7) 'w k ą p i e l a c h i łaźniach pod p ły tk i 
teiTakotowe. 

N i e s ł y c h a n a ł ą c z n o ś ć rap lia'wy cemen­
towej ,z „Cas tn i rem" c z y n i . zaprawę bar­
dziej p l a s tyczną , CO mlatiwia tynkowanie. 
P o z a l e m „Cawl-or" p r zyśp i e sza ś c i ągan ie 
s ' ę zaprawy, po tęgu je w y t r z y m a ł o ś ć tyn­
k ó w i iiiii! zmienia jego k o l o r u . 

T y n k o w a n i e z a p r a w ą c e m e n t o w ą z 
. . G ą s i o r e m " nie przedstawia ' żadnych 
- t rudności , g d y ż ogranicza s ię do z w y k ł e ­
go t ynkowan ia , a w i ę c dobrego zatarcia 
powierzchni . — Niekiedy wypadła stoso-
wiać p ie rwszą w a r s t w ę rzadszą, a ż e b y za­
prawa c h w y c i ł a starej powierzchni , na lo-
no-ninalncj gęs iośc i . 

T y n k z zaprawy cementowej z „Gą­
s io rem' ' stosuje s ię na1 mim lub beton, 
n o w y lub sitary. Powie rzchn ia przeznaczo­
n a dto' i zo lac j i w i n n a b y ć b e z w z g l ę d n i e 
czys tą , bez -śladów sadzy, itBlusizczu e l c , 
a 'więc n a l e ż y t a k o w ą masiekać, o- lite jest 
to 'be Uni 'dawniej wykonamy, tztmiieść i 
zwilżyć. O ile -zaś zap rawa cementowo-
Casilorowa ma b y ć s t o s o w a n ą na n i u r — 
story tynk na leży odbić , spoćmy n a c i ą ć na-
g ł ę b o k o ś ć 1 cni:, oczyśc i ć szczotkami i , 
z m y ć . W a r s t w a tyniku cenieni own-Cast o- • 
ii-oiwego -powinna w y n o s i ć o d 15 do 
20 nun. 

„ C a s t o r " mioiżna m i e s z a ć z każdym- ce­
mentem', najfepsize j e d n a k ż e w y n i k i o ł r a y -
uniiijemy p r z y .użyciiiu P o r t l a n d cementu. 
I lość cementu i p i a sku pot rzebna do ZJU-
p r a w y w w y p a d k a c h 'wilgoci wynos i : n a 
t cz. cementu, .'i ca. p iasku , p r z y c z e m na-
k a ż d y szaf l ik przygotowanej zapraw}- du­
da je s ię j e d n ą s z k l a n k ę „ C a s t o m " . W w y ­
padkach gdy chodz i o zabezpieczenie po-
iwierzchmi -od pirzeeiekamia w o d y izaakÓT-
nc j n a 1 cz. oemenitu n a l e ż y b r a ć 2, lub 
2 i pó ł cz. piasku, p rzyczem „ C a s t o r u " 

dodaje s ię 'jak i w w y p a d k u p i e rwszym 
po jednej sizfclance n a k a ż d y szafl ik za­
prawy . 

P roporc j a la przy 'obl iczaniu beczkami 
wyniesie, -w wypa 'dku w i l g o c i : ara j e d n ą 
beczkę cémenta i trzy beczk i p i a sku ostre­
go, przesianego i c a 8 k g . „Oas tonu" . 
' W w y p a d k u iwody z jaskórucj : na j e d n ą 
'beczkę cenieniu , dwie lub dwie i p ó ł becz­
k i : p iasku i ca 8 k g . „ C a s t o r u " . — Z lago 
w y n i k a , że jeden k g . „ C a s t o r u " wystarcza 
ś r e d n i o d!o o t y n k o w a n i a ca 3 ni t r . k w . po­
wierzchni , p r z y g r u b o ś c i do- 2 c m . 

Z a p r a w a nie zamarza p rzy — 12° C. 
„ C a s t o r " nie psuje się nawet w naczyniach 
otwartych. Zap rawy nie n a l e ż y przygoto­
w y w a ć w w i ę k s z y c h i lośc iach , g d y ż „Ca­
stor" p r z y ś p i e s z a j ą c ś c i ą g a n i e się .zapra­
w y wpłyną l lby na zniacerow-anic s ię tokio-
wej . 

„ C a s t o r " jest znany u nas o d lat 10-u. 
W Zachodnie j E u r o p i e o d lat blisko- 30-m. 
Mimo- w o j n y w s z e c h ś w i a t o w e j i innych 
k r y z y s ó w gospodarczych, -, „ C a s t o r " 'wy­
w a l c z y ł sobie p o k a ź n e 'miejsce n a r y n ­
k a c h zbytu i jest stale .za potrzeb owy wam y 
przez Dyrekcje Drogowe, W y t w ó r n i e U -
.zbrojenia, F a b r y k ę B r o n i w R a d o m i u , 
P a ń s t w o w ą F a b r y k ę W y r o b ó w T y t o n i o ­
wych,, Magistrally, Starostwa, U r z ę d y M u ­
n icypa lne i R z ą d o w e , U r z ą d M o r s k i , nie 
m ó w i ą c o p r y w a t n y c h ins tytucjach. 

W A n g l j i „ C a s t o r " p o k o n a ł inne ś rod ­
k i izolacyjne i w y w a l c z y ł sobie pierwsze 
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miejsce. W stol icy A M o n i u — n a j w i ę k s z a 
w E u r o p i e ko le j podziemna. — w y c h o d z ą -
oa n a .Plac P i c c a d i l l y Ci rcus , zos t a ł a u -
szczelniona hydrofuge „ G a s t o r è m " . 

W ł o m olbrzymiie.ni podz iemiu josit cie­
p ł o i sucho. A to dz i ęk i u ż y c i u hydrofuge 
„Castoinu". P o n i e w a ż n i e m o ż l i w e m b y ł o 
zabezp ieczyć len o l b r z y m i Objekt o d ze­
w n ą t r z , tnzieba b y ł o m y ś l e ć o sposobach 
g w a r a n t u j ą c y c h n ieprzemaka i l i iość przez 
zabezpieczenie c a ł o ś c i od stromy w e w n ę t r z ­
nego. poimiesz.c.zenia 'i 'to takich,, k t ó r y c h 
s z c z e l n o ś ć i (pr.zylegauiie d a w a ł y b y pierw­
s z o r z ę d n ą r ę k o j m i ę s k u t e c z n o ś c i i zo l ac j i , 

a k t ó r e po zaslosowainiiiu nie p ę k a ł y b y i 
mie o d s ą d z a ł y . 

fPo w i e l u na radach zdecydowano się 
u ż y ć hydrofuge „ G a s t o r " , .który najlepiej 
odpowiada p o w y ż s z y m zaletom, i jest je­
dynie sikuteiczinyan p r z y i zo lac j i wewmęitrz-
nej. P r z e b u d o w ę u k o ń c z o n o w k o ń c u 1929 
roku , ś c i a n y h a l l u i poczekaln i p u k r y l o 
dekorac jami i m a l o w i d ł e m , bocznice — 
g lazurą . 

Idealna s u c h o ś ć wszys tk i ch częśc i Je­
go olbrzymiego, podziemia ziatdzjwia ś w i a t 
ca ły , g d y ż „ G ą s i o r " p o k o n a ł t a m swoich 
w r o g ó w — wodę i wilgoć. 

G o d n y m uwag i jest falki, że ten tak 
niezmiernie c iekawy p r z y k ł a d izo lac j i zo­
sta! w y k o n a n y przez r o b o t n i k ó w specjal i ­
s t ó w , z n a j ą c y c h jedynie roboty cemento­
we wO'gole. Jest t o najlepszymi dowodom 
prostoty salinej roboty, k t ó r a ogran icza 
islię d o Zwykłego tynkowania . 

Zalety hydrofuge ,,Casto.ru" j a k o mie-
ni.aja.ee sobie r ó w n y c h ś r ó d ś r o d k ó w k o n ­
ku rency jnych , a t a k ż e i to, że „ G ą s i o r " 
nie j e s l d r o ż s z y o d i n n y c h ś r o d k ó w tego 
rodzaju/, skladajią się aiai s ia ły zbyt li 
wzrost jego u na« . 

PRZYCZYNY ZNACZNEGO POWODZENIA Xi RYNKI 
PIECÓW I KUCHEN „SZRAJBERA" 

Istota w y n a l a z k u o p a r ł a jest na obser­
wacj i , że k a ż d y piec to d u ż e j pojeimarośći 
•cieplnej — akumulacyjnej , I. j . o grubych 
ś c i a n a c h np. ka f lowy , n a r a ż o n y jest ma c i ­
ś n i e n i e w e w n ę t r z n e , ' powsta jące sku tk i em 
k i lkak ro tn i e w i ę k s z e g o nagrzewania , a za­
tem i rozszerzania s ię w n ę t r z a niż po­
wierzchni , a to p roporc jona ln ie dioi ' różni­
cy temperatur, k t ó r e są w pa len iskach 
i k a n a ł a c h 800'—400" C , a n a powie rzchn i 
k a f l i 80—40" C . S k u t k i tego c i śn i en i a , roz­
s a d z a j ą c e g o piec oid w e w n ą t r z , obseilwu-
jemy na k a ż d y m piecu kuflowymi, cegla­
n y m i t. p., p o p e w n y m czasie opia lan i a 
w postaci szpar m i ę d z y ka f l ami , p ę k a n i a 
ikaflH, odpadania glaizuiry, naruszenia i w y ­
padania drzwiczek i II. p. Z a z n a c z y ć w y ­
pada, 'że ob j awy te w y s t ę p u j ą szczegól ­
nie 'W w y p a d k u intensywnego patenia. 
-Szpary, p ę k n i ę c i a ka f l i 'i ob i u zmienia 
drzwiczek, p r ó c z b r a k ó w estetycznych po­
w o d u j ą iwielikic s t ra ty o tęp ia , p o n i e w a ż 
ssanie ogrzanego k o m i n a stale 'wciąga 
przez 'te szpary z imne powiet rze d o pie­
ca i ogrzewa je, w y r z u c a ponad dac i i 
wskutek czego o c z y w i ś c i e piec szybko sty­
gnie. Jest to lt. zw. zan ik h e r m e t y c z n o ś c i , 
konieczne j d l a u t rzymania 1 pagroimadzo-
uogo c iep ła . 

W piecach „ S z r a j b e r a " c i śn ien ie to 
w e w n ę t r z n e opanowane jesl z u p e ł n i e przez 
s z t y w n ą i sp rężys t ą p o w ł o k ę z k a f l i sta­
lowych], o tacza jącą ściś le grube ś c i a n y pie­
ca , w y m u r o w a n e g o z ceg ły odpornej na 
o g i e ń i dobrze a k u o m d u j ą c e j c i ep ło . P o ­
n i e w a ż ź r ó d ł o c i e p ł a jest w e w n ą t r z pieca, 

więc w n ę t r z e ccraimiiczme rozszerza .się 
w i ę c e j o d p o w i e r z c h n i pieca', c h ł o d z o n e j 
przez o t a c z a j ą c e powietrze. Dlatego- l eż 
sz tywna p o w ł o k a stalowa 1 n . b., połącziona 
mechanicznie ze śiciainami w n ę t r z a śc i ska 
piec bez, p rze rwy i anie miraże 'W ż a d n y m , ra­
zie o d s t a ć s k u t k i e m w i ę k s z e g o 'rozszerza­
n i a się o d g o r ą c a . 

Dzięki zastosowaniu szczelnej powłoka 
z kafli s t a lowych , p o ł ą c z o n e j w komstiriuik-
eyjriią c a ł o ś ć z g rubemi ściamaani akun iu -
lacy jnemi , piece „.Szirajber.a" w y k a z u j ą 
szereg zalet w poiró winiarni u ze z w y k ł e m ! 
p iecami kafloweimi, ai ani ano wic ie . 

1) P o d w ó j n i e w i ę k s z ą p o j e m n o ś ć c iep l ­
ną , d z i ę k i p o d w ó j n e j , g r u b o ś c i ś c i an aku­
m u l a c y j n y c h z cegły. 

2) Znacznie większą z d o l n o ś ć promiie-
niowamia s k u t k i e m lepszego1 przcwiodnic-
Iwa c i ep ł a powie rzchn i stalowej. 

3) ' M a k s y m a l n ą . sp rawność przetwa­
rzania kaloir j i , zawar tych w pa l iwie na 
c i ep ło użytecznie , j a k o skutek t rwa le j her­
m e t y c z n o ś c i p o w i e r z c h n i i praiwJidłoiwej 
'budowy w n ę t r z a , a 'w rezultacie prakycz-
u y m — 'wielką o s z c z ę d n o ś ć o p a ł u . 

4) G w a r a n t o w a n ą t r w a ł o ś ć , ze w z g l ę d u 
n a p o d w ó j n ą g r u b o ś ć śc i an w p o r ó w n a -
niiu do p i e c ó w k a f l o w y c h , z ceg ie ł o d p ó r -
n y c h na ogień , o toczonych silnie miiepęka-
jącą p o w ł o k ą s ta lową. 

5) Prakilycziiiość w użyc iu , po lega jącą 
n a ba rdzo szerokiej sikali o t r z y m y w a n i a 
c i ep ł a p r z y n i ewie lk i ch w y m i a r a c h pieca, 
ł a t w o ś ć o b s ł u g i , u suwan ia sadzy i 1. p . 

6) T a n i o ś ć w zakupie i użyciu, .skut­
k i e m wielkiej o szczędnośc i o p a ł u i zbęd­
n o ś c i remontu . 

7) E s t e t y k ę i h i g i e n ę , w y n i k a j ą c ą z no­
woczesnych k s z t a ł t ó w .pieców, t r w a ł o ś c i 
emal j i n a k a f l a c h i szcze lnośc i p o w i e k i 
nieprzeiiiLkliwej 'dla g a z ó w , dynnu i, 1. p. 

P o w y ż s z e zalety potlwicirdlzioiic .zostały 
praktycznie n a k i lkunas tu ' tys iącach ple­
ców,, b ę d ą c y c h w użyc iu . 

Piece „ S z r a j b e r a " , j ako ua iwskroś no­
woczesne, s t a n o w i ą 'racjonalne . rozwinię­
cie kons t rukc j i p iecowej , w dostosowaniu 
d o o g ó l n e g o p o s t ę p u budownic twa mie­
szkaniowego. 'Zaznaczyć n a l e ż y , że piece 
iz k a f l i s t a lowych „..Szirajibera" poddane zo­
s t a ł y t echn icznym p r ó b o m iko.misyjmynn 
szeregu instytucj i p a ń s t w o w y c h i nauko­
w y c h i na skutek s twierdzonych zalet, w 
k i e r u n k u sprawnego d z i a ł a n i a , t r w a ł o ś c i 
i w i e l k i e j ekoincimji pa l iwa , z o s t a ł y zale­
cone dlo s tosowania przez: 

Min i s t e r s twa : R o b ó t PubEczn . , K o m u ­
nikacji ' . Spr. Wojsk . , .Poczt i Telegr., o raz 
Z a k ł a d y Ubezp ieczeń Społecznych. , Rank 
P o l s k i , Magis t ra ty miast W a r s z a w y , P o ­
znania, Ł a d z i , G d y n i i 'Wielu i n n y c h . 

Piece „ S z r a j b e r a " , ze w z g l ę d u n a s w ą 
u ż y t e c z n o ś ć , n a d a j ą s ię do szerokiego roz­
powszechniania;, .teniibandZiiej, że c e n y i w i a -
r u u k i i c h n a b y c i a są d o s t ę p n e d l a wszyst­
k i c h , a codzienna o s z c z ę d n o ś ć .na opale 
i z b ę d n o ś ć remontu amortyzuje koszt 
zakupu w c iągu k i l k u s e z o n ó w o p a ł o ­
wych . 

CZEM JEST „TROCAL"? 
T R O C A L jest naj lepszym, najpewniejszym ś r o d k i e m zarad­

c z y m przeciw wi lgoc i . S k ł a d a się z bitumu m e k s y k a ń s k i e g o , 

w y s o k o w a r l o ś c i o w y c b o le jów specjalnych, w ł ó k i e n azbesto­

wych , gumy i t. p. 

T R O C A L tworzy j edno l i t ą p o w ł o k ę o c h r o n n ą w y t r z y m a ł ą 

na zmiany atmosferyczne i zachowuje zawsze e l e s tyczuość . 

M a t c r j a ł ten nie kruszy się i nie p ę k a , a zapewnia t a k ż e lani 

na j zupe łn i e j s zą szcze lność , gdzie inne ś r o d k i nie p o m a g a j ą . 

T R O G A l . Zastępuje cynk i znacznie zwiększa d ł u g o t r w a ­

łość nawierzchni wszelkiego rodzaju. 

T R O C A L nie wymaga konserwacj i , a wskutek lego ty lko 

pierwsze w y d a t k i są j e d y n y m w k ł a d e m przy użyciu tego ma-

ler jalu, k t ó r y nie u la tn ia się, nie twardnieje, nie tworzy twar­

dej, ł a m i ą c e j się i o d p r y s k u j ą c e j skorupy, a natomiast ściśle 

przylega do dachu. 

W a r s t w a TlKOCAŁU pozostaje zawsze e las tyczną , zapew­

nia t r w a ł ą szcze lność dachu i wyt rzymuje bez u s z k o d z e ń zmia­

ny temperatury, w p ł y w y atmosferyczne i w s t r z ą s y . 

T R O C A L nie s p ł y w a z dachu przy w y ż s z e j temperaturze, 

nie r o z k ł a d a się, wyt rzymuje bez zmiany d z i a ł a n i a pary wod­

nej i amoniaka lne j , k w a ś n y c h g a z ó w ługów, chroni dach że­

lazny przed rdzewieniem. Nie zapala się od i sk ry , nie podlega 

gnic iu , a wreszcie daje się tatwo u ż y ć i n igdy nie zawodzi . 

http://olbrzymiie.ni
http://Casto.ru
http://ni.aja.ee
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Przedsiębiorstwu Robót Budowlanych 

Ł. BOROI>ZICZ 
I I , l ) M i ; A N. WAI1SZAWA . TJEŁ. 718-40-

' n f T T k ^ r i w- Budowlano - eksportowa S. A-
I » U MW MU Jlk. W Wa r « rà « i e. Krakowsk ie -

Przedmleseie nr. » , tel. 7 2 S - 4 7 . 

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE 

J A N C H R Z A N O W S K I 
WARSZAWA. Marymoncka 6a. Telefon 437-18. 

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O B U D O W L A N E 

'łi. CZERNIAWSKI 
Warszawa, Przemysłowa 11, tel. i* 34-20. 

Biuro Inżynieryjno-Budowlane 
A CZEŻOWSKI I E. STRUG, Inżynierowie, WARSZAWA, Bracka 6 m. 14. 
Budowa Miejskiej Szkoły Rękodzielniczej, róg Narbutta i Kazimierzowskiej, 

tel. 8 65-19. 

BIURO B U D O W L A N E T. CZOSNOWSKII S-ka 
WARSZAWA, CEGLANA 5 

Tel. 605 80. 605-82. Egzystuje od 1865 r. 

Towarzystwo Kolejowo-Budowlane 

Inż. Stanisław Dworakowski i S-ka 
Z a r z ą d : W a r s z a w a , A l . U j a z d o w s k i e 18, t e l . 276-36. 

PRZEDSIĘBIORSTWO K. Feltner i W. Ryczywolski 
B U D O W L A N E W A R S Z A W A , M O K O T O W S K A 7, T E L . 849-90 

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O P R Z E M Y S Ł O W O - B U D O W L A N E 

FILLEBORN i SZYNDLER 
BIURO: Warszawa, Wspólna Ni 67, tel. 211-28. 

F A B R Y K A i SKŁADY: Praga, Markowska Ni 4, tel. 10.28-52. 

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE 

:: J A N G R A J E W S K I : : 
Warszawa, Al . Szucha 2/4, tel. 8-95-39 

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBOT BUDOWLANYCH 
S. G R E G O R C Z Y K 

WARSZAWA, ELSTERSKA 6. TEL. 10-15-46 

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE 

A L E K S A N D E R G U T T 
Warszawa, Aleja Szustra 36, tel. 871-88. 

P A W E Ł H O L C i S - K a . Rok za l . 1896. Sp. z o. o. 
PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT INŻYNIERYJNO-BUDOWLANYCH 

WARSZAWA. Centrala: Karolkowa 9 — Oddział 6 Sierpnia 88. ŁÓDŹ. 

BIURO INŻYNIERSKIE, 

K. J A S K U L S K I i K. B R Y G I E W I C Z 
G D Y N I A 

BIURO INŻYNIERYJNE 
J. K A R B O W S K I i J. K U R O W S K I 

SP. Z o. o. 
Warszawa, ul. Koszykowa 33, tel. 8 46-08. 

FRANCISZEK KĘPIŃSKI 
PKiKKMSII-JBlOItSTWO BITI>OWI /AXJK 
W A R S Z A W A , OIIOŹ\A 7, T K I J . 2 7 1 - 0 5 

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O R O B Ó T B U D O W L A N Y C H 

I I I I I I I I I I I I E D W A R D K L E I N miiiiimi 
Warszawa, Al. Jerozolimska 19, tel. 260-60. 

BIURO TECHICZNO-BUDOWLANE 

Inżyniera Marka i Jakuba B-ci Lichtenbaum 
Warszawa, Hoża 62. Tel. 9.62-25. 

Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjno-Budowlanych 

T. ŁAGIEWSKI, OT. FRŁICII 
Warszawa, Ksiqżęca 13. Tel. 5 19-50 i 8 68-01. 

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O B U D O W L A N E 
K A Z I M I E R Z M A Ń K O W S K I 

W a r s z a w a . W i l c z a 65, te l . 8.32-29. 

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE Warszawa, Uniwersytecka 4, 

Inż. Z. Marcinkowski i S-ka M T : ^ ^ T °d 

T-WO A K C . ZAKŁADÓW PRZEMYSŁOWO-BUDOWLANYCH 

F R . M A R T E N S i A D . D A A B 
Wiejska 9 WARSZAWA Tel. 655-84 

B I U R O B U D O W L A N E 

S T E F A N N I E D B A L S K I 
Warszawa, Marszałkowska 15a, tel. 8 85-77. 

Bł. TEODOR SALaiHONOlUICZ Biuro Technicz-

n n m m n m A » Warszawa, Krakowskie-Przedm. 69 
„ U U D U P U W A Tal. 291-13. 

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBOT INŻYNIERYJNO - BUDOWLANYCH 

F. OPPMAN i H. KOZŁOWSKI 
I N Ż Y N I E R O W I E K O M U N I K A C J I 

Warszawa Ś-to Krzyska 19 tal. 643-80 

INŻ. C. PODLECKI, W. SŁOBODZIŃSKI i S-Cta 
Przedsiębiorstwo Inżynieryjno-budowlane sp. z ogr. odp. 

Warszawa, Nowogrodzka 7, lei. 961-75. 
Roboty wiertnicze i Hydrotechniczne. 

B I U R O P R Z E M Y S Ł O W O - B U D O W L A N E 
S . P R O N A S Z K O i R. S O B I E S Z E K 

Warszawa, ul. Ś-to Krzyska 25, tel.: 426-72, 426-74, 344-10. 

INŻ. S. S I N G E R 

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT BUDOWLANYCH i ŻELBETOWYCH 
Warszawa, Koszykowa 79, tel. 896-83. 

A B u Œ F. S K A P S KI i S-KA Sp. Akc. 
I N Ż Y N I E R O W I E 

Przedstawicielstwo.- Warszawa, Topolowa 4, telefon 886-54, 812-78, 280-20. 

1'RZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT INŻYNIERYJNO-BUDOWLANYCH 

W. Skoraczewski, B. Olszewski i S-ka 
WARSZAWA, PL. TRZECH KRZYŻY 18. TEL. 9-44-02 

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O B U D O W L A N E 

F r . S O K O Ł O W S K I 
Warszawa, Bracka 23, telef. 58-36. Fabryka: Kaliska 11, tel. 542-97. 

• 



PRZEDSIĘBIORSTWO I N Ż Y N I E R Y J N O - B U D O W L A N E 

H. SOSONKO i W. WOJCIECHOWSKI 
INŻYNIEROWIE 

Warszawa, Krucza 8 tel: 8 81-84, 8 35-47. 

Przemysłowo-Budowlana 
SPÓŁDZIELNIA INŻYNIERÓW KOMUNIKACJI 

Spółdzielnia z ogr. odp. 
Warszawa. Wspólna 37. Telefon 643-62 i 790-78. 

S t o ł e c z n e Towarzystwo Budowlane i Meljoracyjne 
SP. AKC. 

Warszawa, Krakowskie P r z e d m i e ś c i e 7, tel. 7 15-02, 6 67-06 

Ciesielskie Zakłady 

W. LIEDER, mistrz ciesielski 
WARSZAWA MARSZAŁKOWSKA, 12 telefon 8.73-70 

Rusztowania drabinowe dla domów, fabryk i kościołów. Wszelkie roboty 
ciesielskie i żelbetowe. 

Dachówka 

POMORSKIE ZAKŁADY CERAMICZNE W GRUDZIĄDZU 
ZASTĘPSTWO W WARSZAWIE 

„CERAMIKA POMORSKA" A l . Ujazdowska 30. lei. 688-07 

J . ( S Z C Z K P A X Ü i K l 
P R Z E D S I Ę B I O R S T W O B U D O W L A N E 

WARSZAWA, SPOKOJNA 11 m. 33 

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O T E C H N I C Z N O - B U D O W L A N E 

„TEKTON", Sp. z ogr. odp. 
Warszawa, Tarchomińska 14, tel. 10 23-41. 

„ T R I " 
T O W A R Z Y S T W O R O B Ó T I N Ż Y N I E R S K I C H 

Spotka Akcyjna w Pozmnlu, ul. Grottgera 14 

Przedstawicielstwo w Warszawie. N o w y - Ś w i a t 38 
TELEFONY: 291-45 l 733-83. 

WARSZAWSKIE T O W A R Z Y S T W O WARSZAWA 

T E C H N I C Z N O - B U D O W L A N E p l - 3 Krzyży 9 
Sp. z o. o. T e ł . 302-56. 

Dróg i Nawierzchni Budowa 

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT BRUKARSKICH, BETONOWYCH, 
SZOSOWYCH I ZIEMNYCH 

JAN DUBIEEECKI i SYN 
Warszawa-Praga, Targowa 9, tel. 10-15-85. 

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT ZIEMNYCH I BRUKARSKICH, 
WYROBÓW BETONOWYCH 

S T A N I S Ł A W G O D L E W S K I 
Warszawa, Czern'ako « ska 24, tel. 9 22-05. 

Izolacyjne Materjały 

Wysokowartościowa izolacja zabezpiecza od wilgoci 
Wyrób Krajowy „TROCAL" 

„FELZYTYN i TROCAL" Sp. Przem. Handl. z ogr. odp. 
Warszawa, Hoża 48, Tel. 318-48. 

Kamieniarskie i rzeźbiarskie Zakłady. 

BIURO BUDOWLANE 
W. W O J N A R O W S K I I B. Ś W I E C K I 

Warszawa, M a r s z a ł k o w s k a 79, tel. 8 58-01, 

PRACOWNIA ARTYSTYCZNO-RZEŻBIARSKO-KAMIENIARSKA 
K. R. K O Z I Ń S K I 

Warszawa, Powązkowska 26, tel. 696-52. 
P o m n i k ł, b u d o w a g r o b ó w. 

PRZEDSIĘBIORSTWO INŻYNIERYJNO BUDOWLANE 

Z J E D N O C Z E N I I N Ż Y N I E R O W I E S p . z o. o. 
Warszawa, Uniwersytecka 4, tel. 8-99-26, 8-94-71. 

Z E L A Z O - B E T O N 
SP. Z OGR. ODP, 

Warszawa. Żórawia 11. Telefon 660-24, 640-24, 607-67. 

B Ę D Z I N 

Giictauf U / p i i w i o h o r PRZEDSIĘBIORSTWO B U D O W L A N E 
u u a i a w w c i i i z i c i i c i w B ę d l l n I e > u l M a ł a c h o w , k | e g o 29. 

Telefony: 441 — biuro, 5-34 — budowa, 41 — mieszkanie. 

Ł O D Ż 

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT INŻYNIERYJNO - BUDOWLANYCH 

„ K O N S T R U K T O R " , Sp. z ogr. odp. 
Łódź, Aleje Kościuszki 1, tel. 160-28. 

Krycie Dachów. 

Stefan SorokiewiGZ i S-ka 
Warszawa, Polkowska 7. Telefon 6 69-86. 

FABRYKA TEKTURY 
SMOŁOWCOWEJ I A S F A L T U 

Konstrukcje Żelazne 

„ M Ł O T " Fabryka robót żelaznych ozdobnych kutych I konstrukcji. 
WARSZAWA, UL. OLSZEWSKA 14, TEL. 8-72 42 

Konstrukcje żelazne, wiązania dachowe, okna do fabryk kościołów i mieszkań. 
Balustrady do schodów i balkonów, ogrodzenia siatkowe i ozdobne kute. 

Malarskie Zakłady 

I G N A C Y I Z B A N 
ZAKŁAD DEKOR.-MALARSKI I PRZEDSIĘB. ROBÓT REMONTOWYCH 
Warszawa, Wspólna 40, telefon 971-52. firma egz. od 1900 r. 

Ceramika Budowlana 

J E N E R A L N E PRZEDSTAWICIELSTWO MA B. K O N G R E S Ó W K Ę 
ZAKŁADÓW CERAMICZNYCH VILEROY & BOCH 
BIURO TECHNICZNE A L B E R T K A R P Inżynier. 

Warszawa, ul. Wilcza 54, tel. 8.72-47 
poleca płytki terakotowe, glazurowane, licówkę, klinkier 

Cegła 

Cegielnia Mechaniczna „Dąbrówka Wilanowska" 

ST. R O S T K O W S K I 
ZARZĄD: WARSZAWA, NOWY-ŚWIAT 18, TEL. 717-00. 

Materjały Budowlane 

dostarczą najtaniej: 
wapno, cement, gips, 

_ trzcinę, smołę, papę 
w Warszawie, Solec 51, telefon 904-47 i t. p. m a t e r j a ł y . 

0. BerkowiGz i U. Częstochowski 

Wapno,, cegle, gips, posadzki, cement, papę i smolę, terrakotę, trzcinę, że­
lazo oraz inne materjały budowlane dostarczają z własnych składów lub 

wagonowo z fabryk reprezentowanych. 
I n ż . ST. M A R U S Z E W S K I I S - k a . 

Zarząd: Hoża 38. tel. 959-22. Warszawa, Składy: Puławska 20 tel. 877-23 

P a p a 

JÓZEF WIENCEK Domin ium i Z a k ł a d y Cegielniane 
„Karolin" St. Włochy, tel. podmiejski „Karolin". „Czaplowlzna" St. Wa­
wer. „Juljanów" i „Paullna-Krosna" St. Pruszków, tel. podmiejski: „Brwi-
nów-Juljanów".— Zarząd Główny w Warszawie, Zielna Ni 9, tel. 650-16. 

„ G O S P O D A R Z " Sp. Akc. 
Fabryka PaDy Dachowej W S I E R A D Z U 

ZARZĄD: Łódź, ul. Nowo-Potudniowa 5, telefon 184-19. 



Posadzk i Wyprawa Fasadowa 

F I L L E B O R N i S Z Y N D L E R 
F A B R Y K A P O S A D Z E K D Ę B O W Y C H 

BIURO: Wspólna 67, tel. 221-28. F A B R Y K A : Markowska 4, tel. 10.2852. 
SPECJALNOŚĆ: POSADZKA DESZCZUŁKOWA 

. .FELZYTYN" — Szlachetna Wyprawa Fasadowa 
„SKALENIT" — Kamień Sztuczny 

„FELZTTYN i TROCAL" Sp. Przem. Handl. z ogr. odp. 
Warszawa, Marszałkowska 86, telefon 318-48. 

TOWARZYSTWO DLA H A N D L U I P R Z E M Y S Ł U B U D O W L A N E G O 
„ P A R K I E T " 

Warszawa, ul. Smolna 38. Telefon 254-20. 
Posadzki dębowe i ksylolitowe. " 

Stolarskie Zakłady. 

STOLARNIA MECHANICZNA L e o p o l d i K d w a i U J>USll> 

Sienkiewicza 6. Tel. 262-40 
Wykonywa wszelkie roboty stolarsko-budowlane. 

Zakłady Elektrotechniczne 

T o w a r z y s t w o R o b ó t E l e K t r y c z n y c h 
Sp. z ogr. odp. 

WARSZAWA, SMOLNA 19. TEL. 220-40 

Zdrowotne Urządzenia 

I r » ± . S T A N I S Ł A W W O Ł O D K O W I C Z 
Warszawa, Wilcza 55, m. 8, tel. 8 69-61. 

Projektowanie i kierownictwo robót kanalizacyjno-wodociągowyeh, 
ogrzewań centralnych i urządzeń sanitarnych. 

Mechaniczne Warsztaty Stolarskie 
I » l . r C / .VMW: i l i . s o i t W S K I Inżynierowie 

Stolarka budowlana, okna, drzwi, boazerie, schody, bramy i t. p. 
WARSZAWA, MIODOWA 16. Tel. 779-75. 

Zduni i Zduńskie Przedsiębiorstwa 

BIAŁOWIESKIE ZAKŁADY PRZEMYSŁU DRZEWNEGO 
„ P O D O L A N Y " S p . z o g r . o d p . 
Warszawa, Elektoralna 3, tel. 210-21. 

S t o l a r k a b u d o w l a n a , b u d o w a w s z e l k i c h b u d y n k ó w d r e w n i a n y c h . 

MECHANICZNE ZAKŁADY STOLARSKIE 

A. Z A G R A B S K I i S-KA 
B I U R O I M O D E L A R N I A : W A R S Z A W A , C H Ł O D N A 8, T E L E F O N 426*85. 

F A B R Y K A : J A B Ł O N N A - L E G J O N O W A , J A G I E L L O Ń S K A 33. 
Telefon podmieiska II, Jabłonna-Gucin Nr. 18. 

D Z I A Ł B U D O W L A N Y : okna szwedzkie, zawiasowe i przesuwne, drzwi kle­
jone, pełne, urządzenia wnętrz według własnych i dostarczonych projektów. 
D Z I A Ł S P O R T O W Y : obręcze drewniane do kół rowerowych nagrodzone 
złotym medalem na wystawie przemysłowo-sportowej w roku 1926. 

Studnie Arteryjskie 

J . P r z e ź d z i e c k i P R Z E D S I Ę B I O R S T W O W I E R T N I C Z E 
Warszawa, ul. Jana Kazimierza 13 na Woli. Tel. 650-24. 
Wiercenie studni, badanie gruntu — narzędzia wiertnicze. 

Szklarskie Przedsiębiorstwa. 

FABRYKA LUSTER. PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT SZKLARSKICH 

J A N S Z U L C 
WARSZAWA. NOWY-ŚWIAT 59. TEL. 765-94. 

H. S Z W E D Z I N S K I 
PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE 

Warszawa, P łocka 31. 

Żwir i piasek. 

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O R O B Ó T Z I E M N Y C H 
A N T O N I K O W A L S K I 
Warszawa, Szczęsliwicka 12, tel. 255-14. 

Dostarcza żwir, piasek, wykonywa wykopy pod fundamenty. 

1>YQ]VIZY P O P Ł A W S K I 
I n ż y n i e r 

PRZEDSIĘBIORSTWO 
B U D O W L A N E 

I Z O B E T 
K u d o w a d o m ó w / . b e t o n u i / o l o u a n ë g o c e l o -
l i t e m , n a z b e t o i i e m i s p e c j a l n i e p r z y j j o t o i y a -

n e m D R Z E W E K . 

W A R S Z A W A , K A R O W A 5 m. 12. T E L . 539-80. 
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W i I g; o ć i w o <l a 
n i s z c z ą I» n <! y n li i 
N a j s k u t e c z n i e j u s u w a : 

T H I ( ' O S H , - \ » l » I A I , l 
r i i i i i i sAi , s n i — H 
Tim os vi. s i E^HB 
A C O K A l i Produkt) znane /<• s w e j do­

broci w Stanach Zjednoczo­
nych Aincrykl Północnej, \U>-
l a iu l j t . Pfancji, Niemczech, 

Czechosłowacji i Ahsjr. 

G w a r a n t o w a n a o c h r o n a i z a b e z p i e c z e n i e 
b u d y n k ó w , piwnic, fundamen tów, m u r ó w , k a n a ł ó w , 
basenów, tunel i , ta rasów, fasad, t y n k ó w , kanalizacji , 
wodociągów i wszelkich instalacji p o d z i e m n y c h , 

B E T O N S Z Y B K O W I Ą Ż Ą C Y (4 -fi minut) 
It K T O N O W A S I K l' O O W O 1> M l'. 

SPRZEDAŻ I NA ŻĄDANIE 
W Y K O N A N I E R O B Ó T : 

It i u ro T e c h n i c z n o-B n ri o w 1 a n e 

InżJózefSzmigiBlshii^ 
WARSZAWA, Ul. SOLEC 45 
T K I i K K O X V : 057-9», 062-25, 727-00 
Prospekty, cenniki, porady techniczne, 
n a d z ó r f a c h o w y przy robotach. 

S T K O IM Z E L A Z O • IJ E T O N O W E 
S - t e m u „ R A P I D " 
Konstrukcje dachowe drew­

niane o wielkiej wolnej 
rozpiętości systemu 

.NONPLUS'' 
oraz wszelkie ro­

boty drogowe 
i kolejowe 
wykonuje 

firma 

„ T R U D " 
B i u r o i n ż y n i e r s k i e 
i p r z e m y s ł o w o - h a n d l o w e 
s r Ó I, U A Z O G It- O I» I". 

w W A R S Z A W I E 
AŁ. JEROZOLIMSKA S». T e ł . 710-80 

S Z K Ł A DO 

KONSTRUKCJI 

ŻELBETOWYCH 

M A 11 K I 

S UNFIX 
ORAZ W S Z E L K I E ROBOTY W ZA­
K R E S S Z K L A R S T W A W C H O D Z Ą C E 

FABRYKA LUSTER — PRZEDSIĘ­
BIORSTWO ROBÓT SZKLARSKICH 

J a n Szu lc 
WARSZAWA, NOWY ŚWIAT 59. Tel. 765-94 

M A K S Y M I L J A N 
G A R S T E C K I 

BUDOWNICZY 

C E N T R A I, A i 

P O Z N A Ń 
DROGA DĘBIŃSKA 3 
T E L E F 0 N 3 2 - 4 3 

B I U R O 
W WARSZAWIE 
W A R E C K A 1 1. T e l . 295-61 

W Y K O N Y W A 
WSZELKIE ROBOTY 

W ZAKRES BUDOWNICTWA 
WCHODZĄCE 



Budowa domu mieszkalnego dla oficerów w Warszawie, ul. Koszykowa 79. Funduszu Kwaterunku Wojskowego. 

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT BUDOWLANYCH I ŻELBETOWYCH 

i \ ż . s. s i \ u i :IS 
W A R S Z A W A KULi. 8-ÎMJ-83 KOSZYKOWA 70 

Firma istnieje od roku 1917. Posiada wszelkie najnowsze urządzenia do wykonywania robót budowlanych i żelbetowych, 
mieszarki i wyciągi motorowe, maszyny do wyrobu cegieł cementowych z popędem motorowym, maszyny do cięcia i gięcia 

żelaza. 

Budowa przedstawiona ua ilustracji obejmuje 31.600 mv i wykonana została od poziomu terenu w ciągu 8-miu miesięcy. 

Cementarskie maszyny i formy 
do wyrobu z p i a s k u i cementu: 

P u s t a k ó w , c e g ł y , d a c h ó w k i , cem­
browiny studziennej, rur prze­
pust., s ł u p ó w ogrodzeniowych, 
płyt, ż ł o b ó w , m i e s z a d ł a do be­
tonu, p u s t a k ó w s t r o p o w y c h , 

taczki i t. p. p o l e c a j ą 

J. ZABOKRZECKI i S-ka 
Warszawa, ul. Czackiego 9. 



A L F R E D P E S Z K E 

4 1 4 4 

F A B R Y K A 

materjałów izolacyjnych, 
t e k t u r y s m o ł o w c o w e j 
i a s f a l t u o r a z k r y c i e 
i konserwacja d a c h ó w 

W A R S Z A W A 
UL. Z A W I S Z Y Nr. 8 
TELEFON Nr. 708-96 

FABRYKA P O S A D Z E K 
C E M E N T O W Y C H 
I N K R U S T O W A N Y C H 
I STOPNI „LASTRICO" 

INŻ. STANISŁAW 
RADZIMIŃSKI 
u l i c a W i l a n o w s k a 22 
t e l e f o n 9 6 0 - 3 4 

P ł y t k i 3 O . Y 8 0 « m . , 
h i u ł c , kolorowe i 
d e s e n i o w e 

T . R. B. 
TOWARZYSTWO 

ROBÓT BUDOWLANYCH 

INŻ BOGUSŁAW LENCKI i SM 
SI». Z OCR. OI)I>. 

WARSZAWA, MIODOWA 21. T E L . 661-11, 964-66. 
ODDZIAŁ W llHZKŚCIll N/B UL. ZYGMUNTOWSKA 36. 

Roboty betonowe i żelbetowe. 

„ B U D E X 95 

B U D O W L A N O - E K S P O R T O W A 
SP.AKC. W W A R S Z A W I E 

I K R A K . - P R Z E D M I E Ś C I E Nr. » 
E E O 

S p ó ł k a prowadzi roboty 

I M K I o u lanc w Chełmie-liiih., 

sztuczne budowle i roboty 

'/.iemiie na linjji Ślask-t.dy-

IIia i budowę własnych do­

mów mieszkalnych w War-

szawie. 



B I U R O T E C H N I C Z N E 

F. Oppman i 
H. Kozłowski 
INŻYNIEROWIE KOMUNIKACJI 

Projekty i całkowite wy­
konanie budowy kolei 
n o r m a l n o t o r o w y c h , 
w q s k o t o r o w y c h i szos. 
Roboty ziemne masowe 
własnemi czerpakami i ta­
borem o trakcji parowej, 
motorowej,konnej i ręcznej 
Roboty budowlane, beto­
nowe i żelazobetonowe. 
M o s t y k a m i e n n e , 
d r e w n i a n e i t . p. 

W a r s z a w a 
Świętokrzyska 19 m. 13 
T E L E F O N 643-80. 

P r z e d s i ę b i o r s t w o B u d o w l a n e 

E. G R U C A 
i A . K. SŁAPCZYŃSKI 

Warszawa, Dolna 21 a 
T e l e f o n 8.33-47 

Wytwórnia schodów żelazo-
betonowych » L A S T R I C O « . 

Lepsze niż stalobeton lub djamentobeton 
sq podłogi 

LOU-SI-CAR 
gdyż nie kurzq, nie scierajq się i wy-
trzymujq znaczne obciqzenie. 

PODŁOGI TE POLECA 

l i l U R O T E C H N I C Z N E 

A L B E R T K A K I » 
W a r s z a w a , W i l c z a 5 4 . T e l . 8 - 7 8 - 4 7 . 

C O I V C O 
O Ę S T E 

P O Ł G g S T E 

R Z A D K I E 

I Z O L A C J E : 
O A C H Ó W 
T A R A S Ó W 
M U R Ó W 
F U N D A M E N ­
T Ó W i K O N ­
S E R W A C J I 
i t . d . 

Stosowane bez rozgrzewania impregnu­
ją wszystkie mater ja ły , z a b e z p i e c z a j ą c 
je na dz i e s ią tk i lat przed w i l g o c i ą i jej 
skutkami. 

B I U R O T E C H N I C Z N E 

Stankiewicz i 
i\żvMi;iiotvn: 

X . SE O. O-

Warszawa, Widok 23. Tel. «04-88. 

B I U R O T E C H N I C Z N E 

Z. OŁSZilŃSKI, H. KflHnaWSKI i S -ha 
WARSZAWA, ZIELNA 35. TEL. 607-84 

POLECA: Tarcze k a r b o r u n d o w e z jądrami stalowemi do 
rżn ięc ia granitu, marmuru i t. d., tarcze z w y k ł e kar­
borundowe, szmerglowe i filcowe b ia ł e i szare do 
polerowania wszelkiego rodzaju kamieni i metali. 
Pilniki Silicium — Carbidowe (karborundowe) 
Silicium — Carbid (karborund) w ziarnie wszystkich 
n u m e r ó w . 
Szmergiel „Naxos" w ziarnie wszystkich n u m e r ó w 
Łom silicium — carbidowy (karborundowy) 
Talerze żelazne do maszyn polerowniczych z kom­
pletami s e g m e n t ó w karborundowych do obróbki 
granitu i marmuru. 
Stalmassa la wszystkich n u m e r ó w 
OłÓW w arkuszach dowolnych grubośc i 
Cynasz b ia ły la gwarantowany 
Politura do marmurów w puszkach 
Kit wiedeński do sklejania m a r m u r ó w i grani tów 
Pumeksy w proszku, naturalne i w o s e ł k a c h praso­
wanych. 
Pote c z e r w i e ń do polerowania 
Fluaty magnesu i cynku 
Sól szczawikowa 
Kamienie do s t i u k ó w 
Szellaki Orange, Lemon i Rubin 
Magnezyt oryg. grecki 
Chlormagnesium topione i krystaliczne 

Oraz wszelkie ar tyku ły n i e z b ę d n e do obróbki 
kamieni sztucznych i naturalnych. 

Firma nasza pozostaje w s ta łym kontakcie 
z n a j p o w a ż n i e j s z e m i fabrykami zagranicznemi w tej 
dziedzinie i jest w m o ż n o ś c i s ł u ż y ć w y c z e r p u j ą c e m i 
informacjami, jak r ó w n i e ż s p r o w a d z a ć wszelkie 
n o w o ś c i . 



UWAGA! UWAGA ! 
Ola PP. Arch i t ek tów, Budowniczych 
P r z e d s i ę b i o r s t w Budowlanych, Wła­
ś c i c i e l d o m ó w i Majs trów Murarskich 

Z J E D N O C Z O N E Z A K Ł A D Y 
P R Z E M Y S Ł O W E 

„ F e l z y t y u i T r o c a l " 
Warszawa, Chmielna 27. Tel. 318-48 (nowy adres). 

p o l e 

M a s ę I z o l a c y j n ą 

„TROCAL" 
j e d y n ą s k u t e c z n ą o c h r o n ę 
przed wi lgoc ią , która s ł u ż y 
do pionowej i poziomej izo­
lacji m u r ó w , do krycia da­
c h ó w p ł a s k i c h , do konser­
wacji i uszczelnienia wszel­
kich nawierzchni dachowych 
z papy, blachy Up. 

„TROCAL" 

tworzy jednol i tą p o w ł o k ę 
o c h r o n n ą , w y t r z y m a ł ą na-
zmiany atmosferyczne i za­
chowuje e l a s t y c z n o ś ć . 

Nowoczesne wyroby 
krajowe. 

c a j ą: 

D o s k o n a ł ą i e f e k t o w n ą wy­
p r a w ę s z l a c h e t n ą 

„FELZYTYN" 

znaną i uznaną w kraju i 
zagranicą , opartą na d ł u g o ­
letnich badaniach i próbach 
w strukturze d r o b n o - ś r e d -
nio i gruboziarnistej z do­
m i e s z k ą miki lub bez, w kil­
kuset barwach i odcieniach 
do cyklinowania. 
Specjalny gatunek do wy­
prawy nakrapianej. 

Kamień sztuczny 
„SKALENIT" 

o nadzwyczajnych w ł a ś c i ­
w o ś c i a c h . 

Cenniki i wzory na ż ą d a n i e . 

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O 

R O B Ó T B U D O W L A N Y C H 

Roman Hiche 
W Y K O N Y W A W S Z E L K I E 

R O B O T Y W Z A K R E S 

B U D O W N I C T W A 

W C II O I) Z Ą C K 

• 

P r u s z k ó w 
U l . Ł A Z I E N K O W S K A 8|10 

^-^^( i zq làc ja wodnóotlporna î 
do zapraWijrVapiennych i cementowych) 
RADYKALNIE OSUSZA MOKRE 

PIWNICE I WILGOTNE MIESZKANIA. 
) . n -vi». ; mji y' 

POLECAJĄ: E. DUTL1NGER i A. BOROWIK 
WARSZAWA, PRÓŻNA Nr. 10 . 

Tel. 624-65, 260 55, 439-58, 657-26 I 605-12. 

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O 

T E C H N I C Z N O - B U D O W L A N E 

M. Białobrzeski i J. Hildt 
SPÓŁKA F I R M O W A 

w Warszawie, ul. Miedziana 8, tel. 783-71 

wykonywa wszelkie roboty w zakresie budow-

nietwa nadziemnego, kosztorysy i studja 

na żądanie . 

S p e c j a l n o ś ć — konstrukcje ż e l b e t o w e . 

FABRYKA T E K T U R Y SMOŁOWCOWEJ, BITUMICZNEJ i A S F A L T U 

TT9 _ * _ n \ 7 ' A TKT Warszawa, Spokojna 11 (dom własny) .Dr<*C18» I V - F ł \ 1̂  T e l « 678-19. Poleca po cenach Kon-
llurencyjnych i Tettturę s m o ł o w c o -

wą bitumiczną, smo łę gazową, lep ni K i karbolineum. 
WYKONUJEi Krycie d a c h ó w tekturą wsxystKlemi systemami, s m o ł o w a ­
nie i Konserwacje. Wylewanie asfaltem. Izolowanie , , CYDRONITEM " . 

ROBOTY BRUKARSKIE i BETONOWE. 

Największy wybór narzędzi do robot budowlanych; 
murarskich, cementowych, żelazo - betonowych, kamieniar­
skich, sztucznych marmurów, ciesielskich, stolarskich, zduńskich, 
szklarskich oraz kompletne okucia budowlane do drzwi i okien. 

99 „ R O T O R 
Warszawa, Żelazna Nr. 58, róg Grzybowskiej. Tel. 303-45 



SKŁADNICA PRZYBORÓW KREŚLARSKICH I ZAKŁAD 
WYŚWIETLANIA RYSUNKÓW ORAZ OPRAWY PLANÓW 

ALBIN ZABORSKI 
WARSZAWA 

WIDOK 22. • TEL 405-09. 

Wytqczna sprzedaż 
papierów światłoczułych utrwalanych na 
sucho, jedynej krajowej wytwórni papie­
rów światłoczułych „OZALID". 

WŁAŚC. OTTON SODERSTROM, t ó D ź . 

Generalne przedstawicielstwo 
maszyn do wyświetlania i utrwalania rysun­
ków oraz planów wszechświatowej fabryki 

R. REISS W LEIBENWERDA. 

K A T A L O G I , CENNIKI, P R Ó B K I O R A Z D E M O N S T R A ­
CJE M A S Z Y N W R U C H U N A K A Ż D E Ż Ą D A N I E . 

Przypominamy o wpłacie prenumeraty za 4-ty kwartał r . b. 

STROP 
SYSTEM ISTEG 

P A T E N T 

Z N A C Z N E O B N I Ż E N I E K O S Z T Ó W B U D O W Y 

„ P O L S T R O P" 
SPÓŁKA DLA BUDOWY STROPÓW ŻEL.-BET. 

Lwów, ul. Staszica 6. Tel . 82-33. 

E k s p o z y t u r a na W a r s z a w ę I W o j e w ó d . Warszawskie 
P r z e d s i ę b i o r s t w o R o b ó t I n ż y n i e r y j n o - B u d o w l a n y c h 

A. REINBERG i J. SPIEGEL 
I N Ż Y N I E R O W I E 

W a r s z a w a . Tel . 9-09-99, 283-18, 631-45. W s p ó l n a 54 

E K O N O M I C Z N Y 

S T R O P Ż E L B E T O W Y 

I S T E G 
C H R O N I O N Y P A T E N T E M 

TAŃSZY O D STROPÓW KLEINA 
o 2 5 % 

W Ł A Ś C I W O Ś C I : OGNIOTRWAŁY, 
MAŁA WYSOKOŚĆ K O N S T R U K C Y J N A , 
LEKKI (180 kg/m*), SZYBKI W WYKONANIU, 
NIE WSTRZYMUJE BIEGU ROBÓT MURAR­
SKICH, NIE WYMAGA DESKOWANIA ANI 
STEMPLOWANIA m B U D E O n 

Elastyczny beton 
m a s a b u d o w l a n a p a t e n t o w a n a ( t a ń s z a o d c e g ł y , a l e m o c n a j a k d o b r z e w y p a l o n a c e g ł a ) u m o ż l i ­
w i a t a n i e b u d o w a n i e s u c h y c h , c i e p ł y c h o g n i o t r w a ł y c h m i e s z k a ń o r a z b u d y n k ó w g o s p o d a r c z y c h . 
M a s a t a w ł o ż y r ó w n i e ż j a k o m a t e r j a ł i z o l a c y j n y d l a ś c i a n z e w n ę t r z y c h , n i e p r z e p u s z c z a l n y d l a 

d ź w i ę k ó w — d l a ś c i a n w e w n ę t r z n y c h , d l a p o d ł ó g , s t r o p ó w , d a c h ó w e t . e . 
S z c z e g ó ł o w y c h i n f o r m a c j i , o b j a ś n i e ń t e c h n i c z n y c h u d z i e l a , j a k r ó w n i e ż w y k o n y w a n i a z a m ó w i e ń 

u s k u t e c z n i a : 

Elastic-Beton 
J B E N C J A J S T JÓZEF K O P E E O W 1 C Z 

S P Ó Ł K A K O M A N D Y T O W A 
W A R S Z A W A , Ś N I A D E C K I C H « m . 1. T E L . 385-94. P Ł A C G R Z Y B O W S K I 7 m . 4 0 . 



B O K ZAŁOŻENIA 1909 

F A B R Y K A 
T E K T U R Y 
SMOŁOW-
C O W E J 
i A S F A L T U 

S T E F A N 
SOROKIEWICZ izm 
Warszawa, Polkowska 7, telefon 9-69-86. 

F A B R Y K A P O L E C A T E K T U R Ę 
SMOŁO W C O W Ą ( P A P Ę D A C H O ­
W Ą ) , S M O L Ę G A Z O W Ą I J E J 
P R Z E T W O R Y O R A Z W Y K O 
N Y W A R O B O T Y D A C H O W E , 
I Z O L A C Y J N E I A S F A L T O W E . 

S P E C J A L N O Ś Ć 

D A C H Y B E T O N O W E 

Towarzystwo Kolejowo• Budowlane 

«lnż STANISŁAW DWORAKOWSKI i S-ka» 

W Y K O N Y W U J E 
R O B O T Y K O L E J O W E 
O R A Z W S Z E L K I E 
KONSTRUKCJE ŻELBETOWE 

A l . U j a z d o w s k i e 1 8 . T e l e f o n 9 2 6 - 3 6 . 

B I U R O I N Ż Y N I E R Y J N E 

J. KARBOWSKI 
i J. KUROWSKI 

S P . Z O G R . O D P . 

Warszawa , H o s z y K o w a 33 m. 7-a 
T E L E F O N 8 - 4 6 - 0 8 

FIRMA W Y K O N Y W A W S Z E L K I E G O 
R O D Z A J U R O B O T Y W DZIAŁACH: 

B U D O W L A N Y M , B U D O ­
W Y K O L E I I S Z O S 

J e d y n a w k r a j u F a b r y k a S M O Ł O L E U M 
Nagrodzona N a d a ł e m Srebrnym na Wystawia R o l n l c z o - P r z a m y s ł o w e i w Częstochowie ItzC r. 

SMOŁOLEUM — patent, preparat do malowania no zimno 
i konserwacji dachów wszelkiego rodzaju. 

SMOŁOLEUM M. G. i M. G. 2 — lakiery szybkoschnqce do 
żelaza przeciw rdzy, do malowania węglarek, pod­
wozi wagonów kolejowych, maszyn i t. p. 

G U D R O - S M O Ł O L E U M — masa izolacyjna przeciw 
wilgoci. 

SMOŁO-KARBOLINEUM — płyn do niszczenia drzewnego 
grzyba w budowlach i malowania płotów. 

RESINOROID — specjalna papa do krycia dachów i do 
izolacji, najlepszy i naiekonomiczniejszy materjał, 
gatunek dotqd nie wyrabiany w kraiu. 

BIAŁOUT — biała ogniochronna papa do krycia dachów 
i do izolacji. 

O G N l O L I T — czarna papa dachowa wolna od smoły 
i bezwonna do izolacji i do krycia dachów. 

SMOŁOLEUM KOLOROWE — do papy, dachówki, drzewa, 
blachy i żelaza. 

POLECAi NAJLEPSZY MATERJAŁ 0 0 MALOWANIA, KONSERWACJI I KRYCIA DACHÓW 

TOWARZYSTWO ZAKŁADÓW PRZEMYSŁOWYCH „ J A G O " S. GOŁEMBOWSKI, J . PRYL IŃSKI , Z. Z IEL IŃSKI I S-ka 
B I U R O : F A B R Y K A 

Nowowiejska 16, telefon 8-82-31. W A R S Z A W A M i ń s k a 46, te lefon 10-20-12. 

CENA ZESZYTU 6 ZŁ. 
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